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Święto plonów – świętem 
kolorów i fantazji
O dożynkach w Bronisławowie. str. 3

Głowno | Klub poprosił o wsparcie

Miasto nie da pieniędzy 
na transport żaglówek 
Zawiązany 14 czerwca br. 
Klub Żeglarski Głowno, 
działający przy Lidze 
Ochrony Przyrody  
i należący do Polskiego 
Związku Żeglarskiego, 
wystąpił do władz 
miejskich o finansowe 
wsparcie na pokrycie 
kosztów transportu łodzi 
żaglowych z Mazur  
oraz na zakup materiałów 
remontowych i sprzętów  
do ratownictwa. 

Klub nieodpłatnie pozysku-
je wymagające drobnych remon-
tów żaglówki od mazurskich że-
glarzy z zamiarem szkolenia na 
nich młodych adeptów żeglarstwa 
na falach głowieńskiej Mrożycz-
ki. Na razie udało mu się sprowa-
dzić do Głowna jedną taką łódź 
(kabinową), którą odmalowano  
i ochrzczono mianem „Dar Je-
zior”. Oprócz tego klub dysponuje 
łodzią motorową należącą do jed-
nego z członków, kajakiem mor-
skim, łodzią wiosłową oraz ma  
w użyczeniu trzy miejskie kajaki 
do remontu. 

Od żeglarzy z Mazur ma obie-
cane kolejne 4 żaglówki, ale nie 
ma pieniędzy na ich sprowadze-
nie. Koszt transportu jednej wyno-
si 1.000 złotych netto, co w przy-
padku czterech daje 4 tys. złotych. 
Ponadto klub potrzebuje środków 
na materiały remontowe i sprzęt 
ratunkowy (kamizelki, koła) za 
ok. 2,5 tys. zł. W obu sprawach 
szef klubu Kazimierz Piotrowski 
pisał do Rady Miejskiej w Głow-

nie, a 29 sierpnia pojawił się na 
sesji. 

Od pełniącego funkcję burmi-
strza Głowna Wojciecha Balei 
oraz przewodniczącej rady Mag-
daleny Szajder dowiedział się, że 
nie ma prawnej możliwości do-
finansowania działalności klubu  
w sposób inny niż złożenie przez 
niego oferty w miejskim konkur-
sie dla stowarzyszeń i organizacji 
na realizację zadań publicznych 
lub napisanie wniosku do Budże-
tu Obywatelskiego, którego środ-
kami będą w internetowym gło-
sowaniu dysponowali mieszkańcy 
miasta. Kazimierz Piotrowski zo-
stał poinformowany, że konkur-
sy dla stowarzyszeń ogłaszane są 
pod koniec roku kalendarzowego, 
by na początku nowego roku moż-
na już dysponować pieniędzmi  
od miasta.  str. 5

Kazimierz Piotrowski.  
Szef Klubu Żeglarskiego Głowno, 
prezes Oddziału Terenowego LOP, 
oczekiwałby dla klubu wsparcia 
finansowego ze strony miasta. 
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My pytamy, kandydat odpowiada
– o andrzeju Jankowskim
przed jego czwartym startem w wyborach na burmistrza Strykowa. str. 6-7

Polityka | PiS ruszyło z kampanią wyborczą 

Premier Mateusz Morawiecki w Łowiczu
Prosto z konwencji PiS 
w Warszawie, premier 
Mateusz Morawiecki 
przyjechał w niedzielę 
2 września na spotkanie 
z mieszkańcami 
Łowicza.

Podczas wystąpienia na 
Nowym Rynku przedstawił 
mieszkańcom kandydata na 
burmistrza naszego miasta z ra-
mienia PiS, którym będzie – tak 
jak przypuszczaliśmy i pisaliśmy  
– Jakub Wolski, dotychczas prze-
wodniczący klubu PiS w Radzie 
Miejskiej. 

Okoliczności przyjazdu pre-
miera do Łowicza przez długi 
czas były utrzymywane w tajem-
nicy, tak naprawdę udało nam się 
je potwierdzić dopiero w sobotę 
rano. Wówczas mogliśmy zapo-
wiedzieć spotkanie na naszej stor-
nie internetowej Łowiczanin.info. 
Przewodniczący zarządu powiato-
wego PiS w Łowiczu Marcin Ko-
siorek powiedział nam, że decyzja 
o przyjeździe premiera do Ło-
wicza zapadła odgórnie w struk-
turach partii – jak określił – „na 
Nowogrodzkiej”, a on sam dowie-
dział się o niej dopiero w czwartek 
w nocy. W piątek zostały podjęte 
ostateczne decyzje w tej sprawie, 
zaś w sobotę mogły nam już zo-
stać przekazane. 

Ponadto Marcin Kosiorek tłu-
maczy, że cała trasa tzw. „PiS-
-busa”, który w ramach kampa-
nii przed jesiennymi wyborami 

samorządowymi wyruszy w Pol-
skę, z założenia ma być sponta-
niczna. – Są ludzie, to premier 
do nich mówi, jeśli ich nie ma, to 
chodzi i rozmawia z mieszkańca-
mi – mówi o założeniach tych wi-
zyt. Jak na późny termin podania 
informacji o przyjeździe premie-
ra do Łowicza, Marcin Kosiorek 
ocenia, że frekwencja była bardzo 
dobra. W odpowiedzi na nasze py-
tanie przyznaje, że wniosek o to, 
by premier przyjechał do naszego 
miasta, wyszedł z łowickich struk-
tur PiS. 

Dlaczego nie było 
burmistrza? 
Jeszcze przed przyjazdem Pre-

zesa Kancelarii Rady Ministrów 
do Łowicza pojawiły się kontro-
wersje związane z tym, że w tym 
samym czasie na drugim ważnym 
placu w mieście – na Starym Ryn-
ku – odbywać się będą uroczy-
stości odsłonięcia tablic w Alei 
Gwiozd Łowickich, których or-
ganizatorem jest miasto. Marcin 
Kosiorek tłumaczy jednak, że wy-
bór godziny przyjazdu Mateusza 
Morawieckiego był podyktowa-

ny zakończeniem konwencji PiS  
w Warszawie, transmitowanej 
zresztą przez Telewizję Polską, 
prosto z której premier przyjechał 
do Łowicza. Dziennikarze naszej 
redakcji pytani są przez miesz-
kańców także o to, dlaczego na 
spotkaniu nie było burmistrza 
Krzysztofa Kalińskiego, który jest 
gospodarzem miasta. Zdaniem 
Marcina Kosiorka – miasta ow-
szem, ale nie spotkania, ponieważ 
było ono częścią kampanii wybor-
czej PiS i zostało w całości przy-
gotowane przez partię.  str. 11

Mateusz Morawiecki przedstawił na spotkaniu w Łowiczu program PiS na jesienne wybory samorządowe.

Gmina Stryków | dożynki gminne 

Wystąpi discopolowy 
Czadoman

Już w najbliższą niedzielę, 9 
września, w Swędowie, odbędą 
się strykowskie dożynki gminne. 
W samo południe odbędzie się 
msza święta w kaplicy w Swędo-
wie. O godz. 12.45 wyruszy koro-
wód dożynkowy w kierunku sce-
ny na boisku przy OSP. Tutaj o 
godz. 13.20 rozpocznie się cześć 
obrzędowa dożynek połączona z 
wręczeniem nagród i podzięko-
wań dla zasłużonych rolników. W 
tym roku starostami dożynek są: 
Joanna Zegan oraz Łukasz Czaj-
ka. Ona ma 42 lata, pochodzi z 
Rokitnicy, w Swędowie miesz-
ka od 22 lat. Wspólnie z mężem 

Markiem prowadzą 17-hektarowe 
gospodarstwo rolne nastawione 
na hodowlę bydła mlecznego, po-
nadto uprawiają zboża, ziemnia-
ki, kukurydzę. Mają dwie córki 
21-letnią Karolinę i 15-letnią Pau-
linę. Z kolei starosta Łukasz Czaj-
ka ma 32 lata, pochodzi z Mszadli 
koło Lipiec Reymontowskich, a 
Swędowie mieszka od 9 lat. Tutaj 
wraz z żoną Agnieszką prowadzą 
13-hektarowe gospodarstwo rol-
ne nastawione na hodowlę bydła 
i drobiu oraz uprawę zboża i tra-
wy. Mają dwoje dzieci: Helenkę i 
Bartłomieja. Starosta jest druhem 
OSP Swędów.  str. 34
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Głowno | Opóźnienia zajęć szkolnych w SP nr 2

Przymusowe wakacje  
dla uczniów „Dwójki”
Uczniowie Szkoły Podstawowej nr 2 rozpoczną zajęcia lekcyjne  
kilka dni później niż ich rówieśnicy. Dowiedzieli się o tym podczas 
uroczystości rozpoczęcia roku szkolnego, w poniedziałek, 3 września. 

Powrót dzieci do szkoły unie-
możliwiły prowadzone na terenie 
obiektu prace termomoderniza-
cyjne i remontowe. Zaskakującą 
wiadomość przekazała uczniom 
dyrektor Beata Pilarska, która po-

witała ich w murach szkoły po 
wakacjach. Wówczas wspomniała 
o tym, iż prawdopodobnie zajęcia 
lekcyjne rozpoczną się 13 wrze-
śnia, jednak w kolejnych dniach 
co do terminu pojawiły się wąt-
pliwości. Ostatecznie, powrót 
uczniów do szkoły planowany jest 
w poniedziałek, 10 września. 

– W trosce o bezpieczeństwo 
uczniów i pracowników skorzy-

stałam z przysługującego dyrek-
torowi szkoły uprawnienia wy-
nikającego z przepisów prawa 
oświatowego i zaproponowałam 
organowi prowadzącemu przesu-
nięcie terminu rozpoczęcia zajęć 
o 7 dni. Wykonawca był gotów 
udostępnić obiekt już po czte-
rech dniach, jednak ustaliliśmy, 
że potrzebujemy nieco więcej cza-
su, aby budynek był w pełni bez-

pieczny. Do poniedziałku z pew-
nością zdążymy – powiedziała 
Beata Pilarska w rozmowie z na-
szym reporterem. Dyrektor przy-
znała, iż remont stanowi utrudnie-
nie zarówno dla dzieci, jak i ich 
rodziców, jednak wyjątkowa sy-
tuacja potrwa zaledwie kilka dni, 
zaś jej efektem będzie wyraźna  
i trwała poprawa warunków nauki. 
Podczas rozpoczęcia roku przypo-
mniała ona, iż modernizacja toczy 
się od wielu miesięcy, a związa-
ne z nią niedogodności uczniowie 
mogli odczuć już w minionym 
roku szkolnym.  str. 4
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głowno i okolice
 �29 sierpnia o godz. 10. 30  

w Glinniku kierująca samochodem 
marki Toyota 65-letnia mieszkanka 
powiatu zgierskiego w czasie wy-
przedzania pojazdu marki citroen 
z przyczepką kierowanego przez 
64-letniego mieszkańca powiatu 
zgierskiego doprowadziła do zde-
rzenia z wyprzedzanym samocho-
dem. Sprawczyni kolizji została uka-
rana mandatem. 

 �29 sierpnia między godz. 13.30 
a 14. w Głownie przy ul. Łowickiej 
nieznany sprawca skradł rower gór-
ski koloru bordo z białymi napisami, 
o wartości ok. 600 zł. KP Głowno 
poszykuje sprawcy kradzieży i pro-
si o kontakt osoby, które mogłyby 
udzielić w tej sprawie informacji. 

 �29 sierpnia, o godz. 19.20  
w Głownie przy ul. Plażowej, kierują-
cy samochodem marki Audi 18-letni 
mieszkaniec Łodzi na zakręcie dro-
gi stracił panowanie nad pojazdem 
i uderzył w ogrodzenie posesji . Kie-

rowca był trzeźwy, został ukarany 
mandatem. 

stryków i okolice
 �29 sierpnia, o godz. 13.55  

w zelgoszczy kierująca Fiatem 
18-letnia mieszkanka Łodzi nie do-
stosowała prędkości do warunków 
na drodze, na łuku drogi straciła 
panowanie, wpadła na pas zieleni, 
zniszczyła dwa przęsła betonowe-
go ogrodzenia, a następnie zatrzy-
mała się w rowie. Kobieta była trzeź-
wa, została ukarana mandatem. 

 �31 sierpnia o godz. 17.40  
w Strykowie przy ul. Wolskiej, a na-
stępnie przy ul. Polnej funkcjonariu-
sze WRd KP zgierz dokonali dwu-
krotnego zatrzymania tego samego 
rowerzysty, 39-letniego mieszkańca 
powiatu zgierskiego, który miał  
w organizmie kolejno 3,06 promila 
oraz 2,09 promila alkoholu. męż-
czyzna został dwukrotnie ukarany 
mandatem. 

 �Tego samego dnia, o godz. 
21.55 w Strykowie przy ul. War-

szawskiej funkcjonariusze KP Stry-
ków zatrzymali jadącego rowerem 
19-letniego mieszkańca Łodzi, który 
miał w organizmie 0,96 promila al-
koholu. mężczyzna został ukarany 
mandatem.

 �1 września, o godz. 17.15  
w zelgoszczy, funkcjonariusze KP 
Stryków zatrzymali do kontroli kieru-
jącego samochodem ciężarowym 
42-letniego mieszkańca powiatu 
puławskiego, który miał w organi-
zmie 2,28 promila alkoholu. Policja 
prowadzi w tej sprawie postępowa-
nie karne. 

 �3 września, o godz. 18.10  
w Strykowie przy ul. Warszawskiej 
29-letnia mieszkanka powiatu łowic-
kiego kierująca Oplem jadąc w kie-
runku Głowna nie zachowała szcze-
gólnej ostrożności, przekroczyła oś 
jezdni i zderzyła się z jadącym w kie-
runku Łodzi innym Oplem kierowa-
nym przez 43-letniego mieszkańca  
powiatu gnieźnieńskiego. Spraw-
czyni kolizji została ukarana man-
datem.

Dobieszków | Straż pożarna w akcji

W stawie pływała gruba ryba
Dwa zastępy straży pożar-

nej miały co robić po tym, jak  
w czwartek, 30 sierpnia po godz. 
20, do stawu w Dobieszkowie 
wpadł kabriolet Porsche 911. Kie-
rowcy nic się nie stało, ale stra-
ty oszacowano na ok. 300 tys. zł. 
Jadący drogą przez Dobieszków  
z kierunku Łodzi w kierunku 
Strykowa mężczyzna, jak później 
tłumaczył policji, w ostatnim mo-
mencie zauważył psa, który miał 
wbiec na drogę z lewej strony.  

Z relacji 37-letniego mieszkańca 
Łodzi wynikało, że chcąc unik-
nąć zderzenia odbił kierownica 
w prawo i ... wpadł do przydroż-
nego stawu. Kierowca jechał sam 
i również o własnych siłach zdołał 
opuścić samochód jeszcze przed 
przyjazdem służb ratunkowych. 
Samochód utknął 40 m od brzegu 
na głębokości ok. 1,2 m. Strażacy 
sprowadzili auto na brzeg z pomo-
cą liny i wyciągarki. Akcja trwała 
ponad 2 godziny. ljs

Głowno | chuligańskie wybryki 

Ucierpiała szkoła 
Zbite szyby w oknach, uszko-

dzone drzwi i elewacja to bilans 
zniszczeń, jakie 31 sierpnia na 
policję zgłosił Zespół Szkół Lice-
alno-Gimnazjalnych w Głownie. 
Nieznani sprawcy wybili 5 szyb 
w oknach, wybili również otwór 
w drzwiach prowadzących do po-

mieszczenia gospodarczego, a w 
jego wnętrzu uszkodzili metalową 
taczkę i pojemnik z lepikiem da-
chowym, oprócz tego zabrudzili 
elewację sali gimnastycznej. Szko-
ła oszacowała straty na 2,5 tys. zł. 
KP Głowno szuka sprawców zda-
rzenia.  ljs

Gmina Stryków | droga krajowa nr 14

Wypadek pod Bratoszewicami 
Do groźnie wyglądającego zda-

rzenia drogowego doszło w nie-
dzielę, 2 września, o godz. 17.05 
w miejscowości Brzedza w gmi-
nie Stryków. Na odcinku DK nr 
14 pomiędzy Głownem a Stryko-
wem doszło do zderzenia motocy-
kla oraz samochodu osobowego. 

Do wypadku doszło wsku-
tek wymuszenia pierwszeństwa 
przez wyjeżdżającego z drogi na 
Rokitnicę kierowcy samochodu 
osobowego marki Volkswagen. 
Prowadzący go 71-letni miesz-
kaniec powiatu zgierskiego wy-
konując manewr skrętu w lewo 
w kierunku Strykowa, nie ustąpił 
pierwszeństwa, jadącemu od stro-
ny Strykowa w kierunku Głowna 
26-letniemu motocykliście, bę-
dącemu również mieszkańcem 
powiatu zgierskiego. W wyniku 

tego zdarzenia kierujący motocy-
klem marki Yamaha z podejrze-
niem złamań kończyn górnych  
i dolnych oraz obrażeń wewnętrz-
nych został przetransportowany 
do szpitala w Łodzi helikopterem 
LPR. Kierowca samochodu oso-
bowego trafił do szpitala w Głow-
nie. 

Postępowanie w tej sprawie na-
dal prowadzi Komenda Powiato-
wa Policji w Zgierzu.  aw

Zgierz | KP PSP

Zawodowa straż ma nowego 
komendanta
Od 4 dni strażacy zawodowcy z terenu powiatu 
zgierskiego mają nowego komendanta.  
1 września obowiązki te zostały powierzone  
bryg. mgr inż. Pawłowi Malinowskiemu. 

Nowy p.o. Komendanta Powia-
towego PSP w Zgierzu zastąpił st. 
bryg. Zbigniewa Grzelaka, który 
po 35 latach służby przeszedł na 
emeryturę. 

Nowy szef KP PSP w Zgierzu 
ma 47 lat. Ostatnio był dowódcą 
Jednostki Ratowniczo-Gaśniczej 
w Komendzie Powiatowej PSP 
powiatu łódzkiego wschodniego 
z.s. w Koluszkach. Jest absolwen-
tem: Szkoły Głównej Służby Po-
żarniczej, którą ukończył w 1999 
roku oraz Akademii Finansów  
w Warszawie (2007 r ). Jak infor-
muje rzecznik KP PSP Zgierz, mł. 

bryg. Tomasz Matusiak, nowy 
p.o. komendanta powiatowej stra-
ży zawodowej dowodził wieloma 
trudnymi i niebezpiecznymi ak-
cjami ratowniczo – gaśniczymi 
na terenie powiatu łódzkiego – 
wschodniego. 

Jest założycielem Klubu HDK 
przy komendzie w Koluszkach,  
a jako jego prezes bardzo aktyw-
nie włączał się w propagowanie 
honorowego krwiodawstwa rów-
nież wśród społeczności lokalnej, 
co przyczynia się do pozyskiwa-
nia ok. 100 l krwi rocznie i zajmo-
wania pierwszego miejsca w woj.  

w edycjach programu „Ognisty 
Ratownik-Gorąca Krew”.

Nowy komendant rozpoczął 
pracę m.in. od wizytowania podle-

głych mu jednostek na terenie po-
wiatu zgierskiego. Wczoraj, czy-
li w środę, 5 września, odwiedził 
jednostkę JRG PSP Stryków.  ljs

Bryg. mgr inż. Paweł Malinowski odbiera akt powierzenia 
obowiązków komendanta KP PSP Zgierz z rąk Łódzkiego 
Komendanta Wojeódzkiego PSP st. bryg. Jarosława Wlazłowskiego.
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Stryków | Impreza nad zalewem 

Promowali zdrowe i ekologiczne życie 
W sobotę 1 września  
nad zalewem w Strykowie 
na mieszkańców czekało 
wiele atrakcji w ramach 
siódmej edycji pikniku Luz 
– Lubię – Zdrowie.

Organizatorzy zachęcali uczest-
ników do prowadzenia zdrowego 
trybu życia i dbania o kondycję.

W programie festynu integra-
cyjnego znalazły się m.in. szta-
feta Nordic Walking oraz biegi  
w czterech kategoriach wieko-
wych: I – od 5 do 8 lat na dystansie 
300 m, II – od 9 do 12 lat na dystan-
sie 500 m, III – od 13 do 16 lat na 
dystansie 800 m i IV od 17 do 100 
lat na trasie wokół zalewu. Łącznie   
w tych rywalizacjach wzięło 
udział blisko 100 osób. 

O atrakcje podczas impre-
zy dbali animatorzy z Teatru 
„Muza”, którzy przygotowali dla 
najmłodszych szereg zabaw i kon-
kursów z nagrodami. Firma SWM 
zaproponowała ciekawą formę ro-
dzinnej rywalizacji, w której do 
wygrania były bilety do parku roz-
rywki Energylandia w Zatorze. 
Polegała ona na stworzeniu rzeźb 
z materiałów recyklingowych, tj. 
papier, taśmy, siatki i zakrętki itp., 
które m.in. zostały wyprodukowa-
ne przez firmę. 

Drużyna „Eco Pietrasy”, czy-
li rodzina Pietrasik ze Strykowa: 
mama Anna i córki Kinga, Mar-

tyna i Paulina zajęły w konkursie I 
miejsce za wykonanie tą techniką 
rzeźby roweru, który – jak zgod-
nie przyznały – idealnie opisuje 
ich rodzinę, ponieważ właśnie jeż-
dżąc na rowerach najchętniej spę-
dzają razem czas. 

II miejsce w konkursie i wyjazd 
do Energylandii wygrała drużyna 
„Kochane Ptysie”, czyli rodzina 
Bełdzińskich ze Strykowa: mama 
Agnieszka, tata Sylwester i dzieci 
Adam i Piotr, wspomagani przez 
babcię Teresę i wujka Pawła. 

Rodzina opowiadała nam, że 
byli już w parku rozrywki w Za-
torze i bawili się w nim świetnie, 
dlatego cieszą się, że będą mogli 
tam wrócić. Wspólnie wykona-
li z materiałów recyklingowych 
rzeźbę smoka. – Każde materiały 

sztuczne da się ponownie wyko-
rzystać w ciekawy sposób – prze-
konywali członkowie drużyny 
„Kochane Ptysie”. 

Gwiazdą imprezy był DJ Ja-
dzia, który wystąpił ok. godz. 
17.00. Piknik zorganizował za-
rząd osiedla Wschód wspólnie  
z burmistrzem Strykowa Andrze-
jem Jankowskim i dyrektorem ho-
telu 500 Izabelą Pisarską. Była to 
już siódma edycja festynu inte-
gracyjnego, której w tym roku to-
warzyszyły Strykowskie Spotka-
nia Twórcze i konkurs plastyczny 
„Taki jestem”. 

Tego samego dnia, w tym sa-
mym miejscu, ale nieco wcześniej 
odbyły się też Targi Zdrowia Fot, 
które poprowadziła LGD Polcen-
trum.  aa

Głowno | Pożar
Palił się garaż

Najprawdopodobniej zwarcie 
instalacji elektrycznej było przy-
czyną pożaru garażu, do jakie-
go doszło przy ul. Sikorskiego  
w środę, 29 sierpnia ok. godz. 
8.40. Na miejscu pojawiła się za-
równo JRG PSP Stryków, jak  
i OSP Głowno. W wyniku pożaru 
opaleniu uległ zaparkowany w ga-
rażu Ford Windstar. Straty oszaco-
wano wstępnie na 4 tys. zł.  ljs

Gmina Głowno
Zawody strażackie

Zarząd Oddziału Miejsko-
-Gminnego Związku OSP  
w Głownie w niedzielę 9 wrze-
śnia o godz. 10 organizuje zawo-
dy sportowo-pożarnicze na boisku  
w Woli Zbrożkowej. Obecność ki-
biców mile widziana.  ewr 

Głowno | było niebezpiecznie na ul. Swoboda

Potrącona piesza nie była trzeźwa
W niedzielę, 2 września, o godz. 

19.50 w Głownie na ul. Swoboda 
doszło do potrącenia pieszej. Ze 
wstępnych ustaleń funkcjonariu-
szy policji wynika, iż poruszają-
cy się Renaultem z ul. Sikorskiego  
w kierunku centrum miasta 35-let-
ni mieszkaniec powiatu zgierskie-

go lewym lusterkiem zahaczył 
przechodzącą przez pasy 60-let-
nią mieszkankę powiatu zgier-
skiego. W wyniku tego zdarzenia 
kobieta przewróciła się na jezdnię. 
Na miejscu niezbędnej pomocy 
udzieliło jej pogotowie ratunkowe. 
Hospitalizacja nie była koniecz-

na. Oboje uczestników zdarzenia 
przebadano na obecność alkoholu 
we krwi. Sprawca potrącenia miał 
0,1 promila, co nie jest kwalifiko-
wane nawet jako wykroczenie, zaś 
poszkodowana miała 1,2 promila 
we krwi. Sprawcę zdarzenia uka-
rano mandatem.  awKierowca Volkswagena nie ustąpił 

motocykliście pierwszeństwa.

Jedna z drużyn podczas przygotowywania swojej rzeźby z materiałów 
recyklingowych na konkurs – jest nią samochód strażacki. 
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Głowno | 20 lat opieki nad zwierzętami w mieście

Festyn w schronisku
W niedzielę, 9 września,  
w Schronisku dla Zwierząt 
w Głownie zostanie 
zorganizowany festyn, 
który upamiętni 20-lecie 
opieki nad bezdomnymi 
zwierzętami, która 
rozpoczęła się w mieście  
od budowy pierwszych 
kojców na terenie MZK.

W 1997 roku weszła w życie 
ustawa o ochronie zwierząt, któ-
ra nakazała gminom opiekę nad 
nimi, a ludziom wrażliwym na 
dobro czworonogów dała moż-
liwość zorganizowanego działa-
nia. Szybko pierwszy pies trafił do 
prowizorycznej klatki na terenie 
Miejskiego Zakładu Komunalne-
go. Misiek, bo tak go nazwano, 
dostał budę, opiekę i domowe je-

dzenie, które pracownicy przyno-
sili mu na zmianę. 

Kiedy w 2006 roku przytulisko 
dla zwierząt przenoszono do jego 
obecnej siedziby na ul. Piaskowej, 
pod opieką miasta i stowarzysze-
nia było już 47 psów. 

Dziś Schronisko Miejskie ni-
czym nie przypomina dawnego 
miejsca. Dzięki systematycznej 
pracy wolontariuszy Towarzy-
stwa Przyjaciół Zwierząt „Arka-
dia”, wsparciu darczyńców i licz-
nym akcjom na rzecz zwierząt jest 
remontowane i modernizowane. 
Wymieniane są budy, boksy, bu-
dowane wybiegi, sadzone drzewa. 
„Arkadia” aktywnie poszukuje 
dla podopiecznych schroniska no-
wych domów i troskliwych opie-
kunów. 

Festyn 9 września będzie pod-
sumowaniem dwóch dekad zaan-
gażowania ludzi dobrej woli na 

rzecz bezdomnych zwierząt. Go-
ście wydarzenia poznają historię 
przytuliska opowiedzianą przez 
najstarszych działaczy, dowiedzą 
się o tym, co obecnie się tu dzie-
je i jak można włączyć się w wo-
lontariat.

Festyn rozpocznie się o godzi-
nie 14.00, a w programie znajdą 
się m.in.: rozmowy z pierwszy-
mi działaczami przytuliska; wy-
stęp Towarzystwa Śpiewaczego 
„Anna”; podsumowanie konkur-
su plastycznego „Zwierzak jak 
malowany”; Strefa Gastro, czy-
li przyjazna środowisku kuchnia 
wegańska; Wetowisko, czyli pora-
dy weterynaryjne i akcja bezpłat-
nego czipowania zwierząt; Dzie-
ciostrefa, a więc liczne zabawy  
i animacje dla najmłodszych; Po-
dróże małe i duże, czyli zwiedza-
nie Przytuliska i spacery z psami. 

 oprac. ewr

MOK Głowno | Artystyczne Spotkania Seniorów

„Czar Jesieni” już w sobotę
MOK w Głownie zaprasza 
na 11. edycję Artystycznych 
Spotkań Seniorów „Czar 
Jesieni”, która odbędzie się 
8 września. 

Tegoroczna impreza została 
włączona w obchody 100-lecia 
niepodległości Polski, co uwzględ-
niono w warunkach uczestnictwa 
– na scenie będzie więc artystycz-
nie i patriotycznie. Równocześnie 
„Czar Jesieni” 2018 wpisuje się  
w obchody Europejskich Dni 
Dziedzictwa, przebiegających  
w tym roku pod hasłem „Niepod-
legła dla wszystkich”. Zgodnie  
z nim, ideą adresowanego do se-
niorów wydarzenia jest wzmoc-
nienie poczucia wspólnoty obywa-
telskiej Polaków, a także pokazanie 
nowego wizerunku seniora – czło-
wieka aktywnego twórczo w wie-

lu dziedzinach sztuki. – Chcemy, 
aby spotkania dawały szansę oso-
bom starszym na publiczne zapre-
zentowanie swoich umiejętności. 
Aby mogli usłyszeć brawa i słowa 
uznania. Popularyzując amatorską 
twórczość artystyczną seniorów 
pragniemy przełamywać stereoty-
py na temat starości i barier wie-
kowych, a osoby w okresie złotej 
jesieni życia motywować do dal-
szego rozwijania swoich talentów  
i artystycznych zainteresowań 
– zapowiada dyrektor MOK  
w Głownie Urszula Zawadzka. 

W sobotnich spotkaniach, któ-
re będą przeglądem artystycznym 
i jednocześnie konkursem, wezmą 
udział zespoły wokalne, śpiewa-
cze, instrumentalno-wokalne, ka-
pele ludowe, kabarety oraz inne 
formacje artystyczne, a także soli-
ści, duety i gawędziarze – z terenu 
województwa łódzkiego i mazo-

wieckiego. Swoje występy zapo-
wiedziało ponad 300 osób. Zaba-
wa rozpocznie się o godz. 10.00,  
a potrwa cały dzień. 

Tradycyjnie już „Czarowi Je-
sieni” towarzyszy konkurs lite-
racki Piórem Seniora na wiersz, 
którego w tym roku tematem jest 
„Radosna Niepodległa”. Prezen-
tacje sceniczne, a także konkurs 
literacki będą oceniane przez jury, 
które spośród uczestników wyty-
puje zwycięzców i wyróżnionych.  
W tym roku przewidziano rów-
nież dodatkową nagrodę za arty-
styczną interpretację idei obcho-
dów 100-lecia odzyskania przez 
Polskę niepodległości. Impreza 
odbędzie się pod patronatem Bur-
mistrza Głowna i Starosty Zgier-
skiego. Dodatkową atrakcją ma 
być spotkanie ze Stowarzyszeniem 
Manko, realizującym projekty ad-
resowane do seniorów.  oprac. ewr

Bronisławów | Powiatowo-Gminne dożynki 

Kulinarne uniesienia na dożynkach
Muffiny z sałatką warzywną, żabie udka, kwiaty z cukinii i cebuli, kolorowe kotleciki z papryką czy paw z arbuza – takie przysmaki czekały na uczestników 
Powiatowo-Gminnych Dożynek w Bronisławowie. Święto plonów odbyło się 2 września, na terenie tamtejszego Ośrodka Upowszechniania Kultury.

Podczas tegorocznych doży-
nek swoje umiejętności kulinarne 
prezentowało m.in.: 11 Kół Go-
spodyń Wiejskich. Gospodynie 
przybyłe z Lubiankowa zaprezen-
towały tego dnia owoce, czyli to,  
z czego słynie ich region. 

– Każdy gospodarz dał coś od 
siebie, dlatego nasze stoisko jest 
owocowe. W większości moż-
na u nas skosztować pysznych ja-
błek, gruszek i śliwek. Mamy 
również ciasta własnego wypieku, 
wśród których króluje drożdżowe 
i oczywiście jabłecznik – powie-
działa nam Izabela Staniszewska, 
przewodnicząca KGW w Lubian-
kowie. KGW z Władysława Po-
powskiego zaproponowało wy-
szukane menu, w którym znalazły 
się kolorowe kotleciki z papryką, 
muffiny z sałatką warzywną czy 
rolada schabowa z boczkiem. 

– Każda z gospodyń przygoto-
wała dziś to, co najlepiej jej wy-
chodzi, dlatego dań jest tak dużo. 
Największym powodzeniem 
wśród naszych deserów cieszy się 
rolada z bananem – powiedziała 
nam Halina Dziedziela przewod-
nicząca Koła. 

kapelusz z dyni,  
a róże z cukinii
Wzrok przybyłych przyciągało 

tego dnia również stoisko KGW  
z Koźla, gdzie prezentowano 
pyszności w fantazyjnych kształ-
tach. Spotkać można tam było 
królika z kapusty w kapeluszu  
z dyni, pawia z arbuza, róże z cu-
kinii, inspirowane ludzkimi twarze 
ze słonecznika oraz oryginalne de-
koracje ze zboża. Tworzy je wła-
snoręcznie Henryka Krzeszew-
ska – członkini Koła. – Pan Bóg 

dał mi talent, więc tym, co umiem 
zrobić, chętnie dzielę się z ludźmi. 
Moje prace podobają się innym,  
a dodatkowo urozmaicają dożyn-
kowy stół – zauważyła podczas 
rozmowy z naszym reporterem. 
Jak przyznała nasza rozmówczyni, 
zdolności szlifowała przez wiele 
lat, przygotowując dekoracje świą-
teczne najpierw na własne potrze-
by, a następnie dla domu kultury. 
Inspiracje czerpie z Internetu. 

– Trzeba podjąć wyzwanie 
stworzenia czegoś nowego cał-
kowicie od początku. To bardzo 
trudne, ale jednocześnie satysfak-
cjonujące – dodała. 

zdrowo i smacznie
Choć na uginających się od 

pyszności stołach dożynkowych  
w Bronisławowie dominowało 
swojskie jadło w postaci bigosu  
i chleba ze smalcem lub miodem, 
nie zabrakło również zdrowych 

przekąsek. Zaproponowali je 
przedstawiciele Zespołu Szkół nr 
1 im. R. A. Cebertowicza w Głow-
nie. Podczas dożynek przekony-
wali oni uczestników, że zdro-
we produkty mogą być smaczne.  

– W naszej szkole od dawna pro-
mujemy zdrowy styl życia. Prowa-
dzimy dla uczniów zajęcia sporto-
we, zaś o zaletach zdrowej diety 
mogą się oni dowiedzieć podczas 
lekcji biologii. Chcieliśmy być  

w tym działaniu konsekwentni, 
dlatego nasza kadra przygotowała 
przekąski warzywne oraz koktaj-
le mleczno-owocowe, a na deser 
ciastka pełnoziarniste – zauważa 
Sławomir Stopczyński, wicedy-
rektor szkoły.

twórcy ludowi  
i inne atrakcje 
Na miłośników dożynkowych 

atrakcji w Bronisławowie czekała 
strefa rodzinnej rekreacji przygo-
towana przez Miasto Głowno. Nie 
zabrakło warsztatów artystycz-
nych z tworzenia mozaiki cera-
micznej czy biżuterii, a dla dzieci 
kącika z malowankami oraz mini 
piaskownic. Powodzeniem cieszy-
ło się układanie ogromnych puzzli 
z motywem Parku Wodnego na 
terenie zalewu Mrożyczka. 

Miłośnicy rękodzieła mogli 
tego dnia podziwiać również im-
ponującą wystawę prac lokalnych 
twórców ludowych. Naszemu re-
porterowi udało się porozmawiać 
z Janiną Zuchorą z gminy Głow-
no, która w tym roku obchodziła 
40-lecie swojej pracy artystycznej. 

– Rękodzieło jest sztuką wyma-
gającą, ale wartościową. Najpięk-

niejszy jest haft, jednak on jest za-
razem najbardziej czasochłonny. 
Kiedy chcę zrobić coś łatwiejsze-
go, przygotowuję ozdoby z bibuły. 
Pracę nieco utrudniają mi dolegli-
wości, bo już nie te ręce co kiedyś, 
ale jeśli ktoś przez tyle lat przy-
wykł do pracy, to bez niej już mu 
się nudzi – zauważyła. 

Od 17.00 na terenie Ośrodka 
Upowszechniania Kultury w Bro-
nisławowie widzowie podziwiać 
mogli występy znanych grup di-
sco-polo: zespołu Power Play  
i Jorrgus, które wykonały swoje 
największe przeboje. Najwytrwal-
si bawili się potem jeszcze na dys-
kotece z grupą Cosmo. 

KGW Lubianków proponowało podczas dożynek świeże owoce, z których słynie ten region. 

A
G

N
IE

S
zK

A
 W

O
Jc

IE
S

zE
K

A
G

N
IE

S
zK

A
 W

O
Jc

IE
S

zE
K

A
G

N
IE

S
zK

A
 W

O
Jc

IE
S

zE
K

Henryka Krzeszewska z KGW Koźle własnoręcznie przygotowuje 
pyszności w oryginalnych kształtach. 

Stoisko gospodyń z KGW we Władysławowie Popowskim cieszyło się 
dużym zainteresowaniem wśród uczestników dożynek.

agnieszka
woJcieszek

agnieszka.wojcieszek@lowiczanin.info

– Każda z gospodyń 
przygotowała dziś to, 
co najlepiej  
jej wychodzi,  
dlatego dań  
jest tak dużo. 
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Górale pracują  
na dachu kościoła
w Niesułkowie. str. 8

Głowno | Opóźnienia zajęć szkolnych w SP nr 2

Przymusowe wakacje  
dla uczniów „Dwójki”

dokończenie ze str. 1
Wówczas, jak wynika z zapew-

nień dyrekcji, przychylnie wyraża-
li się oni o prowadzonych pracach, 
mając nadzieję, że po ich zakoń-
czeniu w szkole nareszcie będzie 
przyjemnie. 

– Myślę, że powinniśmy po-
dejść do tej sprawy ze zrozu-
mieniem. Tak bywa podczas re-
montów, że nie wszystko uda się 
zrobić zgodnie z planem. Kil-
ka dni opóźnienia sprawią, że 
już niebawem będziemy mo-
gli cieszyć się salami pachną-
cymi nowością – zauważyła. 
W trakcie przemówienia dyrektor 
zwróciła również uwagę na nieco-
dzienny wymiar zaistniałej sytu-
acji. Zauważyła, że można ją po-
traktować jako historyczną chwilę, 
która na zawsze pozostanie we 
wspomnieniach uczniów. Dodała, 
iż w trakcie swojego 37-letniego 
doświadczenia zawodowego, nie 
przeżyła takiego momentu. 

Dla dzieci radość, dla 
rodziców kłopot
Ten entuzjazm częściowo po-

dzielili uczniowie placówki, dla 
których taka decyzja oznacza 
przedłużenie wakacyjnego wypo-

czynku jeszcze o kilka dni. Mniej 
wyrozumiałości wykazali jednak 
zaskoczeni tą wiadomością rodzi-
ce, którzy niespodziewanie stanęli 
przed koniecznością zorganizowa-
nia w tym czasie opieki nad pocie-
chami. Mimo, że w tym okresie 
funkcjonowała szkolna świetlica, 
większość rodziców zmuszona 
była samodzielnie zapewnić opie-
kę dzieciom. 

– Do dyspozycji podopiecz-
nych mamy póki co jedynie nie-
dużą salkę, zaś uczniów w naszej 
szkole jest ponad czterystu. Ape-
luję więc do rodziców o to, by szu-
kali innych możliwości, a dopiero 
w ostateczności korzystali z opie-
ki świetlicowej – powiedziała dy-
rektor. 

Większość z obecnych na sali 
osób nie rozumiała, dlaczego o ta-
kiej decyzji powiadomiona została 
w ostatniej chwili. Jak tłumaczyła 
naszemu reporterowi Beata Pi-
larska, termin oddania segmentu 
przypadał 29 sierpnia. Prace nie-
co przedłużały się, jednak wszy-
scy mieli nadzieję, iż do czasu 
rozpoczęcia roku ze wszystkim 
zdążą. Zdaniem dyrektor, w tym 
przypadku mamy do czynienia  
z wielką inwestycją, a w takiej sy-

tuacji trudno wziąć pod uwagę 
każdą ewentualność i wszystko 
przewidzieć. 

– Nie traćmy zdrowego rozsąd-
ku. Za kilka dni zajęcia lekcyjne 
się rozpoczną, a w połowie paź-
dziernika, gdy termomoderniza-
cja się zakończy i uczniowie, i ich 
rodzice, i nauczyciele będą mogli 
funkcjonować w należytych wa-
runkach. Chyba o to wszystkim 

nam chodzi – napisała dyrektor  
w pisemnym oświadczeniu prze-
słanym na adres naszej redakcji. 

Przypomnijmy, że prace re-
montowe na terenie SP nr 2  
w Głownie rozpoczęły się w poło-
wie kwietnia br. Obejmowały one 
termomodernizację budynku, re-
mont dachu, wymianę wszystkich 
okien oraz renowację kotłowni. 
Obecnie na terenie placówki pro-

wadzony jest remont świetlików 
nad holem głównym i to właśnie 
on uniemożliwia pobyt dzieci – 
ze względu na ewentualne zagro-
żenie. 

– Dołożymy wszelkich starań, 
by zajęcia dydaktyczne w szkole 
mogły rozpocząć się jak najszyb-
ciej. Obecnie prowadzimy prace 
na terenie korytarza i one stwa-
rzają dla dzieci zagrożenie. Inne 
działania, choćby miały potrwać 
dłużej, prowadzić będziemy po 
zakończeniu lekcji. Termin zakoń-
czenia termomodernizacji przy-
pada 15 października i do tego 
czasu z pewnością ze wszystkim 
zdążymy – zapewnia w rozmowie  
z „Wieściami” Tomasz Mrocz-
kowski, właściciel firmy Tom-
-Bud z Domaniewic, 

W związku z zaistniałą sytuacją 
uczniowie „Dwójki” pierwszy 
dzwonek usłyszą dopiero w po-
niedziałek, 10 września. Zgodnie 
z rozporządzeniem MEN w spra-
wie organizacji roku szkolnego, 
zmuszeni będą oni odpracować 
wolne dni w terminach i na zasa-
dach określonych w zarządzeniu 
dyrektora. W chwili obecnej ter-
min ten nie jest znany. 

– Ostatecznie, do odpracowania 
mamy cztery dni. Dogodny mo-
ment postaram się wybrać w po-
rozumieniu z Radą Pedagogiczną 
oraz Radą Rodziców. Zapewniam, 
że podstawa programowa zosta-
nie na pewno zrealizowana i nie 
będzie się to odbywać kosztem 
wolnego czasu moich podopiecz-
nych. Jeszcze raz podkreślam, że 
nie złamałam prawa i podjęłam 
decyzję, która zapewnia bezpie-
czeństwo uczniom i nauczycielom 
– zauważa Beata Pilarska. 

O tym jak radni przyjęli wia-
domość o sytuacji w SP nr 2 i jak  
o niej dyskutowano, przeczytasz 
na stronie 10.  aw

Beata PiLarska
dyrektor Szkoły 
Podstawowej nr 2  
w Głownie  

Pragnę zwrócić uwagę, że 
termomodernizacja szkoły, 
na którą czekaliśmy 20 
lat, trwa od kwietnia tego 
roku i przed wakacjami 
prowadzona była  
w warunkach ciągłej 
pracy szkoły. Prowadzone 
wówczas prace 
modernizacyjne umożliwiały 
to. Te, które obecnie trzeba 
dokończyć, nie mogą być 
prowadzone wśród uczniów.  
do czwartku, 30 sierpnia 
2018 r. ani od wykonawcy, 
ani od osoby nadzorującej 
ten proces z ramienia 
inwestora nie miałam 
informacji, że kłopotliwe 
prace nie zostaną 
zakończone do końca 
sierpnia i co się z tym 
wiąże – nie będziemy mogli 
rozpocząć pracy i nauki od 
3 września. zrobiłam zatem 
tyle, ile mogłam. 

W niedzielę, 2 września, na terenie SP nr 2 ciągle jeszcze stały 
rusztowania. 
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Głowno | Uroczystości patriotyczne

W 79. rocznicę wybuchu II wojny światowej
Jak co roku 1 września, w rocznicę wybuchu 
II wojny światowej, w Głownie odbyły się 
uroczystości patriotyczne, które rozpoczęła msza 
święta w kościele św. Jakuba Apostoła. 

Po mszy pełniący funkcję bur-
mistrza Głowna Wojciech Bale-
ja wraz z przewodniczącą Rady 
Miejskiej Magdaleną Szajder 
złożyli kwiaty pod tablicami po-

święconymi tym, którzy zginęli  
w obronie wolności Ojczyzny. 

Następnie uczestnicy uroczy-
stości, wśród których oprócz 
przedstawicieli władz miasta byli 

przedstawiciele władz powiato-
wych, poczty sztandarowe szkół, 
harcerze, kombatanci, delega-
cje organizacji i partii politycz-
nych, zakłady pracy i mieszkańcy,  
w asyście orkiestry dętej OSP 
Głowno przeszli do parku im. Ar-
mii Krajowej. Tutaj pod Pomni-
kiem Bojowników poległych w 
latach 1939-1945 okolicznościo-
we przemówienie wygłosił pełnią-

cy funkcję burmistrza Wojciech 
Baleja, a później złożono kwiaty. 

Pełniący funkcję burmistrza 
Wojciech Baleja wraz z małżonką 
Beatą udali się również na cmen-
tarz przy parafii św. Jakuba oraz 
cmentarz komunalny, gdzie także 
złożyli wiązanki kwiatów na mo-
giłach poległych i pomordowa-
nych podczas II wojny światowej. 
 opr. ljs

Gmina Dmosin | dożynki Gminne 

Dziękowali za łaskę plonu
Tradycyjny korowód dożynko-

wy otworzył w niedzielę, 2 wrze-
śnia, Gminne Święto Plonów   
w Dmosinie. Za łaskę tegoroczne-
go plonu i zbioru rolnicy podzię-
kowali Bogu podczas uroczystej 
mszy świętej. Nabożeństwo z po-
święceniem chleba i miodu roz-
poczęło się w południe w koście-
le św. Andrzeja i św. Małgorzaty  
w Dmosinie. Uczestników do-
żynek błogosławił wówczas pro-
boszcz parafii, ks. Tadeusz Jaros.

– Przybywamy dziś, nio-
sąc symboliczny bochen chleba  
i dzban miodu, by w taki sposób 
podziękować Bogu za dar obfito-
ści. Tylko z Bogiem możemy ko-
rzystać z owoców naszych zbio-
rów – powiedzieli uczestnicy 
tegorocznego święta. 

Tuż po mszy św. barwny koro-
wód udał się na plac dożynkowy 
w Dmosinie Drugim, gdzie od go-
dziny 14.30 odbywały się występy 
artystyczne. Przed zgromadzoną 
publicznością wystąpiła lokalna 
młodzież oraz zespoły z Brze-
zin: Co Noc oraz Almix. Główną 
atrakcją wydarzenia był zaś kon-
cert Polskiego Zespołu Muzyki  
i Tańca Cygańskiego „Cztery 
Struny Skrzypiec”. 

– Dożynki mamy w tym roku 
piękne. Choć plonom susza nie 
sprzyja, słońce cieszy w czasie za-
bawy. To święto wszystkich rol-
ników, dlatego chcemy się dziś 
zjednoczyć i wspólnie świętować 
– zauważył mieszkaniec Dmosi-
na w rozmowie z naszym reporte-
rem.  aw Uczestnicy tradycyjnego korowodu dożynkowego. 

Kwiaty pod pomnikiem w Parku im. Armii Krajowej składają: pełniący 
funkcję burmistrza Wojciech baleja, przewodnicząca Rady miejskiej 
Głowna magdalena Szajder oraz przedstawiciele młodego pokolenia. 
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Głowno | Na budowie gazociągu

Kiedy popłynie gaz?
Drugi kwartał przyszłego 
roku – to w opinii Jerzego 
Trzcińskiego, dyrektora 
zarządzającego Sime 
Polska, realna perspektywa  
dla uruchomienia dostaw 
gazu do pierwszych 
odbiorców w Głownie  
i gminie Głowno, gdzie 
aktualnie trwają intensywne 
prace przy budowie sieci.

Budowę gazociągu w pasie 
drogi powiatowej nr 5126 E, czyli 
ulicy Targowej w Głownie, odwie-
dziliśmy w czwartek, 30 sierpnia, 
gdy na miejscu obecny był także 
członek Zarządu Powiatu Zgier-
skiego Wojciech Brzeski. Jan Ku-
czuro, przedstawiciel firmy PMB 
Studio – wykonawcy robót zleco-
nych przez inwestora – powiedział 
nam, że od strony Łyszkowic ga-
zociąg dociągnięto już do Albi-
nowa, a aktualnie prace toczą się 
na odcinku od Woli Lubiankow-
skiej, przez Lubianków i Rudni-
czek, do Głowna. Wiosną ułożo-
no rury w tej części ul. Targowej 

i Łowickiej, gdzie następnie sta-
rostwo wybudowało nowy chod-
nik (od skrzyżowania z ul. Sowiń-
skiego do skrzyżowania z DK 14). 
Teraz prace postępują równolegle 
na dwóch kolejnych odcinkach: na 
Targowej od DK 14 w kierunku 
Rudniczka i od Rudniczka – dalej. 
Rurociąg układany jest na pobo-
czu, na którym nie ma chodnika, 
a wykopy robione na krótkich od-
cinkach są po ułożeniu rur szyb-
ko zakopywane, by redukować do 
minimum utrudnienia związane  
z ograniczeniem wjazdu do po-
sesji. Jadąc powiatówką na tym 
odcinku należy jednak zachować 
szczególną ostrożność. 

Jeszcze w roku bieżącym wy-
konawca wejdzie w pas miejskiej 
ulicy Sowińskiego i dalej, budu-
jąc rurociąg w ul. Wigury, pla-
nuje dojść do ronda przy Szkole 
Podstawowej Nr 1. Z drugiej stro-
ny od powiatówki inwestycja wej-
dzie w ul. Żeromskiego i dalej 
ma dojść do ul. Sikorskiego, a nią  
– do kościoła św. Barbary. Także 
w tym roku zakładane jest wy-
budowanie sieci na Zabrzeźni  
– w ulicach: Karasickiej, Zabrzeź-

niańskiej i Prawej. Mówił nam  
o tym 30 sierpnia Wojciech Brze-
ski, powołując się na informacje 
uzyskane tego samego dnia od 
dyrektora Sime Polska Jerzego 
Trzcińskiego, który w czwartek 
do Głowna nie mógł przyjechać, 
ale po południu udało nam się 
skontaktować z nim telefonicznie. 

Powiedział nam wówczas, że 
oddany jest już do użytku od-
cinek gazociągu Rawa Mazo-
wiecka – Łyszkowice, którego 

kontynuację stanowi trwająca roz-
budowa do Głowna, zrealizowana już  
w około 40%. W samym Głow-
nie dojdzie 7-7,5 km sieci. Jeśli 
nie zajdzie nic nieprzewidziane-
go i zaplanowany na ten rok za-
kres prac uda się zakończyć przed 
zimą, to w drugim kwartale 2019 
r. gaz popłynie do pierwszych od-
biorców indywidualnych i instytu-
cjonalnych. Mowa tu o odbiorcach 
z: Czatolina, Albinowa, Woli Lu-
biankowskiej, Lubiankowa i Rud-
niczka, a w Głownie o właścicie-
lach posesji położonych przy ul.: 
Targowej, Sowińskiego, Wigury, 
Żeromskiego, Wojska Polskiego, 
Słowackiego, Norblina, Zwycięz-
ców spod Monte Casino, Sikor-
skiego, Karasickiej i Prawej. Inwe-
stor otworzył swoje biuro obsługi 
klienta na Strażackiej i tam udzie-
lane są już informacje o warun-
kach przyłączeniowych itp. 

Równocześnie w przyszłym 
roku sieć będzie nadal rozbu-
dowywana w granicach miasta  
o rurociągi o mniejszym przekroju 
niż nitka główna w Targowej (wy-
konywana z rur o przekroju 225 
mm).  ewr 

Łączenie rur. Pracom na budowie gazociągu w pasie drogi powiatowej (ul. Targowej w Głownie) przygląda się członek zarządu Powiatu zgierskiego 
Wojciech brzeski. 

Głowno | W trosce o miejskie kąpielisko

Tlen skuteczną bronią 
przeciw sinicom
Jest szansa, że metoda 
zwiększająca natlenienie 
wody, którą w tym roku 
doraźnie zastosowano 
na zalewie Mrożyczka 
w celu eliminacji sinic, 
będzie w kolejnym sezonie 
stosowana profilaktycznie, 
by głownianie i goście  
przez całe lato mogli 
korzystać z kąpieliska.

Kąpielisko miejskie zostało  
w tym roku zamknięte 31 lipca, 
najpierw z powodu przekroczeń 
dopuszczalnych ilości bakterii 
kałowych i E.coli, a następnie 2 
sierpnia – gdy ich poziom spadł 
– zakaz kąpieli przedłużono  
z powodu zakwitu sinic, któremu 
sprzyjała fala upałów i słaby ruch 
wody w zbiorniku. 

Sinice były powodem zamy-
kania kąpieliska także w latach 
ubiegłych. Są to toksyczne cyja-
nobakterie, rozwijające się w śro-
dowisku zarówno słodko-, jak  
i słonowodnym (w tym roku pro-
blem nie ominął kąpielisk bał-
tyckich). W fazie zakwitu nitko-
wate kolonie sinic nadają wodzie 

zielonkawą barwę i tworzą na jej 
powierzchni pianę. Kontakt z si-
nicami może skutkować dole-
gliwościami skórnymi (rumień, 
wysypka, swędzenie), a wypicie 
wody zawierającej je może spo-
wodować nudności, wymioty, bie-
gunkę, gorączkę, a nawet duszno-
ści i zawroty głowy. 

Chcąc przywrócić możliwość 
bezpiecznej kąpieli w Mrożyczce 
podjęto się eksperymentu. 7 sierp-
nia, w porozumieniu z Powiatową 
Stacją Sanitarno-Epidemiologicz-
ną w Zgierzu, na polecenie pełnią-
cego funkcję burmistrza Głowna 
Wojciecha Balei, w zalewie za-
stosowano innowacyjną metodę 
walki z sinicami, którą wcześniej  
z sukcesami wypróbowano m.in. 
na Jeziorze Magistrackim w Mrą-
gowie i w na Jeziorze Miłkow-
skim gm. Miłki pod Giżyckiem. 

Metoda ta polegała na wpro-
wadzeniu do wody opatentowane-
go preparatu pod nazwą Cyanoxi-
de – bezpiecznego dla środowiska 
naturalnego i wszystkich organi-
zmów wodnych z wyjątkiem nie-
pożądanych sinic, o czym zresztą 
poinformowano miejscowe koło 
Polskiego Związku Wędkarskie-
go.  str. 8

Rurociąg układany jest 
na poboczu, na którym 
nie ma chodnika,  
a wykopy robione  
na krótkich odcinkach 
są po ułożeniu rur 
szybko zakopywane, 
by redukować do 
minimum utrudnienia.
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Głowno | Klub poprosił o wsparcie

Miasto nie da pieniędzy 
na transport żaglówek 

dokończenie ze str. 1
Niestety, wnioskodawca nie był 

takimi odpowiedziami usatysfak-
cjonowany, czemu dał wyraz mó-
wiąc: – Z tego widzę, że nowy 
klub żeglarski, który jest człon-
kiem polskiego Związku Żeglar-
skiego, po prostu się nie podoba 
Państwu!

Argumentował, że klub ma 
czterech sterników jachtowych, 
którzy będą szkolić młodzież bez-
płatnie. Dał wyraz rozczarowaniu 
postawą władz miasta. 

Przewodnicząca Rady Miej-
skiej Magdalena Szajder mówiła, 
że na terenie Głowna działa wiele 
organizacji i stowarzyszeń, a każ-
de z nich ma takie samo prawo ko-
rzystania ze środków publicznych. 
Prosiła, by nie zarzucano, że kto-
kolwiek jest dyskryminowany czy 
traktowany inaczej. 

– Państwo powołali klub  
w czerwcu, dwa miesiące temu  
i Państwo oczekujecie od nas – od 
miasta – pokrycia kosztów trans-
portu i różnych innych rzeczy (...). 
Państwo nie są dyskryminowani, 
Państwo chcą być traktowani le-
piej niż inne organizacje. Każdy 
ma takie samo prawo, by starto-
wać i w budżecie obywatelskim,  
i w konkursie ofert – przekonywa-
ła przewodnicząca rady, wspomi-
nając też o obwarowaniach wyni-
kających z dyscypliny finansów 
publicznych.

Poirytowany Kazimierz Pio-
trowski powiedział, że klub że-
glarski jest „dzieckiem” Ligi 
Ochrony Przyrody, która funkcjo-
nuje w Głownie od szeregu lat i jej 
działania wpisują się w strategię 
promocyjną „Rodzinnej Re-Kre-
acji”.  ewr 
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Stryków | Przed wyborami prześwietlamy kandydatów

Andrzej Jankowski  
przed czwartymi wyborami
Burmistrz Strykowa Andrzej Jankowski ubiega 
się o reelekcję idąc do wyborów z własnym 
komitetem, czyli tak jak zwykle, ale jednak 
w innej niż dotychczas atmosferze. Ponad rok 
temu został szefem Stowarzyszenia Bezpartyjni 
Ziemi Łódzkiej, które wydawało się być jego 
wyborczym zapleczem, ale – jak teraz twierdzi  
– nie jest. Z kolei jego wieloletni współpracownik, 
prawa ręka niemal od początku objęcia władzy, 
Witold Kosmowski, stał się teraz zagorzałym 
wyborczym rywalem. O różnych aspektach 
ponownego kandydowania Jankowskiego  
pisze Lilianna Jóźwiak-Staszewska.

Na pytanie o to, czy prowadzi 
rozmowy lub już posiada zapew-
nienie o wyborczym poparciu 
przez któreś z ugrupowań spo-
łecznych lub politycznych, An-
drzej Jankowski odpowiada, że 
w zasadzie nie, ponieważ nie ro-
bił tego w żadnych odbywających 
się wcześniej wyborach. Nie za-
myka się na żadne propozycje, 
ale nie czynił w tym kierunku 
żadnych kroków. 

W takim razie co z zapowie-
dziami towarzyszącymi powsta-

niu w październiku 2017 roku 
Stowarzyszenia Bezpartyjni Zie-
mi Łódzkiej ? Burmistrz Jankow-
ski odpowiada, że wybory nie 
były głównym celem powstania 
organizacji, że stowarzyszenie 
zawiązano wszystkim pod to, aby 
móc stworzyć platformę działal-
ności samorządowej przez wy-
korzystanie wiedzy i doświad-
czenia innych samorządowców, 
aby kształtować społeczeństwo 
obywatelskie. Przypomnijmy jed-
nak, że stowarzyszenie powstało 

w bardzo specyficznym momen-
cie, kiedy ważyły się losy no-
wej ordynacji wyborczej i wielu 
obecnym wójtom, burmistrzom 
i prezydentom zajrzało do oczu 

widmo braku możliwości dal-
szego kandydowania. Czy obec-
ny wyborczy dystans burmistrza 
Jankowskiego w stosunku do 
swojego ugrupowania nie ozna-

cza, że wówczas traktował je jed-
nak jako narzędzie obrony swo-
ich interesów, a kiedy okazało 
się, że dwukadencyjność będzie 
obwiązywać dopiero od przy-

szłych wyborów, przestało mu już 
tak bardzo zależeć? 

Andrzej Jankowski odpowia-
da na to, że przyczyna leży gdzie 
indziej, że zarząd stowarzyszenia 
(czyli również on – przyp. red.) 
uznał, iż na chwilę obecną orga-
nizacja ta nie jest jeszcze na tyle 
przygotowana, aby wystawiać 
swoich kandydatów, a za swoje 
główne zadania nadal stawia dal-
szą spokojną pracę na rzecz sa-
morządowców i społeczności lo-
kalnej. 

Czy w takim razie należy 
uznać, że kierowane przez nie-
go stowarzyszenie szykuje się do 
wyborów parlamentarnych, któ-
re odbędą się za rok? To pytanie 
burmistrz Jankowski póki co po-
zostawia bez odpowiedzi, mó-
wiąc, że dla lokalnej społeczności 
ważniejsze są wybory samorządo-
we, a członkowie stowarzyszenia 
podchodzą do nich z własnych ko-
mitetów. Zapowiada, że jego kam-
pania nie będzie agresywna, nie 
zamierza nikogo opluwać i oce-
niać.

burmistrz zwrócił 
się z propozycjami 
kandydowania  
do obecnych radnych, 
którzy 4 lata temu 
startowali razem z nim, 
i którzy w większości 
ponownie wyrazili 
na to ochotę. 

Ubiegający się o reelekcję burmistrz Strykowa Andrzej Jankowski uważa, że mieszkańcy powinni dać mu 
kolejną szansę, ponieważ potrafi z nimi rozmawiać.
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z kim do wyborów?
Pełnomocnikiem komitetu 

wyborczego Andrzeja Jankow-
skiego został Jarosław Zdziarski,  
z którym łączy go długoletnia 
znajomość zapoczątkowana jesz-
cze w czasach, kiedy burmistrz 
był doradcą rolnym Łódzkiego 
Ośrodka Doradztwa Rolniczego, 
a jego obecny pełnomocnik – rol-
nikiem interesującym się nowymi 
technologiami uprawy truskawek. 
Dziś Jarosław Zdziarski jest zna-
ny m.in. z tego, że posiada farmę 
wiatrową w Szczawinie, na terenie 
sąsiedniej gminy Zgierz. 

Trwa kompletowanie kandyda-
tów na radnych. Komitet ma już 
zgromadzonych 13 kandydatów. 
Burmistrz zwrócił się w pierw-
szej kolejności z propozycjami do 
obecnych radnych, którzy 4 lata 
temu startowali razem z nim i któ-
rzy w większości ponownie wyra-
zili na to ochotę. Przypomnijmy, 
że w tej kadencji z jego komitetu 
do Rady Miejskiej Strykowa we-
szli: Dariusz Dziewulski, Grze-
gorz Kozłowski, Marek Gierat, 
Anna Ślęzak, Katol Lenart, Syl-
wester Kacprzak, Paweł Kasica 
oraz Marzena Skwarko. 

na 2,5 roku  
przed emeryturą
Czy burmistrza Andrzeja Jan-

kowskiego na chwilę obecną wią-
że coś jeszcze z Łódzkim Ośrod-
kiem Doradztwa Rolniczego, 
którego był pracownikiem, zanim 
objął stanowisko burmistrza Stry-
kowa, a następnie wziął bezpłatny 
urlop? Na tę chwile już nic, gdyż, 
jak mówi, w momencie wejścia 
w życie nowych regulacji doty-
czących pełnienia funkcji samo-
rządowych zwolnił się na wła-
sną prośbę. Do osiągnięcia wieku 
emerytalnego ubiegającemu się  
o reelekcję burmistrzowi brakuje 
zaledwie 2,5 roku. 

Czy zatem, jeśli wygra wybory, 
realna jest powtórka scenariusza  
z lutego 2018 roku, kiedy to obec-
na wiceburmistrz Bożena Mo-
tylińska przeszła na emeryturę, 
pobrała należne jej pieniężne apa-
naże, a następnie wróciła na swo-
je stanowisko? Burmistrz Andrzej 
Jankowski zaznacza, że w życiu 
są różne sytuacje, ale dzisiaj jest  
w pełni sprawny – i jeśli mieszkań-
cy udzielą mu mandatu – na pew-
no będzie chciał realizować swoje 
zadania i pomysły przez pełną ka-
dencję, a na emeryturę przejdzie 
dopiero po jej zakończeniu.

rodzina patrzy  
na to inaczej 
Wielokadencyjny burmistrz 

mówi, że dziś jego żona, dzieci,  
a szczególnie wnuki są przeciwni, 

aby znów kandydował, a on, nale-
żąc do ludzi, dla których rodzina  
i dom jest najważniejszy, do-
brze to rozumie, ale jednocześnie 
chciałby dokończyć to, co rozpo-
czął. Jeśli nie uda się wygrać wy-
borów, nie załamie rąk, bo – jak 
mówi – należy do ludzi, którzy ni-
gdy się nie nudzą. Będąc burmi-
strzem nie zaprzestał prac fizycz-
nych w swoim gospodarstwie,  
na działce, wokół posesji, bo bar-
dzo to lubi. Posiada niewielką 
plantację choinek i borówki. 

Doświadczenia, 
sukcesy, porażki 
Za swoje najcenniejsze do-

świadczenie jako samorządowca 
burmistrz Jankowski uważa pracę 
związaną z obsługą zewnętrznych 
inwestorów, w której czuje się 
swobodnie, choć, jak podkreśla, 
nie raz już przekonał się, że istnie-
jąca zawsze pokusa przedstawie-
nia tylko dobrych stron danej ofer-
ty w dłużej perspektywie, z uwagi 
na mogące wystąpić problemy  
w realizacji przedsięwzięcia, po 
prostu się nie opłaca. 

Największy sukces ostatnich 
4 lat ubiegającego się o reelek-
cje burmistrza Strykowa? Ilość 
zrealizowanych inwestycji infra-
strukturalnych w sferze dróg, ka-
nalizacji, oświaty – ze szczegól-
nym naciskiem na tą ostatnią. 
Burmistrz chwali się m.in. tym, że 
dzięki modernizacjom i podwyż-
szeniu poziomu nauczania Szko-
ły Podstawowej w Dobrej licz-
ba uczniów zwiększyła się tam 
2,5-krotnie. 

Największa porażka? Bur-
mistrz Jankowski woli nie używać 
słowa porażka, zamiast tego mówi 
o barierze w realizacji najwięk-
szych inwestycji, w które chcia-
ła wejść gmina i podaje przykład 
Centrum Kultury. Zaznacza, że 
nie spodziewał się, iż nowocze-

sny obiekt spotka się z takim opo-
rem części społeczeństwa (pro-
test 1719 osób zainicjowany przez 
proboszcza parafii św. Marcina  
– przyp. red). Dodaje, że jest zwo-
lennikiem spokojnego rozwiąza-
nia tego problemu, a to wymaga 
czasu. 

czy i jak będzie się 
rozliczał?
Mając na uwadze, że każdy 

wybierany przez mieszkańców 
urzędnik po zakończeniu swo-
jej kadencji powinien poddać się 
społecznej ocenie co do sposobu,  
w jaki sprawował swoją funkcję, 
zapytaliśmy burmistrza Andrzej 
Jankowskiego, czy w jego kampa-
nii wyborczej będzie taki moment, 
w którym pokaże swój program 
wyborczy sprzed 4 lat, porów-
na z listą rzeczywistych dokonań  
i wytłumaczy, dlaczego niektó-
rych planów nie udało się zreali-
zować. Burmistrz Andrzej Jan-
kowski odpowiada, iż uważa, że 
gołym okiem widać, jakie inwe-
stycje zostały zrealizowane, a poza 
tym – jak mówi – przecież wszy-
scy go znają z tego, że nie obiecu-
je gruszek na wierzbie. 

Jednocześnie poleca porów-
nanie budżetu, kiedy obejmował 
stanowisko burmistrza, z obec-
nymi dochodami i wydatkami 
gminy, komentując, że rzadko 
się zdarza, aby samorząd poczy-
nił tak szybki postęp jak Stryków, 
którego wolne środki inwestycyj-
ne plasują się na czołowych miej-
scach samorządów w kraju. Bur-
mistrz Jankowski mówi, że to 
efekt pracy wykonanej przez jego 
i jego urzędników, a związanej  
z pozyskaniem inwestorów  
i przygotowaniem do realiza-
cji inwestycji, a w konsekwencji  
– skalą podatków od podmiotów 
gospodarczych. 

Dopytany o skonkretyzowanie 
planów co do rozliczenia mijają-
cej kadencji, burmistrz zapowia-
da, że w materiałach wyborczych 
zawrze wszystkie informacje  
o dokonanych i obiecywanych 
inwestycjach, a także pomysły  
na gminę, których – jak twierdzi  
– nadal mu nie brakuje. 

co z południową 
obwodnicą miasta?
My jednak już teraz porówna-

liśmy niektóre zapowiedzi z 2014 
roku z ich realizacją. Co zatem 
przez ostatnie 4 lata zostało zro-
bione, by doprowadzić do roz-
wiązania problemu stanowiące-
go główny koszt rozwoju gminy 
– ogromnego ruchu samochodo-
wego w mieście? Przed wybora-
mi Andrzej Jankowski zapowiadał 
odciążenie części Strykowa poło-

żonej przy planowanej obwodni-
cy południowej. Obwodnicy nadal 
brak. Burmistrz mówi dziś, że li-
czył na większe zaangażowanie ze 
strony Generalnej Dyrekcji Dróg 
Krajowych i Autostrad oraz same-
go rządu, ponieważ problem Stry-
kowa jest pochodną ulokowania tu 
autostrad. Podkreśla, że tego typu 
inwestycje są realizowane w du-
żych miastach z budżetu państwa, 
że obwodnicę północną Strykowa 
udało się wybudować przy wspar-
ciu budżetu województwa łódz-
kiego oraz dotacji unijnych, ale  
w przypadku obwodnicy połu-
dniowej gmina została bez wspar-
cia.

W związku z tym Jankow-
ski chce teraz wdrożyć inny plan. 
Burmistrz oznajmia, że podejmu-
je działania zmierzające do zaini-
cjowania budowy, do której gmi-
na wniosłaby wkład w postaci 
projektu technicznego, natomiast 
pokrycie kosztów wzięłyby na 
siebie firmy zainteresowane za-
kupem położonych przy niej tere-
nów. Obwodnica północna koszto-
wała łącznie ok. 30 mln zł, z czego 
wkład Strykowa wyniósł 5 mln 
zł. Koszt obwodnicy południo-
wej byłby porównywalny, ale par-
tycypacja inwestorów, jak szacu-
je burmistrz Janowski, uczyniłyby 
wkład gminy znacznie mniejszym. 

co ze szkołą rolniczą?
4 lata temu była mowa o tym, 

że do września 2018 r. była szko-
ła rolnicza w Bratoszewicach (ZS 
Nr 1) ma opuścić teren ze wzglę-
du na to, że jego właścicielem 
jest Łódzka Akademia Futbolu. 
Minęła graniczna data – w jakim 
kierunku posuwa się sprawa?

Z tego, co mówi burmistrz, 
wynika, że gmina zapewniła so-
bie dodatkowe 3 lata spokoju 
przedłużając umowę nieodpłat-
nego użytkowania budynków do 
2021 roku. Jankowski nadal jest 
zdania, że samorząd powinien 
przejąć ten teren, podkreślając, 
że pałac i park stanowią jeden  
z największych obiektów zabyt-
kowych w województwie, więc 
w przypadku, gdyby gmina sta-
ła się ich właścicielem, być może 
mogłaby pozyskać wsparcie z re-
sortu kultury na odrestaurowanie 
pałacu. 

Inną opcją mogłoby być zago-
spodarowanie tego miejsca przez 
gminę wespół z podmiotem go-
spodarczym, który jest zainte-
resowany utrzymaniem funkcji 
edukacyjnej na tym terenie. Jaki 
to podmiot? Burmistrz odpowia-
da, że w tej chwili nie jest upraw-
niony do jego przedstawiania, 
mówi jedynie, że jest to bardzo 
ciekawy projekt, wpisujący się  

w nowoczesne rozwiązania  
w sferze oświaty zawodowej. 

Kiedy konkretne decyzje? Mia-
łyby zapaść w ciągu pół roku, jeśli 
dotychczasowy właściciel w dal-
szym ciągu wyrażałby wolę sprze-
dania tego terenu. 

co z rozbudową 
oczyszczalni  
w Bratoszewicach?
4 lata temu burmistrz Jankow-

ski tłumaczył dlaczego, na tamten 
moment, nie udało się jeszcze roz-
począć budowy oczyszczalni ście-
ków w Bratoszewicach. Minęła ko-
lejna kadencja i inwestycja nadal 
nie został zrealizowana. 

– Nie zapomnieliśmy o tym  
– zapewnia Jankowski i dodaje, 
że inwestycja w oczyszczalnię jest 
niezbędną z punktu widzenia ko-
lejnych planów skanalizowania re-
jonów wokół Bratoszewic, takich 
jak: Wyskoki, Nowostawy Gór-
ne i Kalinów. Burmistrz wyjaśnia, 
że najpierw trzeba było rozwią-
zać problemy dotyczące realizacji 
obiektu w konkretnej lokalizacji, 
chodzi m.in. o plan zagospodaro-
wania przestrzennego. 

Na dziś gmina, w związku z tym, 
że przejęła użytkowanie obiek-
tu od poprzedniego właściciela  
i przygotowywała projekt budowy 
nowej oczyszczalni, jest gotowa do 
rozpoczęcia inwestycji. Jak twier-
dzi burmistrz, mogłaby się ona po-
jawić w przyszłorocznym budżecie 
gminy. 

co z mieszkaniami? 
Kwestią przewijającą się w za-

powiedziach wyborczych Andrze-
ja Jankowskiego sięgających już 
nawet nie 4, a 8 lat wstecz, jest bu-
downictwo mieszkaniowe. Uda-
ło się zrealizować zapowiadany 
na mijającą kadencję blok komu-
nalny przy ul. Sowińskiego, nadać 
osiedlowy charakter obszarowi 
ulic Cmentarnej i Słonecznej, ale 
co z blokiem TBS i mieszkaniami 
deweloperskimi za osiedlem Ko-
pernika? 

Burmistrz Jankowski podkre-
śla, że blok komunalny powstał 
nawet szybciej niż zakładał i uwa-
ża nadal inwestowanie w ten ro-
dzaj mieszkalnictwa za potrzeb-
ne, tak jak za skuteczny sposób 
racjonalnego zagospodarowa-
nia terenów budowlanych w gra-
nicach miasta uważa tworze-
nie osiedli przeznaczonych pod 
domy jednorodzinne. Oprócz ul. 
Cmentarnej, gdzie już dokona-
no scalenia i podziału geodezyj-
nego, burmistrz wymienia rejony 
os. Kopernika oraz przy ul. Zlo-
towej (rozbudowa os. Zacisze). 
Póki co dwukrotnie konsultacje 
prowadzone przy ul. Zlotowej nie 
przyniosły finału sprawy. 

Faktu, iż wbrew wielokrot-
nym zapowiedziom nie udało się 
wybudować bloku TBS przy ul. 
Wczasowej, burmistrz Jankowski 
nie wiąże z przyczynami leżący-
mi po stronie gminy. Jak podkre-
śla, inwestycję zgierskiego TBS 
blokują rozbieżności co do inter-
pretacji zapisów planu zagospo-
darowania przestrzennego. 

Burmistrz, pytany o to, czy 
jednak nie ma sobie nic do za-
rzucenia w kwestii przygotowa-
nia inwestycji pod kątem plani-
stycznym, zaznacza, że zdaniem 
gminy istniejący plan umożli-
wia realizację tego zadania, bo 
na podstawie tego samego planu 
zrealizowany był poprzedni blok 
TBS. – Nie sądziliśmy, że budo-
wa kolejnego stworzy problem, 
który poprzednio nie występo-
wał – mówi. Zapowiada jednak, 
że wszystkie wątpliwości wyeli-
minuje nowy plan zagospodaro-
wania przestrzennego Strykowa, 
który prawdopodobnie wejdzie  
w życie do końca tego roku.

Brak widocznego ruchu  
w kwestii budowy mieszkań de-
weloperskich za osiedlem Koper-
nika burmistrz Jankowski tłuma-
czy z kolei tym, że gmina chce 
wyjść do prywatnych inwestorów 
z kompleksową ofertą, w związ-
ku z czym trwają prace związane 
ze skomunikowaniem tego tere-
nu, czyli np. przebudową ul. Po-
lnej. Ocenia, że zainteresowanie 
inwestorów jest w tej chwili bar-
dzo duże, więc jeśli ten proces 
zostanie zakończony, ma nadzie-
ję, że budownictwo komercyjne 
pojawi się w tych rejonach miasta 
bardzo szybko. 

nadal melodia 
przyszłości
Wielkim rozczarowaniem mi-

jającej kadencji dla wielu miesz-
kańców jest nowe Centrum Kultu-
ry, którego budowa nie ruszyła, ba 
– nawet jego lokalizacja pozostaje 
nadal sporną.  str. 34

Poleca porównanie 
budżetu,  
kiedy obejmował 
stanowisko burmistrza, 
z obecnymi 
dochodami 
i wydatkami gminy, 
komentując,  
że rzadko się zdarza, 
aby samorząd poczynił 
tak szybki postęp  
jak Stryków.

Przed wyborami 
Andrzej Jankowski 
zapowiadał odciążenie 
części Strykowa 
położonej  
przy planowanej 
obwodnicy 
południowej. 
Obwodnicy nadal brak. 
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Głowno | W trosce o miejskie kąpielisko

Tlen skuteczną bronią przeciw sinicom
dokończenie ze str. 5
W uproszczeniu preparat ten 

doprowadza do uwalniania w wo-
dzie tlenu atomowego w niskich 
stężeniach, na który sinice są bar-
dzo wrażliwe. Eksperyment, któ-
rego koszt wyniósł 3.690 zł brutto, 
powiódł się i po kilku dniach stan 
wody uległ poprawie, a 13 sierpnia 
na kąpielisko powróciła biała flaga.

Ponieważ działania doraźnie 
podjęte przeciw sinicom okaza-
ły się bardzo skuteczne, w Urzę-
dzie Miejskim pojawił się po-
mysł wykorzystania sprawdzonej 
technologii również w roku przy-
szłym. Jej ewentualne zastosowa-
nie wiosną przyszłego roku mia-
łoby zapobiec wykwitowi sinic 
w kolejnym sezonie kąpielowym. 
Dlatego w czwartek, 30 sierp-
nia, pełniący funkcję burmistrza 
Głowna Wojciech Baleja spotkał 
się z wynalazcą metody prof. dr 
hab. Ryszardem J. Chróstem oraz 
Waldemarem Wojciechowiczem 
– prezesem zarządu Eco Life Sys-
tem – dystrybutora innowacyjnej 
technologii – w sprawie możliwo-
ści wykorzystania jej na zalewie 
Mrożyczka, by zapobiec zakwito-
wi sinic w przyszłorocznym sezo-
nie kąpielowym. 

Technologia Cyanoxide zosta-
ła opracowana przez firmę Bio-
rem Ekoserwis (której właści-

cielem jest prof. Chróst) przy 
współpracy z Zakładem Ekologii 
Mikroorganizmów i Biotechno-
logii Środowiskowej Uniwersyte-
tu Warszawskiego i jest zastrze-

żona w Urzędzie Patentowym 
RP. Usuwa ona zakwity sinicowe 
oraz cyjanotoksyny w zbiornikach 
wodnych takich jak jeziora, sta-
wy, kąpieliska, ujęcia wody pitnej, 

wody rekreacyjne. Władze miej-
skie rozważą teraz zastosowanie 
tego rozwiązania w przyszłości. 

Spotkanie 30 sierpnia miało 
charakter informacyjny.  ewr 

Spotkanie z ekspertami. Pełniący funkcję burmistrza Głowna Wojciech baleja 30 sierpnia spotkał się  
z prof. dr hab. Ryszardem J. chróstem – wynalazcą metody oczyszczania wód z sinic oraz Waldemarem 
Wojciechowiczem – prezesem firmy dystrybuującej to rozwiązanie. 
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Stryków | Gminna biblioteka Publiczna

Narodowe czytanie 
Gminna Biblioteka Publiczna 

w Strykowie organizuje kolejną lo-
kalną edycję ogólnopolskiej akcji 
Narodowego Czytania. 8 września, 
o godz. 10, w parku przy bibliotece 
odbędzie się głośne czytanie frag-
mentów „Przedwiośnia” Stefana 
Żeromskiego. Spotkanie z klasy-
kiem polskiej literatury uatrakcyj-
ni występ grupy teatralnej z łódz-
kiej Fundacji Artystycznej FORM.
ART, która – podobnie jak w la-
tach ubiegłych – przedstawi po-
wiązane tematycznie inscenizacje. 
Biblioteka zaprasza wszystkich do 
przeczytania swoich ulubionych 

fragmentów lektury. Będzie moż-
liwość podstemplowania własne-
go egzemplarza książki pieczęcią 
okolicznościową. 

Przypomnijmy, że akcja Naro-
dowe Czytanie organizowana jest 
przez Prezydenta RP od 6 lat. Zo-
stała zainicjowana wspólną lekturą 
„Pana Tadeusza” Adama Mickie-
wicza. Następnie czytano dzieła 
Aleksandra Fredry, później kolej-
no: „Trylogię” Henryka Sienkie-
wicza oraz „Lalkę” Bolesława 
Prusa, „Quo vadis” Henryka Sien-
kiewicza, a także „Wesele” Stani-
sława Wyspiańskiego.  ljs

Gmina Dmosin | borki 

Dzieci pożegnały wakacje
Wspólnie – i to w niemałej gru-

pie – bo ponad 60 osób, 30 sierp-
nia bawiły się dzieci na pikniku  
w Borkach. Gminna Biblioteka 
Publiczna w Dmosinie we współ-
pracy ze Świetlicą Środowiskową 
oraz obsługą boiska Orlik zorga-
nizowała tu na zakończenie wa-
kacji imprezę z najbardziej lu-
bianymi przez dzieci atrakcjami.  
W altanie odbywały się przeróżne 
animacje taneczno-rekreacyjne, 
plecenie warkoczyków i zabawa 
z mydlanymi bańkami. Na płycie 

boiska rozegrano mecz piłki noż-
nej chłopcy kontra dziewczęta. 
Przy okazji wzięcie miał plac za-
baw oraz urządzenia fitness znaj-
dujące się przy Orliku. 

Impreza trwała do godz. 20. 
Została zorganizowana w ramach 
programu „Działaj Lokalnie” Pol-
sko-Amerykańskiej Fundacji Wol-
ności realizowanego przez Akade-
mię Rozwoju Filantropii w Polsce 
oraz LGD Polcentrum, z którego 
dmosińska biblioteka otrzymała  
w tym roku grant.  ljs

Niesułków | Parafia rzymsko-katolicka

Remont dachu kościoła
W parafii rzymsko-
katolickiej pw. św. 
Wojciecha w Niesułkowie 
trwa remont więźby 
dachowej zabytkowego 
kościoła, którego 
początki datowane są  
na XVII w. 

Inwestycja rozpoczęła się w po-
łowie sierpnia i ma potrwać najda-
lej do połowy października. Mi-
nisterstwo Kultury i Dziedzictwa 
Narodowego przyznało parafii na 
ten cel 130 tys. zł, Wojewódzki 
Urząd Ochrony Zabytków w Ło-
dzi – 40 tys. zł, a gmina Stryków  
– 321,6 tys. zł. Pozostałe potrzebne 
pieniądze stanowią środki własne 
parafii. Całość ma się zamknąć  
w kwocie ok. 500 tys. zł. 

Jak podkreśla proboszcz, ks. 
Wojciech Jędrzejczyk, przygoto-
wania do prac rozpoczął już jego 
poprzednik ks. Adam Bajer vel 
Bojer, zlecając inwentaryzację ar-
chitektoniczną opracowaną przez 
studentów Politechniki Łódzkiej, 
która była podstawą do opraco-
wania ekspertyzy i pozostałych 
dokumentów. Procedury urzędo-
wo-projektowe, w tym uzyskiwa-
nie zgód i pozwoleń, trwały kilka 
lat. Projekt musiał zostać zatwier-

dzony m.in. przez komisję bu-
dowlaną Archidiecezji Łódzkiej. 
W tym czasie trwały starania o 
środki. Najdłużej parafia czekała 
na wsparcie z ministerstwa, któ-
re udało się uzyskać w tym roku, 

tym samym spiąć wszystkie trzy 
źródła dofinansowania i rozpo-
cząć inwestycję, która była już bar-
dzo potrzebna. 

Początki zachowanego obec-
nie kościoła to połowa XVII w. W 

XIX w. dobudowano sygnaturkę 
i kruchty zewnętrzne. Kolejnym 
etapem rozbudowy był chór, któ-
ry powstał już w XX w. Ostatnie 
prace remontowe parafia prowa-
dziła we własnym zakresie ok. 30-

40 lat temu. Roboty posuwają się 
stopniowo, począwszy od prezbi-
terium, poprzez nawę główną, aż 
po chór. Polegają one na wymia-
nie konstrukcji wewnętrznej da-
chu w postaci więźby oraz pokry-
cia z gontu. Istotnym detalem jest 
to, że dotychczasowy gont cięty 
zastąpiony zostanie gontem łupa-
nym. Ten ostatni, w związku z za-
chowaniem naturalnej struktury 
drewna, jest znacznie odporniej-
szy na warunki atmosferyczne. 

Przy okazji wykonywany jest 
remont krucht zewnętrznych, za-
równo w zakresie więźby dacho-
wej, która zostanie pokryta bla-
chą tytanowo-cynkową, jak i 
elementów murowanych.  Mo-
dernizację wykonują zaprawie-
ni w tego typu remontach góra-
le – firma Harkabuz z Podsarnia 

w województwie nowosądeckim, 
która działa już od blisko 30 lat. 
Kościół w Niesułkowie to już 79. 
remontowany przez nią obiekt sa-
kralny. W najbliższej okolicy gó-
rale remontowali kościoły m.in.  
w: Koźlu, Modlnej, Giecznie  
i Brzezinach. Po to, aby dotrzy-
mać terminu zakończenia prac  
w Niesułkowie, na miejscu od rana 
do wieczora pracuje ekipa od 5 do 
7 fachowców, którzy mieszkają na 
plebanii. Jak ocenia Edward Har-
kabuz, do połowy września goto-
wa powinna być już część dachu 
nad główną nawą kościoła. 

Proboszcz Wojciech Jędrzej-
czyk już snuje plany na przy-
szłość. Ciąg dalszy miałby po-
legać na remoncie dzwonnicy  
i zewnętrznego ogrodzenia ko-
ścioła.  ljs

Proboszcz ks. Wojciech Jędrzejczyk dogląda prac prowadzonych od 2 tygodni na terenie kościoła. 
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Na zdjęciu widać już część wymienionego gontu oraz prace 
prowadzone na jedne z krucht zewnętrznych. 
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Stryków | Sesja Rady miejskiej

Sztuczna głowa pozwoli
pozbyć się strachu
Sztuczną głowę,  
czyli fantom do nauki 
technik intubacji, zakupiła 
na potrzeby szkoleniowe 
strażaków-ratowników  
oraz uczniów szkół średnich 
gmina Stryków.

Model kosztował 4,5 tys. zł.  
O jego zakup zabiegał radny, jed-
nocześnie nauczyciel z upraw-
nieniami do szkoleń za zakresu 
pierwszej pomocy Andrzej Po-
żarlik, na którego ręce na sesji 30 
sierpnia urządzenie zostało prze-
kazane przez burmistrza Strykowa 
Andrzeja Jankowskiego. 

– To bardzo ważne, żebyśmy 
chcieli i mieli możliwość szko-
lenia się w ratowaniu życia, bo 
wszyscy wiemy, jak jest to ważne 
w tych pierwszych momentach, 
kiedy coś się stanie, a my chcemy 

pomóc, ale czasami nie wiemy 
jak, a czasami po prostu paraliżuje 
nas strach – mówił burmistrz. 

Andrzej Pożarlik podkreślał, 
że zakupiony sprzęt jest niezbęd-
ny do nauki prawidłowej intuba-
cji, której potrzeba może pojawić 
się przy wykonywaniu resuscyta-
cji krążeniowo-oddechowej. Mó-
wił również o tym, jak ważne jest 
umożliwienie jak najszerszej gru-
pie osób szkolenia na tego typu 
sprzęcie, zachęcania do tego ko-
lejnych instytucji i szkół. 

Obsługa fantomu przypomi-
na pracę na żywym organizmie. 
Anatomiczne punkty informacyj-
ne, szyja, głowa, żuchwa i pozo-
stałe realistyczne elementy tej czę-
ści ludzkiego ciała, to wszystko 
pozwoli m.in. ćwiczyć prawidło-
we wkładanie rurki intubacyjnej. 
Fantom trafi do ZS Nr 1 w Bra-
toszewicach. Pierwsze szkolenia 
przy jego użyciu na pewno zaliczą 
uczniowie klas mundurowych, 
kształcący się m.in. w kierunku 
służby w straży pożarnej.  ljs 

Stryków | Sesja Rady miejskiej

Półkolonie warte gratulacji
Julia i Łukasz Ciołkowie 
byli osobami numer jeden 
rozpoczęcia sesji Rady 
Miejskiej w Strykowie  
30 sierpnia.

Komendant i druhna Ochotni-
czej Straży Pożarnej, prywatnie 
małżeństwo, otrzymali z rąk bur-
mistrza Andrzeja Jankowskiego 
podziękowania i gratulacje za po-
mysł i zaangażowanie w organi-
zację pierwszych strażackich let-
nich półkolonii. Odbywały się one 
przez 2 tygodnie lipca i spotkały  
z dużym zainteresowaniem. 

Burmistrz na ręce komendan-
ta złożył podziękowania dla OSP 
w Strykowie za to, że na potrze-
by organizacji zajęć stacjonarnych 
udostępniła budynek strażnicy, 
a na ręce obojga – indywidual-
ne podziękowania za to, że zajęli 
się przedsięwzięciem zdobywa-
jąc pieniądze i organizując pół-
kolonie. – Zainteresowanie było 
ogromne. Miałem okazję sam się 
o tym zresztą przekonać odwie-
dzając te półkolonie. To było na 
pewno ważne dla rodziców, któ-
rzy mimo sezonu urlopowego nie 
zawsze mieli możliwość wziąć 
wolne i samemu zaopiekować 

się swoimi dziećmi – powiedział 
Andrzej Jankowski. Dodał on, iż 
uważa, że pomysł powinien być 
kontynuowany w przyszłości, po-
nieważ gmina Stryków ma zmo-
dernizowane świetlice i strażnice, 
więc jest okazja, żeby je wyko-
rzystać m.in. na taką właśnie 
działalność. – Jednak, żeby ona 
zaistniała, to muszą być ludzie, 
którzy bezinteresownie się za-
angażują – podkreślił burmistrz 
Jankowski. 

Przypomnijmy, że pieniądze 
na półkolonie w kwocie 20 tys. 
zł oraz 3 tys. zł na zakup rzutni-
ka potrzebnego na zajęcia dała ze 
swojego budżetu gmina, która jak 
co roku ogłaszała konkurs na or-
ganizację letniego wypoczynku 
dzieci i młodzieży, i do którego 
zgłosiło się OSP. Zajęcia, oprócz 
strażnicy, odbywały się również 
nad zalewem i na terenie Orlika. 
Dodatkowo w tym roku OSP za-
angażowała się w uskuteczniany 
przez LGD Polcentrum program 
„Działaj Lokalnie”, z którego po-
zyskała grant w wysokości 6 tys. zł 
na przeznaczone również dla dzie-
ci zajęcia „Żywioły: woda, ogień  
i powietrze”, z których część już 
się odbyła, a część dopiero zosta-
nie przeprowadzona.  ljs

Stryków | Rodzinny Piknik

Dom Kultury dostarczył wielu plenerowych atrakcji
Choć przełożony,  
ze względu na niepogodę, 
z weekendu na środek 
tygodnia – Rodzinny Piknik  
w Strykowie cieszył się  
i tak dużym 
zainteresowaniem.

Impreza nad zalewem odby-
ła się po południu 29 sierpnia  
w pięknym słońcu i przyciągnęła 
mnóstwo dzieci i rodziców. Ośro-
dek Kultury i Rekreacji zapewnił 
uczestnikom wiele plenerowych 
atrakcji.

Przy altance zorganizowano 
warsztaty plastyczne, a obok ma-
lowanie twarzy i zaplatanie ko-
lorowych warkoczyków. Na en-
tuzjastów sportowej rywalizacji 
czekały konkurencje, m.in. spod 
znaku berka czy toru przeszkód. 
Były też m.in. dmuchane zjeż-
dżalnie oraz trampolina. 

Błyskawiczne pamiątkowe 
zdjęcia, do których każdy mógł 
wybrać sobie charakteryzację, 
zapewniała fotobudka. Wszyst-
ko cieszyło się dużym powodze-
niem. Kolejki do poszczególnych 

stanowisk ustawiały się niemal do 
końca imprezy. Plenerówka była 

jedną z całej serii odbywających 
się na koniec wakacji – nie tylko  

w Strykowie, ale również na tere-
nie gminy.  ljs

Łukasz Ciołek wraz z małżonką Julią odbierają gratulacje  
i podziękowania od burmistrza Andrzeja Jankowskiego. 
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Nieodzowną częścią pikników organizowanych przez OKiR są zajęcia plastyczne. W wykonywaniu prac 
pomagała dzieciom m.in. widoczna na zdjęciu plastyk strykowskiego domu Kultury Agnieszka Kacprzak.

LI
LI

A
N

N
A

 J
ó

źW
IA

K
-S

TA
S

zE
W

S
K

A

LI
LI

A
N

N
A

 J
ó

źW
IA

K
-S

TA
S

zE
W

S
K

A

Radny Andrzej Pożarlik na sesji Rady miejskiej podziękował 
burmistrzowi i radnym za zakup fantomu.
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Gmina Głowno | Po sesji

Dlaczego nie zaproszono sołtysów
Zaledwie przewodniczący Rady Gminy Głowno 
Łukasz Łukasik otworzył obrady sesji 29 sierpnia, 
głos zabrała sołtys Woli Lubiankowskiej Genowefa 
Jankowska, która przybyła na posiedzenie  
do Bronisławowa, choć ani ona, ani żaden  
inny sołtys nie otrzymał na nie zaproszenia. 

To właśnie stało się powodem 
publicznego wystąpienia Jankow-
skiej, która wyraziła oburzenie 
lekceważeniem okazanym sołty-
som, a wynikającym w jej opinii  
z chęci zaoszczędzenia na ko-
nieczności wypłaty im diet za 
obecność na sesji. Powiedzia-
ła, że sołtysi czują się odepchnię-
ci od spraw gminy i poniżeni ta-
kim potraktowaniem. Z wyjaśnień 
przewodniczącego rady i sekreta-
rza gminy Głowno Jolanty Szkup 
trudno było wywnioskować, kto 
konkretnie zawinił. 

Sesja została zwołana na wnio-
sek wójta gminy. Pierwotnie roz-
ważano jej organizację w sie-
dzibie urzędu na ul. Kilińskiego  
w Głownie, a nie w Ośrodku Upo-

wszechniania Kultury Bronisła-
wowie (gdzie szykowano się do 
organizacji dożynek). Sesja nie 
została zwołana zwykłym trybem 
(tylko tzw. nadzwyczajnym), bo 
nie poprzedziło jej posiedzenie 
komisji koordynacyjnej. W urzę-
dzie jest tylko mała salka konfe-
rencyjna, w której nie ma miejsca 
dla gości i myśląc, że tam odbędą 
się obrady rady, jej przewodniczą-
cy powiedział pani sekretarz, że 
nie ma potrzeby zapraszania soł-
tysów. Kiedy jednak okazało się, 
że sesja odbędzie się w Bronisła-
wowie (gdzie jest dużo miejsca 
dla wszystkich), przewodniczący 
Łukasik, jak stwierdził, podpisał 
wszystkie zaproszenia dla sołty-
sów i nie wie, dlaczego nie wy-

szły one z urzędu i nie trafiły do 
adresatów. Doszło do sytuacji nie-
przyjemnej, która pokazała, że na 
linii rada gminy – urząd współpra-

ca nie zawsze odbywa się tak, jak 
powinna. Pani sołtys stwierdziła, 
że nawet gdyby rada obradowała 
w urzędzie, sołtysi mogliby stać 

na korytarzu, ale wiedza na temat 
aktualnej sytuacji i podejmowa-
nych uchwał im się należy. Sesję 
29 sierpnia opuściła po wyraże-

niu swojego niezadowolenia. Po-
został niesmak. Wcześniej radny 
Władysław Mikołajczyk przypo-
mniał, że urząd popełnił już wo-
bec sołtysów nietakt, nie zaprasza-
jąc ich na Święto Samorządowca. 
Wówczas jednak wójt Marek Jóź-
wiak odpowiedział, że sołtysi ob-
chodzili Święto Sołtysa i nie mie-
li pretensji, że nie byli na Święcie 
Samorządowca, które odbywało 
się z udziałem obecnych i byłych 
radnych oraz urzędników gminy 
i pracowników jednostek jej pod-
ległych. Teraz sytuacja wydaje się 
poważniejsza i szkoda, że tak się 
stało. 

Sesja 29 sierpnia była drugą  
w tym miesiącu, na którą sołtysi 
nie otrzymali zaproszeń. Wcze-
śniej, 6 sierpnia, rada obradowa-
ła w urzędzie – zwołana również  
w tzw. trybie nadzwyczajnym. 

Nawet jeśli teraz doszło do 
zwykłego braku porozumienia 
między przewodniczącym rady  
a sekretarzem gminy, to z ze-
wnątrz może to wyglądać tak, że 
rzeczywiście chciano na nieobec-
ności sołtysów zaoszczędzić, tym 
bardziej, że sytuacja w bieżących 
wydatkach gminy Głowno jest na-
pięta. Mogli poczuć się pominięci 
i jakieś słowo wyjaśnienia na pew-
no im się należy.  ewr

Głowno | Rada miejska 

Szefowa rady zadała pytania 
Na wtorkowej nadzwyczajnej sesji Rady Miejskiej  
w Głownie, 4 września, poświęconej przyjęciu przez 
miasto resortowej dotacji, pojawił się również temat, 
którym od kilku dni żyje całe miasto, czyli opóźnienia 
w rozpoczęciu zajęć szkolnych w SP 2. 

Sprawa na porannym posiedze-
niu w Dworku zaistniała za spra-
wą przewodniczącej rady Magda-
leny Szajder, która zadała jedno 
zasadnicze pytanie: dlaczego in-
formacja o przesunięciu zajęć na 
13 września pojawiła się tak póź-
no? Szefową rady interesowało to, 
dlaczego wcześniej nikt nie sygna-
lizował o kłopotach w tym wzglę-
dzie. Magdalena Szajder odczy-
tała odpowiedzi dyrektor Beaty 
Pilarskiej oraz inspektora nadzoru 
Krzysztofa Hemki, jakie otrzyma-
ła na zadane przez siebie pytania. 

Dyrektor odpowiada 
przewodniczącej 
Dyrektor Bata Pilarska 3 wrze-

śnia poinformowała, że w szko-
le nie istnieje sytuacja kryzy-
sowa. Zasadniczo powtórzyła 
to wszystko, co mówiła w roz-
mowie z Wieści, a o czym pi-
szemy w głównym artykule na 
str. 1. Bardziej dogłębne wyja-
śnienie sytuacji zawarte zostało  
w odpowiedzi inspektora nadzo-
ru Krzysztofa Hemki. 

Z jego pisemnych wyjaśnień 
wynika to samo, co nam mówił 

wykonawca prac: że ma on ter-
min ich umownego zakończe-
nia na 16 października, a umowa  
z nim nie przewiduje podziału na 
konkretne etapy i zakończenia ja-

kiegokolwiek z nich na 3 wrze-
śnia. Inspektor informuje również, 
że na jego wniosek 20 sierpnia 
zorganizowane zostało robocze 
spotkanie z udziałem przedstawi-
cieli UM, kierownictwa szkoły, 
nadzoru i wykonawcy prac. Dy-
rektor poruszyła sprawę odda-
nia do użytkowania pomieszczeń 
klasowych, administracyjnych  
i kuchni przed rozpoczęciem roku 
szkolnego. Wykonawca w ramach 
dobrej współpracy z inwestorem 
i użytkownikiem placówki zobo-
wiązał się do oddania części po-
mieszczeń do 23 sierpnia oraz po-
zostałych zapisanych w protokole 
do 29 sierpnia.

Inspektor poinformował rów-
nież, że kontrolował postęp prac 
2-3 razy dziennie. Ich tempo 
wskazywało na możliwość ich 
zakończenia zgodnie ze zobo-
wiązaniem wykonawcy. Jedno-
cześnie prowadzone były prace 
na zewnątrz budynku: przy re-
moncie świetlików, wymianie 

zabudowy PCV przy klatkach 
schodowych i wzdłuż uliczki na 
„poziomie 0”, układanie tynku na 
ścianach elewacji od strony ulicy 
Monte Cassino, prace budowlane 
w kotłowni oraz prace naprawcze 
ścian wewnątrz szkoły wzdłuż 
świetlika podłużnego.

23 sierpnia około południa na-
stąpił spodziewany, ale gwałtow-
ny opad deszczu, który, pomimo 
zastosowanych zabezpieczeń, 
spowodował uszkodzenie części 
z nich i zalanie części frontów 
robót wewnętrznych. Podobny 
opad nastąpił 24 sierpnia. To spo-
wodowało konieczność przerwa-
nia prac na pewnych odcinkach 
i usunięcia skutków zalania oraz 
doprowadzenia do wyschnięcia. 

Pomimo to wykonawca nie za-
kwestionował terminów, do któ-
rych się zobowiązał oraz zapew-
nił ustnie, że wykonane zostaną 
prace w holach i komunikacji  
w tym zakresie, by można było 
prowadzić zajęcia od 3 września. 

Inspekcja przeprowadzona 
po południu 30 sierpnia wyka-
zała, że prace budowlane w kla-
sach zostały zakończone, trwa-
ło sprzątanie, ustawianie mebli  
i wyposażenia. W dniu 31 sierp-
nia zakończono pomieszczenia 
sanitarne, administracyjne i za-
plecze kuchennego wraz ze świe-
tlicą. Trwała naprawa tynków  
i malowania przy świetlikach 
oraz montaż witryn PCV. Jed-
nocześnie wykonawca poinfor-
mował inspektora, że w związku 
ze słabym schnięciem wcześniej 
zamoczonych ścian korytarza 
nie zdąży z wykonaniem tych 
elementów i na skończenie 
prac zabraknie mu 2-3 dni, a to 
oznacza, że prace na korytarzu 
będzie musiał prowadzić również  
w pierwszych dniach nowego 
roku szkolnego, przy rozstawio-
nych rusztowaniach, ale z wy-
dzieleniem stref bezpieczeństwa 
i zabezpieczeniem przed dostę-
pem dzieci.  str. 34

Sesja 29 sierpnia. Rada Gminy Głowno obradowała w Bronisławowie, gdzie jest dość miejsca także 
dla sołtysów i publiczności. Niestety – ci nie otrzymali zaproszeń. 

Inspektor kontrolował 
postęp prac  
2-3 razy dziennie.  
Ich tempo wskazywało 
na możliwość ich 
zakończenia zgodnie 
ze zobowiązaniem 
wykonawcy.
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Wrzeczko | dożynki Gminy Łyszkowice

Mieli czym się podzielić
Mszą świętą polową przy straż-

nicy Ochotniczej Straży Pożar-
nej we Wrzeczku rozpoczęło się  
w niedzielę, 2 września, doroczne 
święto plonów w gminie Łyszko-
wice.

Na placu dożynkowym we 
Wrzeczku czekało na przyby-
łych mnóstwo atrakcji, m.in.: de-
gustacja przysmaków przygoto-
wanych przez KGW, konkursy 
oraz zabawy dla dzieci. Wspólne 
chwile umiliła przybyłym część 
muzyczna, czyli występy dzieci  
z zajęć folkowych oraz kapeli cy-
gańskiej. Poprzez swój repertuar 
zespół „Cztery Struny Skrzypiec” 
przypomniał istotę i znaczenie 
wielowiekowej kultury Cyganów. 
Oprócz koncertu, wprowadzające-
go publiczność w klimat muzyki 
cygańskiej, na scenie pojawił się 
zespół The Thrill oraz wykonują-
cy przeboje disco-polo grupa Mr 
Sebii. 

Zgromadzeni na placu rolnicy 
tego dnia bawili się radośni, choć 
w ich pamięci wciąż królował ob-
raz tegorocznych plonów. 

– Dziś mamy się czym podzie-
lić z ludźmi, jednak ten rok był 
dla nas ciężki, ze względu na su-
szę. Cieszymy się z plonów, które 
udało się nam zebrać, choć w tym 
roku była ich zaledwie połowa  
– powiedział nam mieszkaniec 
Czatolina. W rozmowie z naszym 
reporterem zauważył, że jedyne 

co w tym roku przyniosło względ-
ną obfitość to kukurydza. Pozosta-
łe plony były jednak bardzo słabe. 

– Bycie rolnikiem jest wyzwa-
niem, ale w dniu święta plonów 
o trudnościach dnia codzienne-
go chcielibyśmy zapomnieć. Dziś 
dzielimy się tym, co jest i wolimy 
się bawić – podsumował.  aw

Gospodynie z KGW w Łyszkowicach jak co roku raczyły uczestników 
dożynek przysmakami. 
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Łowicz | PiS ruszyło z kampanią wyborczą 

Premier Mateusz Morawiecki na Nowym Rynku 
dokończenie ze str. 1
Dodaje, że miało ono for-

mę otwartą i każdy mógł na nie 
przyjść, także przedstawiciele in-
nych ugrupowań politycznych, 
a nawet opozycjoniści – i takich 
zresztą na Nowym Rynku widzie-
liśmy, łącznie z niektórymi kontr-
kandydatami na stanowisko bur-
mistrza. 

Burmistrz Krzysztof Kaliński 
powiedział nam, że o przyjeździe 
premiera do Łowicza został po-
informowany przez przewodni-
czącego Rady Miejskiej Michała 
Trzoskę. Później do ratusza wpły-
nęło pismo w tej sprawie – jak 
podkreśla burmistrz – również 
o charakterze informacyjnym.  
– Byłem gospodarzem „Gwiozd 
Łowickich” na Starym Rynku, 
dlatego moja obecność na tej uro-
czystości była obowiązkowa – tłu-
maczy. Dodaje, że w innych oko-
licznościach, jak podkreśla, gdyby 
został zaproszony i jego obecność 
byłaby oczekiwana na spotkaniu, 
z pewnością by się na nim poja-
wił. – W końcu to premier Pol-
ski – mówi. I przypomina, że były 
już takie spotkania z politykami,  
w których uczestniczył, niezależ-
nie od poglądów. 

Jakub wolski powalczy 
o fotel burmistrza 
Łowicz był pierwszym mia-

stem na trasie „PiS-busa”, którym 
partia rządząca zamierza ruszyć  
w Polskę. Przez kilkuset miesz-
kańców przybyłych na spotka-
nie premier został przyjęty bar-
dzo ciepło, skandowano jego imię  
i okrzyk „Dziękujemy!”. 

W trakcie swojego wystąpie-
nia premier zaprosił na podest Ja-
kuba Wolskiego, aby przedstawić 
go jako kandydata PiS na burmi-
strza Łowicza. – Chciałem Jakuba 
przedstawić, bo jest mi znany jako 
przedsiębiorca, który chce praco-
wać dla dobra wspólnoty. Mogę 
go serdecznie polecić Państwu, 
ponieważ pan Jakub idzie do po-
lityki lokalnej, samorządowej nie 
dla pieniędzy, bo nie o to mu cho-
dzi, tylko żeby coś dobrego zrobić 
dla społeczności lokalnej – mówił 

o Wolskim premier. Sam kandy-
dat na razie nie zabrał głosu, na-
tomiast na zakończenie spotkania 
obaj panowie chwycili się za dło-
nie i unieśli je wymownie do góry. 

Program Pis na 
jesienne wybory 
Najwięcej miejsca w swoim 

wystąpieniu Mateusz Morawiec-
ki poświęcił jednak omówieniu 
programu na nadchodzące wybo-
ry samorządowe, które podczas 
konwencji głównej PiS zostały 
nazwane hasłami: #CiepłyDom, 
#DobraOkolica, #NowoczesnaG-
mina, #InternetSzybciejWięcej  
i #MieszkaszDecydujesz. Już te-
raz ogólnopolskie media okrzyk-
nęły je „piątką Morawieckiego”. 

Pod hasłem Ciepły dom kry-
je się obietnica przekazania 100 
mld zł w ciągu 10 lat na termomo-
dernizację domów oraz wdroże-
nie projektu „Segregujesz, płacisz 
mniej”, który zakłada pogłębienie 
zachęt w postaci niższych opłat 
dla osób, które segregują odpady. 

W ramach działania pn. Do-
bra okolica rząd zamierza skupić 
się na budowaniu domów senio-
ra oraz wprowadzeniu asysten-
tów społecznych dla osób niepeł-

nosprawnych. Zwiększone ma też 
zostać finansowanie na już reali-
zowane programy „Senior wigor” 
oraz „Opieka 75 plus”. Drugim 
filarem w tym obszarze działa-
nia jest rozbudowa infrastruktury 
sportowej i rekreacyjnej. 

Na plany w punkcie Nowocze-
sna gmina składa się współfinan-
sowanie bezpiecznych dróg do 
szkół, modernizowanie dworców 
i transportu lokalnego. – Dzisiaj, 
jadąc tutaj do Państwa, po drodze, 
widzimy szkołę: kawałek chodni-
ka jest zbudowany, ale dalej już się 
kończy. Chodniki, zwłaszcza przy 
szkołach, są bardzo ważne, żeby 
nasze dzieci były bezpieczne, jak 
chodzą do szkół – przekonywał  
w Łowiczu premier. Dodał, że we 
wrześniu zostanie utworzony fun-
dusz na kwotę 5 mld zł, z które-
go będą budowane i remontowane 
drogi lokalne – i że na ten cel PiS 
już przeznacza więcej pieniędzy 
niż poprzednia koalicja, a ma za-
miar przeznaczyć jeszcze więcej. 

Z kolei program Internet szyb-
ciej, więcej zakłada doprowadze-
nie do każdej gminy szybkiego in-
ternetu światłowodowego. – Za 4 
mld zł, w najbliższych 2 latach, 
doprowadzimy super szybki inter-

net, 100 Mb/s, taki, że będzie moż-
na przesyłać duże, ogromne pa-
kiety danych do wszystkich szkół 
w Polsce, również do wszyst-
kich szkół w Łowiczu i okolicach  
– obiecywał premier. 

Dzięki wdrożeniu działań  
w obszarze Mieszkasz, decydu-
jesz projekty w ramach tzw. bu-
dżetu obywatelskiego – który od 
kilku już lat funkcjonuje i cieszy 
się zainteresowaniem także w na-
szym mieście – ma być dodatko-
wo dotowany z budżetu centralne-
go. Do budżetów gmin, zwłaszcza 
tych najbiedniejszych, ma trafić na 

ten cel 300 mln zł. I wprowadze-
nie go w wys. 0,5% budżetu danej 
gminy ma być obowiązkowe. 

Premier Mateusz Morawiecki 
przekonywał na spotkaniu w Ło-

wiczu, że zmiany, o których mó-
wił, łatwiej będzie realizować, gdy 
będziemy mieli dobrych gospoda-
rzy, a mówiąc to zwrócił się w kie-
runku Jakuba Wolskiego.  aa 

Podchodząc do podestu premier witał się z osobami, które na niego oczekiwały. 

Premier Mateusz Morawiecki przedstawił kandydata PiS  
na burmistrza Łowicza – jest nim Jakub Wolski. 

Premier zaprezentował też kandydatów do Sejmiku Województwa 
Łódzkiego, a jednym z nich jest Waldemar Wojciechowski z Wicia. 
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Domaniewice | Pieszy Rajd do czatolina

Złożyli hołd bohaterom
Mieszkańcy Domaniewic  
29 sierpnia o godzinie 
15.00 wyruszyli spod 
Gminnego Ośrodka Kultury 
na Pieszy Rajd. Celem był 
pomnik Cichociemnych 
w Czatolinie. Wydarzenie 
miało charakter 
patriotyczny.

Środowe spotkanie miłośni-
ków historii stało się okazją przy-
pomnienia opowieści o boha-
terskich żołnierzach. Z myślą  
o złożeniu hołdu żołnierzom  
w rajdzie wzięli udział seniorzy, 
z którymi przed startem udało się 
porozmawiać naszemu redakto-
rowi. 

– Jesteśmy patriotami, dlate-
go pielęgnujemy pamięć o boha-
terach i wspominamy przeszłość. 
Pod pomnikiem w Czatolinie 
chcemy złożyć hołd zasłużonym. 
Mamy nadzieję, że uda nam się 
dowiedzieć czegoś więcej o ich 
historii – powiedziała nam pani 
Irena ze Stowarzyszenia „Aktyw-
ny Senior” z Domaniewic.

Nasza rozmówczyni doceniła 
również integracyjny charakter 
wydarzenia, dzięki któremu mo-
gła oddać się urokom pieszej wę-
drówki oraz przyjemności spo-
tkania ze znajomymi. 

– Takie wydarzenia to dla se-
niora lek na całe zło – podkreśli-
ła. 

Zalety połączenia narodowej 
tematyki wydarzenia z jego spor-
tową formułą docenili również 
państwo Lenarczykowie z Do-
maniewic. 

– Rajd zainteresował nas ze 
względu na aspekt patriotyczny, 

bo lubimy opowieści sprzed lat  
i staramy się pielęgnować pamięć 
o bohaterach. Wędrowanie po-
zwoli z kolei zadbać nam o dobrą 
kondycję – zauważyli. 

Udział w patriotycznym raj-
dzie wzięli także młodsi miłośni-
cy historii. Ich również zapytali-
śmy o motywację. 

– To ciekawe wydarzenie. My-
ślę, że uda mi się przy tej okazji 
nauczyć czegoś ważnego na te-
mat historii. Fajnie, że mogę się 
w tym czasie także spotkać z ko-
leżankami i spędzić czas wolny 
w miłej atmosferze – powiedzia-
ła nam 11-letnia Zuzia z Doma-
niewic. 

Dziewczynka nie obawiała się 
pieszej wędrówki na dystansie 
kilku kilometrów przez las, gdyż 
od 6 lat pielgrzymuje ona na Ja-

sną Górę wraz z głowieńską piel-
grzymką.

Ci, którym udało się dotrzeć 
do Czatolina, wzięli udział w pa-
triotycznym apelu zwieńczonym 
złożeniem kwiatów pod Pomni-
kiem Cichociemnych. Historię 
zrzutów Cichociemnych na te-
renie Czatolina i Domaniewic 
przybliżył uczestnikom marszu 
historyk Zbigniew Zagajewski. 
Na najwytrwalszych nieco póź-
niej pod strażnicą czekało mnó-
stwo atrakcji, m.in.: pokaz Grupy 
Rekonstrukcji Historycznej „Pułk 
37” z Kutna, prezentacja sprzętu 
1 Samodzielnej Brygady Spado-
chronowej, prezentacja filmu ze 
skoków spadochronowych, tor 
przeszkód oraz ognisko. 

Wspólna zabawa trwała  
do wieczora.  aw

REKLAmA

W pieszym Rajdzie do Czatolina wzięli udział seniorzy ze 
Stowarzyszenia „Aktywny Senior” z domaniewic. 
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Jak za Gierka…
„Tłumy mieszkańców powia-

tu powitało w niedzielne popo-
łudnie na Nowym Rynku w Ło-
wiczu Mateusza Morawieckiego” 
można było przeczytać w pierw-
szym zdaniu informacji na lo-
kalnym portalu internetowym. 
Pomijam już oczywisty błąd gra-
matyczny (powitały, a nie: powi-
tało). Tłumów jednak nie było. 
Udowadnia to fotografia z pię-
tra budynku położonego vis a vis 
zgromadzenia, zrobiona już po 
przyjeździe PiS-busa z premierem 
przekonanym, że jest na północ-
nym Mazowszu, przez jednego  
z łowiczan i zamieszczona na fa-
cebooku. Na dobrą sprawę garstka 
miejscowych plus kilku ochronia-
rzy premiera (pewnie meloma-
ni, bo ze słuchawkami w uszach) 
oraz kilkoro posłów z Joanną Kop-
cińską, Grzegorzem Schreiberem, 
Markiem Matuszewskim i sena-
torem Przemysławem Błaszczy-
kiem (ten od żony – komisarza 
Łęczycy). I oczywiście PiS-owska 
młodzież z Łowicza, spośród któ-
rej na pierwszy plan wysunięto 
młodego radnego, Jakuba Wol-
skiego namaszczonego na kandy-
data na burmistrza przez samego 
premiera. Odbyła się wymyślona 
przez „piarowców” (specjalistów 
od partyjnej propagandy) prezen-
tacja z łowickim przytupem. Czy 
to pomoże kandydatowi? Przeko-
namy się o tym po wyborach. Ja 
głosował na burmistrza nie będę, 
bo jestem mieszkańcem Ziemi 
Łowickiej, a nie łowickiej centra-
li. Będę więc wybierał wójta. Zaś 
w samym Łowiczu ciekawostka. 
Platformersi, Nowocześni, SLD  
i PSL-owcy utworzyli różne komi-

tety pod „neutralnymi”, łowicki-
mi nazwami. Czyżby wstydzili się 
własnych partii? 

Teraz co do tłumów. W maju 
1978 roku dostałem od Bogda-
na Tuszyńskiego, szefa Redakcji 
Sportowej Polskiego Radia, propo-
zycję pracy. Nie zastanawiałem się 
nawet przez chwilę, bo radio da-
wało o wiele większe możliwości 
niż dział sportowy gazety, w któ-
rej pracowałem po skończeniu na 
Uniwersytecie Warszawskim stu-
diów prawniczych, a potem dzien-
nikarskich. Kilka miesięcy później 
byłem jednym z pierwszych Pola-
ków, którzy dowiedzieli się o wy-
borze kardynała Karola Wojtyły 
na papieża. Odbierałem sportowe 
korespondencje na stanowisku, na 
którym było połączenie z kore-
spondentem w Rzymie, a nad Ka-
plicą Sykstyńską ukazał się akurat 
biały dym. Jakiż to był nieprawdo-
podobny szok i wielka radość! Bie-
głem, jak szalony przez pustawe 
już radiowe korytarze, krzycząc: 
„Polak papieżem! Karol Wojtyła  
z Krakowa!” Nawet na Włodzi-
mierzu Szaranowiczu, przecież 
rodowitym Czarnogórcu, który 
miał ze mną dyżur w redakcji, 
zrobiło to wrażenie. 

W czerwcu następnego roku 
Ojciec Święty Jan Paweł II po 
raz pierwszy odwiedził Ojczy-
znę. Wszędzie nieprzebrane tłumy. 
Przyjaciel Gierka, prezes TVP Ma-
ciej Szczepański osobiście pilnował, 
by w telewizyjnych transmisjach 
na tzw. przebitkach nie pokazywać 
szerokich planów z setkami tysię-
cy wiernych, a obrzeża, na których 
ktoś akurat jadł kanapkę albo po-
pijał wodę z butelki. Bo odpowied-

nio kadrując można z tłumu zro-
bić niewiele znaczącą garstkę ludzi  
i odwrotnie: garstkę pokazać nie-
mal, jak tłum. Teraz wyspecjalizo-
wał się w tym TVN.

Mamy gorący okres, nie tylko  
w pogodzie. Można się zgadzać 
lub nie z prezesem partii rzą-
dzącej, Jarosławem Kaczyńskim, 
ale trzeba przyznać, że to facet 
z olbrzymią wiedzą (doktorat  
z teorii państwa i prawa, jednej  
z najtrudniejszych prawniczych 
dziedzin) i wielkimi umiejętno-
ściami w politycznej strategii. Po-
trafi też wyciągać wnioski. Z tego, 
co działo się w II Rzeczypospoli-
tej za Józefa Piłsudskiego, a także  
w czasach PRL-u. Zaś w erze 
Gierka czyli w latach 70-tych 
partyjni propagandziści wymy-
ślili hasło: „Partia kieruje, a rząd 
rządzi”. Bo premierem rządu był 
Piotr Jaroszewicz, ale ważne decy-
zje zapadały w KC PZPR, którym 
dowodził Edward Gierek. Dopie-
ro Jaruzelski okazał się zachłanny  
i wziął wszystko. Więc w krajowej 
polityce mamy niejako powtórkę. 
Kieruje Partia (Jarosław Kaczyń-
ski), a rząd (Mateusz Morawiecki) 
rządzi. Czy to dobry model? My-
ślę, że osądzi historia.

Zaś tłumy to będą w Łowiczu, 
kiedy przyjedzie na chałturę ar-
tystka z Ciechanowa o pseudo-
nimie Doda. Albo, gdy tu zajrzy 
jakiś Zenek lub inny Sławomir. 
Tudzież wtedy, gdy na Nowym 
Rynku będzie darmowa wyborcza 
kiełbasa na gorąco z bułką i nie-
odłączne piwko. Tak robił kiedyś 
w Pile Henryk Stokłosa i został se-
natorem. A po paru latach głoso-
wał w więzieniu. 
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Łowicz | 38-lecie powstania „Solidarności”

(Kontr)obchody jubileuszu
Przedstawiciele sześciu 
organizacji zakładowych 
NSZZ „Solidarność” 
wzięli udział w obchodach 
38. rocznicy powstania 
Związku. Pod pomnikiem 
przy łowickim Skwerze 
Solidarności przy ul. Jana 
Pawła II złożyli oni róże  
z patriotycznymi wstążkami 
oraz zapalone znicze.

Uroczystość rozpoczęła się 
wystąpieniem przewodniczącej 
organizacji działającej w ZOZ  
w Łowiczu, Wandy Pakulskiej, 
która z upoważnienia przybyłych 
przypomniała historię podpisania 
porozumień sierpniowych oraz 
znaczenie powstania Związku, bę-
dącego autentycznym reprezen-
tantem klasy pracującej. 

Tego dnia przedstawiciele „So-
lidarności” udali się również pod 
pomnik ks. Jerzego Popiełuszki 
przy kościele ojców pijarów w Ło-
wiczu. Dla zgromadzonych był to 
czas pełen zadumy oraz modlitwy. 
Jak przyznali oni w rozmowie 
z naszym reporterem, tego dnia 
czuli się oni wspólnotą, pomimo 
wydarzeń ostatnich dni. 

– W dzisiejszych uroczysto-
ściach wzięło udział mnóstwo 
osób, z czego jesteśmy bardzo 
dumni. Była to osobista decyzja 
tych osób. Wspólnie uczciliśmy 
ważną dla nas rocznicę. Swoją 
postawą udowodniliśmy, że „So-
lidarność” nadal jest solidarna  
– podkreślili. 

Przypomnijmy, że w łowickim 
Związku narasta wewnętrzny kon-
flikt, o którym obszernie pisaliśmy 
w 34 numerze NŁ. To właśnie  
z jego powodu przedstawiciele 
sześciu organizacji zakładowych 
nie pojawili się na oficjalnym ju-
bileuszu, zaś rocznicę uczcili po-
przez obchody wewnętrzne. Tłu-
maczyli jednak, że decyzja taka 
nie jest próbą manifestu, wiąże się 

zaś z wyborem daty, która – ich 
zdaniem – ma ogromne znaczenie. 

– Nie chcieliśmy uczestniczyć 
w jubileuszu odbywającym się  
w przypadkowym dniu, dlate-
go wybraliśmy moment dla nas 
istotny, którym jest właśnie 30 
sierpnia. Poprzez dzisiejszą uro-
czystość chcemy podkreślić jego 
powagę oraz zaakcentować zna-
czenie. Zależy nam, by kojarzył 
się on z „Solidarnością” nie tyl-
ko naszym sympatykom, lecz tak-
że mieszkańcom naszego miasta. 
Mamy nadzieję, że i dla nich bę-
dzie to czas refleksji – zauważy-
li uczestnicy wydarzenia, którzy 
woleli jednak zachować anonimo-
wość. Jak podkreślili, tego dnia 
nie chcą bowiem promować wła-
snego wizerunku, lecz upamiętnić 
ważną rocznicę. 

Odnosząc się do wewnętrzne-
go konfliktu w łowickiej „Soli-
darności”, powiedzieli jedynie,  
iż dla nich wciąż sprawa pozosta-
je otwartą. 

– Chcielibyśmy porozumienia, 
jednak spodziewamy się, iż pod 
obecnym przewodnictwem nie ma 

na to szans. Obecnie nie widzimy 
wyjścia z konfliktowej sytuacji, 
jednak jeśli ktoś zechce z nami 
porozmawiać, chętnie na taką pro-
pozycję przystaniemy. Dotychczas 
nie było to jednak możliwe – za-
uważają.

Nasi rozmówcy podkreślili,  
iż nadal czują się oni członkami 
solidarnej wspólnoty, a wysoka 
frekwencja czwartkowego jubile-

uszu, na który przybyli zarówno 
członkowie, jak i sympatycy, jest 
dla nich znakiem, iż w łowickim 
związku nie doszło do rozłamu. 
Nie odnieśli się oni bezpośrednio 
do sygnalizowanej wcześniej kwe-
stii ewentualnego odłączenia się 
od Oddziału w Łowiczu i przy-
łączenia do innego, jednak wiele 
wskazuje na to, iż wizja ta nadal 
pozostaje realną.  aw

RZUT OKIEM | zANIEdbANY PREzENT

Na Starym Rynku w Łowiczu stoi ławeczka przyjaźni, ufundowana 
przez zaprzyjaźnione samorządy Redy i Lublińca z okazji 880-lecia 
Łowicza, które hucznie obchodziliśmy w 2016 roku. Na ławeczce widnieją 
herby Łowicza i partnerskich miast i aż przykro patrzeć, że pod nią leżą 
dziesiątki papierosowych petów. mwk

Karsznice Duże | Pokaz ratownictwa

By żyło się bezpieczniej
W sobotę, 25 sierpnia, straża-

cy ochotnicy z Karsznic Dużych 
zorganizowali dla wszystkich za-
interesowanych pokaz, który cie-
szył się sporym zainteresowaniem 
mieszkańców tej i okolicznych 
wsi.

Na placu przed strażnicą dru-
howie przypomnieli i zademon-
strowali prawidłowo wykonaną 
pierwszą pomoc. Później zaprosili 
do przećwiczenia jej także uczest-

ników. Spotkanie było też okazją 
do bliższego zapoznania się ze 
sprzętem strażackim. Osobnym 
elementem była też krótka pre-
lekcja na temat zasad zachowa-
nia bezpieczeństwa podczas prac  
w gospodarstwie rolnym.

Spotkanie to było jednym z ele-
mentów projektu „Lepimy bez-
pieczne relacje”, dofinansowane-
go przez Lokalną Grupę Działania 
„Ziemia Łowicka”.  tm
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Przedstawiciele sześciu organizacji zakładowych uczcili 38-lecie związku pod pomnikiem przy Skwerze 
Solidarności przy ul. Jana Pawła II w Łowiczu.
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Łowicz | Piknik rodzinny

Pożegnanie lata 
Dzieci z osiedla im. Henry-

ka Dąbrowskiego w Łowiczu  
i ich goście bawili się w sobotę  
(1 września) na osiedlowym pik-
niku rodzinnym pn. „Pożegnanie 
wakacji”. Atrakcje zostały rozsta-
wione pomiędzy górką a placem 
zabaw w szczycie bloku nr 8 oraz 
na parkingu przed blokiem nr 5 na 
tym osiedlu. W programie znala-
zły się m.in. malowanie twarzy, 

grillowanie i zabawa na dmuchań-
cach, do których ustawiały się dłu-
gie kolejki. 

Na piknik przyjechali też przed-
stawiciele policji, straży pożarnej  
i zespołu ratownictwa medyczne-
go, którzy prezentowali wyposa-
żenie swoich pojazdów. Za przy-
gotowanie trwającej od godz. 14 
do 18 zabawy odpowiadał zarząd 
osiedla przy wsparciu ŁSM.  aa 

Dzieci ustawiały się w długich kolejkach do dmuchańców,  
które były główną atrakcją pikniku. 
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Gmina Zduny | Oświadczenia majątkowe za rok 2017. co mają samorządowcy i ile zarobili – część X

W kieszeniach urzędników i radnych
W dzisiejszym numerze publikujemy kolejną część oświadczeń majątkowych 
samorządowców z naszego terenu: radnych, sekretarza,  
skarbnika i wójta gminy Zduny. Przypomnijmy,  
że mówią one o stanie majątku tych osób na 31 grudnia 2017 roku. 

 Jarosław Kwiatkowski, 
wójt gminy Zduny, miał zgroma-
dzone we współwłasności 133 tys. 
zł (rok wcześniej 95 tys. zł). Także 
we współwłasności posiadał: dom 
o powierzchni 150 m² i wartości 
240 tys. zł, działkę pod nim o pow. 
831 m² i wartości 12 tys. zł, miesz-
kanie 71 m² o wartości 320 tys. zł, 
gospodarstwo 14,36 ha o wartości 
180 tys. zł – w dzierżawie. Z go-
spodarstwa osiągnął dochód 9.800 
zł, z wynajmu uzyskał 1.200 zł. 
Jako wójt zarobił 127.666 zł brut-
to, czyli 89.845 zł zł netto (rok 
wcześniej odpowiednio 127.705 
zł brutto, czyli 91.347 zł netto). Ze 
sprzedaży mieszkania wymienia-
nego w poprzednim oświadczeniu 
uzyskał 93 tys. zł. 

Posiada Citroena C4 z 2004 
roku, Volkswagena Golfa z 2001 
roku. Ma zaciągniętą pożyczkę  
z Kasy Mieszkaniowej PKO SA, 
do spłaty pozostało 27.000 zł.

 Maria Kubica – sekretarz 
gminy. Miała zaoszczędzone 
141.500 zł (na koniec 2016 r. mia-
ła 115.960 zł). Ma spółdzielcze 
mieszkanie własnościowe o pow. 
58 m² i wartości 170 tys. zł oraz 
garaż 18 m² o wartości 8 tys. zł. 
Z tytułu zatrudnienia w Urzędzie 
Gminy osiągnęła 95.424 zł brut-

to, czyli 67.541 zł netto (rok wcze-
śniej 91.277 zł brutto i 65.979 zł), 
z umowy-zlecenia uzyskała 1.420 
zł brutto, czyli 1.218 zł netto. Ma 
Opla Corsę z 2007 r. Nie zaciąga-
ła zobowiązań powyżej 10 tys. zł. 

 Grażyna Jarota – skarbnik 
gminy. Miała zgromadzone 20 
tys. zł (rok wcześniej deklarowała 
15 tys. zł). Ma na własność dom  
o pow. 100 m² i wartości 70 tys. 
zł, mieszkanie 60,54 m² i wartości 
200 tys. zł oraz gospodarstwo 1,22 
ha wartości 20 tys. zł. Z tytułu pro-
wadzenia go osiągnęła przychód 
900 zł i dochód 250 zł. 

Z tytułu zatrudnienia jako 
skarbnik osiągnęła przychód 
95.204 zł, czyli 66.626 zł docho-
du netto (rok temu odpowiednio 
93.002 zł i 65.082). Nie ma skład-
ników mienia ruchomego powy-
żej 10 tys. zł. Była współkredyto-
biorcą kredytu konsolidacyjnego 
na cele mieszkaniowe, do spłaty 
pozostało 52.523 CHF. 

 Wiesław Dałek – przewodni-
czący Rady Gminy Zduny, radny  
z Bąkowa Dolnego. Na koniec 
roku miał zgromadzone we współ-
własności 5.152 zł (rok wcześniej 
miał 8.982 zł). Jako majątek od-
rębny ma dom o pow. 144 m²  

i wartości 130 tys. zł oraz zabu-
dowane gospodarstwo 13,46 ha  
o wartości 320 tys. zł. Osiągnięty  
z tego tytułu przychód to 128 tys. 
zł, dochód 27 tys. zł. Posiada 5 
udziałów w OSM Łowicz. Prowa-
dzi działalność gospodarczą (usłu-
gi rolnicze), z której uzyskał przy-
chód 6.264 zł, dochód – 5.700 zł. 

Tytułem diety przewodniczące-
go odebrał 13.800 zł, z prowadze-
nia księgowości rolniczej – 200 zł. 
Posiada ciągniki: Ursus z 1999 r., 
Zetor z 2003 r., New Holland TD5 
z 2013 r; prasę New Holland 6090 
z 2013 roku oraz Forda Mondeo  
z 2013 roku. Kredytów nie ma. 

 Tomasz Adamski – radny  
z Nowych Zdun. Pracuje w Agro-
mie Polsad Sp. z o.o. jako han-
dlowiec. Na koniec roku nie miał 
zgromadzonych środków pie-
niężnych – tak też deklarował rok 
wcześniej. Ma dom o powierzch-
ni 160 m² i wartości 200 tys. zł. 
Prowadzi działalność handlową, 
z tego tytułu osiągnął przychód 
w wysokości 193.377 zł, dochodu 
nie podaje, dopisując bez żadnych 
liczb, że poniósł stratę. Z tytułu 
stosunku pracy osiągnął: 31.577 zł 
oraz 29.900 zł, diety radnego wy-
niosły 2.550 zł. Nie posiada skład-
ników mienia ruchomego ani zo-

bowiązań finansowych powyżej 
10 tys. zł. 

 Zbigniew Bończak ze Stru-
gienic. Na koniec roku miał zgro-
madzone 13.500 zł (rok wcześniej 
deklarował, że ma zgromadzo-
nych środków pieniężnych). Po-
siada we współwłasności małżeń-
skiej dom o pow. 120 m² i wartości 
72 tys. zł oraz gospodarstwo 11,64 
ha o wartości 350 tys. zł. Przychód 
z niego wyniósł 147 tys. zł, a do-
chód 30 tys. zł. Posiada 10 udzia-
łów w MCHiRZ w Łowiczu. 

Prowadzi także stację schładza-
nia mleka, z tego tytułu uzyskał 
przychód 6.726 zł oraz dochód  
– 6.524 zł. Odebrał 4.960 zł tytu-
łem diet radnego, diety za udział 
w pracy Gminnej Komisji Roz-
wiązywania Problemów Alkoho-
lowych wyniosły 1.440 zł, diety  
z LGD Ziemia Łowicka – 8.520 zł 
brutto. Posiada Chevroleta Lacetti 
z 2007 r. o wartości 10 tys. zł oraz 
ciągnik Same Laser 100 z 1988 
roku o wartości 38 tys. zł. Nie ma 
zobowiązań pieniężnych powyżej 
10 tys. zł. 

 Konrad Dubiel – radny ze 
Złakowa Kościelnego. Nie miał 
na koniec 2016 r. zgromadzonych 
środków finansowych. We współ-
własności posiada dom o po-
wierzchni 150 m² i wartości 250 
tys. zł oraz gospodarstwo 26,82 
ha plus 6,22 ha dzierżawy, które-
go wartość wycenił na 500 tys. zł. 
Z tego tytułu osiągnął przychód  

w wysokości 140 tys. zł, dochód 
30 tys. zł. Odebrał 4.500 zł diet 
radnego oraz 13.020 zł renty cho-
robowej.

Posiada ciągniki Ursus 4512 
z 1995 r. oraz Ursus 5714 z 2006 
r., Massey Ferguson 5455 z 2013 
roku, prasę zwijającą z 2006 r., 
przyczepę Pronar 653 z 2005 r., 
rozrzutnik obornika z 2005 r., 
kombajn zbożowy Bizon Z056  
z 1990 r., opryskiwacz zaczepia-
ny z 2009 r., pług obrotowy z 2013 
r., agregat uprawowy z 2013 roku 
oraz Fiata Stilo z 2004 roku. Ma 
zaciągnięty kredyt na zakup ma-
szyn w BSZŁ o/Zduny, do spłaty 
pozostało 12 tys. zł. 

 Krzysztof Gajewski – radny 
z Rząśna. Na koniec roku nie miał 
zgromadzonych oszczędności  
– podobnie deklarował w oświad-
czeniu dotyczącym poprzedniego 
roku. Posiada dom o powierzch-
ni 250 m² wartości 418 tys. zł oraz 
gospodarstwo 15,6 ha wartości 
800 tys. zł, z tytułu prowadzenia 
którego osiągnął przychód 300 
tys. zł. Z tytułu sprawowania funk-
cji radnego odebrał 3.300 zł diety. 
Posiada Peugeota 407 z 2007 roku 
o wartości 12 tys. zł oraz ciągnik 
New Holland TM 125 o wartości 
40 tys. zł. Korzysta z kredytu ob-
rotowego na rachunku bieżącym 
do 60 tys. zł. 31 grudnia 2017 roku 
to zadłużenie wynosiło 20 tys. zł. 

 Adam Grzegory – radny  
z Łaźnik. Nie miał zgromadzo-

nych oszczędności na koniec 
ubiegłego roku, podobnie jak rok 
wcześniej. Ma dom o pow. 210 m² 
i wartości 540.600 zł oraz gospo-
darstwo rolne 29,15 ha i wartości 
1,2 mln zł. Z tego tytułu osiągnął 
przychód w kwocie 250 tys. zł  
i dochód 65 tys. zł. Jako radny za-
robił 4.500 zł. Posiada ciągnik rol-
niczy John Deere 5720 z 2008 r. 
oraz Ursusa 453 z 1997 r., Opla 
Astrę z 2010 roku oraz BMW 520 
D z 2006 r. Ma zaciągnięte kredy-
ty w BSZŁ oddział w Zdunach  
– 97.839 zł i 102.185 zł oraz go-
tówkowy z PKO SA – 70 tys. zł.

 Andrzej Grzegory – radny 
ze Złakowa Borowego. Nie miał 
zgromadzonych środków finanso-
wych – tak też deklarował w po-
przednim oświadczeniu. Ma we 
współwłasności dom o pow. 140 
m² i wartości 120 tys. zł oraz go-
spodarstwo 14 ha i wartości 260 
tys. zł. Z tytułu prowadzenia go 
osiągnął przychód 85 tys. zł i do-
chód 18 tys. zł. Ma 10 udziałów  
w MCHiRZ w Łowiczu po 58 zł. 

Z prowizji sołtysa uzyskał 
2.871 zł, dieta radnego wynio-
sła 5,340 zł, prowizja z Gminnej 
Spółki Wodnej – 8789 zł, z Banku 
Spółdzielczego Ziemi Łowickiej 
1.055 zł, z GS Zduny 330 zł, przy-
chód z renty chorobowej, do której  
1 grudnia 2017 roku utracił prawo, 
wyniósł 12.031 zł. Posiada ciągnik 
rolniczy Ursus 2812 z 1997 roku  
o wartości 11 tys. zł. Nie ma zo-
bowiązań finansowych powyżej 
10 tys. zł. 

 Witold Jabłoński – radny 
z Maurzyc. Nie miał pieniędzy 
zgromadzonych na koniec roku  
– tak jak rok wcześniej. We współ-
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własności posiada dom o pow. 180 
m² i wartości 190 tys. zł oraz go-
spodarstwo 18,38 ha o łącznej 
wartości 290 tys. zł. Z tego tytułu 
osiągnął przychód 110 tys. zł i do-
chód 1,1 tys. zł. Z prowizji sołty-
sa uzyskał 1.378 zł brutto (1.102 zł 
netto), z diety radnego 6.090 zł, ze 
Spółki Wodnej 191 zł brutto (153 
zł netto), z SKR tytułem diety 
członka Rady Nadzorczej – 510 zł 
brutto (320 zł netto). Posiada cią-
gnik rolniczy Ursus C-360 z 1989 
r., ciągnik Ursus C-330 z 1982 r., 
ciągnik Zetor 7340 z 2005 r., przy-
czepę rolniczą z 1965 r. oraz Opla 
Vectrę z 2000 r. Spłaca kredyt za-
ciągnięty w BSZŁ w wysokości 
48 tys. zł.

 Maciej Jóźwiak – radny 
ze Zdun, pracował jako logistyk  
w Tönsmeier w Łowiczu, od 1 
maja 2017 był bezrobotny. Na 
koniec roku miał zgromadzone 
42.711 zł (przed rokiem 27.804 
zł). Nie posiada nieruchomości. 
Z tytułu zatrudnienia uzyskał do-
chód 17.426 zł, zasiłek pieniężny 
z ubezpieczenia społecznego wy-
niósł 21.296 zł, świadczenia z fun-
duszu gwarantowanych świadczeń 
pracowniczych – 637 zł. Jako rad-
ny odebrał diety 2.400 zł. Posiada 
BMW E-46 z 2005 r. Nie posiada 
zobowiązań finansowych powyżej 
kwoty 10 tys. zł. 

 Andrzej Ledzion – radny 
z Wiskienicy Dolnej. Na koniec 
roku nie miał zgromadzonych pie-
niędzy. Posiada dom o pow. 110 
m2 wartości 157 tys. zł oraz gospo-
darstwo 20 ha o wartości 200 tys. 
zł, a którego uzyskał przychód 150 
tys. zł, dochód 30 tys. zł. Jako rad-
ny odebrał diety 4.050 zł, z pracy 

w ZPOW uzyskał 10 tys. zł. Posia-
da ciągnik Zetor 4320 z 2002 r., 
pracę rolującą z 2008 r., samochód 
Kia Venga z 2012 r. Spłaca kredyt 
w BSZŁ oddział w Zdunach – do 
spłaty pozostało 21 tys. zł.

 Jolanta Perzyna – zastęp-
ca przewodniczącego Rady Gmi-
ny, radna z Jackowic. Nie mia-
ła zgromadzonych oszczędności 
na koniec 2016 r. – podobnie jak  
w poprzednim roku. We współ-
własności posiada dom o pow. 
290 m² i wartości 150 tys. zł oraz 
gospodarstwo 6,29 ha i wartości 
140 tys. zł – wydzierżawione na 
10 lat, za co uzyskała 300 zł rocz-
nie. Dochód z renty chorobowej 
wyniósł 13.020 zł, dieta radnej  
– 4.960 zł. Nie ma składników 
mienia ruchomego ani zobowiązań  
finansowych powyżej 10 tys. zł.

 Edward Pierzchała – radny 
z Szymanowic. Nie miał zgroma-
dzonych środków na koniec roku 
– tak samo deklarował rok wcze-
śniej. Ma dom o pow. 108,8 m²  
i wartości 272.200 zł, z którego 
korzysta na zasadzie służebno-
ści. Dochody: emerytura z KRUS  
– 13.126 zł, z ZUS – 5.354 zł, 
prowizja sołtysa 837 zł, prowizja  
z Gminnej Spółki Wodnej – 90 zł, 
dieta radnego – 4.740 zł. Nie ma 
składników majątku powyżej 10 
tys. zł ani zobowiązań finanso-
wych. 

 Józef Warzywoda – radny  
z Bogorii Dolnej. Nie miał zgro-
madzonych oszczędności na ko-
niec roku – tak jak rok wcześniej. 
Ma w posiadaniu, na zasadach 
służebności, dom o powierzchni 
72 m² i wartości 70 tys. zł. Posiada 

10 udziałów MCHiRZ w Łowi-
czu. Z diety radnego uzyskał 4.160 
zł, z emerytury 11.860 zł brutto zł. 
Ma Fiata Linea z 2007 r. o warto-
ści 10 tys. zł we współwłasności 
małżeńskiej. Nie posiada zobo-
wiązań powyżej 10 tys. zł. 

 Cezary Wielemborek – rad-
ny ze Zdun. Na koniec roku miał 
zgromadzone 753 zł (poprzednio 
14.833 zł). Posiada dom o pow. 
102 m² i wartości 64 tys. zł, dom 
160 m² z budynkiem gospodar-
czym 70 m² o wartości łącznej 410 
tys. zł oraz gospodarstwo 10,77 ha 
o wartości 200 tys. zł. Z tytułu pro-
wadzenia go osiągnął przychód 62 
tys. zł, dochód 27 tys. zł. 

Jako prezes Gminnej Spółdziel-
ni Samopomoc Chłopska zarobił 
62.890 zł, z diet radnego uzyskał 3 
tys. zł. Nie ma składników mienia 
ruchomego o wartości powyżej 10 
tys. zł. Spłaca kredyt hipoteczny 
zaciągnięty BGŻ w Łowiczu, do 
spłaty pozostało 138 tys. zł.

 Paweł Wojda – radny  
z Urzecza. Miał zgromadzone 20 
tys. zł (rok wcześniej miał 10 tys. 
zł) oraz udziały w MCHiRZ war-
tości 580 zł. Posiada dom o po-
wierzchni 130 m² i wartości 80 
tys. zł i oraz gospodarstwo o po-
wierzchni 22 ha o wartości 430 
tys. zł. Z tytułu prowadzenia go-
spodarstwa osiągnął przychód 
1.050.000 zł, dochód – 400 tys. zł. 
Z diety radnego uzyskał 2.880 zł. 
Posiada ciągnik John Deere 5720 
z 2006 r., wóz asenizacyjny z 2012 
r., ciągnik New Holland T 7170  
z 2013 roku, rozrzutnik z 2017 
roku i siewnik z 2015 r. Spłaca 
kredyty na zakup maszyn – 100 
tys. zł o 200 tys. zł.  mwk 

Gmina Łyszkowice | zmiany w budżecie

Oświatowe rozliczenia
Jedną z ważniejszych zmian  

w budżecie gm. Łyszkowice przy-
jętych podczas sesji 29 sierpnia 
przez Radę Gminy było przezna-
czenie 100 tys. zł gminie Łowicz 
tytułem rozliczeń oświatowych. 

Wójt Adam Ruta wyjaśniał rad-
nym, że gminie Łowicz te pie-

niądze należą się za uczniów  
z gminy Łyszkowice, którzy uczą 
się w szkołach w tamtej gminie  
– w myśl zasady, że pieniądze idą 
za uczniem. Oba samorządy nie 
dokonywały tych rozliczeń na bie-
żąco, wobec czego w ciągu 2,5 
roku powstały zaległości wyno-

szące 200 tys. zł. Wójtowie obu 
gmin ustalili, że w tym roku gmina 
Łyszkowice zapłaci 100 tys. zł ty-
tułem roszczenia za cały rok 2016 
i pierwszą połowę 2018 r. W przy-
szłym roku zostanie uregulowana 
zaległość za cały rok 2017 i drugą 
połowę roku 2018. Od 2020 r. roz-
liczenia będą dokonywane na bie-
żąco. 

Radni przyjęli uchwałę jedno-
głośnie.  mwk

Łaguszew | Szkoła Podstawowa 

Trwają prace w sali gimnastycznej 
Do końca września firma 
Lux-Bud ma termin na 
ukończenie prac związanych 
z odnowieniem sali 
gimnastycznej w Szkole 
Podstawowej w Łaguszewie. 
Sala zyskała już nową 
elewację, ale na definitywne 
ukończenie prac trzeba 
jeszcze poczekać. 

Zadanie obejmuje ocieplanie 
budynku i wykonanie elewacji ze-
wnętrznej oraz malowanie ścian 
wewnątrz sali i cyklinowanie pod-
łogi. Większość tych prac już zo-
stała wykonanych, ale ze względu 
na konieczność położenia jeszcze 
kilku warstw lakieru na podłogę 
oraz czas potrzebny do ich wy-
schnięcia, zajęcia wychowania fi-
zycznego w pierwszym miesiącu 
nowego roku szkolnego będą się 
odbywały na świeżym powietrzu.

Wójt Agnieszka Wojda po-
wiedziała nam, że prace były 

konieczne, ponieważ od czasu, 
kiedy sala została pobudowana, 
czyli od ok. 20 lat nie został po-
łożony tynk. – Sala wygląda zu-
pełnie inaczej, będziemy musieli 
opracować regulamin korzysta-
nia z niej przez osoby z zewnątrz 
(taka praktyka miała dotychczas 

miejsce), żeby nowa podłoga nie 
uległa zbyt szybkiemu zniszcze-
niu – mówi dyrektor szkoły Mar-
cin Kossowski. 

Inwestycję o wartości ok. 160 
tys. zł dofinansował Urząd Mar-
szałkowski w Łodzi w kwocie 85 
tys. zł.  aa 

Sala gimnastyczna w Szkole Podstawowej w Łaguszewie zyskała 
nową elewację. 
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Łowicz | Stowarzyszenie Przyjaciół zwierząt

13-latek chce wspierać  
bezdomne zwierzęta
13-letni Kacper Misiak, 
uczeń Szkoły Podstawowej 
nr 4 w Łowiczu, zwrócił 
się z ofertą pomocy 
finansowej dla zwierząt 
do Grażyny Wołynik, 
prezes Łowickiego 
Stowarzyszenia Przyjaciół 
Zwierząt.

Chłopiec za swoje sukcesy pił-
karskie w MUKS Pelikan otrzy-
mał miejskie stypendium sporto-
we, wynoszące 300 zł miesięcznie 
i postanowił, że wypłaty, które ma 
jeszcze w tym roku odbierać, chce 
przeznaczyć na zwierzęta. Decy-
zję chłopca zaakceptowali jego ro-
dzice – Michalina i Grzegorz. 

Propozycja tak zaskoczyła pre-
zes, jak ucieszyła, ponieważ ŁSPZ 
utrzymuje się jedynie ze składek 
członkowskich oraz datków, jakie 
są wrzucane do budki – skarbon-
ki, stojącej na ul. Zduńskiej. Nie są 
to duże kwoty, ale pozwalają np.,  
na zakup paliwa potrzebnego do 
wyjazdów na interwencje. 

Z drugiej jednak strony prezes 
uważa, że nie można dziecka po-
zbawiać jego nagrody pieniężnej, 
na którą zapracował, bo ona po-
winna być przeznaczona na jego 
wydatki związane z trenowaniem 
sportu. 

Jak nam powiedział Kacper  
i jego rodzice, za swoje stypen-
dium chłopiec kupił sobie dwie 
pary butów, drobny sprzęt do ćwi-
czeń w domu i zapłacił za obóz 
sportowy. Ponieważ rodzice po-
magają mu w rozwoju talentu, 
postanowił, że on chce pomagać 
zwierzętom, które bardzo kocha. 
Za sprawą Kacpra, który o to po-
prosił, rodzina ma dwa koty, dwa 
owczarki niemieckie, za sprawą 
siostry – yorka. Na działce tata 
chłopca ma też kury i króliki.

Co do owczarków, to chłopiec 
szczerze przyznaje, że zajmują się 
nimi bardziej rodzice niż on, ale  
– gdy tylko ma czas, stara się im  
w tym pomagać. 

Mama Kacpra powiedzia-
ła nam, że chłopiec nie potrafi 
przejść obok zwierząt obojętnie. 
Jakiś czas temu, podczas wizyty 
w Warszawie, zobaczył kota, któ-
ry miauczał i wydawał się pozba-
wiony opieki, chciał go ze sobą 

zabrać. Na to mama się nie zgo-
dziła, mówiąc, że przecież mają 
już dwa koty i trzy psy. 

Gdy w ubiegłym tygodniu 
chłopiec odwiedził Grażynę Wo-
łynik na jej prywatnej działce, to 
obok nich spadł ptaszek (praw-
dopodobnie był to kos), któremu 
coś się stało w skrzydło. Chło-
piec rzucił się mu na pomoc i bar-
dzo słusznie, ponieważ na działce 
były koty, które mogły mu zrobić 
krzywdę. Młody piłkarz był od 
nich szybszy. 

– Uratował ptaszka, chce po-
magać zwierzętom. Wspaniały 
chłopak – mówi na temat Kacpra 
Grażyna Wołynik. 

W ubiegły czwartek, 30 sierp-
nia, wieczorem, prezes ŁSPZ 
wraz z Anną Goliszewską odwie-
dziły Kacpra na stadionie OSiR, 
gdy miał trening. Wręczyły mu 
upominki i pokazały sukę Sabi-
nę, którą – w miarę potrzeby bę-
dzie wspierał. Została ona zna-
leziona poza naszym powiatem  
i jej leczenie oraz utrzymanie 
spoczywa na ŁSPZ oraz wspo-
magającym je pensjonacie dla 
psów w Szczudłowie. 

Działacze mają jednak nadzie-
ję, że nie będzie to trwało długo  
i Sabiną ktoś będzie chciał się za-
opiekować. Jest bardzo przyja-
znym zwierzęciem.  mwk

Łowicz | Wolontariusze z 7 państw gościli w Polonii

Miłość, nie nienawiść!
Pomiędzy 20 a 25 sierpnia w Łowiczu można było spotkać 
grupki młodych, uśmiechniętych ludzi z różnych państw 
Europy, którzy zagadywali przechodniów, wręczali im 
baloniki czy inne upominki, a także oferowali darmowe 
przytulanie. Byli to uczestnicy międzynarodowego projektu 
„Love, not hate!” („Miłość, nie nienawiść!”).

Choć projekt miał charakter 
wesołej zabawy, to poruszał po-
ważne zagadnienia, takie jak: pra-
wa człowieka, tolerancja czy prze-
ciwdziałanie mowie nienawiści  
i ksenofobii. Uczestnicy pracowa-
li nad tymi tematami w grupach, 
tworząc na przykład film, spek-
takl teatralny, prace plastyczne 
czy opracowanie w formie książ-
ki, ale też często wychodzili na 
ulice, do parku Błonie czy na pla-
żę miejską, by rozmawiać z przy-
padkowo napotkanymi osobami. 
W czasie tych rozmów wymienia-
li się spostrzeżeniami z własnych 
krajów – jak wygląda tzw. „hate”  
w internecie, a jak na ulicy i w sy-
tuacjach codziennych, co przeja-
wia się w różnych krajach podob-
nie, a co inaczej. Trzymali się przy 
tym hasła „Wszyscy różni, wszy-
scy równi”. Zastanawiali się gdzie 
jest granica tolerancji. Mówili też 
jak najlepiej reagować na prze-
jawy słownej agresji, kiedy ktoś 
nas atakuje, a jak kiedy jesteśmy 
świadkami ataku na kogoś innego.

W zdecydowanej większo-
ści – jak mówią sami uczestnicy  

– były to rozmowy miłe i przyja-
zne. Kilkudniowe zajęcia zosta-
ły podsumowane ostatniego dnia  
– w sobotę 25 sierpnia.

Organizatorem przedsięwzię-
cia była Europejska Fundacja 
Rozwoju Człowieka w Łodzi, 
w ramach programu Erasmus+. 
Uczestnicy to młodzi ludzie  
7 państw biorących w nim udział: 
Polacy, Czesi, Węgrzy, Francuzi, 
Hiszpanie, Włosi i Cypryjczy-
cy. Pierwszeństwo w rekrutacji 
mieli wolontariusze działający 
w organizacjach pozarządowych  
w swoich krajach, które są part-
nerami projektu. Z każdego kraju 
delegowano ich po 5. 

Łowicz, jako miejsce realiza-
cji, został przez organizatorów 
wybrany głównie z dwóch po-
wodów – bardzo dobre skomu-
nikowanie z Łodzią i Warszawą 
oraz walory turystyczne. Goście 
zostali zakwaterowani w hotelu 
„Polonia” przy Starym Rynku, 
tam też realizowali większość za-
dań stacjonarnych i mieli podsu-
mowanie projektu. Jedyne czego 
żałowali, to że zabrakło czasu na 
zwiedzanie okolicznych miejsco-
wości – polską wieś widzieli je-
dynie z okien pociągu w drodze 
z lotniska. Jednym z punktów 
programu była wizyta w miej-
skim ratuszu i spotkanie z burmi-

strzem Krzysztofem Janem Ka-
lińskim. 

– Miasto bardzo mi się podoba, 
ma ciekawą architekturę i zabytki, 
jak katedra czy kościoły – mówił 
nam Camille z Francji. – U miesz-
kańców widziałem duże zaintere-
sowanie tym co robimy. Niektórzy 
interesowali się też tym, co mówi-
my, inni po prostu chcieli dostać 
balonik, ale zawsze było miło.

– Najpierw musieliśmy się po-
znać sami, bo jesteśmy z różnych 
miejsc, mamy różne spostrzeże-
nia, choć oczywiście wszystkim 
nam chodzi o to samo – mówił 
nam z kolei Manuel z Hiszpanii. 
– Żyjemy w Europie z otwartymi 
granicami i tym samym sami sta-
jemy się bardziej otwarci. W Ło-
wiczu ludzie są dla nas bardzo 
przyjaźnie nastawieni i życzliwi, 
często jednak problemem w doga-
daniu się jest po prostu nieznajo-
mość języków.

– Nie widziałam tu żadnych 
przejawów nienawiści – mówi 
Alma z Francji. – Co najwyżej, ale 
to też nieczęsto, rodzaj ostrożno-
ści, nieufności, wynikającej stąd, 
że ludzie nie wiedzieli co robimy 
i czemu ich zaczepiamy. Ale ogól-
nie bardzo mili ludzie, miłe miasto 
i hotel. Dla naszej grupki z Francji 
to szczególnie fascynujące, że był 
tu, w tym hotelu Napoleon Bona-
parte.

– Najbardziej mnie tu zasko-
czyła plaża z palmami – zauważył 
z kolei Peter z Węgier. – Podoba 
mi się park nad Bzurą i całe jego 
otoczenie. Ogólnie miasto jest bar-
dzo ładne, widać, że z tradycją, ale 
też, że się rozwija.   tm

Część uczestników projektu w ogródku przy restauracji i hotelu „Polonia”. 

Kacper Misiak ze swoją podopieczną. Na razie przebywa ona  
w pensjonacie dla psów, ale może znajdzie się ktoś, kto zaopiekuje się 
nią na stałe. 

toMasz
Matusiak

tomasz.matusiak@lowiczanin.info
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Łowicz | Przedwyborcza krytyka – aż do wojewody

Wojciech Gędek z megafonem pod ratuszem
W nietypowy sposób kampanię wyborczą rozpoczął 30 sierpnia Komitet Wyborczy Wyborców 
Solidarni Łowicz. Na Starym Rynku, przed Urzędem Miejskim (gdzie trwała sesja Rady Miejskiej), 
kilka osób w czerwonych koszulach z napisem „Gazeta Polska” zorganizowało happening. 

Przedstawiciele tego komite-
tu na rynek przyprowadzili tacz-
ki dla burmistrza i radnych. Mia-
ły one też symbolizować urnę 
wyborczą, czy raczej skarbon-
kę, do której mieszkańcy mieliby 
wrzucać pieniądze na spłacenie 
zadłużenia miasta. Rekwizyt zo-
stał po happeningu pozostawiony  
na rynku, gdzie przymocowano 
go łańcuchem do drzewa. Jak nas 
poinformowano, został stamtąd 
skradziony. 

W akcji prym wiódł Wojciech 
Gędek, przewodniczący Klu-
bu GP w Łowiczu, który planuje  
w październikowych wyborach 
startować na stanowisko burmi-
strza Łowicza. Przez megafon 
ostro wypowiadał się na temat 
burmistrza Krzysztofa Jana Ka-
lińskiego i Rady Miejskiej. Wy-
krzykiwał przez megafon, że to 
sitwa, która łamie prawo i nie 
można na te osoby głosować, po-
nieważ z urzędu trzeba wypędzić 
„ducha komunistycznego”. Sesję 
nazwał sabatem czarownic. Rad-
nym wytknął bezradność i głoso-
wanie w taki sposób, jak im bur-
mistrz każe. 

Przechodzącym nielicznie  
o tej porze osobom rozdawano da-
towane na 17 sierpnia pismo napi-
sane przez Wojciecha Gędka, ad-
resowane do łódzkiego wojewody 
Zbigniewa Rau. Wnosi w nim 
o unieważnienie uchwały Rady 
Miejskiej w Łowiczu podjętej  
26 lipca w sprawie zaciągnięcia 
kredytu w wysokości 15 mln zł, 
nad którą głosowano dwa razy  
– ponieważ za pierwszym razem 
nie przeszła. 

W charakterystycznym dla 
Wojciecha Gędka stylu radni na-
zwani są pajacami, miasto – fol-
warkiem Krzysztofa Kalińskie-
go, a kredyt – żabą, którą będzie 
konsumowała nowa Rada Miejska  
z nowym burmistrzem, którym 
ma nadzieję zostać przewodniczą-
cy Klubu Gazety Polskiej.

Do wojewody,  
do rio  
i do prokuratury
Wojciech Gędek jest przekona-

ny o swojej racji, powołuje się przy 
tym na statut miasta, w którym 
określone jest, że uchylanie lub 
zmiana podjętej uchwały może 
nastąpić nie wcześniej niż na na-
stępnej sesji, a projekty uchwał są 
opiniowane przez radcę prawnego 
urzędu. Tyle że za pierwszym ra-
zem uchwała o kredycie nie zosta-

ła podjęta, za drugim – zmieniono 
jedynie jedno słowo w jej nazwie 
– wykreślono słowo „bankowy” 
(kredyt), pozostawiając całą treść 
bez zmian, a ta była opiniowana 
przez prawnika.

Wojciech Gędek otrzymał  
z datą 24 sierpnia od wojewody 
odpowiedź na swoje pismo, że 
sprawami zobowiązań pieniężnych 
samorządów zajmuje się Regio-
nalna Izba Obrachunkowa i tam 
zostało skierowane jego pismo. 
RIO wystąpiło do miasta z prośbą 
o protokół z sesji i uchwałę o kre-
dycie. Skarbnik miasta Arkadiusz 

Podsędek powiedział nam, że cze-
ka na rozstrzygnięcie spokojnie, 
ponieważ projekt uchwały miał 
pozytywną opinię RIO.

Wojciech Gędek na tym nie po-
przestał. Do Prokuratury Rejono-
wej Łódź Widzew złożył zawia-
domienie o czyn z art. 231 par. 
1 kodeksu karnego. Dotyczy on 
nadużycie uprawnień przez funk-
cjonariusza publicznego, który 
przekraczając swoje uprawnienia 
lub nie dopełniając obowiązków 
działa na szkodę interesu publicz-
nego. Jest on zagrożony karą do 3 
lat pozbawienie wolności. Nie po-

informował nas, kogo ma to nad-
użycie dotyczyć, choć łatwo się 
domyślić, że miał na myśli bur-
mistrza,

Planowany kredyt  
Rada Miejska faktycznie głoso-

wała w sprawie kredytu dwa razy. 
Za każdym razem radni pytali, na 
co ma być zaciągany, dlaczego 
w takiej wysokości – 15.218.962 
zł. Skarbnik miasta wyjaśniał, że 
to kredyt, którego zaciągnięcie 
było planowane przy przyjmo-
waniu budżetu miasta. Z kwoty 
tej 9.997.095 zł przeznaczone ma 
być na pokrycie deficytu budże-
towego, a 5,221.867 zł – na spła-
tę wcześniej zaciągniętych kredy-
tów. Zapewniał, że miasto zadba, 
aby był zaciągany w transzach,  
w takiej wysokości, w jakiej fak-
tycznie będzie potrzebny – choć  
w dniu sesji taka właśnie kwota 
była policzona. 

Nie ukrywał, że może wydat-
ki będą mniejsze, zwłaszcza na 

oczyszczalnię, ale ich pokrycie 
miasto planuje z obligacji, któ-
rych wartość może być mniejsza 
niż początkowo sądzono – oko-
ło 6 mln zł. Podkreślał też, że  
w przetargu na kredyt będzie okre-
ślone, że miasto może ten kredyt 
spłacić wcześniej bez ponoszenia 
dodatkowych kosztów. Burmistrz 
prosił radnych o podjęcie decyzji, 
bo pieniądze te są potrzebne na in-
westycje i bieżące funkcjonowanie 
miasta. 

Za pierwszym razem za pro-
jektem uchwały głosowało jedy-
nie 10 radnych, 3 było przeciw-
nych, 8 wstrzymało się od głosu. 
Przewodniczący Michał Trzoska 
ogłosił, że uchwała została podjęta 
większością głosów. 

Po pewnym czasie burmistrz 
złożył wniosek o zmianę porząd-
ku obrad, ponieważ okazało się, 
że do podjęcia uchwały potrzeb-
na jest bezwzględna większość 
głosów (czyli 11) – a to oznacza, 
że zabrakło jednego. Nie ukry-
wał, że treść uchwały nie została 
zmieniona, jedynie jej nazwa, po 
to, aby nie było żadnego prawne-
go uchybienia i wątpliwości ze 
strony nadzoru prawnego. Radni 
otrzymali wydrukowany projekt 
uchwały. Większością – również 
bezwzględną – radni zgodzili się 
wprowadzić ten punkt do porząd-
ku. Za drugim razem te same ar-
gumenty skarbnika i burmistrza 
przekonały do kredytu aż 17 rad-
nych, 2 wstrzymało się od głosu, 
tylko 2 było przeciwnych. 

Wojciech Gędek na Starym Rynku, przed ratuszem, wykrzykuje przez 
megafon ostre słowa pod adresem burmistrza i Rady miejskiej. 
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Skarbnik miasta 
wyjaśniał, że to kredyt, 
którego zaciągnięcie 
było planowane przy 
przyjmowaniu  
budżetu miasta.

Mirka woLska
-koBierecka

mirka.wolska@lowiczanin.info
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Przemysłów | Jubileusz jednostki OSP 

Działają 90 lat - a nawet rok dłużej
Jednostka Ochotniczej 
Straży Pożarnej  
w Przemysłowie 
świętowała 1 września 
jubileusz 90-lecia 
istnienia. Uroczystości 
rozpoczęły się o godz. 
12.00 w kościele 
parafialnym w Złakowie 
Kościelnym, gdzie 
odprawiona została  
msza św. w intencji 
druhów i ich rodzin. 

Następnie wszyscy przejechali 
samochodami do remizy w Prze-
mysłowie, przed którą kontynu-
owano jubileuszowe obchody.  
Na początku nastąpiło podniesie-
nie flagi Polski na maszt. Kolej-
nymi punktami programu było 
m.in. odczytanie historii jednostki,  
a także odznaczenie najbardziej 
zasłużonych strażaków. 

Działali nawet nie 
mając samochodu 
Historię powstania OSP Prze-

mysłów przybliżył kronikarz, 
druh Mateusz Anyszka. Pierwsza 
wzmianka o jednostce dotyczy 
1927 roku, a została zamieszczo-
na w protokole ogólnym z zebra-
nia walnego. Jak łatwo policzyć, 
dokładny jubileusz 90-lecia stra-
ży przypadał w ubiegłym roku, 
ale wtedy z różnych powodów nie 
udało się zorganizować obcho-
dów. 

Od założenia siedziba jednost-
ki OSP znajdowała się na terenie 
wsi Przemysłów. Początki jej bu-
dowy datowane są na jesień 1928 
roku. Natomiast już rok później, 
w czerwcu, odbyło się uroczyste 
poświęcenie remizy i sprzętu po-
żarniczego, m.in. sikawki, wozu 
konnego czterokołowego i bosa-
ków. – Przez pierwsze lata swo-
jej działalności członkowie OSP 
gromadzili niezbędny sprzęt do 
ratowania mienia i życia – przy-

pomniał druh Mateusz Anyszka. 
Na przestrzeni tych wszystkich lat 
jednostka nigdy nie posiadała sa-
mochodu strażackiego, ale brała 
udział w wielu akcjach, używając 
motopompy, sprzętu pożarnicze-
go i siły własnych rąk. Aktywność 
jednostki została w końcu dostrze-
żona przez władze gminy Chąśno, 
które jednogłośnie zdecydowały 
o całkowitym sfinansowaniu za-
kupu nowego samochodu pożar-
niczego. Renault Manager G270 
był pierwszy samochodem w hi-
storii tej jednostki. Został przeka-
zany w kwietniu 2015 roku i da-
lej jest użytkowany przez druhów. 
Jednostka OSP Przemysłów liczy 
obecnie 71 strażaków, prezesem 
jest Mariusz Woźniak, a naczelni-
kiem Michał Górajek. 

– Jestem szczęśliwy i dum-
ny, że to właśnie ja jestem teraz 
prezesem tej 90-letniej jednost-
ki Ochotniczej Straży Pożarnej  
w Przemysłowie. Stoję przed 
wami z wysoko uniesionym czo-
łem, bowiem to, co uczyniliśmy  
w ostatnim czasie, było wyzwa-
niem godnym wysiłku naszych 
przodków i założycieli z 1927 
roku. Dziś zebraliśmy się, żeby 

uczcić 90. rocznicę powstania na-
szej jednostki, uczcić pamięć tych 
wszystkich, którzy na przełomie 
tych lat tutaj żyli, pracowali, a jed-
nocześnie mieli wolę i odwagę 
pomagać i ratować innych – mó-
wił w swoim wystąpieniu prezes 
Mariusz Woźniak. 

odznaczenia dla 
jednostki i druhów 
Najważniejszą częścią uroczy-

stości były odznaczenia dla stra-
żaków: za Zasługi dla Pożarnic-
twa, za wysługę lat oraz dyplomy. 
Podczas uroczystości Ochotnicza 
Straż Pożarna w Przemysłowie 
została odznaczona złotym me-
dalem za Zasługi dla Pożarnictwa 
za wieloletnią, ofiarną działalność 
w ochronie przeciwpożarowej, dla 
dobra społeczeństwa i Rzeczpo-
spolitej Polskiej. Odznaczenie zo-
stało przypięte na sztandar, który 
jednostka otrzymała na 50-lecie, 
zaś teraz został odrestaurowany  
w Warszawie z okazji 90-lecia. 

Uroczystości uświetniła swoim 
występem orkiestra dęta z Łysz-
kowic. Po części oficjalnej zapro-
szeni goście udali się do remizy na 
obiad i towarzyskie spotkanie.  aa 

Gmina Kocierzew Płd. | Od wieku na straży 

100-lecie jednostki 
OSP Płaskocin
Także jednostka OSP 
Płaskocin świętuje  
w tym roku jubileusz 
100-lecia istnienia. 
Uroczystości z tej okazji 
odbyły się 2 września, 
przy miejscowej remizie. 

Rozpoczęły się od mszy św. od-
prawionej przez proboszczów ks. 
Mariusza Szmajdzińskiego i ks. 
Dariusza Gasińskiego z parafii  
w Boczkach i Kompinie, na skraju 
których położony jest Płaskocin. 

Kazanie wygłosił ks. proboszcz 
Mariusz Szmajdziński z boczkow-
skiej parafii, nawiązując do dźwię-
ku rozbrzmiewających dzień 
wcześniej syren, które przypomi-
nały nam o 79. rocznicy wybu-
chu II wojny światowej. – Dla was 
dźwięk syren jest wezwaniem do 
wykazania się gotowością, którą 
nosicie w sercu, jak również we-
zwanie na alarm. To sygnał wa-
szego powołania, na który odpo-
wiedzieliście w sposób ochotny 
– docenił służbę strażaków. 

Po zakończeniu mszy św., na-
stąpiło podniesienie flagi pań-
stwowej na maszt, jak też upamięt-
niono minutą ciszy nieżyjących 
druhów. Wręczono też odznacze-
nia dla najbardziej zasłużonych 
strażaków. 

Złotym medalem Za Zasługi 
dla Pożarnictwa odznaczeni zosta-
li druhowie: Józef Żak, Stanisław 
Plichta i Henryk Siejka. Srebrny-
mi medalami uhonorowano dru-
hów: Józefa Dębowskiego, Tade-
usza Dylika, Sylwestra Dzionka, 
Józefa Gładkiego, Stanisława 
Gładkiego i Stanisława Kołodziej-
skiego. Brązowe medale odebra-
li druhowie: Józef Kołodziejski, 
Krzysztof Kowalski, Wojciech 

Kucharski, Zbigniew Kucharski, 
Marian Markiewicz, Adam Plich-
ta, Ireneusz Wróbel, Jan Wróbel  
i Marian Zwoliński. Podczas uro-
czystości przyznano także odzna-
czenia dla MDP, „Strażak Wzoro-
wy” i za wysługę lat. 

to, co mają,  
jest zasługą pokoleń 
Ochotnicza Straż Pożarna  

w Płaskocinie powstała w 1918 
roku. Dwa lata później postano-
wiono zakupić sprzęt przeciw-
pożarniczy i wybudować remizę. 
Potrzebne fundusze na ten cel po-
zyskano ze zbiórek oraz organi-
zacji zabaw tanecznych. W 1933 
roku przekazany został plac, na 
którym została wybudowana re-
miza z cegły. Przez lata działalno-
ści jednostka gromadziła niezbęd-
ny sprzęt gaśniczy i przechodziła 
wiele zmian personalnych w za-
rządzie. W 1968 roku uroczyście 
obchodzono 50-lecie powsta-
nia jednostki. W kolejnych latach 
straż z własnych funduszy zaku-
piła plac pod budowę nowej remi-

zy. Na czas stanu wojennego dzia-
łalność straży została zawieszona, 
zaś pierwsze prace przy budo-
wie nowej remizy rozpoczęły się  
w 1985 r. Nowa siedziba jednost-
ki została poświęcona podczas na-
wiedzenia kopii figury Matki Bo-
żej Fatimskiej w Płaskocinie. 

Z okazji 90-lecia jednostki za-
kupiono sztandar, którego chrzest-
nymi zostali Czesław Targaszew-
ski i Agata Gładka. Wówczas 
jednostka została też odznaczona 
srebrnym medalem Za Zasługi dla 
Pożarnictwa. W 2016 roku odby-
ły się wybory, w wyniku których  
w skład zarządu weszli prezes 
Waldemar Woliński, wiceprezes 
Tomasz Siejka, skarbnik Walde-
mar Kołodziejski, naczelnik Stani-
sław Gładki, sekretarz Józef Gład-
ki, gospodarz Janusz Kowalski  
i kronikarz Stefan Banasik, który 
utrzymał się do dnia dzisiejszego. 

Dumą jednostki jest 2 miejsce 
w zawodach sportowo-pożarni-
czych na szczeblu gminnym, jakie 
zajęła w tym roku Młodzieżowa 
Drużyna Pożarnicza.  aa 

REKLAmA

Podczas jubileuszu 90-lecia OSP Przemysłów licznie obecne były 
poczty sztandarowe. 

Druhowie z OSP Płaskocin podczas uroczystości jubileuszowych 
100-lecia jednostki. 

A
G

N
IE

S
zK

A
 A

N
TO

S
IE

W
Ic

z

A
G

N
IE

S
zK

A
 A

N
TO

S
IE

W
Ic

z



20  www.lowiczanin.info6 września 2018      nr 36

1918-2018
100 lat odzyskania Niepodległości

co tyDzień,  
o PoLsce

Od listopada ubiegłego roku, 
poprzedzając 100. rocznicę  
odzyskania niepodległości 
przez Polskę,  
prowadzimy na naszych 
łamach cykl cotygodniowych 
rozmów z ludźmi różnych 
zawodów, zaangażowań, 
odpowiedzialności, zamiłowań, 

których pytamy  
o to, jaka jest nasza niepodległa 
Polska. Wyróżnikiem jest to,  
że każda z osób, którą 
prosimy o rozmowę, jest albo 
mieszkańcem naszego miasta 
lub okolicy, albo stąd pochodzi, 
tu rozpoczynała naukę, 
emocjonalnie bądź rodzinnie 
czy towarzysko jest nadal  
z tą ziemią związana. Nasze 

wywiady (obecny jest kolejnym) 
mają na celu pokazać nam 
Polskę jaką jest obecnie 
i jacy są Polacy – jak wygląda 
nasze życie A.d. 2018.  
Każdego z naszych rozmówców 
pytamy o inny wycinek naszej 
rzeczywistości, by całość 
stworzyła, widziany z łowickiej 
perspektywy, obraz naszego 
kraju. Redakcja

Przed 100-leciem odzyskania niepodległości | Rozmowy Nowego Łowiczanina, rozmowa 44.

Strzelanie ślepymi nabojami
O tym, dlaczego tak wielu młodych Polaków 
mieszka ze sobą bez ślubu, rozmawiamy  
z Jolantą Karczewską, katechetką z Zespołu Szkół 
Ponadgimnazjalnych Nr 4 w Łowiczu.

 Prowadzi Pani od lat kate-
chezę w szkole średniej. Czy czę-
sto zdarza się, że spotyka Pani 
na ulicy swoją niedawną uczen-
nicę i w rozmowie dowiaduje 
się, że ona żyje ze swoim chłopa-
kiem, wynajmują mieszkanie,  
o ślubie nie myślą. A Pani tyle 
trudu włożyła w to, by ich prze-
konać do tego, jak ważne jest 
małżeństwo...

– Jak często tak żyją, pokazał 
mi przypadek mojego absolwen-
ta, który przyszedł do mnie po 
zaświadczenie o ukończeniu kur-
su przedmałżeńskiego. Twierdził, 
że jest tak zapracowany, iż nie ma 
czasu tego kursu zrobić i żebym 
ja mu takie zaświadczenie napisa-
ła. Oburzyłam się, a on mówi do 
mnie w ten sposób: Pani profesor, 
niech się pani w ogóle cieszy, że 
ja biorę ten ślub! Ponieważ więk-
szość moich kolegów albo żyje 
w konkubinacie, albo, jeśli wzięli 
ślub, to już są po rozwodzie. Więc 
niech pani się nie zastanawia, tyl-
ko mi to szybko wypisze, żebym 
ja ślub wziął.

 Nie przesadzał, mówiąc, że 
większość tak żyje?

– Tak powiedział. Wtedy zro-
biło mi się bardzo smutno. Bo 
cieszę się, że wielu moich absol-
wentów jest w seminariach, w za-
konach, ale z drugiej strony jest 
też poczucie małej porażki, wła-
śnie jeśli chodzi o te decyzje ży-
cia w konkubinacie. 

Mówię o małej porażce, bo 
jest wielu absolwentów, których 
widzę w kościele. Młodych, któ-
rzy żyją w małżeństwach, przy-
chodzą do kościoła z dziećmi  
i choć często kazania nie są dla 
nich trafione, choć dzieci trudno 
im utrzymać w spokoju, to jednak 
przychodzą. Rzeczywiście, kon-
kubinat jest dzisiaj problemem, 
ale nie można generalizować. 
Jego powszechność to nie jest 
cała prawda. Co więcej, mam ta-
kie odczucie, że młodzi zaczyna-
ją wracać do Kościoła. Najlepiej 
widać to po tych, którzy wyjecha-
li: funkcjonując w zeświecczo-
nym świecie, gdy widzą go już 
bez chrześcijaństwa, przestaje im 
się on podobać. Widzą ten smu-
tek w ludziach, którzy pociesza-
ją się marihuaną, dla których pie-
sek czy kotek jest ważniejszy niż 
dziecko, bo tyle nie wymaga... 
Chcą wracać do Polski, bo podo-

ba im się w Polsce właśnie ta nor-
malność życia w chrześcijańskim 
społeczeństwie. 

Więc konkubinat nie jest dziś 
jedynym modelem funkcjonują-
cym wśród młodych ludzi, ale on 
na pewno jest. 

 I jest go więcej niż dawniej.
– Tak, na pewno więcej niż 

przed laty. I na pewno coraz trud-
niej mówi się do młodzieży o tym, 
dlaczego ma go nie być. 

 Właśnie: na co Pani kładzie 
nacisk, mówiąc, że nie warto iść 
tą drogą?

– Widzę wielką potrzebę, by 
mówić o istocie miłości małżeń-
skiej, ale to jest bardzo trudne, oni 
tego kompletnie nie rozumieją. Bo 
bardzo często nie mają przeka-
zanej w rodzinie treści prawdzi-
wej relacji małżeńskiej. Są często 
uczeni tego, że małżeństwo ma im 
przynieść osobistą korzyść. 

 Przez kogo uczeni?
– Przez środowisko, w któ-

rym przebywają. I młodzieżo-
we, i rodzinne. Nieco inaczej jest 
na wsiach, lepiej rozmawia się  
z dziećmi pochodzącymi ze wsi, 
bo one wymyślają różne głupoty, 
charakterystyczne dla wieku, ale 
do kościoła zwykle chodzą, mimo 
problemów, mimo większej bie-
dy… Mnie się z nimi fantastycz-
nie pracuje, są bardziej wrażliwe. 

 Ale czy nie jest tak, że na 
wsi to siła obyczaju sprawia, że 
jest inaczej, a nie rzeczywiste ro-
zumienie, jak powinna wyglą-
dać rodzina chrześcijańska?

– Siła obyczaju tak, ale na pew-
no też większe zrozumienie. Oni 
bardziej dostrzegają wartość ro-
dziny, wartość bycia razem. Chcą, 
by te więzi, których doświadczają, 
funkcjonowały także w rodzinach, 
które założą. 

 Ale „być razem” charakte-
ryzuje rodzinę w ogóle. Co wy-
różnia rodzinę chrześcijańską? 
O czym Pani mówi młodym, 
chcąc pokazać jej wartość?

– Przede wszystkim chcę im 
pokazać znaczenie sakramentu. 
Bo oni często, będąc w grupie ró-
wieśników, gdybyśmy rozmawiali 
o małżeństwie, powiedzą: My się 
kochamy, po co nam ten papierek? 
Rozwód tylko potem będzie nas 

więcej kosztował, nie stwarzajmy 
sobie problemów. Więc nie bierz-
my ślubu – i tak jesteśmy razem. 
Nie rozumieją więc znaczenia  
i mocy sakramentu. Ja próbuję im 
pokazać, że możemy mieć uro-
czy ślub cywilny, muzułmański, 
buddyjski czy jakikolwiek inny, 
ale żaden z nich nie daje tego, co  
w życie wnosi sakrament. Próbu-
ję im pokazać praktyczność sakra-
mentu, ukazać Boga realnie obec-
nego w ich życiu codziennym. Nie 
Boga, który chce pochwycić ich 
na błędach…

 On taki nie jest.
– Ale bardzo często ludzie tak 

myślą i dlatego boją się tych zasad. 
Małżeństwo chrześcijańskie koja-
rzy się młodzieży z zasadami, któ-
re mają ich w czymś ograniczyć. 
A oni nie chcą tych ograniczni-
ków, więc nie biorą ślubu, bo ła-
twiej jest w konkubinacie. 

 Czego konkretnie się boją?
– Mówią, że tak jest prościej. 

Wiedząc, że będzie ten wywiad, 
zapytałam moich znajomych, ab-
solwentów moich klas, teraz już 
studentów: dlaczego konkubinat? 
A oni mówią: ekonomicznie. Jest 
para, studiują, mają mało pienię-
dzy, znajdują pracę, chcą mieć 
pieniędzy więcej, dochodzą więc 
do wniosku, że wspólne wynaję-
cie mieszkania jest bardziej opła-
calne. A potem, w sposób już 
banalny, tworzy się związek kon-
kubencki. To bardzo podkreślają: 
że śluby są drogie, wesela też, oni 
nie mają ani pieniędzy, ani czasu 
na takie rzeczy. A jeszcze jakieś 
nauki przedmałżeńskie…

Po drugie, twierdzą, że będąc 
w konkubinacie mogą się lepiej 
poznać i gdy zobaczą, że „to nie 
to”, łatwo się rozstać. Że potrze-
bują tego wzajemnego poznania 
się. Nie rozumieją wielu kwestii, 
na przykład tego, że życie w kon-
kubinacie to jednak nie jest życie  
w małżeństwie, że to jest jak strze-
lanie ślepymi nabojami. Że na 
przykład mama mojej dziewczyny 
to nie jest dla mnie teściowa, tyl-
ko zupełnie obca kobieta, z którą 
nie muszę mieć żadnych więzi. Że 
żadnej obietnicy sobie nie złoży-
liśmy i w każdej chwili możemy 
odejść – więc to nie jest to samo 
co małżeństwo. To nie jest kwestia  
„z papierkiem, czy bez papierka” 
– to jest coś poważniejszego, już 
nawet nie wspominając o sakra-
mencie. 

A znaczenia sakramentów, 
wszelakich zresztą, często nie ro-
zumieją zupełnie. Myślę, że jest 
wielka potrzeba w Kościele wy-
jaśnienia młodym ludziom prak-
tyczności sakramentu, że to jest 
łaska, że to jest pomoc. Nie tak, 
że Bóg przychodzi i czegoś zabra-
nia, tylko przychodzi, bo cię zna  
i cię kocha, i nie chce, byś jadł tru-
ciznę, ale byś zdrowo żył. I dlatego 
mówi: tego nie jedz! Bo to ci za-
szkodzi. Mówi tak, bo jest dobrym 
Ojcem, bo kocha swoje dziecko. 
Oni tego nie rozumieją, dlatego 
ja chcę w tym świetle pokazać im 
małżeństwo.

A trzecia sprawa, czego się 
boją, to nie rozumieją obecności 
cierpienia w życiu człowieka. Bo 

małżeństwo zawsze związane jest 
z cierpieniem. Druga osoba obok 
zawsze zaczyna cię w pewnym 
momencie denerwować.

 Albo wręcz ranić.
– Nawet nieświadomie. Bo 

wszyscy jesteśmy skażeni grze-
chem pierworodnym, mamy w so-
bie coś takiego, co przeszkadza in-
nym i nam samym z tym żyć. Dziś 
w świecie ucieka się od cierpienia, 
nie rozumie się jego znaczenia  
– ale ono i tak jest. Nie ucieknie-
my od niego, chodzi o to, by nadać 
mu sensowności. Ono jest obecne 
również w małżeństwie. 

Ja o Panu Bogu mówię, że 
albo On jest praktyczny i działa  
w moim życiu, albo Go nie ma 
wcale. Niedawno byłam w Grecji, 
widziałam te niesamowite Mete-
ory, czyli zawieszone na skałach 
klasztory. Prawdziwy cud. Już po 
powrocie, na mszy świętej, ksiądz, 
który nie wiedział, że tam byłam, 
mówi: Być może niedawno byłeś 
na wakacjach i widziałeś jeden  
z siedmiu czy ośmiu cudów świa-
ta. Ale jeśli nie wierzysz, że Jezus 
jest Twoim przyjacielem – to to 
też jest nic nie warte. I wtedy po-
myślałam, że naprawdę: jeśli nie 
uwierzymy w to, że Jezus z mi-
łości działa w historii mojego ży-
cia, że On to robi po przyjacielsku,  
a nie złośliwie i poszukując moich 
słabości, jeśli ja w to nie wierzę  
– to rzeczywiście życie jest strasz-
ne. I to powiedziałam moim 
uczniom: że Jezus zachęca do 
pewnych działań i postaw, także 
do przyjęcia cierpienia w małżeń-
stwie. I nie jest to ze szkodą dla 
nas, nie jest to sposób na to, żeby 
utrudnić nam życie. Jeśli w to nie 
uwierzymy, to wszystko nas za-
dręczy. 

 Jednak nawet gdy czło-
wiek odrzuci perspektywę ży-
cia wiecznego, odrzuci wiarę, 
to przecież nawet ze względów 
praktycznych konkubinat nie 
wydaje się do obronienia: po-
zbawia żyjących w nim jakiego-
kolwiek oparcia, poczucia pew-
ności, stabilności, oparcia się  
na kimś.

– To zależy, bo w różnych 
państwach konkubinat jest róż-
nie traktowany w prawie. W Ho-
landii ma już bardzo duże prawa,  
w Polsce też można już starać się 
o rentę po konkubencie. Więc  
w pewnym sensie daje już lu-
dziom jakieś oparcie. 

 Paradoksalnie, to jest po-
twierdzenie tego, że człowiek 
potrzebuje jakiejś pewności, 
stałości, jakiegoś zaangażowa-
nia. Te przywileje dla związków 
konkubenckich to jest przecież 
swego rodzaju droga ku mał-
żeństwu cywilnemu.

– Dokładnie tak. Zmienia się 
tylko nazwę. Ale wracając do sa-
kramentu: obserwuję u młodzie-
ży, że ona oczekuje od dorosłych 
potwierdzenia, że Bóg naprawdę 
jest i że jest dobry. Człowiek bar-
dzo potrzebuje miłości. Od jedne-
go z moich kolegów księży sły-
szałam niedawno takie zdanie, że 
młodzież jest dzisiaj w Kościele 
bardzo osamotniona, że tak na-
prawdę nikt nie ma dla nich cza-
su. A oni potrzebują, bo każdy 
człowiek potrzebuje, bliskości 
drugiego człowieka. Tylko że nie 
mają pewności, bo widzą kryzysy  
w związkach, bardzo dużo rozwo-
dów, często przeżywają rozwody 
swoich rodziców…

 To ich mocno naznacza.
– Budzi w nich wątpliwości czy 

małżeństwo ma sens. Potrzebują, 
by im ktoś potwierdził, że jednak 
ma. By im to potwierdził również 
swoim życiem, by mówił w spo-
sób nie tylko teoretyczny. Bycie 
dobrym mówcą to dzisiaj jest za 
mało. Potrzebują potwierdzenia, 
że małżeństwo ma sens i poszu-
kują tego. 

 Ale swoim brakiem opo-
wiedzenia się za trwałym 
związkiem, brakiem decyzji na 
tak: że to na pewno ty, na pew-
no do końca życia – dają wyraz 
temu, że nie wierzą, iż ten sens 
widzą.

– Bo to jest pójście na łatwi-
znę, każdy z nas ma takie poku-
sy. Ale naprawdę: nie bądźmy tak 
pesymistycznie do tematu nasta-
wieni: ja wielu ich widzę w ko-
ściele, mam wiele spotkań z nimi, 
wiele przeprowadzam rozmów, 
gdy do mnie dzwonią i mówią  
o swoich problemach małżeń-
skich. Pamiętam pewne doświad-
czenie z jedną moją absolwentką. 
Bardzo pragnęła mieć chrześci-
jańskie małżeństwo i nie chciała 
żyć w konkubinacie. I w tym wiel-
kim pragnieniu licznej rodziny do-
wiedziała się, że nie będą mogli 
mieć dzieci… 

str. 27

Jolanta Karczewska: dziś w świecie ucieka się od cierpienia, nie rozumie się jego znaczenia – ale ono i tak jest. 
Nie uciekniemy od niego, chodzi o to, by nadać mu sensowności. Ono jest obecne również w małżeństwie. 

bardzo często nie mają 
przekazanej w rodzinie 
treści prawdziwej  
relacji małżeńskiej. 
Są często uczeni  
tego, że małżeństwo  
ma im przynieść 
osobistą korzyść.

A oni potrzebują 
bliskości drugiego 
człowieka. Tylko, 
że nie mają pewności, 
bo widzą kryzysy  
w związkach, bardzo 
dużo rozwodów, 
często przeżywają 
rozwody swoich 
rodziców…
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Pozory rewolucji
Dziś 35. odcinek naszego cyklu „Nieskończenie Niepodległa”, 
realizowanego przy współpracy z niezależnym ośrodkiem  
dokumentacji i najnowszych dziejów Polski „Karta”. Piszemy  
w nim o powstaniu w Poznaniu 28 czerwca 1956 roku i o tym,  
co nastąpiło po nim: odwilży w październiku 1956.

Na robotniczy protest w Po-
znaniu, w czerwcu 1956, władza 
komunistyczna reaguje ze skraj-
ną brutalnością – wysyła czoł-
gi. Ostrzeżenie, jakie niesie ma-
sowa demonstracja, narusza 
dogmatyczną postać partii. Przy-
wrócony do jej kierownictwa 
Władysław Gomułka, zapowia-
dający łagodniejszy kurs, uspo-
kaja Sowietów, że peerelowska 
władza poradzi sobie sama, bez 
militarnej interwencji Kremla. 
Po rozmowach w Warszawie (19 
października 1956), delegacja so-
wiecka wraca do Moskwy.

Polski Październik inspiru-
je Węgrów, którzy – w obronie 
Warszawy – wychodzą na ulice. 
Tym razem wojska sowieckie zo-
stają uruchomione. Najpierw, 24 
października, wchodzi do Bu-
dapesztu pierwszy rzut czołgów 
– po walkach, także z atakującą 
tłum węgierską bezpieką, ustępu-
ją. Potem, 4 listopada, drugi rzut 
finalizuje pacyfikację. W końcu 
1956 roku Sowieci panują całko-
wicie nad sytuacją – Zachód nie 
reaguje.

 28-30 czerwca 1956  
– w Poznaniu dochodzi do strajku 
i demonstracji robotników (tzw. 
Poznański Czerwiec). Protest ma 
podłoże ekonomiczne, ale prze-
radza się w antykomunistyczny 
bunt. Zostaje brutalnie stłumiony 
przez wojsko i milicję. Ginie kil-
kadziesiąt osób. W ciągu kolej-
nych miesięcy odbywają się de-
monstracje, dochodzi do prób 

tworzenia niezależnych organiza-
cji, wzbiera fala antysowieckich 
nastrojów.

 Premier Józef Cyrankie-
wicz w przemówieniu radio-
wym

Każdy prowokator czy szale-
niec, który odważy się podnieść 
rękę przeciw władzy ludowej, 
niech będzie pewny, że mu tę rękę 
władza ludowa odrąbie.

Warszawa, 29 czerwca 1956

 19 października 1956  
– rozpoczyna się VIII plenum KC 
PZPR. Na stanowisko I sekretarza 
wybrany zostaje Władysław Go-
mułka, początkowo pozytywnie 
odbierany przez społeczeństwo. 
Następuje tzw. odwilż gomułkow-
ska. 24 października Gomułka 
wygłasza entuzjastycznie przyjęte 

przemówienie: potępia stalinizm 
i zapowiada reformy. Następuje 
uwolnienie części więźniów poli-
tycznych i duchowieństwa, w tym 
kardynała Stefana Wyszyńskiego. 
Do kraju wracają tysiące Polaków 
z ZSRR. Z oficjalnej nazwy Pa-
łacu Kultury usunięte zostaje na-
zwisko Stalina, Stalinogród wra-
ca do nazwy Katowice. Polska 
nadal jednak jest państwem tota-
litarnym. Po kolejnych demon-
stracjach powołana zostaje nowa 
formacja milicyjna do zwalczania 
zamieszek: ZOMO (Zmotoryzo-
wane Odwody Milicji Obywatel-
skiej).

 Wiktor Woroszylski (pi-
sarz) w dzienniku

O 23.00 nastawiliśmy radio  
i usłyszeliśmy komunikat o zakoń-
czeniu obrad Plenum. W tajnym 
głosowaniu wybrano takie po-
litbiuro, jakiego oczekiwaliśmy! 
Gomułka jest pierwszym sekreta-
rzem! Siły postępowe, siły patrio-
tyczne zwyciężyły!

Uściskaliśmy się i wyszliśmy 
na ulicę, żeby jakoś przewietrzyć 
naszą euforię. […] Ludzi na uli-
cach stosunkowo niedużo, ale ci, 
którzy są, […] śmieją się jeden do 
drugiego. Chyba po raz pierwszy 
od bardzo dawna ludzi tak obcho-
dzi rozwiązanie wewnątrzpartyj-
nego konfliktu. 

Warszawa,  
21 października 1956

 Władysław Gomułka (I se-
kretarz KC PZPR) w przemó-
wieniu na wielkim wiecu lud-
ności Warszawy

Partia musi przystąpić do roz-
wiązywania codziennych, trud-
nych spraw naszej gospodarki  
i życia państwowego. Czym dzi-
siaj możecie pomóc kierow-
nictwu partii i rządowi? Przede 
wszystkim tym, że każdy stanie 
przy swym warsztacie na swo-
im posterunku i wzmożoną pracą 
czy nauką wykaże swą wierność  
i oddanie naszej sprawie. Dzisiaj 
zwracamy się do ludu pracujące-
go Warszawy i całego kraju z we-
zwaniem: dość wiecowania i ma-
nifestacji!

Warszawa,  
24 października 1956

 Jacek Kuroń
Powiedzieliśmy sobie: właśnie 

zamyka rewolucję, wódz dorwał 
się do władzy. [...] Wróciliśmy 
po tym wiecu do Zarządu Uczel-
nianego ZMP. Byliśmy wszyscy 
wściekli. To jego „dość wiecowa-
nia”, choć sami byliśmy tymi wie-
cami okrutnie zmęczeni, oburzy-
ło nas absolutnie. Tylko tyle miał 
nam do powiedzenia?

Warszawa,  
24 października 1956

Protestujący robotnicy z transparentem: „Żądamy chleba”. Fotografie wykonane przez funkcjonariuszy Ub w celu identyfikacji manifestantów 
(28.06.1956 Poznań).
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Manifestanci opanowują centralne więzienie przy ulicy Młyńskiej, 
godz. 9.30-11.00 (28.06.1956 r., Poznań)

N
N

, z
b

IO
R

Y
 O

ś
R

O
d

K
A

 K
A

R
TA

, U
d

O
ST

ę
P

N
IŁ

 G
R

zE
G

O
R

z 
b

R
A

U
N

.

Pierwsze strony gazet w okresie „odwilży”.

Poznań, 28 czerwca 1956. dzieci obok hasła „Precz z ruską 
demokracją”. 
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Łowicz | Narodowe czytanie w muzeum

Gorzka proza 
i piękna muzyka

Powiatowa Biblioteka Publicz-
na w Łowiczu już po raz siódmy 
uczestniczy w prezydenckiej akcji 
Narodowego Czytania i organizu-
je je w swej siedzibie. 

W tym roku osoby zaproszone 
do tego przedsięwzięcia – w tym 
reporter Nowego Łowiczanina, 
ale przede wszystkim osoby zna-
ne z działalności politycznej i spo-
łecznej – przypomną fragmenty 
„Przedwiośnia” Stefana Żerom-
skiego. 

Wybór uczyniony przez Prezy-
denta Andrzeja Dudę nie zaskaku-
je: ta gorzka refleksja Żeromskie-
go nad stanem Rzeczypospolitej 
w kilka lat po odzyskaniu przez 

nią niepodległości szczególnie 
nadawała się do czytania w bieżą-
cym, jubileuszowym roku.

„Powiatowe” Narodowe Czy-
tanie rozpocznie się 8 września 
o godz. 15.00 w sali barokowej 
muzeum w Łowiczu. Poza czy-
taniem powieści zaplanowano 
występ pochodzącej z Domanie-
wic śpiewaczki – Sylwii Strugiń-
skiej-Wochowskiej, solistki Teatru 
Muzycznego w Łodzi. Wykona 
ona znane przeboje z lat 20., m.in.  
z repertuaru Hanki Ordonówny, 

Podobnie jak w latach poprzed-
nich, będzie możliwość ostemplo-
wania swoich książek okoliczno-
ściową pieczęcią.  mwk

Do teJ Pory rozMawiaLiŚMy z:
 burmistrzem Krzysztofem 
Kalińskim, historykiem, 
o dorobku i klęsce 
międzywojennego XX-lecia;
 Krzysztofem Górskim,  
byłym naczelnikiem miasta,  
o obchodach 11 Listopada 
w roku 1988 i o schyłkowym 
okresie PRL w Łowiczu;
 Januszem Kukiełą  
o dużych rodzinach i o tym, 
co wnoszą do społeczeństwa;
 położną Małgorzatą 
Grzegorczyk o tym, co 
zmieniło się na oddziałach 
położniczych;
 ginekologiem Adamem 
Skonecznym o tym, dlaczego 
tyle kobiet rodzi przez  
cesarskie cięcie;
 biskupem seniorem 
Józefem Zawitkowskim  
o świętach bożego Narodzenia 
w Łowiczu;
 Krzysztofem Miklasem  
o specyfice polskich świąt  
bożego Narodzenia na tle 
innych krajów;
 archiwistą Markiem 
Wojtylakiem o tym, jak Polacy 
poszukują swoich korzeni;
 wolontariuszką Agnieszką 
Kołaczek o tym, dlaczego 
warto angażować się  
w pomaganie innym;
 Cezarym Gawrońskim  
o tym, jak Polacy piją  
i co robić, by pili mniej;
 psychologiem, terapeutą 
Hanną Wojciechowską  
o uzależnieniu od narkotyków;
 Wojciechem Czubatką  
– o emigracji z Polski i jak 
można się odnaleźć – lub nie  
– na obczyźnie;
 Adamem Rogowskim-
Tylman, specjalistą  
onkologiem, o tym, że rak 
przestaje być tabu;
 Jakubem Petelewiczem,  
o uwikłaniu Polaków w zagładę 
polskich Żydów i ich ratowanie;
 podinspektorem 
Grzegorzem Radzikowskim, 
o kondycji polskiej policji;
 Beatą Jeziorowską, 
polonistką w Pijarskim LO,  
o tym, jakim językiem mówią 
licealiści;
 ks. Romanem Batorskim 
o wierze Polaków;
 Justyną Tufalską, o tym,  
jak Polacy organizują wesela  
i jak się na nich bawią;
 dr Anną Leszczyńską, 
doradcą podatkowym, 
o podatniku w gąszczu 
przepisów;
 Witoldem Kosińskim, 
właścicielem dwóch  
sklepów spożywczych,  

o szansach polskiego 
drobnego handlu;
 Alicją Chojecką, właścicielką 
biura podróży, o zagranicznych 
wyjazdach Polaków;
 Arturem Rożniatą, 
animatorem kółka 
fotograficznego w SP 1, o tym, 
czemu może służyć rodzinna 
fotografia;
 Marianną Sierotą, 
właścicielką domów 
weselnych, o tym, jak obecnie 
świętuje się dzień 
I Komunii świętej;
 psychoterapeutą Karoliną 
Margraf-Obudzińską, 
o cechach psychicznych 
współczesnych Polaków 
i ich uwarunkowaniach;
 dr Michałem Grzymałą-
Kazłowskim, o polskiej 
architekturze, o wyglądzie 
polskich miast i wsi;
 Ireneuszem Znykiem, 
prezesem zrzeszenia 
Plantatorów Owoców  
i Warzyw w Łowiczu,  
o kondycji polskiego rolnictwa;
 Jarosławem Kosińskim, 
rolnikiem, o tym, co sprawia,  
że młody człowiek decyduje 
się przejąć gospodarstwo 
rolne;
 wójtem gminy chąśno 
Dariuszem Reczulskim,  
o wyludnianiu się polskiej wsi  
i o tym, co może ten proces 
powstrzymać;
 Komendantem hufca 
zhP w Łowiczu Michałem 
Kordeckim, o zagrożeniach  
i szansach stojących  
przed harcerstwem;
 Krzesimirem Dębskim, 
kompozytorem, związanym 
rodzinnie z Wołyniem,  
o tym, co mówi o człowieku 
tragedia wołyńska; 
 Prof. dr. hab. nauk med. 
Michałem Ciurzyńskim,  
kardiologiem, o chorobach 
serca, leczeniu i zapobieganiu;
 Martą Wróbel,  
właścicielką sieci sklepów 
Folkstar, o atrakcyjności 
polskiego folkloru;
 Jolantą Perzyną, 
przewodniczącą Gminnej  
Rady KGW w gminie zduny, 
o fenomenie ponownego 
rozkwitu Kół Gospodyń 
Wiejskich.
 Łukaszem Kazłowskim, 
mediatorem sądowym,  
a w latach 1990-91 
burmistrzem Łowicza, 
o konfliktach w polskich 
domach i o ich źródłach.
 Karoliną Gajdą, dietetykiem, 
o odżywianiu się Polaków.
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  27 sierpnia: Genowefa 

markiewicz, l.85.
  28 sierpnia: zofia 

maciągowska, l.84.
  29 sierpnia: mieczysław 

Adamas, l.76.
  31 sierpnia: helena bogusz, 

l.96.

  1 września: Adam Gajek, 
l.63: zbigniew ciołek, l.47, 
Stryków.

  2 września: Ewa biniewicz, 
l.60; Aniela brynkiewicz, l.90, 
Stryków.

  3 września: zofia Lichman, 
l.86.

REKLAmA

Andrzej Witecki urodził się 
6 października 1952 roku w Za-
policach, w gminie Kodrąb koło 
Radomska. W 1970 roku ukoń-
czył II Liceum Ogólnokształcące  
w Radomsku, a następnie roz-
począł studia na Wydziale Le-
karskim Akademii Medycznej  
w Łodzi. Uczelnię ukończył z wy-
różnieniem otrzymując prawo wy-
konywania zawodu w 1977 roku. 
Jako młody lekarz rozpoczął pra-
cę w Łowiczu.

Wspomnienia ze studenc-
kich czasów w Łodzi i lekarskie-
go stażu w Łowiczu snuje jeden 
ze szwagrów Andrzeja Witeckie-
go, pediatra Andrzej Grabowski. 
– Z Andrzejem poznaliśmy się na 
pierwszym roku wydziału lekar-
skiego. Mieliśmy inne charaktery, 
ale rozumieliśmy się bardzo do-
brze. Od razu dał się poznać jako 
osoba niesłychanie inteligentna  
i pracowita. Był zawsze bardzo 
dobrym studentem, ale to, co było 
u niego szczególnie charaktery-
styczne, to wiedza humanistycz-
na wyniesiona jeszcze z czasów 
liceum. Miał dobrą pamięć, cy-
tował klasyków, potrafił wyśmie-
nicie dobrać cytat do sytuacji – 
mówi doktor Andrzej Grabowski. 

Jego brat dr n. med. Waldemar 
Grabowski, drugi ze szwagrów 
Andrzeja Witeckiego dodaje, że 
domowa biblioteka, którą zostawił 
po sobie mąż ich siostry, to impo-
nujący zbiór całych serii klasyków 
literatury nie tylko polskiej, ale 
również światowej. 

Miał być internistą
Z Łowiczem Andrzeja Witec-

kiego połączyła praca i miłość. 
Jeszcze w czasach akademic-
kich poznał swoją przyszłą żonę 
Barbarę z d. Grabowską, któ-
ra studiowała w Łodzi farmację. 
Małżonkowie dochowali się cór-
ki Katarzyny, urodzonej w 1977 
roku. – Andrzej był bardzo rodzin-
ny, pomocny, mówił co myślał, ro-
bił co należy, we wszystkim był 
autentyczny i szczery. Jego przed-
wczesna śmierć wszystkich nas 
przygnębiła – mówi doktor Wal-
demar Grabowski. 

Pierwotnie miał zostać inter-
nistą, ale w trakcie stażu zmienił 
swoją decyzję, w czym swój udział 
miał ówczesny ordynator oddziału 
okulistycznego w Skierniewicach 
dr. n. med. Edward Chętko, który 
pewnego razu odwiedził internę  
w Łowiczu i zachęcił młodego le-
karza do podjęcia tej specjalizacji 
na jego oddziale w Skierniewi-
cach. 

W 1987 roku Andrzej Witecki 
w drodze konkursu objął stanowi-
sko ordynatora Oddziału Okuli-
stycznego Wojewódzkiego Szpi-
tala Zespolonego w Piotrkowie 
Trybunalskim. Niedługo później 
został mianowany specjalistą wo-
jewódzkim z zakresu okulistyki 
ówczesnego województwa piotr-
kowskiego. Poza prowadzeniem 
oddziału zajmował się działalno-
ścią dydaktyczną, kierując spe-
cjalizacją wielu okulistów. Byli 
wśród nich lekarze z: Piotrkowa, 
Radomska, Tomaszowa Mazo-
wieckiego, Opoczna, Bełchatowa 
czy Koluszek.

W 2004 roku powrócił do Ło-
wicza. W drodze konkursu zo-
stał wybrany ordynatorem oku-
listyki Wojewódzkiego Szpitala 
Zespolonego w Skierniewicach. 
Pracował tu aż do momentu, kie-

dy uniemożliwiła mu to postę-
pująca choroba. Uczył się przez 
całe życie. Często jeździł na sym-
pozja; na zagraniczne konferen-
cje naukowe – przynajmniej raz  
w roku, po raz ostatni był w Li-
zbonie. Do wszystkich nowinek  
w dziedzinie medycyny podcho-
dził z wielką ciekawością, ale tak-
że i z pewną rezerwą. Cieszył się 
z każdego nowego sprzętu pozy-
skanego na oddział, a bardzo de-
nerwował, kiedy okazywało się, 
że nie ma możliwości zakupu apa-
ratury, którą uważał za niezbędną. 

nie było głupich pytań
Ordynatora Witeckiego charak-

teryzował wielki szacunek do in-
nych lekarzy i do ich wiedzy, uwa-
żał, że wszyscy z nich robią to, co 
do nich należy i tak jak to robić 
należy. Jego młodsi współpracow-
nicy mówią, że stanowił dla nich 
zawodowy autorytet, ale na równi  
z tym stawiają skromność i kole-
żeńskość swojego szefa. Doktor 
Paulina Białek, obecna zastęp-
ca ordynatora oddziału okulistyki 
WSzZ w Skierniewicach, wspo-
mina Andrzeja Witeckiego jako 
człowieka, do którego można 
było zwrócić się z każdym pro-
blemem, zarówno natury zawo-
dowej, jak i prywatnej. – Mówił 
nam zawsze, że nie ma głupich 
pytań, mogą być tylko głupie od-
powiedzi. To stawiało nasze rela-
cje szef – podwładny na swobod-
nej, pozbawionej dystansu, ale 
oczywiście nie należnego sza-
cunku płaszczyźnie. Mogliśmy 
telefonować do niego z każdą 
sprawą. Kiedy nie był w szpita-
lu, odbierał w domu – wspomina 
doktor Paulina Białek. 

Ordynator Witecki miał jednak 
również i sam zwyczaj przepyty-
wania swoich lekarzy. Znany był 
z tego, że potrafi zaskoczyć roz-
mówcę pytaniem w stylu „A jak 
Wojski miał na nazwisko?” albo 
„Z czego to jest cytat?”. Lekarze 
ze skierniewickiej okulistyki ceni-
li swojego szefa również za to, jak 
z jaką cierpliwością i wyrozumia-
łością podchodził do wszystkich 
pacjentów.

lek. Andrzej Witecki (1952-2017)

 lek. Andrzej Witecki 
(1952-2017)

środowisko medyczne  
ceniło go jako fachowca  
i nauczyciela, pacjenci 
polecali za dbałość na 
każdym etapie diagnostyki  
i leczenia, a rodzina  
– czuła, że jest dla niego 
najważniejsza. Imponował 
wiedzą nie tylko medyczną. 
ci, którzy go znali, wiedzieli, 
że klasyka literatury polskiej 
nie ma dla niego tajemnic. 
zwykł o sobie mówić:  
„Ja to tylko okulista jestem”, 
ale tak naprawdę ceniony 
był przez innych lekarzy 
za szeroko pojętą wiedzę 
medyczną. 

mówił nam zawsze,  
że nie ma głupich 
pytań, mogą być tylko 
głupie odpowiedzi.  
To stawiało 
nasze relacje 
szef – podwładny 
na swobodnej, 
pozbawionej dystansu, 
ale oczywiście nie 
należnego szacunku 
płaszczyźnie. 

doktor Paulina Białek

Walewice | Rocznica walk nad bzurą

Patriotyczne święto 
już w niedzielę

Uroczyste Obchody roczni-
cy Bitwy nad Bzurą odbędą się 
w niedzielę, 9 września, w Wale-
wicach. Patriotyczne święto roz-
pocznie się nabożeństwem o go-
dzinie 10.00, które celebrować 
będą biskup pomocniczy łowic-
ki Wojciech Osial oraz proboszcz 
parafii w Bielawach, ks. Marek 

Grabski. Niedzielnemu wydarze-
niu towarzyszyć będzie odczyta-
nie apelu poległych oraz krótka 
część artystyczna. Później organi-
zatorzy zapraszają chętnych na za-
wody o Memoriał 17 Pułku Uła-
nów Wielkopolskich im. Króla 
Bolesława Chrobrego – toczyć się   
one będą na parkurze.  aw

Domaniewice | Piesze pielgrzymki

Uroczystości odpustowe
Piesze pielgrzymki z okolicz-

nych miejscowości wyruszą w so-
botę, 8 września, do Sanktuarium 
Matki Bożej Pocieszycielki Stra-
pionych w Domaniewicach. Jak 
co roku, święto Narodzenia Naj-
świętszej Maryi Panny odbywać 
się tam będzie odpust ku czci 

Matki Bożej Domaniewickiej. Do 
kaplicy-sanktuarium tradycyjnie 
przybędą pielgrzymi z Głowna, 
Łowicza, Łyszkowic czy Dmo-
sina. Uroczysta Eucharystia od-
będzie się tam o godzinie 12.00. 
Wspólne świętowanie potrwa 
przez cały dzień.  aw

Nieborów | Wystawa połączona prelekcją

Będzie można zobaczyć 
XVI-wieczne ryciny

Biblioteka Publiczna w Nie-
borowie zaprasza 7 września na 
godz. 17.00 na otwarcie wystawy 
prezentującej kopie rycin autor-
stwa Hendrika Goltziusa (1558-
1617), które zostały wydane  
w 1589 r. jako ilustracje do I Księgi 
„Metamorfoz” Owidiusza. Obej-
muje ona  zbiór mitów greckich 
spisanych w I w. n.e. przez tego 
rzymskiego poetę. Obaj twórcy,  
w czasach, w których żyli, wywar-
li ogromny wpływ na sztukę euro-

pejską. Na wystawie będzie moż-
na zobaczyć kopie wspomnianych 
rycin. Oryginały zaś na otwarciu 
wystawy zaprezentuje właściciel 
Wojciech Jakubczyk z Głowna, 
on też opowie o ich autorze.

Hendrik Goltzius był nider-
landzkim miedziorytnikiem  
i malarzem, przedstawicielem 
w sztuce manieryzmu, obecnie 
uznawany jest za najwybitniejsze-
go grafika europejskiego przeło-
mu XVI i XVII.  tb
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WITAMY WśRÓD NAS | W OSTATNIch dNIAch UROdzILI SIę

W tej rubryce zamieszczamy 
fotografie noworodków, które  
w dniach poprzedzających wydanie 
tego numeru tygodnika urodziły się 
w szpitalach w Łowiczu i w Głownie, 
wraz z datą i godziną tej szczęśliwej 
dla rodziców chwili. dziękujemy 
rodzicom, którzy zgodzili się na 
publikację i życzymy dużo radości  
z powiększenia rodziny. Każde nowo 
narodzone dziecko witamy serdecznie 
w naszej lokalnej społeczności.  
A jeśli Wasze dziecko urodziło się  
w tych dniach w jakimś innym szpitalu 
– prosimy, przyślijcie nam fotografię  
i dane (redakcja@lowiczanin.info)  
– także z przyjemnością je 
zamieścimy. Redakcja

Przychodził lekarz  
do lekarza 
Jednym z nich był Zbigniew 

Kostrzewa, emerytowany otola-
ryngolog z literackim zacięciem, 
który nie jako pacjent, ale jako ko-
lega po fachu, znał Andrzeja Wi-
teckiego od blisko 40 lat. Chcąc 
uciec od utartych frazesów w sty-
lu: „Byłeś za dobry, żeby o Tobie 
zapomnieć”, doktor Kostrzewa 
podzielił się z nami dwoma obraz-
kami, jakie zapamiętał ze swojej 
znajomości z Andrzejem Witec-
kim. Pierwszy miał miejsce wio-
sną 1979 roku, kiedy to pogoto-
wie ratunkowe odebrało wezwanie 
do ciała człowieka znalezionego  
w Bzurze. Na miejsce wysłany zo-
stał właśnie doktor Witecki. Po po-
wrocie oznajmił, że już nie będzie 
dyżurował. Jak się okazało, osobą, 
którą utonęła, był Zbigniew Łapiń-
ski, znany łowicki lekarz, ale i mi-
łośnik słowa pisanego, autor książ-
ki „Flirt z medycyną”. Doktor 
Witecki do dyżurowania w pogo-
towiu już nie wrócił, a dla Zbignie-
wa Kostrzewy był to niechybny do-
wód na to, że choć był lekarzem, to 
jednocześnie człowiekiem wrażli-
wym, którego reakcja pokazała, że 
zetknięcie ze śmiercią działa jed-
nakowo na wszystkich – i na tych, 
którzy są z nią oswajani już na stu-
diach i na tych, którzy tego „kom-
fortu” nie mają. 

Drugi obrazek zapamiętany 
przez Zbigniewa Kostrzewę do-
tyczy czasu, kiedy z Andrzejem 
Witeckim widywali się już jako 
pacjent i lekarz. Na jedną z wi-
zyt kontrolnych w domowym ga-
binecie doktora Witeckiego Zbi-
gniew Kostrzewa przyniósł swój 
„Leksykon wyrazów i zwrotów 
lekarskich” wydany z pomocą 
Łódzkiego Towarzystwa Nauko-
wego, gdzie znalazło się m.in. 
hasło „oko”. Andrzej Witecki  
z miejsca zareagował na to francu-
skim wierszem o kolorach oczu.  
– Zaskoczyło mnie to kompletnie, 
ale i oczywiście zaimponowało, 
bo nie wiedziałem, że facet siedzi 
również w literaturze – wspomina 
Zbigniew Kostrzewa. 

chciał zwolnić tempo
Po ponad 40 latach pracy dok-

tor Witecki cieszył się na emery-
turę. Pod koniec swojej kariery 
zawodowej zdawał sobie sprawę 
z tego, że jego ręce nie są już tak 
sprawne jak kiedyś, dlatego z za-
pałem kształcił młodych lekarzy, 
którzy z czasem zyskiwali opinię 
bardzo dobrych operatorów.

Choć był świadom swojej cho-
roby, to snuł plany na spokojną je-
sień życia – taką w zwolnionym 
tempie. Będąc aktywnym zawo-
dowo, odpoczywał pracując. Uko-
jenie znajdował w prostych zaję-
ciach wykonywanych w domu czy 
w ogrodzie. Na emeryturze miało 
być podobnie. Nie chciał defini-
tywnie rozstawać się z pacjenta-
mi, zamykać gabinetu, ale tęsknił 
do większego spokoju i swobo-
dy w wyborze tego, co i w jakich 
proporcjach będzie go zajmować 
na co dzień. Niestety tego nie do-
czekał. 

Zmarł 14 listopada 2017 roku 
na chorobę nowotworową, bę-
dącą powikłaniem po żółtaczce 
wszczepiennej, którą zaraził się  
w trakcie jednego z wykonywa-
nych zabiegów. Został pocho-
wany na cmentarzu katedralnym  
w Łowiczu, żegnany przez rodzi-
nę i mnóstwo znajomych, których 
sympatię zaskarbił sobie w pry-
watnym i zawodowym życiu.  ljs

W artykule wykorzystano dane 
biograficzne zamieszczone w Pi-
śmie Okręgowej Izby Lekarskiej 
w Łodzi „Panaceum” (nr 12, gru-
dzień 2017). 

Julia Wnuk, 
ur. 1.09.2018 r., godz. 11.40,  
dł. 53 cm, waga 3.000 g, córka 
Katarzyny i Pawła, zam. Łowicz.

Aleksander Ciesielski,  
ur. 2.09.2018 r., godz. 8.25,  
dł. 55 cm, waga 2.630 g, syn 
Klaudii i Wojciecha, zam. Łowicz.

Nikola Stępień, ur. 2.09.2018 r., 
godz. 23.55, dł. 52 cm, waga 
2.800 g, córka Anny i daniela, 
zam. brodne Józefów.

Julia Jabłońska, ur. 2.09.2018 r., 
godz. 10.15, dł. 55 cm,  
waga 2.990 g, córka  
moniki i marcina; zam. Głuchów.

Michał Domińczak,  
ur. 22.08.2018 r., godz. 15.25,  
dł. 61 cm, waga 4.200 g,  
syn Wiolety i marka.

Oliwia Rucińska, ur. 22.08.2018 r., 
odz. 22.20, dł. 57 cm,  
waga 4.090 g, córka małgorzaty  
i Łukasza, zam. Strzebieszew.

Mikołaj Ledzion, ur. 23.08.2018 r., 
godz. 5.30, dł. 56 cm,  
waga 3.660 g, syn moniki  
i Tomasza, zam. Jastrzębia.

Jan Chałubiec, ur. 24.08.2018 r., 
godz. 1.50, dł. 55 cm,  
waga 3.660 g, syn Anny  
i Jarosława, zam. Wola zbrożkowa..

Violetta Wardzyńska,  
ur. 24.08.2018 r., godz. 10.45,  
dł. 57 cm, waga 3.900 g, córka 
Agaty i Łukasza; zam. Łowicz. 

Franciszek Tracz,  
ur. 27.08.2018 r., godz. 4.10;  
dł. 58 cm, waga 3.380 g,  
syn Anety i Pawła, zam. Łowicz.

Maja Wójcik, ur. 27.08.2018 r., 
godz. 11.15, dł. 58 cm,  
waga 3.580 g, córka Katarzyny  
i Pawła, zam. Skaratki.

Jagoda Cybulska, ur. 28.08.18 r., 
godz. 8.33, dł. 53 cm,  
waga 2.700 g, córka magdaleny  
i Sebastiana, zam. Łowicz.

Filip Kostrzewa, ur. 31.08.2018 r., 
godz. 14.16; dł. 55 cm;  
waga 3.720 g, syn Izabeli 
i Romana, zam. Reczyce.

Pola Marciniak, ur. 31.08.2018 r., 
godz. 16.50, dł. 52 cm,  
waga 3.400 g, córka Eweliny  
i Kamila; zam. Piekary.

GOK Domaniewice 
Magiczne chwile
na koniec wakacji

Wycieczki, pobyt w ośrod-
ku jeździeckim, filmowa noc - to 
jedne z atrakcji „Zakończenia wa-
kacji z GOK” zorganizowanego 
28-31 sierpnia. Mali mieszkań-
cy gminy odwiedzili Magiczne 
Ogrody koło Puław, ośrodek jeź-
dziecki blisko Bolimowa i pałac  
w Nieborowie. Starsi z nich wy-
brali się też na rajd do Czatolina 
(str.12) Wakacyjną akcję zakoń-
czyło nocowanie dzieci w doma-
niewickim GOK-u. Miało ono 
miejsce w nocy z 31 sierpnia na  
1 września. Zamiast snu dzieci 
wybierały maraton filmowo-baj-
kowy czy udział w konkursie ka-
raoke. - Były zachwycone! - oce-
nia Edyta Baleja, dyrektor GOK-u 
w Domaniewicach.   aw

Kiernozia | Jubileusz straży 

OSP Kiernozia ma już 100 lat! 
Ochotnicza Straż Pożarna 
w Kiernozi świętowała 
2 września, jubileusz 
100-lecia istnienia. 
Uroczystości rozpoczęły 
się o godz. 11.00 przed 
miejscową remizą. 

O tej godzinie zaplanowana zo-
stała zbiórka pocztów sztandaro-
wych, z którymi druhowie prze-
maszerowali na uroczystą mszę 
św. do pobliskiego kościoła para-
fialnego. 

Po jej zakończeniu strażacy 
i ich goście przeszli do remizy, 
gdzie kontynuowano jubileuszo-
we obchody. W części oficjal-
nej przypomniano  m.in. historię 
jednostki i odsłonięto tablicę pa-
miątkową z nazwiskami byłych  
i obecnych strażaków z OSP Kier-
nozia (jest ich ok. 160). Ponad 60 
nazwisk nieżyjących już druhów 
udało się ustalić, dzięki wywia-
dom ze starszymi mieszkańcami, 
wizytom na cmentarzu i spraw-
dzeniu parafialnych ksiąg z pomo-
cą księdza proboszcza. 

Każdy z odnalezionych grobów 
strażaków został przed 100-leciem 
jednostki udekorowany szarfą. 

Podczas obchodów nastąpiło 
też odznaczenie jednostki Złotym 
Znakiem Związku Ochotniczych 
Straży Pożarnych Rzeczypospoli-
tej Polskiej i druhów za zasługi dla 
pożarnictwa. 

Najważniejsze odznaczenie, 
Medal Honorowy im. Bolesława. 
Chomicza otrzymał druh Sławo-
mir Szczypiński. Złotym meda-

lem za Zasługi dla Pożarnictwa 
odznaczeni zostali druhowie: To-
masz Błaszczak, Jarosław Boguc-
ki, Szymon Krystecki i Dariusz 
Majewski. Srebrne medale ode-
brali: Urszula Bogucka, Marcin 
Fortuna, Dariusz Fudała, Katarzy-
na Kutkowska, Piotr Niedzielski, 
Krzysztof Trojanowski i Joanna 
Zawadzka. 

Brązowym medalem za Za-
sługi dla Pożarnictwa uhonoro-
wani zostali druhowie: Bolesław 
Bliźniak, Damian Wojciech For-
tuna, Adam Mirosław Głowacki, 
Sylwester Szczypiński, Krzysz-
tof Trepa, Adrian Wojciechowski 
i Zbigniew Żakowski. 

Podczas obchodów wystąpiła 
Sochaczewska Orkiestra Dęta.  aa 

Mali mieszkańcy Domaniewic 
odwiedzili m.in.: magiczne Ogrody 
koło Puław. 
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Podczas jubileuszu nastąpiło odznaczenie sztandaru jednostki złotym znakiem związku Ochotniczych 
Straży Pożarnych Rzeczypospolitej Polskiej. 
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Łowicz | Ostatni taki koncert letni 

„Sonus” żegna się  
w wielkim stylu
W 30-osobowym składzie, pod batutą Michała Janochy, w towarzystwie trzech utalentowanych 
solistek wystąpiła w murach szkoły na Podrzecznej w sobotni wieczór, 1 września,  
Orkiestra „Sonus”. Koncertem „The best of Orkiestra Sonus” muzycy żegnali się bowiem  
z Łowiczem, w którym – jak wiele na to wskazuje – dali ostatni taki koncert letni.

W programie znalazły się pio-
senki z bajek, popularne utwo-
ry z gatunku muzyki pop i jazz, 
wiązanka przebojów Abby,  
a także znane motywy z musi-
cali. Orkiestra wystąpiła w towa-
rzystwie solistek: Marty Kosio-
rek z Łowicza, Ewy Rutkowskiej  
z Łomży i Wiktorii Boroś z Ło-
dzi, które wzięły na warsztat tak 
znane utwory jak np. „Rehab” 
Amy Winehouse, „Supermenka” 
Kayah czy „Mamma Mia” Abby. 

Ostatniego koncertu letniego 
Orkiestry „Sonus” wysłuchała 

liczna publiczność, która nagro-
dziła występ długimi i gromkimi 
oklaskami. Skłoniły one dyrygen-
ta Michała Janochę oraz solistki 
do kilkakrotnych wyjść na sce-
nę, by ukłonić się przed publicz-
nością. Na bis orkiestra zagrała 
utwór „Gdy wierzysz” z filmu ani-
mowanego „Książę Egiptu”. 

Nie zabrakło też akcentów sen-
tymentalnych, a jednym z nich 
było podziękowanie dla rodziców 
Michała Janochy, Iwony i Grze-
gorza, których dom był zawsze 
otwarty na przyjęcie muzyków  
z orkiestry – i którzy wiele wy-
siłku wkładali w to, by orkiestrze 
pomagać. 

O powodach, które skłoniły or-
kiestrę do pożegnania się z Łowi-
czem, pisaliśmy w poprzednim 

numerze Nowego Łowiczanina. 
Są one natury finansowej: orkie-
stra potrzebuje w skali roku ok. 
60-80 tys. zł, by regularnie, np. 3 
razy w roku koncertować i spoty-
kać się na próbach. 

Pomoc ze strony miasta za-
wsze była, twórca orkiestry tego 
nie neguje, ale była to kwota 10 
tys. zł rocznie. To nie pozwala na 
rozwinięcie skrzydeł, bo, przypo-
mnijmy, chodzi o kilkudziesię-
cioosobowy zespół. 

Dyrygent orkiestry, jej twórca  
i założyciel, Michała Janocha, 
zapytany przez nas o to, czy był 

to ostatni koncert, odpowiedział:  
– Na tę chwilę tak. Przyznaje jed-
nak, że gdyby była taka wola, to 
orkiestra jest w stanie przemyśleć 
swoje odejście jeszcze raz, bo, jak 
podkreśla Michał Janocha: „Na 
Łowiczu nam zależy”. 

Wyjaśnił, że 10 tys. zł, które na 
funkcjonowanie orkiestry miasto 
przekazywało raz w roku, wy-
starcza na zorganizowanie rap-
tem połowy koncertu takiego jak 
sobotni. Wiąże się on bowiem 
z koniecznością zebrania gru-
py około 30 muzyków z różnych 
miast w jednym miejscu, zapew-

nienia im m.in. noclegów, wyży-
wienia i honorariów. 

W tym roku orkiestra nie otrzy-
mała dofinansowania na przy-
gotowanie koncertu letniego  
– choć Michał Janocha przyzna-
je, że sami zrezygnowali ze starań 
o nie, gdyż proponowana kwota  
i tak była niewystarczająca. Kon-
cert udało się zorganizować dzię-
ki przeprowadzonym zbiórkom  
i wpłatom dokonanym przez dar-
czyńców. 

Z przeprowadzonych przed 
koncertem rozmów z osobami  
z publiczności dowiedzieliśmy 
się, że widzą one w naszym mie-
ście zapotrzebowanie na muzykę 
wykonywaną przez orkiestrę sym-
foniczną – taką jaką jest „Sonus”. 

– To przykre, że znajdują się 
pieniądze na wypłacenie gaż dla 
Zenka i Dody, podczas gdy bra-
kuje pieniędzy na kulturę wysoką 
– spotkaliśmy się z opinią. – No 
cóż..., ale Doda jest lepszą „kieł-
basą wyborczą” – skwitowała ta 
sama osoba. 

Niestety, na pożegnalnym kon-
cercie Orkiestry „Sonus” zabrakło 
delegatów z ratusza. 

To był udany koncert, podobnie jak wszystkie poprzednie. Orkiestra „Sonus” w dobrych humorach pozuje 
do pamiątkowych zdjęć. 

Show na wysokim poziomie. Wokalistki marta Kosiorek i Wiktoria boroś 
podczas występu z orkiestrą „Sonus”. 

Podziękowania dla rodziców michała Janochy – Iwony i Grzegorza  
– których dom był zawsze otwarty na przyjęcie muzyków z orkiestry, 
i którzy wiele wysiłku wkładali w to, by orkiestrze pomagać. 

REKLAmA
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agnieszka
antosiewicz

agnieszka.antosiewicz@lowiczanin.info

Koncert udało 
się zorganizować 
dzięki 
przeprowadzonym 
zbiórkom  
i wpłatom 
dokonanym przez 
darczyńców. 

REKLAmA
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Koncerty | „cesarz” na dziedzińcu ŁOK 

Kękę na zakończenie wakacji 
Około 650 młodych 
ludzi bawiło się w piątek 
wieczorem, 31 sierpnia,  
na hip-hopowych 
koncertach na dziedzińcu 
Łowickiego Ośrodka 
Kultury. Wielu z nich 
przyszło, by posłuchać  
na żywo rapera Kękę. 

Jako supporty wystąpili przed 
nim: polsko-włoski zespół wyko-
nujący muzykę hip-hopową Grup-
po Tredici (Weed Carier & Dennis 
& Ganjazi) z Sochaczewa i raper 
Green (urodzony w niedalekich 
Brzezinach) w duecie z Klasikiem 
i DJ Cider. Publiczność obejrzała 
też pokaz machania yoyem w wy-
konaniu reprezentantów Łowicza: 
Marcela Ołubka, finalisty progra-
mu „Mam talent!” i Kacpra Pała-
tyńskiego, Mistrza Polski i Europy 
juniorów w yoyo. 

Krótko po godz. 22.00 przy 
dźwiękach odtwarzanego z gło-

śników utworu „Rutyna” zjawił 
się na scenie Kękę. Szybko zmie-

nił klimat z melancholijnego na 
energiczny, gdyż pierwszym ka-

wałkiem jaki zagrał był „Cesarz” 
(teledysk do tego utworu ma bli-
sko 17 mln wyświetleń w serwi-
sie YouTube), a z nim bawiła się  
i śpiewała cała publiczność. 

Warto nadmienić, że Kękę 
jest jedną z ciekawszych postaci  
w świecie polskiego hip-hopu. 
Piotr Siara z Radomia zamienił 
przed kilkoma laty ciężką torbę 
listonosza na mikrofon (o czym 
często nawija w swoich kawał-
kach) i szturmem podbija scenę. 

Kękę był już w Łowiczu przed 
dwoma laty, kiedy promował swój 
album „Trzecie rzeczy”. Tym ra-
zem przyjechał do nas, by zapre-
zentować materiał z krążka „To 
tu”. Przypomnijmy, że organizo-
wanie hip-hopowych koncertów 
na zakończenie wakacji stało się 
już niemal tradycją na dziedzińcu 
ŁOK. W poprzednich latach gra-
li dla nas m.in. O.S.T.R. i Quebo-
nafide, a każdego z nich przyszły 
słuchać tłumy młodych ludzi.  aa 

Dziedziniec ŁOK
Koniec wakacji 
to nie koniec 
zabawy

ŁOK i Młodzieżowa Rada 
Miejska w Łowiczu zapraszają na 
3. edycję Łooparty, czyli tanecz-
nej imprezy na dziedzińcu ŁOK. 
Kolejna potańcówka pod chmurką 
odbędzie się 7 września o godz. 
20.00. Wstęp wolny. 

Przypomnijmy, że dotychczas 
pod hasłem Łooparty odbyły się 
na dziedzińcu ŁOK dwie impre-
zy, a obie na rozpoczęcie wakacji: 
tych i ubiegłorocznych. O klubo-
wą atmosferę zadba duet DJ-ów  
– MAVE i CUE. Impreza jest 
skierowana do mieszkańców mia-
sta, a szczególnie dla młodzieży, 
która właśnie skończyła wakacje. 
MRM i jej goście planują się ba-
wić do godz. 2.00 w nocy.  aa 

Ełk | Festiwal „mazurskie figle” 

Aktywna końcówka 
wakacji 

Od 25 do 29 sierpnia Dziecięcy 
Zespół Ludowy „Kocierzewiacy”  
przebywał w Ełku, gdzie uczest-
niczył w Dziecięcym Festiwalu 
Folkloru „Mazurskie figle”.

Festiwal odbywał się 26 sierp-
nia w Ełckim Centrum Kultury, 
uczestniczyło w nim 7 zespołów  
z całej Polski. „Kocierzewiacy” 
byli jedynym zespołem reprezen-
tującym województwo łódzkie. 
Do Ełku pojechało 30 dzieci wraz  
z opiekunami. Podczas pięciodnio-
wego pobytu, poza udziałem w fe-
stiwalu, mieli zapewnione też inne 
atrakcje, jak dwudniowe warsztaty 
z instruktorami z innych zespołów 
folklorystycznych, rejs statkiem  

z portu w Giżycku, zwiedzanie 
muzeum kolejki wąskotorowej  
i zabawa w parku linowym. Pa-
miątką po udziale w festiwalu bę-
dzie z pewnością dyplom uczest-
nictwa i statuetka. Dla dzieci  
z zespołu „Kocierzewiacy” była to 
dobra okazja do aktywnego wy-
korzystania ostatnich dni wakacji 
oraz integracji z rówieśnikami z in-
nych zespołów folklorystycznych. 

Próby zespołu zostaną wzno-
wione 7 września, o godz. 16.00, 
w sali biblioteki w Kocierzewie 
Płd. Podczas wrześniowych prób, 
w każdy piątek o stałej porze, bę-
dzie też prowadzony nabór dzieci 
do zespołu.  aa Dziecięcy Zespół Ludowy „Kocierzewiacy” podczas pobytu na mazurach.
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Tłumy młodzieży bawiły się na koncercie Kękę na dziedzińcu ŁOK. 

Pokaz machania yoyem w wykonaniu reprezentantów Łowicza: Kacpra 
Pałatyńskiego, mistrza Polski i Europy juniorów w yoyo i marcela Ołubka, 
finalisty programu „mam talent!”. 
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Łowicz | dożynki w parafii 

Złożyli plony na ołtarzu 
Sołectwo Dąbkowice 
Dolne było w tym roku 
odpowiedzialne  
za przygotowanie oprawy 
dożynek parafialnych  
w kościele p.w. Świętego 
Ducha w Łowiczu,  
które świętowano  
2 września,  
na mszy św. o godz. 12.00.

Przed jej rozpoczęciem ks. 
proboszcz Władysław Moczar-
ski poświęcił wieniec dożynkowy  
i bochny chleba. Następnie wszy-
scy przeszli w procesji wokół ko-
ścioła. 

Starostą i starościną dożynek 
zostali Marcin Górczyński i Mo-
nika Rusek – oboje z Dąbkowic 
Dolnych. Sołectwo przygotowało 

też wieniec dożynkowy w kształ-
cie orła w koronie, który stano-
wił nawiązanie do obchodzonego 

w tym roku 100-lecia odzyska-
nia niepodległości przez Polskę. 
Pozostałe sołectwa włączyły się  
w przygotowanie dożynek, m.in. 
poprzez przygotowanie stołów 
zapełnionych wypiekami i owo-
cami.  aa 

REKLAmA

Łowicz | Aleja Gwiozd Łowickich 

Nowe Gwiozdy już „świecą”
W chodniku przy północnej 
pierzei Starego Rynku 
w Łowiczu odsłonięto 
kolejne Gwiozdy Łowickie, 
czyli pamiątkowe tablice, 
honorujące osoby 
szczególnie zasłużone  
dla kultywowania  
i popularyzacji ludowej 
tradycji i sztuki. Uroczyste 
odsłonięcie odbyło się  
w niedzielę, 2 września. 

W kategorii twórczości ludo-
wej w tym roku „gwiozdą” wy-
różnione zostały Janina Kuczek 
– zauroczona pięknem księżackie-
go regionu hafciarka z Gągolina 
Południowego oraz Czesława Ka-
czyńska spod Ostrołęki – wierna 
rodzinnym tradycjom twórczyni 
papierowych wycinanek we wzory 

kurpiowskie. W gronie nagrodzo-
nych za upowszechnianie i ochro-
nę dóbr kultury ludowej znaleźli 
się z kolei Zofia Mycka ze Strzel-
cewa – mistrzyni w regionalnej 
sztuce kulinarnej i plastyce obrzę-
dowej oraz wybitny skrzypek ludo-
wy, członek Zespołu Śpiewaczego 
„Ksinzoki” – Józef Kossowski, 
którego tego dnia uhonorowano 
pośmiertnie. Przypomnijmy, że 
artysta odszedł na kilka dni przed 
uroczystością, w poniedziałek 
27 sierpnia. W imieniu zmarłego 
„gwiozdę” odsłoniły dzieci: córki 
Elżbieta Dymkowska i Małgorzata 
Kowalska oraz syn Wojciech Kos-
sowski. Pamięć muzyka uczczono 
minutą ciszy. 

Tuż po oficjalnym odsłonięciu 
pamiątkowych tablic, uczestnicy 
udali się do sali barokowej łowic-
kiego Muzeum, gdzie kontynu-
owano uroczystość. Nagrodzeni 

podzielili się wówczas z obecnymi 
swoimi odczuciami w tak pięknej 
chwili. Jak co roku, nie zabrakło 
podziękowań, żartów i wzruszeń. 

– Dziękuję wszystkim, którzy 
docenili moją pracę. Tak się wzru-
szyłam, że odebrało mi mowę. 
Moje serce płacze, ale dziś czyni 
to z wielkiej radości – powiedziała 
Zofia Mycka. Podczas wystąpie-
nia twórczyni ludowa wspomnia-
ła również postać zmarłego przy-
jaciela: 

– Cieszę się, że Józek też zo-
stał uhonorowany tak wspania-
łym wyróżnieniem. W pełni na 
to zasługiwał. Byłam na jego po-
grzebie i w całości go przepłaka-
łam. Wciąż nie mogę się pogodzić  
z tym, że tak wspaniałego czło-
wieka nie ma już wśród nas – po-
wiedziała. 

W rozmowie z nami laureatka 
przyznała, że czuje się szczęśliwa, 

choć przed ceremonią nieco się 
stresowała. 

– Przez całą noc nie mogłam 
zasnąć, lecz oprócz stresu odczu-
wałam również podekscytowanie. 
Już się tej swojej „gwiozdy” nie 
mogłam doczekać! To dla mnie 
ogromna radość móc spotkać lu-
dzi, którzy doceniają moją pracę 
twórczą i takich, którym smakują 
moje pierogi. Wiem, że ci ludzie 
kochają mnie tak mocno, jak i ja 
kocham ich – zauważyła. 

Twórczy dorobek laureatów 
oraz ich miłość do łowickiego 
folkloru uczczono tego dnia tra-
dycyjną pieśnią. Wydarzenie 
uświetnił bowiem występ Ze-
społu Śpiewaczego „Ksinzoki”. 
Prócz swojego repertuaru, artyści 
zaśpiewali laureatom tradycyjne 
„Sto lat”, zaś w śpiewie wtórowa-
li im przybyli na uroczystość go-
ście.  aw

Puszcza Kampinoska | Kolonie 

Kolejne „Wakacje z muszkieterami”
750 dzieci w wieku 8-14 lat,  

a wśród nich dwoje mieszkańców 
Łowicza, wzięło udział w bezpłat-
nych koloniach organizowanych 
przez Fundację Muszkieterów, 
właścicieli sklepów francuskich 
sieci Intermarché i Bricomar-
ché. To były już trzecie „Wakacje  
z muszkieterami”.

Uczestnicy, pochodzący z róż-
nych stron Polski, to dzieci z rodzin 
niezamożnych lub z domów dziec-
ka. Zostali podzieleni na 8 turnu-
sów. Dwójka z Łowicza wyjecha-
ła 26 sierpnia, a wróciła 1 września 
– był to ostatni turnus w tym roku. 
Dzieci przebywały w ośrodku wy-
poczynkowym w Julinku w sercu 
Puszczy Kampinoskiej, a jednym  
z punktów programu było też 
zwiedzanie Warszawy, w tym 
m.in. Centrum Nauki Koper-
nik, Stadionu Narodowego, Pała-

cu Kultury i Nauki czy starówki. 
Spędziły też czas w aquaparku. 
Ambasadorką „Wakacji z Musz-
kieterami” jest medalistka igrzysk 

olimpijskich w szermierce Syl-
wia Gruchała, a honorowy patro-
nat nad nimi objął Rzecznik Praw 
Dziecka Marek Michalak. tm

Nagrodzona „gwiozdą łowicką” Zofia Mycka nie potrafiła ukryć 
radości i wzruszenia. 

Ostatni turnus zwiedza Warszawę z muszkieterami. Na zdjęciu – przy 
Grobie Nieznanego Żołnierza. 
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Wieniec dożynkowy miał kształt orła w koronie, który stanowił 
nawiązanie do obchodzonego w tym roku 100-lecia odzyskania 
niepodległości przez Polskę. 
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dokończenie ze str. 20
Zwróciła się do mnie z zapy-

taniem: jak to możliwe, Pani nas 
uczyła, że Pan Bóg w sakramen-
cie udziela swoich łask, a nam 
właśnie je odebrał?! Pamiętam jej 
łzy. A po dwóch latach, może dłu-
żej, dostaję telefon, że jest w cią-
ży. Wielki, namacalny cud. Bo oni 
zaufali Panu Bogu, nie dali się na-
mówić na metodę in vitro.

Więcej: gdy już zaszła w ciążę, 
prowadząca ją doktor stwierdzi-
ła, że jest prawdopodobne, że bę-
dzie to dziecko z zespołem Downa  
– i usuwamy. Wcale nie z zapyta-
niem, czy usuwamy, czy nie, tyl-
ko: usuwamy, pytanie tylko czy ten 
termin lepszy, czy ten. I ta dziew-
czyna do mnie dzwoni: Pani pro-
fesor, to będzie dziecko z zespo-
łem Downa. A ja pytam: To nie 
kochasz już tego dziecka? Zmienił 
się Twój stosunek do niego? Ona 
mówi: – No, nie. – A jaki pani dok-
tor daje procent szans, że to będzie 
zespół Downa? – pytam. – 60%  
– odpowiada. – No to zostało ci 
jeszcze 40. A jeśli nawet, to co? 
I ona na to, że nie, nie usunie, że 
jak już zaczęła po chrześcijańsku, 
od sakramentu, to już tak dalej pój-
dzie. Dziecko urodziło się zdrowe, 
dziś mają już drugie, też zdrowe. 
To nie są książkowe historie, to są 
moi absolwenci. To są wielkie rze-
czy, które można opowiadać, gdy 
się wierzy w łaskę sakramentu. 

 To samo wiedzą też, przy-
najmniej teoretycznie, rodzice 

tych młodych. I ich do tego nie 
wychowują?

– A może nie wiedzą?

 W większości pokolenie ro-
dziców żyje w związkach sakra-
mentalnych, więc wiedzą. A jed-
nocześnie często, opowiadając  
o losach swych dzieci, gdy do-
chodzi do tego, że mówią, iż żyją 
one w związku niesakramental-
nym, dodają: no cóż zrobić, taki 
dziś świat, tak już jest, co ja na to 
poradzę… Czy tu nie ma winy 
ze strony rodziców, że nie mówią 
dziecku: słuchaj, ty pozbawiasz 
się czegoś bardzo cennego, po-
zbawiasz się pomocy Boga, po-
zbawiasz tę drugą osobę…

– Łaski.

 Tak. Ci rodzice to jest „po-
kolenie Jana Pawła II”, wycho-
wani na nim, to ludzie, którzy 
przeżyli z nim tyle mocnych rze-
czy – i ci ludzie nie mówią swym 
dzieciom: Stop, nie mieszkaj  
z nią. Dlaczego?

– Gdy zaczynam moim 
uczniom mówić o małżeństwie, 
to im od razu zapowiadam, że im 
wszystko przewrócę do góry no-
gami, całe ich myślenie. Przede 
wszystkim odwracam im to, że 
małżeństwo to jest po to, żebyś ty 
mi zrobił fajnie, że biorę cię dla-
tego, byś ty mi uprzyjemnił moje 
życie. Tylko biorę cię dlatego, by 
cię kochać takiego, jakim ty jesteś, 
i ty mi będziesz pomagał się zba-
wić, a ja tobie. 

I to rzeczywiście wywraca ich 
świat. Bo jeśli ja szukam tylko za-
dowolenia od ciebie dla mnie, to 
za chwilę będzie musiał być roz-
wód, bo pełni tego zadowolenia 
na 100% nie znajdziesz. A myśląc 
odwrotnie, to już muszę szukać, 
co Pan Bóg mi daje w tej trudnej 
relacji.

A jeśli chodzi o rodziców, to 
oni właściwie nie mieli katechezy 
o małżeństwie. Sama bardzo nie-
wiele pamiętam z tych spotkań. 
Owszem, pokolenie Jana Paw-
ła II to pokolenie aplauzu, rado-
ści chrześcijańskiej, natomiast nie 
do końca zrozumienia. Jest bardzo 

potrzebna katecheza dorosłych. 
Bo to starsze pokolenie naprawdę 
wielu rzeczy nie wie, nie rozumie. 
I młodzież od starszych dobrego 
przekazu nie otrzymuje. Mężczy-
zna to ma być ten, który przynosi 
dobre pieniądze, dziewczyna wła-
ściwie to samo powinna, bo trze-
ba się ustawić, pobudować nowy 
dom itd. Na to się dziś stawia.  
A obyczajowość, która stanowi-
ła pewną tamę dla wchodzenia  
w związki konkubenckie, zanika. 

 Więc nie ma komu powie-
dzieć dzieciom, czym jest mał-
żeństwo?

– Mówię często do moich 
uczniów: Patrzycie na waszych ro-
dziców, którzy się kłócą i co so-
bie myślicie: że się nienawidzą  
i są straszni? Nie myślcie tak. Bo 
może gdy przyjdzie zagrożenie  
i trzeba będzie ratować życie mał-
żonka, to ta mama zrobi to pierw-
sza i odda swoje własne. Spójrz-
cie na to tak, że oni po prostu mają 
trudności. Charakterowe, finanso-
we, zdrowotne, różne. I wy też bę-
dziecie je mieć. I jak ja im mówię, 
że w małżeństwie będzie trudno, 
to oni są rozczarowani. Oni chcą, 
bym ja im opowiadała o idyl-
li małżeńskiej, a ja im zaczynam 
mówić, że będzie trudno. Bo to 
jest drugi człowiek, który ma swo-
je wady. A ty też masz – i co teraz? 
Jak jest fajnie, to jest fajnie, ale cią-
gle tak się nie da, bo ty nie jesteś 
doskonały i nie wymagaj tego  
od kogoś innego. 

Myślę, że rodzice, sami tego 
nie rozumiejąc, nie potrafią po-
wiedzieć tego dzieciom. Dzie-
ci porażają trudności rodziców  
i w konkubinacie szukają ucieczki 
od tego. Ale myślę, że gdyby ro-
dzice mówili dzieciom: zobacz, 
mamy trudności, ale je przecho-
dzimy, pokonujemy, a tym, co 
nam pomaga je pokonać, jest to, 
że Bóg jest w tym z nami, bo nor-
malnie, po ludzku, to by było do 
zwariowania – to ich dzieci nie ba-
łyby się małżeństwa. 

 Oni im tego nie mówią,  
bo sami tak tego nie widzą?

– Tak, często nie potrafią tak  
na to spojrzeć. I chcąc lepiej dla 
swoich dzieci, przymykają oko, 
myślą: niech oni spróbują po swo-
jemu, bo nam było nie za fajnie.

 Ale jeśli nie przymykać oka, 
to co?

– Nie jestem zwolenniczką 
tego, by się od takich dzieci odci-
nać. Bo odcięłabym je ode mnie 
zupełnie, także od tego, co dla 
mnie ważne, w co wierzę.

 Nie myślę o odcinaniu się, 
ale czy nie brak po prostu twar-
dej, zdecydowanej postawy: Nie 
rób tej głupoty!

– Tak, tylko samemu trze-
ba być przekonanym co do tego, 
że to głupota. No i zapytają Pana  
o argumenty. Młodzież potrzebu-
je konkretów: dlaczego właściwie 
miałbym z nią nie zamieszkać?

 No, są argumenty racjo-
nalne: że na pewno prędzej czy 
później będziecie mieli ze sobą 
problemy, więc nie zaczynajcie 
zdani tylko na siebie. Po drugie: 

gdyby to była dziewczyna, córka, 
to argumentem jest to, że gdy te 
trudności będą duże, to jemu ła-
two będzie odejść, a ty będziesz 
miała już na przykład 29 lat i to-
bie będzie trudniej znaleźć dru-
giego. A jak będziesz miała 34 
– jeszcze trudniej. Dziewczyny 
są zawsze pierwszymi ofiarami 
konkubinatu.

– Bezwzględnie tak. Chłop-
cy są zawsze w tych związkach  
w korzystniejszej sytuacji. 

 Rodzice córek tego nie do-
strzegają? Mamy tak sfeminizo-
wany świat, ruch feministyczny 
jest tak mocny…

– A akceptuje się trend, który 
jest w rzeczywistości przeciwko 
kobietom. No, tak, zdecydowanie 
tak jest. Kobiety w takich związ-
kach nic nie chroni. Nie wiem dla-
czego rodzice córek tego nie wi-
dzą. Nie mam córki, ale myślę, że 
w takiej sytuacji o córkę bym się 
bała. I bardzo bym walczyła o to, 
by się w taki związek nie angażo-
wała, bo on nie daje jej nic. 

Choć chyba rozumiem, skąd 
się to bierze. Dziewczyny, zresz-
tą chłopcy też, tak bardzo potrze-
bują bliskości, obecności drugiego 
człowieka, że godzą się na wie-
le rzeczy, aby tylko to zyskać, za 
wszelką cenę. Może dlatego, że 
jest to rezultat braku miłości ze 
strony ojca w domu. Bo general-
nie mówi się dzisiaj o bardzo du-
żym kryzysie męstwa i ojcostwa. 
Dziewczynki, które nie miały  
w domu poczucia bezpieczeństwa 
ze strony ojca i jego czułości, po-
tem bezmyślnie pakują się w takie 
relacje. Tyle że nie myślą o konse-
kwencjach. 

Rozmawiał Wojciech Waligórski
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Strzelanie ślepymi nabojami
Gdyby rodzice mówili 
dzieciom: zobacz, 
mamy trudności, ale 
je przechodzimy, 
pokonujemy, a tym, 
co nam pomaga je 
pokonać, jest to,  
że bóg jest w tym  
z nami, bo normalnie, 
po ludzku, to by było 
do zwariowania – to 
ich dzieci nie bałyby 
się małżeństwa. 

REKLAmA
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samochodowe

kupno
 �Subiekt Nieborów Auto-kasacja, 

sprzedaż części, tel. (46) 838-55-41.

 �Absolutnie każde auto, tel. kom. 
509-837-633.

 �Każdego dostawczego, tel. kom. 
725-562-998.

 �Każdego mercedesa, Toyotę, tel. 
kom. 725-361-836.

 �Kupię każde auto do 4.000 zł, 
możliwy odbiór lawetą, tel. kom. 
733-805-046.

 �Kupię każde auto, całe i rozbite, tel. 
kom. 518-461-010.

 �Kupimy każdą Toyotę, mercedesa, 
stan obojętny, tel. kom. 798-602-197.

 �Kupimy każdego busa, stan obojętny, 
tel. kom. 798-602-197.

 �Skup aut, tel. kom. 690-694-705.

 �Skup aut rozbitych,  
skolizjowanych, stan obojętny, tel. kom. 
510-100-449.

 �złomowanie Pojazdów- 
zaświadczenia, auto-skup: uszkodzone, 
rozbite, wyeksploatowane, Rząśno 13, 
tel. kom. 602-123-360.

sprzedaż
 �ALFA ROmEO 156, 2.0 benzyna, 

2003 rok, tel. kom. 509-837-633.

 �AUdI A3, 2.0 tdi, 2007 rok, tel. kom. 
505-075-520.

 �AUdI A4, 1,9 TdI, 2002 rok, tel. kom. 
507-275-624.

 �AUdI A4 kombi, 1.9 TdI 130 Km, 
2002 rok, tel. kom. 509-837-633.

 �AUdI A4 kombi, 2.0 benzyna, 2002 
rok, tel. kom. 509-837-633.

 �bmW 1 E87, 2005 rok, tel. kom. 
607-403-281.

 �bmW compact, 1.8, 2000 rok, czarny, 
tel. kom. 668-594-262.

 �bmW E39, 525d, 2003 rok, kombi, 
tel. kom. 691-110-115.

 �bmW, 1996 rok, stan dobry, tel. kom. 
574-198-145.

 �cITROËN berlingo, 1.6 benzyna, 
2001 rok, stan bdb, tel. 609-459-539.

 �cITROËN c4, 1.6 hdI, 2012 rok, po 
serwisie, tel. kom. 668-853-912.

 �dAEWOO matiz, tel. 505-412-337.

 �dAEWOO matiz, 1999 rok, 100.000 
km, tel. kom. 784-014-797.

 �FIAT bravo, 1.9 diesel, tanio, tel. kom. 
693-608-068.

 �FIAT ducato, 3.0, 2009 rok, plandeka, 
8 palet, tel. kom. 500-333-660.

 �FIAT Seicento, 1.1, 2002 rok, tel. kom. 
577-366-389.

 �FIAT Seicento, 2000 rok, tel. kom. 
660-329-753.

 �FIAT Seicento, 900, 2000 rok, 65.000 
km, wiśniowy, autem jeździła starsza 
osoba, cena do negocjacji, tel. kom. 
605-061-363.

 �FIAT Seicento, 900, 2000 rok, 65.000 
km, wiśniowy, autem jeździła starsza 
osoba, cena do negocjacji, tel. kom. 
605-061-363.

 �FIAT Stilo, 1.9 JTd, 2005 rok, 
kombi, zamiana na tańszy, tel. kom. 
606-348-077.

 �FIAT Uno, 1994 rok, tel. kom. 
666-587-317.

 �FORd Focus c max, 1.8 benzyna/
gaz, 2004 rok, tel. kom. 513-170-753.

 �FORd KA, 1998 rok, tel. kom. 
601-962-832.

 �hONdA civic, 1.4, 2006 rok, w 
oryginale, tel. kom. 503-830-181.

 �hYUNdAI h200, 1999 rok, 
ładowność 1.2 tony, tel. kom. 
784-014-797.

 �mAzdA 6 2.0 diesel, sedan, 2008 
rok, tel. kom. 506-188-508.

 �mAzdA Premacy, 2.0, 2004 rok, 
czarna, zadbana, tel. kom. 603-064-775.

 �mERcEdES A klasa, 1.4 benzyna, 
2003 rok, tel. kom. 606-348-077.

 �mERcEdES benz klasa c,  
W 203, Avangarole, 2,7  
diesel, kombi, 2004, granatowy 
metalik, bogate wyposażenie, tel. kom. 
660-405-414.

 �mERcEdES benz Vito 110, izoterma, 
2002 rok, tel. kom. 608-776-473.

 �mERcEdES W211, 2.7 cdi,  
208.000 km, czarny, zawieszenie 
plełmatyczne, nowa sprężarka, bez 
wypadkowy, 21.000 zł, tel. kom. 
500-385-907.

 �OPEL Antara, 2.0 cdT, 2007 rok, tel. 
kom. 603-741-475.

 �OPEL Astra, 1.8 16V gaz, 1994 rok, 
tel. kom. 697-638-898.

 �OPEL Astra, 2004 rok, tel. kom. 
665-045-806.

 �OPEL Astra, 1.7 Td, 1995 rok, tel. 
kom. 661-951-255.

 �OPEL Astra 3, 1.6 benzyna/gaz, 
2005 rok, klimatyzacja, tel. kom. 
604-706-309.

 �OPEL Astra F16 gaz, 1996 rok, 
173.000 km, klimatyzacja, AbS, hak, tel. 
kom. 660-243-935.

 �OPEL Astra h, 1.6, 2007 rok, 
3-drzwiowa, tel. kom. 691-110-115.

 �OPEL Astra II, 1.6, 2001 rok, tel. kom. 
606-348-077.

 �OPEL Astra, 1.4 benzyna/gaz, 2005 
rok, klimatyzacja, tel. kom. 604-706-309.

 �OPEL Astra kombi diesel, 2012 rok, 
tel. kom. 604-403-654, 507-150-766.

 �OPEL corsa benzyna/gaz, 2010 rok, 
tel. kom. 511-621-414.

 �OPEL corsa, 1.2, 2012 rok, 
wersja cosmo, I właściciel, tel. kom. 
600-944-728.

 �OPEL corsa diesel, 2001 rok, 4.000 
zł, tel. kom. 724-521-860, 693-515-687.

 �OPEL corsa, 1.0 benzyna, 2001 rok, 
5-drzwiowy, tel. kom. 509-837-633.

 �OPEL meriva, 1.3 diesel, 2006 rok, 
zadbany, tanio, tel. kom. 786-263-059.

 �OPEL Signum, 2.2 dTI, 2003 rok, tel. 
kom. 516-084-162.

 �OPEL zafira, 2.0 diesel, 2003 rok, tel. 
kom. 509-837-633.

 �OPEL zafira, 2.0 dTI, 2000 rok, 
7-osobowy, 6,800 zł, w rozliczeniu 
mogę przyjąć mniejszy, tel. 513-375-786.

 �PEUGEOT 205 Junior, 1991 rok, tel. 
kom. 509-692-511.

 �PEUGEOT 206, 1.4 gaz, 2003 rok, 
bordowy metalik, tel. kom. 537-200-181, 
513-375-786.

 �PEUGEOT 206, 1.6 diesel, 2005 rok, 
kombi, hak, tel. kom. 517-895-817.

 �PEUGEOT 207, 1.6 hdI, 2007 
rok, 121.000 km, 12.200 zł, tel. kom. 
513-375-786.

 �PEUGEOT 307 SW, 1.6 benzyna, 
2007 rok, tel. kom. 509-837-633.

 �RENAULT Kangoo, 1.5, 2006 
rok, diesel, klimatyzacja, tel. kom. 
603-250-722.

 �RENAULT Magnum DXI 500, 
2009, z międzynarodówki,  
876.000 km, może być  
z pracą, telefon  
+48/734-482-226.

 �RENAULT megane, 1.5 dcI, 2012 
rok, tel. kom. 693-143-499.

 �RENAULT megane kombi, 1.9 
diesel 130 Km, 2007 rok, tel. kom. 
509-837-633.

 �SEAT cordoba, 2003 rok, tel. kom. 
792-719-573.

 �SEAT Leon, 1.9 TdI, 2005 rok, 
rzeczywisty przebieg 152.000 km, 
bogate wyposażenie, tel. kom. 
604-706-309.

 �Seicento, 900, 1998 rok, tel. kom. 
538-313-966.

 �SKOdA Fabia benzyna/gaz, 
2004 rok, hak, stan bdb., tel. kom. 
661-134-123.

 �SKOdA Octavia II, 1.9 TdI, 
2007/2008 rok, 14.200 zł, w rozliczeniu 
mogę przyjąć tańszy, tel. kom. 
604-706-309.

 �SKOdA Octawia II, 1.2 automat,  
2010 rok, serwisowana w ASO,  
I właściciel, tel. kom. 603-758-300.

 �Sprzedam m\nawigację LARK 
4,3 cala, nowa nie gubi sygnału, tel. 
kom. 518-558-410.

 �STAR 1142, 1990 rok, 3-stronna 
wywrotka, stan dobry, tel. kom. 
604-403-654.

 �TOYOTA Avensis, 2006 rok,  
kombi, tel. kom. 607-451-624, 
661-541-350.

 �TOYOTA corolla Verso,  
2.2 diesel, 2005 rok, tel. kom. 
509-837-633.

 �TOYOTA RAV4, (4x4) diesiel,  
2004 rok, dobrze utrzymana,  
w ciągłej eksploatacji, bardzo dobrze 
wyposażona, tel. kom. 608-398-786.

 �TOYOTA Yaris, 2003 rok, tel. kom. 
608-893-315.

 �TOYOTA Yaris, 1.0, 2007 rok, 
5-drzwiowy, 11.900 zł, tel. kom. 
513-375-786.

 �VOLVO S40, 1.9 Td, 2000 rok, tel. 
kom. 797-318-666.

 �VOLVO S40, 1.8 benzyna, 2001 rok, 
tel. kom. 509-837-633.

 �VW Golf IV, 1999 rok, 2.800 zł, tel. 
kom. 691-270-855.

 �VW Golf, 1.6 TdI, 2010, 3-drzwiowy, 
tel. kom. 697-043-229.

 �VW Passat, 2.0 TdI, kombi, 2009 
rok, książka serwisowa, tel. kom. 
664-092-200.

 �VW Passat, 1.9 TdI 130 Km, XI.2004 
rok, tel. kom. 603-993-039.

 �VW Passat kombi, 1.8 Turbo benzyna, 
2004 rok, tel. kom. 509-837-633.

 �VW Passat sedan, 1.9 TdI, 2000 rok, 
tel. kom. 509-837-633.

 �VW Passat, 1.9 TdI, 2004 rok, bogate 
wyposażenie, 10.900 zł, tel. kom. 
604-706-309.

 �VW Polo, 1.2, 2003 rok, tel. kom. 
606-348-077.

 �VW T4, 1.9 diesel, 1997 rok, 7.200 zł, 
tel. kom. 602-584-266.

 �VW Tiguan, 2.0 TSI, 2012 rok, SUV, 
full opcja, skóra, automat, sprowadzony 
z Ameryki, czarny, FVAT, cena do 
uzgodnienia, tel. kom. 603-653-030.

 �VW Touran, 1.6, 2004 rok, tel. kom. 
603-254-329.

inne
 �Sprzedam opony zimowe używane 

bridgestone 185/60R14, stan bdb., tel. 
kom. 668-821-684.

motorowe

kupno
 �Stare motocykle, motorowery, części, 

tel. kom. 513-185-357.

 �Kupię stare motocykle: WSK, mz, 
ShL, Junak, motorynka, Komarek itp., 
tel. kom. 609-942-407.

sprzedaż
 �Junak 901, 50/80, 2015/16 rok, cena 

do uzgodnienia, tel. kom. 795-711-604.

 �Sprzedam motorower Simson, stan 
idealny, tel. kom. 606-937-538.

 �Sprzedam skuter i rower góral, tel. 
kom. 722-342-605.

nieruchomości

kupno
 �Kupię ziemię, gm. Łyszkowice, 

okolice, tel. kom. 502-602-463.

 �Kupię działkę, ziemię, bloki, tel. kom. 
607-809-288.

 �Kupię ziemię w okolicach dmosina, 
tel. kom. 663-360-730.

sprzedaż
 �Gospodarstwo rolne, 680.000 zł, tel. 

kom. 696-653-176.

 �działki budowlane, Nieborów, tel. 
kom. 607-328-032.

 �Sprzedam 1/6 udziału w domu, tel. 
kom. 531-217-794.

 �Sprzedam działkę rekreacyjną, 
300 mkw., domek z pomieszczeniem 
gospodarczym, wc, woda, prąd - ul. 
Wiśniowa, Rodzinne Ogródki działkowe 
Relaks (Łowicz, ul. Łódzka), tel. kom. 
786-018-414.

 �dom, tel. kom. 881-087-040.

 �Sprzedam dom ocieplony, piętrowy z 
podpiwniczeniem, działka 560 mkw, tel. 
kom. 606-281-756.

 �działka budowlana 2200 
mkw., mysłaków, media, tel. kom. 
665-981-200.

 �działka z domem 80 mkw, 
Joachimów mogiły, tel. kom. 
501-065-313.

 �dom 160 m2 przy ul. Katarzynów, 
działka 740 m2, tel. kom. 723-798-953.

 �Sprzedam dom wolnostojący w 
Łowiczu oraz 1,23 ha ziemi wraz z 
budynkami w zielkowicach, tel. kom. 
784-279-632.

 �budowlano-rolna, 9.400 mkw., 
Polesie, rzeka, możliwość wykopania 
stawu, tel. kom. 603-878-783.

 �zduny, dom 120 mkw., zabudowania 
gospodarcze, działka 0.97ha , tel. kom. 
694-182-993.

 �działka 715 m2 nad Jeziorem 
Skrzyneckim, z prawem zabudowy, tel. 
kom. 604-107-760.

 �działki 2.500 m2, 1.250 m2, 
zielkowice, tel. kom. 692-725-590.

 �dom, Łowicz, tel. kom. 880-651-700.

 �ziemię 2,24 lub 4,5 ha, Psary, gmina 
bielawy, tel. kom. 604-260-576.

 �budowlana, 1.155 mkw., media, 
bełchów, ul. Polna, tel. kom. 
517-640-507.

 �mieszkanie 49 m2, Konopnickiej, 
Łowicz, tel. kom. 505-833-114, 
603-118-766.

 �dom wolnostojący, Łowicz-
Przedmieście, tel. kom. 534-767-923.

 �Sprzedam działkę, okolice Głowna, 
+4915217697397.

 �ziemię 3,5 ha, Kraszew Wielki, tel. 
kom. 502-539-686.

 �Gospodarstwo rolne 1,74ha, dom 
+ budynki gospodarcze, 170.000 zł, 
Rząśno, tel. kom. 882-610-997.
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DO WYNAJĘCIA
lokal gastronomiczny z ogródkiem letnim

w centrum Łowicza, ul. Pijarska 3a
(ul. Pijarska, d. kawiarnia „U Dziennikarzy”)

Informacje: tel. 531 525 347

 �dom w dobrzelinie, ul. Jagiełły 16, 
pow. 72,5 m2, 3 pokoje, 2 garaże, 3 
pomieszczenia gospodarcze, duży 
ogród. całość 70 arów, tel. kom. 
666-647-047.

 �działki budowlane (kilometr od 
granic Łowicza), jedna: 1.300 mkw., trzy 
po 850 mkw., możliwość dowolnego 
scalania, tel. kom. 501-213-061, 
501-213-062.

 �działka rolno-budowlana, Nieborów 
centrum, tel. kom. 883-228-783.

 �Wydzierżawię 2,5 ha łąki, tel. kom. 
570-980-770.

 �Sprzedam ziemię 4,22 ha, III klasa, 
ogrodzona, możliwość zabudowy, 
Targowa 74, tel. kom. 693-341-566.

 �mieszkanie 72 mkw, IV piętro, 
os. marii Konopnickiej, tel. kom. 
668-843-714.

 �działka budowlana, zielkowice-
czajki, 1.000 m2, tel. kom. 889-376-672.

 �Sprzedam ziemię 3,40 ha, Karnków, 
tel. kom. 669-452-029.

 �Sprzedam dom na Żwirki i Wigury 
7A, tel. kom. 500-287-713.

 �Sprzedam mieszkanie TbS Stryków 
64 mkw., 185.000 zł, tel. kom. 
575-309-937.

 �Sprzedam ziemię 1,49 ha na 
świącach, tel. kom. 728-126-602.

 �mieszkanie 60 mkw., bratkowice, tel. 
kom. 601-946-284.

 �Sprzedam działkę 1.500 mkw, Górki, 
tel. kom. 538-438-518.

 �Sprzedam współwłasność rolną lub 
wydzierżawię ziemię za małą opłatą, tel. 
kom. 665-316-153.

 �Sprzedam działkę 3.000 mkw. 
działka jest na ul. Prymasowskiej przy 
cPN Orlen, na obwodnicy, tel. kom. 
691-033-754.

 �Sprzedam bratkowice 3 pokoje. 
Pilnie!, tel. kom. 600-225-065.

 �działki budowlane Otolice, tel. kom. 
512-490-910.

 �Nieźle prosperujący sklep spożywczy 
z działką, dobrzelin, tel. kom. 
606-818-288.

 �Sprzedam 85 arów w tym 60 
arów lasu, koło Łowicza, tel. kom. 
606-818-288.

 �działka budowlana uzbrojona, 
ogrodzona, Łowicz, Wschodnia (przy 
bolimowskiej), 745 m2, tel. kom. 
602-615-399.

 �budynek mieszkalny, gospodarczy, 
działka 30 arów, Plecka dąbrowa, tel. 
kom. 693-439-431.

 �Sprzedam 2 ha ziemi rolnej w 
bogorii Górnej gm. zduny i 6.500 m2 
ziemi rolno-leśnej (małszyce), tel. kom. 
604-902-486.

 �Sprzedam działki przy ul. małszyce, 
tel. kom. 604-282-998.

 �Gągolin Północny 1,72 działka, las, 
tel. kom. 692-497-953.

 �Gągolin Południowy 2,92 +budynki, 
tel. kom. 692-497-953.

 �do sprzedania nieruchomość 
gruntowa o pow. 0,47 ha, częściowo 
zabudowana, Łowicz,  
rejon Przyrynku, tel. kom.  
602-728-864, 728-319-244.

 �ziemia rolna 2,7 ha, bąków Górny, tel. 
kom. 888-761-255.

 �Sprzedam las 1,51 ha, 48.000 zł, 
miejscowość Polesie   , tel. kom. 
500-515-155.

 �ziemia 1,5 ha, klasa II, IV, działka 
wąska, długa, tel. kom. 602-519-741, 
boczki.

 �mieszkanie, 40 mkw., III piętro, bloki, 
częściowo do remontu os. Kopernika, 
Głowno, dobra lokalizacja, tel. kom. 
795-867-135.

 �działka budowlana, Głowno, 
Graniczna 17, tel.  
kom. 694-903-240.

 �ziemia rolno-budowlana 2,86 
ha, Lutynek, gm. Kocierzew, droga 
asfaltowa, 158.000 zł, tel. kom. 
693-351-078.

 �działka budowlana 3300 mkw.  
z możliwością działalności 
gospodarczej w stodole 198 mkw i 
oborze 172 mkw w Łagowie (możliwość 
podłączenia wszystkich mediów), tel. 
kom. 604-497-153.

 �Sprzedam ziemię orną 2 ha i łąkę 1,7 
ha Łęki Górne gm. Krzyżanów, tel. kom. 
697-671-695.

 �Sprzedam działkę w Nieborowie, tel. 
kom. 692-368-494.

 �Sprzedam wyremontowane 
mieszkanie na parterze 46 mkw., 2 
pokoje z kuchnią w Łodzi przy ul. 
hipotecznej, blisko manufaktury, tel. 
kom. 883-012-511.

 �Sprzedam posesję Łowicz, 
Katarzynów 42, tel. kom. 603-879-720.

 �m-3 sprzedam lub zamienię na 
mniejsze, tel. kom. 727-758-820.

 �Łowicz, parter, 3-pokojowe, tel. kom. 
506-214-763.

 �Sprzedam ładną działkę budowlaną 
w centrum domaniewic (4.000 mkw.), 
tel. kom. 516-654-820.

 �Sprzedam lub zamienię dom 
pod Łowiczem na bloki, tel. kom. 
606-967-338.

 �Atrakcyjna działka budowlana w 
Karolewie, gm. Nieborów, cicha okolica, 
plan zagospodarowania, media w ulicy, 
tel. kom. 508-295-232.

 �Sprzedam 3 ha ziemi borki koło 
Głowna, tel. kom. 507-325-487.

 �Grunty orne 10 ha, gmina bielawy, tel. 
kom. 697-094-770.

 �Sprzedam mieszkanie TbS 64 mkw., 
wyremontowane, Stryków, tel. kom. 
575-309-937.

 �Sprzedam gospodarstwo, dom, 
ubojnia, chlew, tel. kom. 600-342-927.

 �Sprzedam lub wydzierżawię 13 ha 
Klotyldów-zosinów, tel. 535-201-784.

 �działki budowlane: 2.280 oraz 1.060 
m2, zielkowice, tel. kom. 607-343-411, 
po 15:00.

wynajem
 �Wynajmę lokal w atrakcyjnym miejscu 

z parkingiem, tel. kom. 602-504-924.

 �Na działalność gospodarczą 
400 mkw. z dużym placem, Łowicz, 
bolimowska 63, tel. (46) 837-42-46, tel. 
kom. 605-578-502.

 �Róg Warszawskiej i dworcowej w 
Łowiczu 40 m2. lub 160 m2 lub 200 m2 
na działalność, tel. (46) 837-42-46, tel. 
kom. 605-578-502.

 �Lokale handlowo usługowe, tel. kom. 
692-725-590.

 �Wynajmę dom, Łyszkowice, tel. kom. 
690-678-063.

 �Kawalerka do wynajęcia na os. 
Noakowskiego kontakt, tel. kom. 
609-502-572.

 �Przyjmę w dzierżawę ziemię, tel. kom. 
781-842-724.

 �Wynajmę m-3, Łódź, Stare bałuty, tel. 
kom. 666-811-783.

 �Przyjmę ziemię w dzierżawę 
(gmina bedlno +sąsiednie), tel. kom. 
661-764-856.

 �Wynajmę 2-pokojowe mieszkanie, tel. 
kom. 604-218-150.

 �Łowicz, 3-pokojowe, tel. kom. 
506-214-763.

 �Gminna Spółdzielnia w dmosinie 
wynajmie lokal 60 mkw., wszystkie 
media, centrum gminy, możliwa każda 
działalność, tel. (46) 874-74-60, 8.00-
15.00, tel. kom. 605-587-016.

 �do wynajęcia 2 pokoje z kuchnią w 
domu prywatnym, Głowno, tel. kom. 
503-830-181.

kupno różne
 �Szafę międzywojenną, tel. kom. 

733-630-382.

 �Kupię blachę, cegłę, drut, deski, łaty, 
krokwie, tregry, tel. kom. 607-809-288.

 �Kupię drut 12, 14, tel. kom. 
607-809-288.

 �monety, starocie, tel. kom. 
606-941-752.

sprzedaż różne
 �drewno kominkowe,  

opałowe (workowane). Skrzynki 
uniwersalne. Trociny.,  
tel. kom. 501-658-261.

 �drewno kominkowe, opałowe, tel. 
kom. 504-257-615.

 �Piasek płukany, pospółka, żwiry, 
podsyp, tel. kom. 600-895-026.

 �Skrzynki plastikowe nowe, polskie, 15 
kg i mniejsze, tel. kom. 601-286-499.

 �Kręgi, pokrywy, przepusty, płytki 
chodnikowe w kolorach, tel. kom. 
531-467-981.

 �Pianina, fortepiany, tel. kom. 
604-443-118.

 �budy ocieplane dla psów, tel. kom. 
885-459-698.

 �Płyty paździeżowe, tel. kom. 
885-459-698.

 �Rusztowania warszawskie, tel. kom. 
500-262-573.

 �Sprzedam piec na eko-groszek z 
podajnikiem, moc 15 kW (uszkodzony 
mechanizm podający), tel. kom. 
512-278-726.

 �Piec c.O. na olej opałowy, ze 
zbiornikiem i grzejnikami z demontażu, 
tel. kom. 608-501-258.

 �drewno opałowe sosna, tel. kom. 
505-611-435.

 �Sprzedam tartak przewoźny, tel. kom. 
575-777-961.

 �Sprzedam narożnik, tel. kom. 
501-843-315.

 �Sprzedam kostkę brukową, tel. kom. 
601-052-050.

 �Oddam za darmo ok. 1000 
drzew śliwy, wiśni w zamian za 
uporzątkowanie, tel. kom. 601-978-833.

 �Stylowe meble dębowe niemieckie: 
segment 270x210 cm, szafka 
RTV, wypoczynek 1, 2, 3, tel. kom. 
609-688-461.

 �Używane: okno drewniane, dwie szafy 
2-drzwiowe, tel. kom. 797-621-431.

 �Sprzedam maszyny do wyrobu 
girlandy na wiązanki sztuczne, tel. kom. 
883-647-382.

 �Sprzedam tanio komputer, monitor, 
urządzenie wielofunkcyjne, głośniki, tel. 
kom. 607-172-782.

 �Piec cO 6 mkw., tel. kom. 
661-760-254.

 �Sprzedam sofę 2-os., 600 zł,  
zakup luty 2018,  
tel. kom. 796-259-722.

 �hydraulika-kształtki, wciągarka 
budowlana, stojak do hydrantu, 
opiełacz, tel. kom. 664-507-718.

 �domek dziecinny ze zjeżdżalnią, tel. 
kom. 788-870-752.

 �Narożnik z funkcją spania, tel. kom. 
889-601-888.

 �Sprzedam komodę + szafę oraz 
szafę i wieszak do korytarza, tel. kom. 
602-746-524.

 �Sprzedam piec 25 kW z podajnikiem, 
tel. kom. 502-250-734.

 �Sztachety blaszane (grafit), nożyce 
warsztatowe, tel. kom. 506-771-822.

 �Sprzedam segment młodzieżowy z 
biurkiem, tel. kom. 784-269-956.

 �Rury stalowe dł. 7 m i 3 m, 
tel. (42) 719-32-66, między 18 a 20..

 �Akordeon Weltmaister, stół 
bilardowy, domek letniskowy, tel. kom. 
791-776-110.

 �Krajzega, szlifierka taśmowa, tel. kom. 
503-830-451.

 �Pralka Samsung, tel. kom. 
503-969-394.

 �Wózek paleciak, tel. kom. 
693-830-160.

 �Piec c.o., 17kW z sterownikiem i 
nadmuchem, tel. kom. 668-405-964.

 �Drewno opałowe, tel. kom. 
690-468-321.

 �Piec c.o. 200 zł, tel. kom. 
692-434-273.

 �betoniarka, tel. kom. 504-507-730.

 �drewno opałowe, kominkowe, suche, 
tel. kom. 602-733-249.

 �Kuchnia gazowqa, piec c.o. 
(używane), tel. kom. 509-323-342.

 �Lodówka Electrolux i mikrofalówka 
Whirlpool, tel. kom. 504-271-049.

 �Wyprzedaż garażowa: Jasieniec 
23/k.Rybna, tel. kom. 609-491-588.

 �Spółdzielnia tanio sprzeda regały 
sklepowe, wagi i inne urządzenia 
sklepowe, tel. (46) 874-74-60, 8.00-
15.00, tel. kom. 605-587-016.

praca

dam pracę
 �Przyjmę do pizzerii kierowcę na stałe 

oraz pomoc kuchenną -weekendowo, 
tel. kom. 504-859-387, 885-353-500.

 �Firma transportowa zatrudni 
kierowców kat.c+E  
w transporcie międzynarodowym 
(kierunek Włochy). Oferujemy:  
umowę o pracę, terminową wypłatę, 
praca na tacho, nowoczesny tabor,  
tel. kom. 602-275-001,  
lub 606-666-683.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, tel. kom. 
537-180-085.

 �zatrudnię kierowcę kat. c+E, 
transport międzynarodowy, tel. kom. 
607-267-206.
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 �Zatrudnię na stanowisko 
sprzedawcy, hurtownia materiałów 
budowlanych, Stryków, dobre 
wynagrodzenie., tel. kom. 
605-086-824.

 �hurtownia budowlana w Strykowie 
zatrudni kierowców c. dobre 
wynagrodzenie, tel. kom. 601-153-348.

 �zatrudnię kierowcę kat. c+E w 
ruchu międzynarodowym, kółka na 
Niemcy, tel. kom. 601-720-805.

 �zatrudnię pracowników na budowę, 
dobre wynagrodzenie, tel. kom. 605-
061-363, po 18:00.

 �Pracowników do produkcji 
ogrodzeń betonowych (praca 
akordowa), osobę z uprawnieniami 
palacza, pracowników do obsługi 
skupu złomu, tel. kom. 606-238-181, 
509-345- 234.

 �Pracowników do produkcji 
ogrodzeń betonowych (praca 
akordowa), osobę z uprawnieniami 
palacza, pracowników do obsługi 
skupu złomu, tel. kom. 606-238-181, 
509-345- 234.

 �murarzy, pomocników, okolice 
Głowna, tel. kom. 515-697-643.

 �zatrudnię montażystę, tel. kom. 
602-504-924.

 �zatrudnię kierowcę kat. c, c+E, 
również dorywczo, kraj, tel. kom. 
601-385-525.

 �zatrudnimy pizzermana/
pizzerwoman 14-17 zł/h, tel. kom. 
501-620-170.

 �Operator dźwigu samojezdnego, 
może być dorywczo, tel. kom. 
601-303-235.

 �zatrudnię Panią, praca w markecie 
budowlanym, mile widziane 
doświadczenie, tel. kom. 601-640-615.

 �Zatrudnię szwaczki, dzianina, 
Głowno, tel. kom. 509-852-909.

 �Zatrudnię pomocnika 
dziewiarza, Głowno, tel. kom. 
509-852-909.

 �Firma zatrudni pracowników 
fizycznych do pracy na budowie. 
Wynagrodzenie 15-19 zł na rękę, 
tel. kom. 601-593-011.

 �Zatrudnię kierowcę C+E na 
trasach Włochy-Finlandia (przez 
Polskę), wyjazdy tygodniowe, tel. 
kom. 793-500-433.

 �zatrudnię tynkarza i pomocnika, tel. 
kom. 575-661-940.

 �Zatrudnię mężczyznę, kat. B, 
mile widziana obsługa wózków 
widłowych, umowa 3.000 zł, tel. 
kom. 505-068-787.

 �zatrudnię kierowcę c+E, załadunki 
Lidr Stryków, codzienne zjazdy na 
magazyn, tel. kom. 508-168-121.

 �zatrudnię do zbioru pomidorów, tel. 
kom. 508-220-243.

 �Zatrudnię do układania kostki 
brukowej, tel. kom. 697-778-557.

 �zatrudnię murarzy i na 
wykończenie, tel. kom. 603-872-901.

 �Szwalnia w Łodzi Górniak zatrudni 
szwaczki, dobre warunki, możliwy 
zwrot kosztów dojazdu, tel. kom. 
606-389-269.

 �zatrudnię pracowników do prac 
budowlanych z Głowna, tel. kom. 
601-321-914.

 �zatrudnię do układania kostki 
brukowej, tel. kom. 663-690-050.

 �zatrudnimy kierowców kat. c+E 
do przewozu kontenerów morskich, 
hamburg-Polska, weekendy w domu, 
wysokie zarobki, stabilne warunki pracy, 
tel. kom. 506-836-200.

 �zatrudnię kierowcę c+E, tel. kom. 
505-845-686.

 �Szwalnia w Głownie przyjmie 
szwaczki, tel. kom. 668-008-211.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, kraj, tel. 
kom. 606-240-378.

 �zatrudnię hydraulików, tel. kom. 
603-673-948.

 �Zatrudnię osobę dyspozycyjną do 
opieki nad dwoma dziewczynkami 
w wieku wczesnoszkolnym oraz 
do prowadzenia domu, tel. kom. 
507-649-125.

 �zatrudnimy pracowników do 
restauracji mcdonald’s. Oferujemy 
nową, wyższą stawkę. Gwarantujemy 
umowę o pracę. Oferujemy elastyczne 
godziny pracy, tel. kom. 696-442-485.

 �zatrudnię pracownika 
gospodarczego, wiadomość: Łowicz ul. 
Poznańska 148/150.

 �zatrudnię kierowców kat. c+E 
w transporcie międzynarodowym i 
krajowym, bardzo dobre zarobki, tel. 
kom. 604-237-423.

 �zatrudnię elektromontera z 
uprawnieniami SEP, tel. kom. 
793-098-999.

 �zatrudnię kierowcę kat. c+E, praca 
okolice Głowna, tel. kom. 603-277-446.

 �zatrudnię kierowcę c+E, praca 
po kraju, stałe trasy, możliwość 
przyuczenia, Kiernozka 12, tel. kom. 
600-357-428.

 �zatrudnię pomocnika mechanika 
samochodów ciężarowych, tel. kom. 
600-357-428.

 �zbiór pomidorów, bocheń, tel. kom. 
725-875-589, po 20:00.

 �zatrudnię kierowcę kat. c+E 
(chłodnia); wyjazdy z Tesco Teresin, tel. 
kom. 608-067-847.

 �zatrudnię kierowcę kat.c+E w 
transporcie krajowym, naczepa 
chłodnia, dobre zarobki, tel. kom. 
608-067-847.

 �zatrudnię mężczyzn do zbioru jabłek, 
z umiejętnością obsługi ciągnika, tel. 
kom. 692-307-611.

 �zatrudnię pracownika do serwisu 
opon ciężarowych (wymagane prawo 
jazdy kat. b), tel. kom. 509-252-837.

 �Kierowcę c+E, pon.-pt. 8 godz./
dziennie, tel. kom. 602-385-382.

 �Gospodarstwo Glinnik zatrudni 
pracowników na stanowiska: 
traktorzysta i obsługa suszarni, 
tel. (42) 719-57-54, tel. kom. 
501-469-530.

 �zatrudnię kierowców c+E. Transport 
międzynarodowy i krajowy, pojedyncze/
podwójne obsady, bardzo dobre 
zarobki, tel. kom. 668-575-740.

 �Firma nawiąże stałą współpracę z 
montażystami paneli podłogowych, 
wykładzin, drzwi, tel. kom. 509-481-600.

 �Piekarnia Głowno - krojenie pieczywa 
(kobietę), praca nocna oraz kierowcę i 
piekarza, tel. kom. 509-373-716.

 �Firma zatrudni brukarza oraz 
pomocników, tel. kom. 789-116-316.

 �RENAULT Magnum DXI 500, 
2009, z międzynarodówki, 876.000 
km, może być z pracą, telefon 
+48/734-482-226.

 �zatrudnię kierowcę kat. c,  
tel. kom. 501-250-547.

 �Praca przy kostce brukowej,  
chętnych z Głowna i okolic proszę  
o kontakt, tel. kom. 606-796-698.

 �Przyjmę do pracy przy budowie  
dróg kolejowych, praca  
na wyjazdach, min. 13 zł/h, 
tel. kom. 668-391-722.

 �zatrudnię operatora koparki, praca 
przy budowie dróg kolejowych, wysokie 
zarobki, umowa o pracę., tel. kom. 
668-391-722.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, transport 
międzynarodowy. Wysokie zarobki, 
wyjazdy tygodniowe, tel. kom. 
502-605-719.

 �zatrudnię szwaczki na dwuigłówkę, 
overlock i stębnówkę, tel. kom. 
665-217-483.

 �zatrudnię ekspedientkę do sklepu 
spożywczo-przemysłowego w 
dmosinie, tel. kom. 501-669-440.

 �zatrudnię kierowcę kat. c+E, kraj, 
chłodnia, tel. kom. 516-054-267, 
516-054-266.

 �zatrudnię do zbioru jabłek, tel. kom. 
535-495-170.

 �zatrudnię kierowcę kat. c+E, firanka, 
bliska zagranica, wolne weekendy, tel. 
kom. 602-410-096.

 �Ferma drobiu w Sobocie zatrudni: 
konserwatora, pracownika obsługi 
fermy, palacza, tel. kom. 535-530-111.

 �zatrudnię kierowcę c+E, chłodnia/ 
izoterma, tel. kom. 602-354-612.

 �zatrudnię spedytora, tel. kom. 
602-354-612.

 �zatrudnię mechanika samochodów 
ciężarowych i naczep, tel. kom. 
602-354-612.

 �zatrudnię kierowcę c+E wywrotka, 
tel. kom. 602-354-612.

 �Zatrudnię murarza, pomocnika 
murarza, do elewacji, tynkarza, 
pomocnika do tynków 
maszynowych, tel. kom. 
513-985-412.

 �zatrudnię kierowcę kat. c, tel. kom. 
601-297-797.

 �zatrudnię tynkarza 20 zł/godz., tel. 
kom. 536-515-460.

 �zatrudnię doświadczonych brukarzy, 
pomocników. mile widziane prawo jazdy 
kat. b, tel. kom. 508-286-519.

 �Poszukujemy pracownika do pracy 
w magazynie sklepu internetowego. 
Obowiązki: kompletowanie zamówień, 
przygotowywanie paczek do 
nadania, przyjmowanie towaru. Praca 
jednozmianowa, Pon-Pt, Łowicz, umowa 
o pracę , tel. kom. 605-395-556.

 �zatrudnię pracowników do 
docieplania elewacji, tel. kom. 
539-335-695.

 �zatrudnię kierowcę c+E, Polska-
Niemcy, tel. kom. 605-993-107.

 �Salon-Serwis KIA-Fiat Łowicz 
zatrudni pracowników: obsługi 
klienta, części zamiennych, 
likwidacji szkód, doradców 
serwisowych, handlowców, 
recepcjonistów, mechaników, 
stażystów. CV: recepcja.mgt@
kiamotors.pl.

 �zatrudnię kierowców c, c+E, tel. 
kom. 691-621-098.

 �zatrudnię operatora koparki, tel. kom. 
691-621-098.

 �Przyjmę pracowników. Wykończenia, 
elewacje, tel. kom. 663-211-953.

 �Zatrudnię szwaczkę i 
prasowaczkę, tel. kom. 
509-571-801.

 �zatrudnię do pracy w gospodarstwie, 
tel. kom. 602-558-294, 692-370-686.

 �Zatrudnię do sklepu z alkoholami, 
Łowicz, tel. kom. 501-788-231.

 �zatrudnię ekspedientkę, sklep 
spożywczo-warzywny, ul. 11 Listopada, 
tel. kom. 691-715-550.

 �Hurtownia budowlana w 
Strykowie zatrudni kierowców C+E. 
Dobre wynagrodzenie, tel. kom. 
601-153-348.

 �zatrudnię kierowcę c+E w ruchu 
krajowym (codziennie w domu) Skup 
owoców Głowno, tel. kom. 694-919-525.

 �zatrudnię w gospodarstwie rolnym, 
tel. kom. 782-521-171.

 �zatrudnię szwaczki stębnówka, praca 
cały rok, tel. kom. 516-132-006.

 �Firma zatrudni pracownika 
biurowego, tel. kom. 728-927-548.

 �zatrudnię na staż w sklepie Żabka, 
tel. kom. 535-451-380.

 �zatrudnię pracownika do prac 
budowlanych, tel. kom. 508-051-696.

 �zatrudnię dziewczynę  
ze znajomością j. angielskiego do 
opieki nad dzieckiem (chłopiec 11lat); 
2x w tygodniu po 3 godz, w bąkowie 
Górnym. Korepetycje z j. angielskiego, 
pomoc w odrabianiu lekcji , tel. kom. 
535-818-130.

 �Zlecę szycie chałupniczo, tel. kom. 
518-862-229.

 �zatrudnię pracowników  
do zbioru jabłek okolice brzozowa, 
możliwość zakwaterowania,  
tel. kom. 660-719-389.

 �zatrudnię pomoc domową, 
sprzątanie, prasowanie itp. raz w 
tygodniu, tel. kom. 734-176-039.

szukam pracy
 �Krawcowa/szwaczka szuka pracy  

w Łowiczu lub bliskiej okolicy,  
tel. kom. 506-233-301.

remontowo-
budowlane

usługi
 �Wylewki agregatem, tel. kom. 

698-480-048.

 �cyklinowanie, polerowanie,  
układanie parkietu, tel. kom. 
501-249-461.

 �Układanie kostki brukowej, tel. kom. 
667-837-817.

 �dachy, pokrycia dachowe, 
konstrukcje, obróbki, tel. kom. 
609-846-316.

 �docieplanie budynków, 
stropodachów granulatem 
styropianowym; kondygnacja: 1200 zł, 
tel. kom. 602-570-424.

 �Usługi koparko-ładowarką, 
młotem hydraulicznym;  
koparką gąsienicową,  
tel. kom. 790-606-451.

 �Usługi minikoparką, tel. kom. 
608-612-013.

 �Kruszywa, piasek, żwir, ziemia 
ogrodowa. Roboty ziemne, 
wyburzeniowe, transport maszyn 
budowlanych, rolniczych, usługi 
kruszarką, tel. kom. 693-565-564.

 �Usługi minikoparką, przeciski kretem, 
tel. kom. 668-591-725.

 �Usługi minikoparką, tel. kom. 
697-725-830.

 �Parkiety: profesjonalne układanie, 
cyklinowanie z polerowaniem, 
lakierowanie. Schody: cyklinowanie, 
lakierowanie, tel. kom. 607-090-260.

 �Schody, tel. kom. 607-789-345.

 �Ogrodzenia, wiaty - montaż, tel. kom. 
606-303-471.

 �Wykończenia wnętrz, glazura, 
terakota, gipsowanie, murowanie, tel. 
kom. 535-868-376, 600-934-964.

 �docieplenia budynków, tel. kom. 
666-152-315.

 �Okna: naprawa, regulacja, tel. kom. 
609-135-411.

 �Brukarstwo, tel. kom. 
791-306-104.

 �malowanie, tel. kom. 514-347-542.

 �Tynki tradycyjne, mułkowane, 
murowanie, tel. kom. 725-668-616.

 �Układanie kostki brukowej, krótkie 
terminy, tel. kom. 883-215-523.

 �dachy: konstrukcje, pokrycia, 
naprawy, konserwacje, malowanie, 
smarowanie, tel. kom. 609-227-348.

 �Gładzie gipsowe, malowanie, tel. 
kom. 796-689-987.

 �docieplenia budynków, elewacje, 
glazura, terakota, adaptacja poddaszy, 
kompleksowe wykończenia wnętrz. 
FVAT, tel. kom. 606-737-576.

 �budowanie kominów z klinkieru, 
przeróbki budynków gospodarczych, 
pokrycia dachowe, tel. kom. 
723-917-819.

 �Grzanie papy termozgrzewalnej 
i pokrycia dachowe, tel. kom. 
507-542-210.

 �montaż pokryć dachowych, przeróbki 
budynków, murowanie kominów z 
klinkieru, itp., tel. kom. 507-542-210.

 �cyklinowanie bezpyłowe, tel. kom. 
504-960-515.

 �Podłogi drewniane, parkiety: 
układanie, cyklinowanie, polerowanie, 
lakierowanie, olejowanie. Schody: 
renowacja. Profesjonalnie, solidnie, tel. 
kom. 733-552-113, 601-378-677.

 �Krycie dachów i sprzedaż materiałów 
budowlanych. Tanio, solidnie!, tel. kom. 
608-677-525.

 �Krycie papą, tanio, solidnie!, tel. kom. 
608-677-525.

 �Pokrycia dachowe, papa, rynny, 
podbitki, tel. kom. 605-850-706.

 �Tynki, remonty, docieplenia, tanio, 
tel. (46) 838-66-82.

 �Tynki maszynowe, wylewki, tanio, 
solidnie, tel. kom. 604-144-668.

 �docieplanie budynków, elewacje, 
struktury: agregatem. Tanio, szybko, 
solidnie, tel. kom. 607-612-176.

 �Struktury agregatem, krótkie terminy, 
tel. kom. 607-612-176.

 �Budowa budynków, ocieplenia, 
tynki maszynowe, wykańczanie 
wnętrz, płyty K/G, tel. kom. 
513-985-412.

 �docieplanie budynków,  
wykańczanie wnętrz, poddasza,  
gipsy, www.remonty-lowicz.pl, tel. kom. 
511-735-802.

sprzedaż
 �Producent siatki ogrodzeniowej, 

mysłaków, tel. kom. 886-562-223.

 �Rusztowania warszawskie, tel. kom. 
500-262-573.

 �Sprzedam białą cegłę pełną 
pojedyńczą, pustaki leszowe,  
tanio, tel. kom. 574-783-148.

 �Panele budowlane z rozbiórki,  
tel. kom. 503-784-574.

 �Piec Ekocentr na eko-groszek  
25 kW w bardzo dobrym stanie, tel. 
kom. 600-875-309.

 �Piec c.O. hef,  
tel. kom. 603-709-279.

 �Piec węglowy Galmet 17 kW,  
używany 3 sezony, tel. kom. 
782-865-398.

 �Pustak keramzytowy, tel. kom. 
609-473-490.

usługi 
instalacyjne

 �hydraulika kompleksowo, tel. kom. 
601-818-310.

 �Anteny: montaż, instalacje, tel. kom. 
601-306-566.

 �Usługi elektryczne, tel. kom. 
506-522-852.

 �Usługi elektryczne, tel. kom. 
509-838-364.

 � Instalacje elektryczne, dokumentacja, 
tel. kom. 723-125-777.

 � Instalacje elektryczne, alarmowe, 
TV. montaż, naprawa, tel. kom. 
665-422-974.

 �Usługi hydrauliczne, tel. kom. 
785-543-610.

 �doradztwo energetyczne. Inspektor 
nadzoru, tel. kom. 572-106-191.

usługi inne
 �Rozdrabnianie gałęzi rębakiem, 

wycinka drzew, zakrzaczeń, tel. kom. 
667-732-751.

 �Wycinka drzew, usługi podnośnikami 
koszowymi 27-metrowymi, tel. kom. 
668-591-725.

 �Kamaz: przewóz piasku, żwiru, ziemi, 
tel. kom. 601-630-882.

 �Wycinka drzew, tel. kom. 
696-008-528.

 �Przeprowadzki, transport, tel. kom. 
695-885-953.

 �Odnawianie wanien, tel. kom. 
600-979-826.

 �Okna: naprawa, regulacja, tel. kom. 
609-135-411.

 �Wrota, drzwi, bramy,  
ogrodzenia, balustrady, tel. kom. 
501-930-953

 �masz problem z komputerem: 
zadzwoń., tel. kom. 504-070-837.

 �Pranie dywanów i tapicerki meblowo-
samochodowej w zakładzie i u klienta, 
tel. kom. 501-431-978.

 �Zespół, wokalistka, deejay, tel. 
kom. 503-746-892.

 �Naprawa telewizorów. Łowicz, 
Topolowa 19, tel. (46) 837-70-20, tel. 
kom. 728-227-030.

 �Wycinka drzew zagrażających, 
pielęgnacja ogrodów, usługi 
alpinistyczne, tel. kom. 693-552-240.

 �muzyczna oprawa imprez, tel. kom. 
697-609-470.

 �Profesjonalne cięcie drzew 
niebezpiecznych, pielęgnacja zieleni i 
ogrodów, tel. kom. 782-718-483.

 �Nowa Pożyczka Rodzinna, 
małżeńska, kwota 25.000 zł, 
tel. (46) 895-10-53.

 �masz komornika na głowie? damy ci 
kredyt, tel. (46) 895-10-53.

 �mycie i czyszczenie kostki brukowej, 
tel. kom. 607-612-176.

 �Usługi autolawetą, tel. kom. 
733-805-046.

matrymonialne
 �Poznam kobietę do 58 lat sms o 

sobie, tel. kom. 608-029-088.

 �Pani po 65 latach pozna Pana w tym 
samym wieku do stałego związku, tel. 
kom. 663-384-569.

nauka
 �Nauczyciel języka niemieckiego, 

lekcje, tel. kom. 505-256-528.

 �matematyka, tel. kom. 607-440-582.

 �Nauka Języka Angielskiego Jacek 
Romanowski, tel. kom. 607-440-582.

 �Angielski, profesjonalnie, tel. kom. 
694-515-130.

 �Angielski, mgr filologii angielskiej, 
nauczyciel, doświadczenie, lekcje, tel. 
kom. 501-475-100.

 �Angielski, niemiecki. Więcej na 
facebook.com/lingvistauczy, tel. kom. 
693-833-062.

 �Język angielski, niemiecki, tel. kom. 
663-684-178.

 �matematyka, Angielski, tel. kom. 
515-459-141.

 �matematyka, tel. kom. 791-802-482.

 �Korepetycje z nauczycielem języka 
niemieckiego, egzamin gimnazjalny, 
przygotowanie do matury, tel. kom. 
664-092-100.

 �Niemiecki korepetycje, tel. kom. 
795-819-558.

 �Korepetycje: fizyka, matematyka, 
przygotowanie do matury, tel. kom. 
604-449-538.

 �Angielski, tel. kom. 889-999-312.

 �Kanadyjczyk polskiego pochodzenia: 
nauka języka angielskiego i 
francuskiego, wszystkie poziomy, tel. 
kom. 604-621-125.

 �Nauka i korepetycje z angielskiego 
i francuskiego dla uczniów szkół 
podstawowych, gimnazjum i średnich, 
tel. kom. 604-621-125.

 �Angielski, nauczyciel, egzaminator 
maturalny, tel. kom. 662-611-189.

 �matematyka kl. I-VI, tel. kom. 
696-740-690.

rolnicze – kupno

płody rolne
 �Skup zboża, tel. kom. 508-471-814.

 �Kupię każde zboże, odbiór własnym 
transportem, tel. kom. 783-112-512.

 �Kupię każde zboże, odbiór własnym 
transportem, tel. kom. 607-202-732.

 �Kupię duże ilości zbóż paszowych, 
własny transport, gotówka, tel. kom. 
798-169-557.

 �zboże, tel. kom. 603-945-983.

 �Skup zbóż paszowych: jęczmień 675 
zł, pszenżyto 665 zł, pszenica 760 zł, 
transport/załadunek, Leśniczówka k./
Soboty, tel. kom. 505-406-917.

 �Kupię żyto z dostawą na skład 
opału w Teresinie przy trasie numer 
704, Łyszkowice-Kołacin, tel. kom. 
604-634-249.

 �Kupię zboże, tel. kom. 667-566-276.

hodowlane
 �Kupię byki, tel. kom. 601-307-164.

 �Kupię jałówki, tel. kom. 
601-307-164.

 �Kupię krowy, tel. kom. 
601-307-164.

 �Skup macior, knurów, trzody 
chlewnej. Wysokie ceny, tel. kom. 
603-711-760.

 �Kupię byczki do 400 kg, dalszy chów, 
tel. kom. 603-802-304.

maszyny
 �Każdego Władymirca, Ursusa, tel. 

kom. 725-361-836.

 �Kupię maszyny rolnicze, tel. kom. 
515-710-848.

 �Kupię talerzówkę, glebogryzarkę, 
kopaczkę, kosiarkę, ładowacz Troll, tel. 
kom. 797-513-264.

 �Skup ciągników i maszyn rolniczych, 
tel. kom. 690-899-100.

 �Kupię c-328, c-330, c-360, c-355, 
c-380, mTz, mF-255, T-25 Władimirec 
bez dokumentów, do remontu, tel. kom. 
502-939-200.

 �Kupię opony 14,9/28 do c-360, tel. 
kom. 507-792-426.

rolnicze - 
sprzedaż

płody rolne
 �Zboża ozime - siewne, inne 

nasiona rolnicze.  
Firma Nasienna GRANUM,  
Łowicz, ul. Katarzynów 46, 
tel. (46) 837-23-05,  
(46) 837-23-01.

 �Pszenicę, jęczmień, pszenżyto, tel. 
kom. 697-638-898.

 �Pszenżyto do siewu, czatolin, tel. 
kom. 698-244-821.

 �Sprzedam pszenżyto, jęczmień, żyto, 
tel. kom. 662-585-814.

 �Sprzedam jęczmień ozimy, tel. kom. 
609-842-747.

 �Sprzedam żyto ok. 7 ton  
i mieszankę ok. 10 ton, tel. kom. 
607-760-119.

 �Winogron fioletowy, tel. kom. 
781-174-730.

 �Żyto Rubin po centrali, tel. kom. 
794-301-799.
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 �Kukurydza na kiszonkę, 5 ha, okolice 
Głowna, tel. kom. 606-710-189.

 �bele sianokiszonki, tel. kom. 
691-534-457.

 �Sprzedam słomę, siano w małych 
kostkach ze stodoły, tel. kom. 
787-436-230.

 �Sianokiszonka w balotach, 
schładzalnik do mleka 330l, tel. kom. 
601-295-760.

 �Sianokiszonka i słoma w balotach, 
tel. kom. 607-231-803.

 �Pszenica „Tonacja” i sianokiszonka, 
tel. kom. 666-937-442.

 �zboża, gmina dmosin, tel. kom. 
604-871-975.

 �Kukurydza na kiszonkę, tel. kom. 
693-944-068.

 �Sprzedam żyto, sadzonki truskawek, 
tel. kom. 606-218-403.

 �Pszenżyto meloman, Trismalt, tel. 
kom. 504-832-533.

 �Sprzedam siano, tel. kom. 
721-609-382.

 �Sprzedam pszenżyto paszowe, tel. 
kom. 882-443-044.

 �Owies, pszenżyto, tel. kom. 
500-324-646.

 �Sprzedam sianokiszonkę baloty, 
dojarkę 2-konwiową, Skaratki, tel. kom. 
667-539-954.

 �Sprzedam jęczmień i pszenicę, tel. 
kom. 665-726-760.

 �Sprzedam pszenżyto ozime, tel. kom. 
664-724-850.

 �Sprzedam jabłka, spady, tel. kom. 
512-831-605.

 �Sprzedam mieszankę, tel. kom. 
505-933-179.

 �Kukurydza na kiszonkę 2,6 ha, 
dębowa Góra, tel. kom. 603-629-824.

 �czosnek wiosenny nieoczyszczony, 
tel. kom. 609-688-461.

 �Sprzedam żyto, tel. kom. 692-916-507.

 �Siano, zboże, tel. kom. 692-101-976.

 �dynia, tel. kom. 669-419-342.

 �Sprzedam jęczmień, tel. kom. 
514-145-695.

 �Sprzedam pszenżyto Tomko, żyto, 
Strugienice, tel. kom. 668-380-714.

 �Sprzedam pszenżyto, mieszankę, tel. 
kom. 515-122-403.

 �Sadzonki truskawek Kent, honeoye, 
Alba włoska, tel. kom. 572-156-009.

 �Pszenica ozima, pszenżyto ozime 
kilka odmian, Kiernozia, tel. kom. 
605-278-719.

 �Pszenżyto ozime Awokado po 
centrali na słabe gleby, okolice Sannik, 
tel. kom. 692-240-157.

 �Żyto do siewu, dańkowski Amber, 
oczyszczone, tel. kom. 608-643-187.

 �Sprzedam żyto, tel. kom. 694-590-051.

 �Sprzedam gorczycę, 
tel. (42) 719-59-94.

 �Sprzedam pszenicę Arkadię po 
centrali czyszczona, owies paszowy, 
gmina domaniewice, tel. kom. 
660-702-320.

 �Sprzedam owies 1,4 t, tel. kom. 
781-287-164.

 �Sprzedam zboże, zbiornik 330 litrów 
do mleka, dojarkę spawarkę, tel. kom. 
662-089-395.

 �Pszenżyto do siewu, tel. kom. 
511-679-231.

 �Pszenica Arkadia I odsiew, tel. kom. 
603-741-484.

 �Sprzedam pszenżyto, tel. kom. 
724-130-244.

 �Żyto Rostockie, ładne, czyste, tel. 
kom. 603-877-390.

 �Kukurydza na kiszonkę 1.5 ha, Osiek, 
tel. kom. 606-901-931.

 �Sprzedam kukurydzę na kiszonkę 
pow. 1,30 ha, Sobota, tel. kom. 
781-826-259.

 �Wytłoki jabłkowe, przywóz, tel. 
kom. 664-532-700.

 �Suche wysłodki, śruty, otręby, tel. 
kom. 602-235-159.

 �Sprzedam kukurydzę na kiszonkę, tel. 
kom. 512-348-128.

 �Pszenica ozima, pszenżyto, żyto z 
odnowy, tel. kom. 693-830-160.

 �Pszenżyto Panteon, pierwszy odsiew, 
dąbkowice, tel. kom. 668-594-262.

 �Siano kostka, tel. kom. 695-304-897, 
po 16.00.

 �Sprzedam zboże do siewu: żyto, 
pszenżyto, pszenicę, jęczmień ozime, 
tel. kom. 692-446-421.

 �Sprzedam jęczmień 1 tona,  
bednary Kolonia 20, tel. kom. 
696-465-492.

 �Sprzedam żyto, pszenicę, jęczmień 
ozimy, owies, tel. (46) 838-98-66.

 �Sprzedam siano w belach 125,  
z transportem lub bez.  
Siano jest świeże, suche z 
tegorocznego koszenia, tel. kom. 
509-570-604.

 �Sprzedam mieszankę zbożową oraz 
siano kostka, tel. kom. 668-419-928.

 �Sadzonki truskawek honeoye po 
szkółce, tel. kom. 724-551-112.

 �Owies 5 ton, 400 zł/tona, tel. kom. 
692-434-273.

 �Owies, pszenica, żyto, tel. kom. 
607-315-630.

 �Pszenżyto, tel. kom. 517-201-454.

 �Papryka, tel. kom. 669-419-342.

 �Siano (baloty, kostka), sianokiszonka; 
okolice Sochaczewa, tel. kom. 
730-722-069.

 �Sprzedam owies, tel. kom. 
783-235-537.

 �Sprzedaż zbóż ozimych Hodowla 
Strzelce Danko KWS, ceny 
zakładowe, Bielawy, ul. Rynek 14, 
tel. kom. 607-189-155.

 �Pszenica, owies, pszenżyto, tel. kom. 
667-927-971.

 �bele słomy 120, tel. kom. 
694-157-527.

 �Żyto pierwszy odsiew, tel. kom. 
692-199-767.

 �Siano, tel. kom. 791-785-230.

 �Żyto, pszenica, tel. kom. 506-115-015.

 �Owies, kukurydza, pszenżyto, 
sianokiszonka, tel. kom. 506-115-015.

 �Sprzedam pszenicę i pszenżyto 
zimowe po centrali, tel. kom. 
663-256-947.

 �Sianokiszonka w belach, tel. kom. 
663-398-358.

hodowlane
 �Sprzedam 4 jałówki cielne, tel. kom. 

665-281-739, 665-941-224.

 �Jałówka wysokocielna, wycielenie: 
koniec września, tel. kom. 607-889-775, 
665-816-058.

 �Jałówki wysokocielne, tel. kom. 
888-822-173.

 �byczki do dalszego chowu, 
jałówki hodowlane cielne, tel. kom. 
604-432-909.

 �Jałówka na wycieleniu, termin 
29.09.2018, tel. kom. 512-279-318.

 �Jałówka wysokocielna, tel. kom. 
694-170-469.

 �Jałówka cielna, tel. kom. 515-368-635.

 �Sprzedam kozę i kózki 6-miesięczne, 
tel. kom. 696-836-896.

 �Sprzedam prosięta 19 sztuk, tel. kom. 
727-472-475.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, tel. 
kom. 880-939-237.

 �Sprzedam kuca - walach, tel. kom. 
515-746-342.

 �Prosiaki 10 szt., waga 25-30 kg, parka 
350 zł, tel. kom. 665-493-071.

 �byczka 300 kg, tel. kom. 518-360-010.

 �Sprzedam prosięta, tel. kom. 
503-784-574.

 �Sprzedam jałówkę wysokocielną 
czerwono-białą waga około 700 kg, tel. 
kom. 721-105-235.

 �Sprzedam 3 jałówki po 250 kg, tel. 
kom. 510-158-246.

 �Jałówki hodowlane wysokocielne, 
wycielenie wrzesień - październik, tel. 
kom. 609-846-254.

 �Sprzedam prosiaki, tel. kom. 
570-513-525.

 �byczek, tel. kom. 728-894-563.

 �Prosięta wyczyszczone, odrobaczone, 
tel. kom. 608-643-187.

 �Sprzedam jałówkę cielną, tel. kom. 
882-177-513.

 �Sprzedam jałówkę wysokocielną hF, 
tel. kom. 509-499-924.

 �Sprzedam małe byczki, tel. kom. 
725-440-981.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, tel. 
kom. 782-787-291.

 �Sprzedam jałówkę wysokocielną, tel. 
kom. 606-207-236.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, tel. 
kom. 728-121-674.

 �dwie jałówki na wycieleniu, tel. kom. 
790-355-141.

 �Jałówka cielna, tel. kom. 608-137-544.

 �Sprzedam jałówkę po wycieleniu, tel. 
kom. 508-586-263.

 �Sprzedam prosiaki, tel. kom. 
881-956-637.

 �Sprzedam byczka czarno-białego, tel. 
kom. 795-431-121.

 �Prosiaki, tel. (46) 837-47-14.

 �Jałówka na wycieleniu, tel. kom. 
664-968-279.

 �Sprzedam prosiaki, tel. kom. 
509-918-123.

 �Jałówka cielna, tel. kom. 697-416-819.

 �Sprzedam 4 jałówki cielne, tel. kom. 
500-803-757.

 �Prosiaki, tel. kom. 606-575-640.

 �cielaki mięsne, tel. kom. 661-460-987.

 �Sprzedam jałówkę cielną, termin 
wycielenia koniec września, tel. kom. 
514-999-832.

 �Sprzedam jałówki cielne, tel. kom. 
502-134-370.

 �Sprzedam 3 krowy na ocieleniu, tel. 
kom. 782-282-046.

 �Prosiaki, tel. kom. 515-291-402.

 �Sprzedam byczki mięsne, tel. kom. 
691-666-967.

 �Prosięta, tel. kom. 607-150-316.

 �Prosięta, tel. kom. 510-259-018.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, 
tel. kom. 698-728-250.

 �Sprzedam krowę, wycielenie 
20.09.2018, tel. kom. 663-398-358.

maszyny
 �Kupię kombajn  

(bolko, Anna, Karlik), sadzarkę,  
cyklop, troll, rozrzutnik,  
glebogryzarkę, kopaczkę,  
inne, tel. kom. 511-713-596.

 �Siewnik poznaniak, siewka do 
nawozu, tel. kom. 509-853-384.

 �beczka asenizacyjna 4.500 
l, sadzarka czeska, tel. kom. 
600-523-438.

 �Agregat ścierniskowy Rolmako,  
2009 rok, zabezpieczenie  
sprężynowe, 5 łap, stan bdb,  
tel. kom. 609-541-340.

 �Rozrzutnik obornika, tel. kom. 
603-254-329.

 �ciągniki: 80, 30; narzędzia rolnicze, 
tel. kom. 723-938-111.

 �Rozrzutnik 1-osiowy 3,5 tony,  
kosiarka dyskowa z kondycjonerem 
pokosu, tel. kom. 600-361-148.

 �Agregat uprawowy szer. 2,10 m, tel. 
kom. 785-520-882.

 �c-330, maszyny towarzyszące, tel. 
kom. 570-980-770.

 �Przyczepa 4 tony, sztywna, tel. kom. 
781-174-730.

 �Sprzedam ładowacz  
chwytakowy hydramet 500,  
2009 rok, mało używany, stan bdb., 
tel. kom. 696-604-988.

 �cyklop, kosiarka rotacyjna,  
przyczepa 8-tonowa, rozrzutnik 
obornika, ciągnik Ursus U-902,  
prasa z-224, kombajn bizon z-56, tel. 
kom. 512-179-465.

 �beczka asenizacyjną 4.000, tel. kom. 
604-413-509.

 �c-360, tel. kom. 604-436-938.

 �Rzorzutnik Fortschritt 10 t,  
rozrzutnik tandem 6 t, polski,  
myjkę do mycia warzyw,  
żmijkę do zboża i młynek do 
czyszczenia zboża, tel. kom. 
790-855-777.

 �Władimirec 1986 rok, przyczepa 
1-osiowa wywrotka, tel. kom. 
604-931-629.

 �Sprzedam pług 2-skibowy,  
brony 5, silnik c-328, tel. kom. 
600-312-749.

 �ciągnik Ursus c-360, opryskiwacz, 
kosiarka rotacyjna, rozrzutnik, siewka 
do nawozu, pług 3-skibowy, brony 
5, kultywator, siewka, sadzarka do 
ziemniaków, tel. kom. 662-046-407.

 �Sprzedam agregat uprawowo-siewny 
bomet 2,5 m, tel. kom. 605-954-259.

 �Siewnik konny przerobiony do 
ciągnika i sadzarkę do ziemniaków, tel. 
kom. 664-837-390.

 �Pług 3 oraz 4-skibowy Rabewerk 
Gruber Unia Kos 2,6m, zabezpieczenia 
sprężynowe, 2012, glebogryzarka do 
truskawek włoska, rozrzutnik obornika 
2-osiowy, tel. kom. 667-133-737.

 �Przyczepa d45 wywrotka, 
schładzalnik do mleka 4.500l, agregat 
uprawowo-siewny 3 m z siewnikiem, 
beczka asenizacyjna 10.000l na 
tandemie, ocynk, tel. kom. 667-133-737.

 �Pług obrotowy Overum 3-skibowy, 
siewnik 2,5 m zachodni, tel. kom. 
889-013-143.

 �Kabin c-330, c-360, tury 3-sekcyjne 
do c-360, 7211, 7245, 7711, 145, 
385 ine, opony, części, tel. kom. 
690-899-100.

 �c-330, T-25, c-360, c-3603P, 
c-385, 7711, 6211, 8145 inne, tel. kom. 
690-899-100.

 �Rozrzutnik obornika, pług 2, tel. kom. 
601-611-092.

 �Siewnik Amazone 3 m, 25 rurek, 
ścieżki technologiczne, traktor John 
deere 2012 krajowy z turem, tel. kom. 
605-884-584.

 �Pługi obrotowe resor, Kverneland 3 i 
4, tel. kom. 605-884-584.

 �dojarka Alfa Laval, tel. kom. 
500-324-646.

 �Kosiarka rotacyjna, tanio, tel. kom. 
663-561-245.

 �Prasa z-224, tel. kom. 663-561-245.

 �Sprzedam zbieracz do jabłek, tel. 
kom. 663-360-730.

 �Sprzedam siewnik zbożowy i 
nawozowy, tel. (46) 837-14-61.

 �Sprzedam siewnik zbożowy 
poznaniak 2,5 metra, sadzarka do 
ziemniaków polska, obsypnik do 
ziemniaków 5-rzędowy, tel. kom. 
600-435-492.

 �Agregat prądotwórczy, kombajn 
Anna, tel. kom. 721-169-137.

 �Sprzedam siewnik zbożowy, 23 rurki - 
tanio, tel. kom. 515-746-342.

 �brony 5, opryskiwacz 400 l, siewnik 
ciągnikowy, silnik elektryczny 5,5 kW, 
tel. kom. 574-198-145.

 �Opryskiwacz, siewnik „poznaniak”, 
przyczepa Sanok do remontu i bez 
dokumentów, tel. kom. 606-576-628.
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 �brony 5, kultywator dostosowany 
do truskawek, opryskiwacz 400 l, tel. 
kom. 691-270-829.

 �chłodziarka do mleka i mięsa, 
myjka niemiecka, ośka do przyczep 
do tylniego wywrotu, tel. kom. 
691-270-829.

 �Komajn bizon, kombajn 
ziemniaczany bolko, tel. kom. 
508-364-849.

 �Kombajn ziemniaczany Anna, tel. 
kom. 513-397-815.

 �Opryskiwacze ogrodowe ślęza, 
Termit 300 l, kopaczka, rozrzutnik 
2-osowy, tel. kom. 574-783-148.

 �Kombajn do ziemniaków bolko, 
orkan 2, dwa wyciągi Krotoszyn, 
dwa zbiorniki na mleko 300, 250 
l, tur obornika do Fergusona 255, 
wszystko w dobrym stanie, tel. kom. 
508-324-561.

 �Ursus c-360, rozsiewacz do 
nawozu, dwukółka, brony, siewnik 
konny przerobiony do ciągnika, tel. 
kom. 517-895-817.

 �Sprzedam lekki maszt widlaka 
przystosowany do ciągnika i cyklop, 
tel. kom. 518-217-684.

 �Sprzedam kombajn ziemniaczany 
Anna, tel. (46) 838-73-77.

 �Agregat uprawowy Karlik, 
kultywator, śrutownik bąk,  
pielnik do warzyw, tel. kom. 
509-853-384.

 �Sieczkarnia 1-rzędowa do 
kukurydzy, tel. kom. 788-983-178.

 �Kopaczka 2-rzędowa do 
ziemniaków, tel. kom. 661-760-254.

 �Talerzówka, kultywator z wałkiem, 
opryskiwacz 400l, sadzarka do 
ziemniaków, kosiarka rotacyjna, 
maszyna do cebuli, żmijka do zboża, 
koła do c-360, przetrząsarka do 
siana, pług podorywkowy, tel. kom. 
726-186-564.

 �Rozrzutnik 2-osiowy, tel. kom. 
887-682-975.

 �Rozrzutnik obornika, Orkan II, tel. 
kom. 663-226-547.

 �Sprzedam rozrzutnik 1-osiowy 
w dobrym stanie, tel. kom. 
602-853-638.

 �ciągnik Ursus c-360, piec do 
suszarni, cyklop, opryskiwacz hardi, 
tel. kom. 509-293-050.

 �Sprzedam c-360, tel. kom. 
607-645-243.

 �Kos w dobrym stanie + części, 
sieczkarnia Loda, tel. kom. 
600-107-937.

 �Sadzarka dwukołowa rotacyjna, 
brony 3, wał do 330 i 3P, tel. kom. 
605-485-261.

 �Kombajn Anna, sortownik do 
ziemniaków, wycinak kiszonek, tel. 
kom. 692-365-635.

 �części używane do c-328, c-330, 
c-360, c-380, c-355, mTz, T-25 
Władimirec, tel. kom. 880-353-819.

 �brony polowe ciężkie Nik-Tom, 
nowe, tel. kom. 661-937-429.

 �Kombajn buraczany Neptun, tel. 
kom. 507-275-624.

 �Kombajn Anna, sadzarka, 
opryskiwacz 600 litrów, tel. kom. 
531-791-123.

 �śrutownik z mieszalnikiem, tel. 
kom. 692-744-802.

 �Sprzedam rozrzutnik 1-osiowy, tel. 
kom. 721-341-649.

 �Kombajn Anna, dmosin, tel. kom. 
663-722-485.

 �Sprzedam rozrzutnik 2-osiowy, stan 
idealny, tel. kom. 693-698-352.

 �zestaw uprawowo-siewny, 
wybierak do kiszonek i inne, tel. kom. 
724-883-471.

 �Siewnik poznaniak; pług 3-skibowy, 
redło „3”, opryskiwacz Termit, brony „5”, 
tel. kom. 880-500-224.

 �Sprzedam mTz82 4x4, stan dobry, 
zarejestrowany, tel. kom. 608-224-602.

 �Pług 4-skibowy Awemak, tel. kom. 
795-088-317.

 �Sprzedam siewnik Poznaniak, stan 
dobry, tel. kom. 888-761-255.

 �Siewnik Poznaniak na docisku, tel. 
kom. 783-637-875.

 �Sprzedam kopaczkę, tel. kom. 
602-339-665.

 �Siewnik Poznaniak, tel. kom. 
697-753-819.

 �Kombajn bolko, tel. kom. 
660-266-355.

 �Pług 4-skibowy Unia Grudziądz, 
odkładnice „40”, tel. kom. 
664-748-795.

 �Rozrzutnik obornika 1-osiowy, 4 t, 
stan bdb., tel. kom. 532-360-574.

 �ciągnik c-330 Ursus, 
tel. (46) 874-64-14.

 �Sieczkarnia 1-rzędowa, tel. kom. 
507-429-601.

 �Naprawa ciągników rolniczych 
mąkolice, tel. kom. 667-123-465.

 �Ursus c-360 1987 rok; orginał, 
12.700zł, tel. kom. 516-526-505.

 �Ładowarka teleskopowa Jcb 
540-S, 7m/4,5e, 72.000zł, tel. kom. 
516-526-505.

 �RcW3 3000zł, tel. kom. 
516-526-505.

 �mulczer do niszczenia badyli 
kukurydzy szer. 4,5 m, tel. kom. 
509-282-300.

 �Agregaty bierne 3 m. Rau, z 
hydropakiem, tel. kom. 509-282-300.

 �ciągnik Fendt 515 z ładowaczem 
czołowym, tel. kom. 509-282-300.

 �Agregat podorywkowy Gruber, szer. 
3, 4, 4,5 m. podcinacze, wał strunowy, 
tel. kom. 509-282-300.

 �Nadstawki do rozrzutnika czarna 
białostocka, tel. kom. 693-830-160.

 �Orkan do trawy Tarup, 1,4-1,6 szer., 
tel. kom. 509-282-300.

 �Rozrzutnik obornika Fortschritt 
oraz wszystkie części nowe, tel. kom. 
693-830-160.

 �Pług zagonowy 4-skibowy, 
Kvenerland zabezpieczenie resorowe, 
ramię do wału, tel. kom. 509-282-300.

 �Pługi obrotowe duży wybór, 
4-skibowe, 5-skibowe,  
6-skibowe Kverneland, Vario Frost, 
Rabeverke, zmienna szerokość orki, 
ramię do wału,  
tel. kom. 509-282-300.

 �Talerzówki 3, 4, 4,5 m, typ X, V, z 
wałem strunowym, sprowadzone z 
Niemiec, tel. kom. 509-282-300.

 �Rozrzutnik 6 tonowy, tel. kom. 
693-830-160.

 �Siewniki do zboża Amazone, d7, d8, 
Fiona, Nordsen, Isaria, Pottinger, duży 
wybór, tel. kom. 509-282-300.

 �Stanowiska do bydła, nowe, 
ocynkowane, tel. kom. 693-830-160.

 �Wycinaki do kiszonek Fell Kuhn, 
podwójny nóż, winda, duży wybór, 
sprowadzone z Niemiec, tel. kom. 
509-282-300.

 �Paszowóz Silowolf 11 m3, 2006 rok, 
komputer, waga, tel. kom. 509-282-300.

 �Rozrzutniki obornika Fortshnitt T088, 
Welgler, bergman, Strautman 4-10 t., tel. 
kom. 509-282-300.

 �beczki asenizacyjne ocynkowane 
4, 5, 6, 7, 8, 10.000 litrów, oś skrętna, 
sprowadzone z Niemiec, tel. kom. 
509-282-300.

 �Karmniki, turbomaty dla świń, duży 
wybór, 200 szt., tel. kom. 509-282-300.

 �Przyczepa rolnicza 3-osiowa, hL-60, 
hL-80, tel. kom. 509-282-300.

 �Gruber mały, rozsiewacze Amazone, 
tel. kom. 668-594-262.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, tel. 
kom. 724-695-653.

 �Sprzedam obcinarkę rolkową do 
cebuli, tel. kom. 502-038-760.

 �Sprzedam jednorzędówkę 
do kukurydzy Potinger, tel. kom. 
668-347-212.

 �Ładowacze czołowe do Ursus c-330, 
c-360, 3512, T-25 hydrauliczne lub na 
linkę, tel. kom. 608-686-489.

 �Pługi 4-skibowy bomet, 2-skibowy, 
kultywator 2,10, brony 3, siewka, 
opryskiwacz, siewnik konny 15, 
grabiarka gwiazdowa 4; T-25, tel. kom. 
608-686-489.

 �Gruber mandam 2,2; kultywator 13 z 
wałkami, tel. kom. 724-551-112.

 �Wyciąg linowy, pszenżyto, mieszanka, 
tel. kom. 605-485-261.

 �Sprzedam orkana, tel. kom. 
795-431-121.

 �c-330 1983 rok, I właściciel, 12.600 
zł, tel. kom. 602-584-266.

 �Talerzówka, Ostrówek, koła do 
przyczepy 10’, tel. kom. 509-853-384.

 �Przyczepa Pronar 8-tonowa.,  
2010 rok, stan idealny, tel. kom. 
791-020-669.

 �Mieszalnik pasz 2-tonowy, tel. 
kom. 697-688-625.

 �Sprzedam rozrzutnik 2-osiowy 1,6 ha 
ziemi w miejscowości Siemienice, tel. 
kom. 882-051-485.

 �Wał uprawowo-siewny szerokość 2,4 
m, 2.100 zł, tel. kom. 793-721-669.

 �Sprzedam śrutownik na kamienie, 
2 koła do przyczepy 6 ton, tel. kom. 
604-866-936.

 �Rozrzutnik objętościowy Fortschritt, 
talerzówka duża, hydraulicznie 
rozkładana, tel. kom. 665-103-042.

 �Sprzedam młynek  
do czyszczenia zboża i wialnię,  
tel. kom. 515-736-295.

 �Wspomaganie T-25/330, siano 
kostki, siewnik zbożowy duński, 
kombajn zbożowy, przyczepka 
1-osiowa, rotacyjna sprawna lub do 
naprawy, tel. kom. 509-323-342.

 �Ursus c-360 3P, T-25 Władimirec, tel. 
kom. 608-686-489.

 �Sprzedam rozrzutnik 1-osiowy 
3,5 tony, rozrzutnik Tandem 6 
ton, przyczepa samozbierająca 
jugosłowianka Sippr 1, tel. kom. 
537-294-261.

 �Sprzedam kombajn ziemniaczany 
Anna, 1990 rok, tel. kom. 663-766-561.

 �Suszarnia dachówkowa, silos 
zbożowy wewnętrzny, rozsiewacz 
nawozu Rauch, tel. kom. 888-579-266.

 �Kopaczka, tel. kom. 504-055-723.

 �Rozrzutnik 1-osiowy, brony 5, tel. kom. 
697-094-770.

 �śrutownik bijakowy, tel. kom. 
692-199-767.

 �Sprzedam kopaczkę c-328, 
kultywator, tel. kom. 603-255-944.

 �Sieczkarnia class, burty do 
rozrzutnika, opony 6.9R30, tel. kom. 
668-337-629.

 �Rozrzutnik 1-osiowy, tel. kom. 
600-342-927.

 �ciągnik rolniczy deutz-Fahr Agroplus 
100 Km, tel. kom. 506-178-432.

 �Agregat Unia Grudziądz talerzowy 
+ siewnik Polonez 2011 rok, tel. kom. 
506-178-432.

 �Sprzedam młynek do czyszczenia 
ziarna, tel. kom. 692-465-143.

inne
 �Obornik, tel. kom. 603-243-414.

 �Obornik bydlęcy, tel. 693-157-117.

 �Obornik bydlęcy z dowozem, tel. kom. 
726-121-861.

 �dwa tunele foliowe 7,5x25 m z 
nawadnianiem, tel. kom. 725-368-799.

 �Sprzedam obornik bydlęcy, tel. kom. 
665-974-254.

 �Sprzedam obornik bydlęcy, tel. kom. 
781-592-703.

 �Sprzedam skrzynki plastikowe, 
używane, 15 kg, tel. kom. 668-409-727.

 �W sprzedaży folia pryzmowa gruba 
z uv - czarna, czarno-biała. Najlepsze 
ceny. Wysyłka - odbiór Janinów, tel. 
kom. 504-504-783.

 �Obornik bydlęcy dwuletni, tel. kom. 
509-652-840.

 �basen do mleka 850 l., tel. kom. 
662-752-205.

 �Sprzedam obornik, tel. kom. 
503-784-574.

 �Sprzedam tunel metalowy 8x31m, 
tel. kom. 516-046-664.

 �Agregat prądotwórczy 44 kW, 
hala 30x12 m lub większa-mniejsza. 
Stal nowa i użytkowa, tel. kom. 
603-061-839.

 �Opony używane 184R38, 
42070R28, 149R28, tel. kom. 
502-680-055.

 �Żużel, wapno nawozowe, słoma z 
dowozem, tel. kom. 600-323-947.

 �Sprzedam obornik, tel. kom. 
666-490-950.

 �Sprzedam karmik dla tuczników, 
mało używany, tel. kom. 663-647-082.

 �zbiornik na mleko 400l, tel. kom. 
882-423-374.

 �Schładzalnik do mleka 550 l 
Frigomilk, tel. kom. 532-360-574.

 �Sprzedam 4 rozrzutniki obornika, 
tel. kom. 511-184-369.

 �Obornik, tel. kom. 604-853-854.

 �Sprzedam schładzalnik do 
mleka 550 litrów Alfalawal, tel. kom. 
607-889-775.

rolnicze - usługi
 �białkowanie obór, tel. kom. 

518-168-598.

 �Naprawa ciągników,  
maszyn rolniczych, sprzętu 
budowlanego, samochodów 
ciężarowych, tel. kom. 
510-809-025.

 �bielenie budynków  
inwentarskich, dezynfekcja,  
tel. kom. 663-452-727.

 �Okna: naprawa, regulacja, tel. 
kom. 609-135-411.

 �Cięcie kukurydzy nową 
sieczkarnią Krone Big X600. 
+zestawy, ubijanie. Firma Servol, 
tel. kom. 502-518-607.

 �Koszenie kukurydzy na kiszonkę 
nową sieczkarnią claas Jaguar + 
odwóz (walce dozujące), tel. kom. 
695-052-735.

 �Koszenie kukurydzy  
nową sieczkarnią claas Jaguar  
z odwozem przyczepami 
objętościowymi Veenhuis. F.h.U. 
burzyński, tel. kom. 696-130-651.

 �Podsiew łąk siewnikiem firmy Vredo, 
tel. kom. 660-330-597.

 �Transport maszyn rolniczych, 
kombajnów zbożowych, tel. kom. 
665-734-042.

 �Koszenie kukurydzy  
sieczkarnią claas Jaguar 860  
z kamperem 8-rzędowym  
wraz z odwozem, tel. kom.  
693-698-295.

zwierzęta

sprzedaż
 �Króliki, klatki, miniaturki, tel. kom. 

531-467-981.

 �Szczenięta owczarka 
niemieckiego, długowłose, tel. kom. 
504-202-526.

 �Sprzedam szczeniaki owczarka 
niemieckiego, tel. kom. 601-615-639.

 �Sprzedam ratlerka miniaturkę 
suczkę 9 tygodni, tel. kom. 
512-624-763.

 �Sprzedam 3 miesięczne  
owczarka niemieckiego, tel. kom. 
502-616-392.

 �Sprzedam kuca - walach, tel. kom. 
515-746-342.

 �Owczarki niemieckie długowłose, 
szczenięta, tel. kom. 721-178-162.

 �Owczarki niemieckie, 
3-miesięczne szczenięta, tel. kom. 
603-879-670.

 �Sprzedam 2 suki owczarka 
niemieckiego dorosłe, tel. kom. 
663-657-020.

 �Owczarek niemiecki:  
szczenięta, psy dorosłe, tel. kom. 
725-368-799.

 �Przepiórki, bażanty, tel. kom. 
503-830-451.

 �Koza mleczna, tel. kom. 
733-630-382.

 �Owczarki charty, tel. kom. 
513-170-564.

 �Owczarek niemiecki długowłosy, 
pies 19-miesięczny, tel. kom. 
721-178-162.

 �Sprzedam labradory szczenieta, 
tel. kom. 796-676-239.

inne
 �Oddam szczenięta teriera 

niemieckiego, myśliwskiego,  
tel. kom. 605-350-355.
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informacje
 � Infolinia PKP Intercity 703 200 200, 

Koleje mazowieckie 22 364 44 44, Łódzka 
Kolej Aglomeracyjna (42) 205 55 15

 � Informacja PKS 46-837-38-13
 �Krajowe Biuro Numerów 118-913
 �Międzynarodowe Biuro Numerów 

118-912
 �Rozmowy krajowe – zamawianie 

19050 (koszt 1,07 zł z VAT)
 �Rozmowy międzynarodowe – zama-

wianie 19051 (koszt 1,07 zł z VAT)
 �Awarie tel. stacjonarnych – zgłoszenia: 

801 505 505
 �Biuro zleceń 19497 (zamawianie budze-

nia, przypominanie o terminie załatwienia 
sprawy, przekazywanie życzeń itp.).

telefony
 �  Taxi osobowe: 46-837-34-01; 46-191-91; 

46-830-05-00; 606-486-555; 600-508-308; 
dworcowa: 602-774-552

 �Taxi bagażowe: 46-837-35-28 
 �Powiatowy Urząd Pracy: 46-837-04-20
 �Starostwo Powiatowe w Łowiczu: 

sekretariat 46 837-59-02
 �Urząd Miejski: sekretariat 46-830-91-51 
 �Urząd Skarbowy: centrala 46 837-43-

58, 46-837-32-38, sekretariat 46-837-80-28 
 �ZUS 46-830-17-12
 �Łowickie Stowarzyszenie Abstynenc-

kie „Pasiaczek” Łowicz, ul. św. Floriana 7, 
tel. 46-837-66-92, pon.-pt. godz. 16.-20.00.

 �Grupa AA „Łowiczanka” spotkania  
przy Klubie Pasiaczek czw. godz. 19.00. 

 �Punkt pomocy dla ofiar przemocy  
w rodzinie (siedziba Stowarzyszenia 
„Nadzieja” ul. Podrzeczna 3a),  
tel. 46-830-03-63, czynny: 16.00-19.00.

 �Gminna Grupa Abstynencka  
w Bielawach, spotkania w czwartki 
w godz. 10-11. Informacji udziela UG biela-
wy w czwartki w godz. 8.00-10.00.

 �Punkt konsultacyjny przy Grupie 
Wsparcia „Przeminęło z wiatrem”  
w Domaniewicach, (problem przemocy)  
czynny: pt. 16-18 tel. 46-838-33-11.

 �Samopomocowa Grupa Abstynencka 
„Nie ma mocnych” w Zdunach 
(siedziba GOK), czw. godz. 18.00.

dyżury przychodni
 �Nocna i świąteczna pomoc lekarska  

ul. Ułańska 28, tel. 46-837-56-11, 46-837-56-
12, 46-837-56-13 lub 509-056-091– czynna: 
w dni robocze 18.00-8.00, soboty, niedziele 
i święta od 8.00 (przez 24 h). 

 �Poradnia Leczenia Uzależnień,  
ul. Ułańska 28, tel.46-837-37-07

 �Poradnia Zdrowia Psychicznego  
ul. 3 maja, tel. 46-837-33-07

pogotowia
 �Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 �Straż pożarna 998 alarmowy
 �Policja 997 alarmowy
 �Policyjny telefon zaufania 837-80-00
 �Ogólnopolska poradnia telefoniczna  

dla osób dorosłych w kryzysie  
emocjonalnym, czynna od pon.-pt. godz. 
14.00-22.00 pod bezpłatnym numerem 
telefonu 116 123; www.116123.edu.pl

 �Pogotowie energetyki cieplnej  
46-837-59-16

 �Pogotowie wod.-kan. 46-837-35-32
 �Pog. energetyczne 991, 46-830-15-00
 �Awarie oświetlenia ulicznego  

w Łowiczu: 881-551-551, 46 830-91-53 
 �Warsztat konserwatorski  

ŁSm 46-837-65-58
 �Gaz butlowy: 516-053-554, 697-

649-492, 46-837-84-40, 46-837-16-16, 
46-837-66-08, 46-837-41-02, 46-837-30-30, 
46-837-20-37, 46-838-36-36, 509-887-080; 
46-837-47-77, 46-837-44-44

 �Zakłady pogrzebowe: 46-837-53-85, 
46-837-07-10, 46-837-20-22, 46-837-26-74, 
46-838-72-62, 602-131-698

 �Lecznice dla zwierząt:  
ul. Starościńska 5, tel. 46-837-52-48, 
ul. chełmońskiego 31, tel. 46-837-35-24, 
ul. Krakowska 28, tel. 46-830-22-86,  
Łyszkowice, tel. 46-838-87-19 
bielawy, tel. 46-839-20-95

 �Wojewódzkie Centrum Zarządzania 
Kryzysowego w Łodzi 9287; 42 664-14-09, 
42 664-14-10, 26 144-44-05

apteki
 �Łowicz – apteka całodobowa: 

ul. Stanisławskiego, tel. 46-830-22-02

msze święte  
w niedziele i święta

 �Kościół pw. św. Ducha: 7.00, 8.30, 
10.00, 12.00, 18.00. 

 �Kościół pw. Chrystusa Dobrego 
Pasterza: 7.00, 8.00, 10.00 (dla młodzieży), 
11.15 (dla dzieci), 12.30, 17.00. 

 �Bazylika Katedralna: 7.00, 9.00, 10.30, 
12.00, 18.00.

 �Kościół o.o. Pijarów: 8.00, 9.30, 11.00, 
12.30, 16.00. 

 �Kościół Sióstr Bernardynek: 8.00, 10.00
 �Kościół pw. Matki Bożej Nieustającej 

Pomocy: 8.00, 10:00, 12.30, 18.00.
 �Kaplica seminaryjna: 10.00.

basen w Łowiczu 
ul. Kaliska 5, tel. 46-837-32-94

Pływalnia kryta –od poniedziałku  
do piątku czynna w godz. 8-22,  
w soboty i niedziele w godz. 10-20 (nie ma 
jeszcze stałego grafiku zajęć dla szkół)

boiska i hale 
sportowe

 �Boiska Orlik ul. Grunwaldzkiej 9 
w Łowiczu tel. 735-048-951

 �Boiska Orlik ul. Bolimowskiej 15/19  
w Łowiczu tel. 516-031-268; czynne: 
12.00-20.00

 �Stadion piłkarski w Łowiczu ul. Starzyń-
skiego 6/8, tel. 46-837-62-08

 �Stadion wielofunkcyjny w Łowiczu  
ul. Jana Pawła II nr 3, tel. 46-837-51-06

 �Hala OSiR nr 1 ul. Jana Pawła II nr 3 
w Łowiczu, tel. 46-837-51-06, czynna: 7.00-
15.00 (we wtorki 7.00– 20.00)

 �Hala OSiR nr 2 ul. Topolowa 2  
w Łowiczu, tel. 46-837-09-04; czynna: 
8.00– 16.00 (czwartek 8.00-20.00) 

 �Boiska Orlik przy SP nr 1 w Łowiczu 
tel. 519-130-551, czynne: pon.-pt. 12.00-
20.00, sob.-ndz. 12.00-20.00;

 �Boisko przy SP nr 4 w Łowiczu –  
tel. 46 837-36-94

 �Boisko przy LO im. Chełmońskiego  
w Łowiczu – 46 837-42-00

 �Boisko Orlik w Popowie tel. 46 895-15-36
 �SP Bąków Górny – 46 838-79-66
 �SP Bednary – 46 8386576
 �SP Kocierzew Płn. – 46 838-48-26
 �SP Stachlew – 46 838-67-29  

(tylko dla mieszkańców gminy Łyszkowice)
 �SP Mysłaków – 46 838-59-25
 �SP Nieborów – 46 838-56-94
 �Gimnazjum Bolimów – 46 838-03-99
 �Kompleks sportowy w Bolimowie 

czynny od 8.00 do zmroku
 �Gimnazjum Łaguszew – 46 838-43-93
 �ZSP Błędów – 46 838-14-76

muzea i wystawy
 �Muzeum w Łowiczu ul. Stary Rynek 5/7 

– czynne codziennie oprócz poniedziałków  
w godz. 10.00-16.00 (ostatnie wejście  
15.30). Bilety: normalny 12 zł, ulgowy 7 zł,  
wystawy czasowe 3 zł, rodzinny (2 dorośli  
+ 2 dzieci do 18 r.ż.) 30 zł; wstęp bezpłatny 
na wystawy stałe – środa. 

„Sztuka Baroku” – stała wystawa 
rzemiosła artystycznego (meble, tkaniny, 
szkło, porcelana), malarstwa i rzeźby; 

„Historia miasta i regionu” – stała 
wystawa zabytków archeologicznych,  
militariów, portretów trumiennych, pamią-
tek powstańczych, gabinet kolekcjonera; 
„Etnografia Księstwa Łowickiego” 
– stała wystawa strojów ludowych, wycina-
nek, rzeźby, ceramiki, tkanin i eksponatów 
z dziedziny papiero-plastyki; 
„Piękno w drewnie ukryte – konserwa-
cja zabytków etnograficznych  
XIX – pocz. XX w. z kolekcji Muzeum  
w Łowiczu” – stała ekspozycja etnogra-
ficzna w budynku muzeum, na ekspozycji 
plenerowej w skansenie przy muzeum 
oraz w skansenie w maurzycach.
Izba Pamięci Łowickich Żydów – wy-
stawa stała, ukazuje dzieje społecz-
ności żydowskiej w Łowiczu, od chwili 
pojawienia się starozakonnych w mieście, 
poprzez powstanie i intensywny rozwój 
Gminy Żydowskiej, aktywny udział  
w społeczno-gospodarczym życiu miasta  
w XIX i XX w., wybuch II wojny światowej, 
aż do ostatecznej jej zagłady;
„Barok Księstwa Łowickiego” – 
wystawa poświęcona sztuce barokowej 
związanej z mecenatem arcybiskupów 
gnieźnieńskich czynna do 9 września.
„To, co kochał… Adam Głuszek (1946-
2017)” – wystawa jest wspomnieniem 
o Adamie Głuszku z dąbrowic Skiernie-
wickich, rzeźbiarzu ludowym zm. 18 lipca 
2017 r.; czynna do 16 września.
 �Skansen przy Muzeum w Łowiczu –  

czynny codziennie oprócz poniedziałków 
w godz. 10.00-16.00. bilety: normalny 6 zł, 
ulgowy 4 zł, spacerowy 2 zł, rodzinny 
(2 dorośli + 2 dzieci do 18 r. ż.) 15 zł;  
dzień bezpłatny – piątek.

 �Łowicki Park Etnograficzny – Skansen 
w Maurzycach – czynny w godz 10.00-
18.00. Od godz. 18.00 do 19.00 zwiedzanie 
obiektów tylko z zewnątrz (obowiązuje bilet 
spacerowy) bilety: normalny 10 zł, ulgowy  
6 zł, spacerowy 4 zł, rodzinny (2 dorośli  
+ 2 dzieci do 18 r. ż.) 28 zł.

 �Muzeum Diecezjalne, Łowicz, Stary 
Rynek 20; czynne pon.-czw. 10-16; pt. i sob. 
10.-14.00; niedz. i święta – nieczynne. 

 �  Galeria Browarna, Łowicz,  
ul. Podrzeczna 17, tel. 691-979-262:

Andrzej Biernacki: wystawa malarstwa 
– czynna: pt., sob. i niedz. w godz. 16.00-
18.00. Wstęp wolny.
 �Foto Art. Galeria „Ekspozycja 34”,  

Łowicz, Galeria Łowicka (wejście od strony 
ul. Stanisławskiego):

„Madamki” – wystawa autorstwa Pauliny 
cysak, tworzącej pod pseudonimem 
madame Lusi Papillon. Wstęp wolny.
 �Muzeum Guzików w Łowiczu – eks-

pozycja 500 guzików, w tym ok. 200 sztuk 
guzików personalnych; Galeria Łowicka,  
I piętro, ul. Stanisławskiego. 

 � Izba Pamięci Stanisława Klickiego 
w Łowiczu – wystawa urządzona przez 
Grupę historyczną „Kampinos” na I piętrze 
baszty im. gen. Klickiego; czynna w niedzie-
le, w godz. 16.00-18.00. Wstęp wolny.

 �Miejska Biblioteka im. A. K. Cebrow-
skiego, Łowicz, os. bratkowice 3a:

„Łowicz w zbiorach biblioteki” – pre-
zentacja wydruków o Łowiczu z książek 
wydanych w XIX i XX wieku. Ponadto księ-
gozbiór lovicianów (ponad 700 tytułów) 
– dostępny w czytelni. Wstęp wolny.
 �Powiatowa Biblioteka Publiczna,

Łowicz, Stary Rynek 5/7 (wejście od 3 maja):
Elżbieta i Feliks Walichnowscy 
„Pieniny” – wystawa fotograficzna;  
hol biblioteki, czynna do końca sierpnia.
 �„Powrót do przeszłości 1919-2014  

– 95. rocznica przybycia do Łowicza  
10 PP” – wystawa zdjęć w dużym formacie; 
zespół Szkół Ponadgimnazjalnych nr 1  
w Łowiczu, ul. Podrzeczna 30.

 �Nieborów: Muzeum Motoryzacji – 
czynne: pt., sb., ndz. godz. 10.00-18.00 (lub 
po uzgodnieniu tel. 46 838-50-68, 501-945-
960). Bilety: normalny 10 zł, ulgowy (dzieci  
i młodzież do lat 15, emeryci, renciści) 7 zł,  
dzieci do lat 7 bezpłatnie. Nieborów 231a.

 �Nieborów: Pałac i Wystawa Majoliki 
Nieborowskiej – czynne: poniedziałek 
– piątek w godz. 10.00–16.00; bilety: 
poniedziałek – wstęp wolny (oprócz dni 
świątecznych i długich weekendów; soboty, 
niedziele i święta w godz. 10.00-18.00.  
Bilety: Pałac, Ogród, manufaktura majoliki: 
22 zł – normalny, 13 zł – ulgowy, 50 zł – 
bilet rodzinny (dwie osoby dorosłe, dzieci do 
lat 18, maks. 6 osób), 1 zł dzieci 7-16 l; 30 zł  

normalny łączony Nieborów i Arkadia; 20 zł  
ulgowy łączony Nieborów i Arkadia; 70 zł 
rodzinny łączony Nieborów i Arkadia; 2 zł 
dzieci 7-16 lat łączony Nieborów i Arkadia.

Oprowadzanie z przewodnikiem –  
w każdą niedzielę, do końca października 
o godz. 11 i 13 oprowadzanie z przewod-
nikiem PTTK Łowicz. bilety: 7 zł/os., dzie-
ci do lat 12 bezpłatnie plus bilety wstępu 
do zespołu ogrodowo-pałacowego. 
„Pamiątki przeszłość 1796-1945. 
Berlińska linia Radziwiłłów” – wystawa 
eksponatów w większości należących 
do potomków berlińskiej linii Radziwiłłów 
(portrety, miniatury, litografie, rysunki, sre-
bra, porcelana oraz licznych przedmiotów 
użytkowych); czynna do 31 października. 
 �Ogrody w Nieborowie i Arkadii: 

czynne: wtorek – niedziela w godz. 10.00-
18.00 (świątynia diany w Arkadii – ostatnie 
wejście 17.30). Poniedziałek – wstęp wolny 
(oprócz dni świątecznych i długich weeken-
dów). Ogrody czynne do zmierzchu.

 �Sanniki: Zespół Pałacowo-Parkowy 
– czynny codziennie w godz. 7.30-22.00; 
opieka przewodnika od pn.-pt. w godz. 
8.00-15.30. zwiedzanie pałacu pod opieka 
przewodnika: pon.-pt. w godz. 8.00-15.30; 
sob.-ndz. 10.00-18.00. bilety do pałacu  
–10 zł (normalny), 3 zł (ulgowy), dzieci do 
lat 6 – gratis. Na teren parku – wstęp wolny. 

„Ożywić historię, czyli pałac  
w Sannikach za czasów Natanso-
nów i Dziewulskich” – wystawa stała 
dotycząca historii kolejnych właścicieli 
dóbr sannickich. 
„Pierwsze lata niepodległości. 
Mieszkańcy Sannik na fotografiach  
z lat 20.” – wystawa plenerowa w parku 
przy pałacu.
Małgorzata Heintze-Paszkowicz: 
„W kręgu Chopina” – wystawa malar-
stwa w 190. rocznicę pobytu chopina  
w Sannikach.
 �Sromów: Muzeum Ludowe rodziny 

Brzozowskich – czynne: pon.-pt. 9.-17.00, 
ndz. i święta 12.00-17.00. Sromów 11, gmina 
Kocierzew; tel. 46-838-44-72.

 �Walewice: w kompleksie można 
zobaczyć m.in. Apartament Napoleoński, 
kaplicę pałacową, poznać historię hodowli 
koni rasy półkrwi angloarabskiej. 

Pałac – zwiedzanie pon.-pt. w godz. 
9.00-20.00; w weekendy do końca 
października w godz. 11.00-17.00;  
Stadnina koni – zwiedzanie pon.-pt.  
w godz. 8.-14.00, po rezerwacji;  
bilety: ulgowy 5 zł, normalny 8,50 zł.
 �Złaków Kościelny: obrazy Matki 

Boskiej Częstochowskiej w wykonaniu 
dzieci ze Szkoły Podstawowej w mastkach; 
wystawa w kościele pw. Wszystkich świę-
tych, czynna do odwołania.

 �Żelazowa Wola: Dom Urodzenia  
Fryderyka Chopina – czynny od 1 maja 
do 30 września w godz. 9.00-19.00.  
bilety: normalny park i muzeum 23 zł,  
park 7 zł; wstęp wolny środa.

 �Wystawa on-line: „Gloria Victis  
1863-1864. Pamięć i tradycja w 150. 
rocznicę wybuchu Powstania Stycznio-
wego na Ziemi Łowickiej” – wystawa 
przygotowana na podstawie materiałów 
archiwalnych prezentowanych w 2013 r.  
w siedzibie Oddziału w Łowiczu Archiwum 
Państwowego m.st. Warszawy; www. 
warszawa.ap.gov.pl/powstanie/lowicz/

koncerty
 �Sobota, 15 września:
godz. 17.00 – koncert Arki Noego z 
okazji 100. rocznicy odzyskania przez 
Polskę niepodległości, Pijarskie Szkoły 
Królowej Pokoju w Łowiczu ul. Pijarska 2, 
wstęp wolny

Kino Fenix 
Łowicz ul. Podrzeczna 20, tel. 46-837-40-01

 �Czwartek, 6 września:
godz. 16:30 – Jak zostać czarodziejem 
- bohaterem filmu jest nieśmiały chłopiec 
o złotym sercu i bujnej wyobraźni. marzy 
o przygodach, ale nie wierzy, że jakaś 
może go tak naprawdę spotkać. Pewne-

go dnia, niespodziewanie odkryje przej-
ście do innego, ekscytującego wymiaru. 
To, kogo tam spotka w głowie się nie 
mieści! złośliwe trolle, czarnoksiężnik o 
wielkiej mocy, tresowane smoki, balono-
we ptaki, ale też zakręcona księżniczka, 
której wpadnie w oko. Księżniczka bar-
dzo wierzy w bajki, a szczególnie w jedną 
z nich - o księciu, który pewnego dnia 
pojawi się, aby uratować jej królestwo. 
Gdy potężny czarnoksiężnik rzuci czar na 
całą krainę pogrążając ludzi w smutku, 
Terry zostanie wybrańcem, który się 
z nim zmierzy. 
godz. 18:30 – Mamma Mia! Here We 
Go Again/sala II
godz. 19:00 Neapol spowity tajemni-
cą/sala II
 �Piątek, 7 września:
godz. 16:00 -  Dywizjon 303. Historia 
prawdziwa
Film wojenny, prod. Polska; Reżyseria: 
denis delić czas: 1 godz. 39 min.
godz. 17:00 -  Dywizjon 303. Historia 
prawdziwa/sala II
 �Sobota- środa, 8-12 września
godz. 16:30 -  Dywizjon 303. Historia 
prawdziwa
godz. 18:30 - Szpieg, który mnie rzucił
Komedia/ Akcja, prod. USA; Reżyseria: 
Susanna Fogel czas: 1 godz. 56 min.
Audrey jest uroczą, ale raczej zwyczajną 
dziewczyną. Nie w głowie jej szalone 
przygody, ryzykowne postępki, sponta-
niczne porywy. Jej największą ekstra-
wagancją jest przyjaźń ze zwariowaną 
i nieprzewi dywalną morgan. Życie obu 
dziewczyn zostanie wywrócone do góry 
nogami, gdy okaże się, że były chłopak 
Audrey jest tajnym superagen tem, które-
go tropem podąża oddział zawodowych 
zabójców. 
godz. 19:00 - Dywizjon 303. Historia 
prawdziwa/sala II

inne
 �Sobota, 8 września:
godz. 8.00-14.00 –Wyprzedaż Garażo-
wa na Górkach; okolice przystanku  
przy ul. Sadowej (obok biedronki)  
Wstęp wolny dla sprzedających  
i kupujących.
godz. 10.00 - Narodowe czytanie: 
„Przedwiośnia” Stefana Żeromskiego; 
Gminna biblioteka Publiczna w bolimo-
wie, wstęp wolny 
godz. 11-15.00 - otwarcie siłownie 
plenerowej - w programie cztery godziny 
aktywnych zajęć prowadzonych  
przez wykwalifikowanych trenerów  
personalnych, warsztaty kulinarne oraz 
porady dotyczące zdrowego stylu życia, 
boisko sportowe w bielawach,  
wstęp wolny
godz. 15.00 - Narodowe czytanie: 
„Przedwiośnia” Stefana Żeromskiego; 
w programie również występ pochodzą-
cej z domaniewic śpiewaczki – Sylwii 
Strugińskiej-Wochowskiej, solistki Teatru 
muzycznego w Łodzi. Wykona ona znane 
przeboje z lat 20., m.in. z repertuaru han-
ki Ordonówny, sala barokowa myuzeum 
w Łowczu, Stary Rynek 
 �Niedziela, 9 września:
godz. 12.00 - powiatowo-gminne dożynki 
w bednarach, w programie: występ 
zespołu „boczki chełmońskie” który 
zaprezentuje obrzęd żniwny, o godz. 
15.40 reprezentuje się zespół śpiewaczy 
bednary, po nim od godz. 16.00 wystąpią 
zespoły folklorystyczne: blichowiacy  
i Kiernozianie. śląsk wystąpi o godz. 
17.00. 130 artystów: tancerze, chór  
i orkiestra, zaprezentuje program  
„A to Polska właśnie”. Około godz. 19. 
rozpocznie się żniwna potańcówka,  
do zabawy zagra łowicki zespół The 
Thrill, który zaprezentuje przede  
wszystkim. Impreza potrwa do godz. 21. 
wstęp wolny, boiskoo przy szkole  
w bednarach 
godz. 10.00 - uroczyste Obchody rocz-
nicy Bitwy nad Bzurą w Walewicach 
w programie: zawody o memoriał 17 
Pułku Ułanów Wielkopolskich im. Króla 

telefony
 � Informacja: PKS 42-631-97-06
 �Policja 997 alarmowy
 �Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 �Taxi w Głownie 42-719-10-14
 �Filia PUP w Głownie 42-719-20-76
 �Filia Powiatowego Urzędu Pracy  

w Strykowie 42-719-84-22
 �Urząd Gminy Głowo 42-719-12-91
 �Urząd Miejski w Głownie 42-719-11-51
 �Urząd Mista-Gminy w Strykóowie  

42-719-80-02
 �KRUS 42-719-95-15
 �Punkt Selektywnej Zbiórki Odpadów 

Komunalnych, teren zGKim w Strykowie 
ul. batorego 25, czynny: wt.–pt. w godz. 
10.00-18.00 oraz w soboty 7.00-14.00.

pogotowia
 �Policja 997 alarmowy; w Głownie 42-719-

20-20; w Strykowie: 42-719-80-07
 �Straż pożarna: 998, w Głownie 42-719-

10-08, w Strykowie 42-719-82-95;
 �Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 �Lecznica dla zwierząt w Głownie: 

42-719-14-40, 887-894-942;  
w Strykowie: 42-719-80-24 

 �Zakład pogrzebowy  
w Głownie: 42-710-71-90, 42-719-30-24;  

w Strykowie: 42-719-86-16
 �Pogotowie wodociągowe  

w Głownie 42-719-16-39
 �Pogotowie energetyczne w Strykowie 

42-719-80-10; w Zgierzu 42-675-10-00.

apteki
 �Dyżury aptek w Głownie: 
czwartek, 6 września:
ul. zgierska 27, tel. 736-697-733
piątek, 7 września:  
ul. Sikorskiego 45/47, tel. 42 719-10-28
sobota, 8 września:
ul. młynarska 1, tel. 42 716-45-95
niedziela, 9 września: 
Plac Wolności 4/5, tel. 42 710-89-60
poniedziałek, 10 września:  
ul. Sikorskiego 59, tel. 42 710-12-99
wtorek, 11 września:  
ul. Łowicka 38 A, tel. 42 719-21-31
środa, 12 września  
ul. Swoboda 17, tel. 607-680-286
Apteki pełnią dyżury: w dni powszednie 
od zakończenia zmiany dziennej do godz. 
8.00 dnia następnego; w sob. w godz. 20. 
-8.00 dnia następnego; w niedz. w godz. 
18.00-8.00 dnia następnego; w święta  
w godz. 8.00-8.00 dnia następnego.
 �Dyżury aptek w Strykowie:
niedziela, 9 września: 
pl. Łukasińskiego 15, tel. 42 719-80-85 
w godz. 9.00-14.00

 �Punkt apteczny w Popowie Głowień-
skim nr 35: tel. 42 719-57-57, czynny: 
pon.-pt. w godz. 8.00-15.00.
 �Punkt apteczny w Bratoszewicach,  
ul. Szkolna 14, tel. 42 719-65-25,  
czynny: pon., śr., pt. 8-16, wt., czw. 8-17.

dyżury
 �Przychodnia Rejonowa w Głownie, 
ul. Kopernika 19, tel. 42-719-10-92; 
poradnia ogólna: pn.-pt. 7.00-18.00.
 �Przychodnie w Strykowie: 
ul. Kościuszki 27: tel. 42-717-45-15; 
ul. Targowa 16: tel. 42-719-92-30.
 �Punkt Konsultacyjny 
ds. Uzależnień i Przemocy w Rodzinie: 
ul. Kilińskiego 2 pok. nr 2.
Informacje: 42-719-26-46.
 �Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej:
Głowno, ul. Norblina 1: pon.-pt. 8.-12.00; 
Stryków, ul. Kościuszki 29, pon.-pt. 12-16

msze święte  
w niedziele i święta

 �Parafia św. Jakuba w Głownie:  
7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00

 �Parafia św. Maksymiliana w Głownie: 
8.00, 9.30, 11.30, 16.00

 �Parafia św. Barbary w Głownie:  

7.00, 9.00, 11.00, 17.00
 �Parafia św. Marcina w Strykowie: 

8:00, 9:30, 11:00, 18:00
 �Parafia w Dmosinie: 7:30, 10, 12, 18:00

wystawy
 �Galeria Bank&DM w Głownie. Ga-

leria Sztuki Współczesnej Bank&DM 
– indywidualne i zbiorowe wystawy prac 
artystów polskich i zagranicznych; czyn-
na: pon.-pt. w godz. 9.00-17.00. Głowno, 
ul. młynarska 5/13, I piętro.

inne
 �Sobota, 8 września:
godz. 10.00 – „Radosna Niepodległa” 
– XI Artystyczne Spotkania Seniorów 
„Czar Jesieni”; miejski Ośrodek Kultury 
w Głownie, ul. Kopernika 45.  
Wstęp wolny.
godz. 10.00 - Narodowe czytanie: 
„Przedwiośnia” Stefana  
Żeromskiego;
park przy Gminnej bibliotece Publicznej 
w Strykowie, wstęp wolny
godz. 10.00-20.00 – I Regaty Przed-
siębiorców „Żagle Biznesu” – zalew 
mrożyczka w Głownie, zatoka zhP 
Głowno. bilety dla kibiców: 50 zł.

 �Niedziela, 9 września
godz. 10.00 - zawody sportowo-pożar-
nicze dla jednostek OSP, boisko w Woli 
zbrożkowej. Obecność kibiców mile 
widziana.
godz. 11.00 - Dzień Sportu w programie: 
rogramie imprezy m.in. gry i zabawy 
w drużynach, prezentacja klubów 
sportowych, mecz drużyn, a na koniec 
pieczenie kiełbasek, Orlik w dmosinie 
drugim
godz. 12.45 - strykowskie dożynki 
gminne, Swędów: w programie: 
godz. 12.00 msza św w kaplicy,  
O godz. 12.45 wyruszy korowód  
dożynkowy w kierunku sceny na boisku 
przy OSP. Tutaj o godz. 13.20 rozpocznie 
się cześć obrzędowa dożynek połączona 
z wręczeniem nagród i podziękowań dla 
zasłużonych rolników. Od godz. 15.30 
rozpocznie się część artystyczna, pod-
czas której na scenie najpierw pojawią 
się: Ługowianki, zespół Folka z dobrej 
oraz Rozśpiewana Ferajna z Niesułkowa. 
godz. 14.00 – Festyn z okazji 20-lecia 
Przytuliska dla Zwierząt w Głownie,  
w programie m.in. rozmowy  
z pierwszymi działaczami Przytuliska, 
Występ Stowarzyszenia śpiewaczego 
“Anna”, podsumowanie konkursu 
plastycznego dla szkół podstawowych 
“zwierzak jak malowany”, zwiedzanie 
Przytuliska i wspólne spacery z naszymi 
podopiecznymi.

 INFORMATOR GŁOWIEńSKI I STRYKOWSKI 

OFERTY PRACY
POWIATOWY URząd PRAcY W ŁOWIczU
(oferty z dnia 5.09.2018 r.)

 � Fryzjer
 � Pracownik biurowy – Spedytor
 � dziewiarz
 � Konserwator
 � Technik prac biurowych /oferta 
w ramach robót publicznych

 � Nauczyciel chemii
 � Instruktor terapii zajęciowej w pracowni 
komputerowej

 � Fakturzystka
 � Piekarz
 � magazynier
 � Pomocniczy robotnik torowy
 � Sprzedawca
 � Tokarz-frezer
 � Woźny 
 � Administrator stron internetowych / re-
fundacja części kosztów poniesionych 
na wynagrodzenia do 30. roku życia

 � Katarzyna Bryszewska  
z dąbkowic Górnych  
i Rafał Saja z Jeleńca 

KRONIKA WYPADKÓW 
MIŁOSNYCH

SKARB ROLNIKA 
NOTOWANIA z TARGOWISKA mIEJSKIEGO 
(ceny z dnia 4.09.2018 r.)

  w Łowiczu w Głownie
borówki 0,25 kg 4,00 4.00
brokuły szt. 3,50 -
buraki czerwone kg 2,00 2,00
cebula  kg 2,00 2,00
cebula dymka pęczek 3,00 3,00
czosnek szt. 1,00-1,50 0,80-1,50
fasola zielona kg 6,00 4,00-6,50
fasola żółta kg 6,00 4,00-6,50
gruszki kg 1,00-3,00 2,50
jabłka kg 1,50-2,50 2,50-3,00
jaja fermowe 15 szt. 7,00-9,00 6,00-8,00
jaja wiejskie 15 szt. 10,0-12,00 10,00-12,00
kalafior  szt. 4,00 5,00
kapusta biała  szt. 4,00 3,00
kapusta kiszona kg 5,00 5,00
kapusta pekińska kg 5,00 -
koperek pęczek 1,50 1,00
maliny 0,5 kg 4,00 5,00
miód 0,9 litra 30,00 -
marchew  kg 2,00 2,00
natka pietruszki pęczek 1,50 1,00
ogórki kiszone kg 5,00 -
ogórek gruntowy kg 2,00-3,00 1,50-3,00
papryka czerwona kg 3,50 3,50-4,50
papryka zielona kg 2,00 3,50-4,50
papryka żółta kg 3,50 -
pietruszka kg 4,00 3,00
pomidor malinowy kg 3,50 3,60
pomidor polny kg 1,00-2,00 1,00-2,50
por szt. 2,00 2,00
rzodkiewka pęczek 1,50 1,00-1,50
sałata szt. 2,00 2,00
seler szt. 2,50 2,50-3,00
szczypiorek pęczek 1,50 1,00
słonecznik szt. 3,00 3,00
śliwki kg 2,00 1,50-2,00
włoszczyzna  pęczek 2,50 2,50
ziemniaki  kg 1,00 1,00

ROLNIK SPRZEDAJE 
(ceny z dnia 3.09.2018 r.)

Żywiec wieprzowy:
 � Różyce: 4,80 zł/kg+VAT
 � domaniewice: 4,80 zł/kg+VAT
 � chąśno: 4,50 zł/kg+VAT
 � Kiernozia: 4,70 zł/kg+VAT
 � Skowroda Płd.: 4,70 zł/kg+VAT
 � Karnków: 4,50 zł/kg+VAT

Żywiec wołowy:
 � Skowroda Płd.: jałówki 7,00 zł/kg+VAT,  
krowy 6,00 zł/kg+VAT; byki 8,00 zł/kg+VAT;

 � Różyce: jałówki 7,00 zł/kg+VAT;  
krowy 5,00 zł/kg+VAT; byki 8,00 zł/kg+VAT.

 � domaniewice: jałówki 7,00 zł/kg+VAT;  
krowy 5,00 zł/kg+VAT; byki 8,00 zł/kg+VAT.

bolesława chrobrego – toczyć się będą 
na parkurze, wstęp wolny
godz. 14.00-22.00 – Księżackie 
Jadło – Targi / Festiwal Dobrej 
Żywności – konkursy na najlepsze 
potrawy Księstwa Łowickiego, kon-
certy. Udział biorą: Koła Gospodyń 
Wiejskich, Pszczelarze, Producenci 
miodów Pitnych i inni. Wystąpią: 
dziani, Skaldowie, doda & Virgin oraz 
zenon martyniuk z zespołem Akcent.
Łowicz, Nowy Rynek, wstęp wolny.
godz. 20.00 – „Faust” – spektakl 
operowy według Antoniego Radziwił-
ła; dziedziniec Pałacu Radziwiłłów  
w Nieborowie
 �Sobota, 22 września:
godz. 8.00-14.00 –Wyprzedaż 
Garażowa na Górkach; okolice 
przystanku przy ul. Sadowej (obok 
biedronki) Wstęp wolny dla sprzedają-
cych i kupujących.
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Aktualności

dokończenie ze str. 7

Niepokoić mogą ostatnie do-
niesienia związane z warunka-
mi stawianymi przez GDDKiA  
w kwestii projektowania kom-
pleksu edukacyjno-sportowego 
za Hotelem 500, a związane ze 
skomunikowaniem planowanego 
obiektu. Jakie są aktualne ramy 
czasowe budowy tego pierw-
szego i zakończenia projektowa-
nia tego drugiego? Dlaczego to 
wszystko tak długo trwa? An-
drzej Jankowski mówi, że to już 
nowo wybrany burmistrz i nowo 
wybrana rada podejmą kroki  
w celu szybkiej realizacji Cen-
trum Kultury. Dodaje, że gdy-
by został ponownie burmistrzem 
jest na to gotowy, ale decyzja na-
leżała będzie również do nowego 
składu radny. Burmistrz szacuje, 
że jeszcze do końca tej kaden-
cji powinien zostać wypraco-
wany aktualny kierunek działań  
w kwestii lokalizacji centrum, 
czemu służyć ma opublikowana 
w ubiegłym tygodniu wizualiza-
cja obiektu umiejscowionego na 
pierwotnie zakładanym obszarze, 
czyli centrum miasta oraz zapo-
wiadana za 2-3 tygodnie propo-

zycja innych lokalizacji z ramami 
czasowymi wykonania zadania. 

Kiedy z kolei będzie gotowy 
projekt i pozwolenie na budo-
wę kompleksu? Burmistrz na tę 
chwilę nie chce tego jednoznacz-
nie określić, wskazując, że poro-
zumienie z GDDKiA w kwestii 
rozbudowy skrzyżowania ul. Ce-
gielnianej z DK 14 powinno to 
usprawnić. Aktualny termin od-
dania projektu to 15 października 
tego roku. Kandydat do reelekcji 
podkreśla jednak, że w następ-
nej kadencji to nie możliwości fi-
nansowe gminy będą decydować 
o tym, czy można realizować in-
westycje, tylko rynek budowlany, 
który jest w tej chwili w trudnym 
momencie ze względu na brak 
siły roboczej. 

stosunek do krytyki 
Zapytaliśmy też Andrzeja Jan-

kowskiego dlaczego, jego zda-
niem, mieszkańcy powinni zaufać 
mu na kolejną, już czwartą kaden-
cję. Sam zainteresowany odpo-
wiada, że ze względu na jego cha-
rakter, który gwarantuje płynny 
i nieutrudniony sposób komuni-
kacji ze wszystkimi mieszkańca-
mi i traktowanie gminy jak rodzi-
ny, w której każdy może czuć się 
dobrze, mając gwarancję, że jego 
problemy zostaną wysłuchane  
i w miarę możliwości rozwiązane. 

Burmistrz powołuje się na setki 
wizyt, jakie w ciągu każdego roku 
składają mu mieszkańcy i w trak-
cie których, jeśli nie mógł pomóc, 
to udzielał instrukcji, w jaki spo-
sób można rozwiązać problem. 
– Mam dobry kontakt z ludźmi. 
Wszystkich traktuję jednakowo, 
nawet swoich oponentów. Cieszę 
się, że mam taki charakter, któ-
ry powoduje, że szybko zapomi-
nam czasami nawet gorzkie słowa  
– twierdzi Andrzej Jankowski. 

Czy jednak obecny burmistrz 
i kandydat na kolejną kadencję 
rzeczywiście potrafi przyjąć kry-
tykę swojej publicznej działalno-
ści? Jak reaguje na trudne pytania, 

odmienne poglądy? Andrzej Jan-
kowski odpowiada, że przysłowio-
we „wściekanie się na coś” jest 
mu raczej obce, nie uważa się za 
nieomylnego, przyjmuje krytykę, 
a czasami nawet na jej podstawie 
koryguje swoje działania.

Jak zatem rozumieć utrud-
nienia w zdobywaniu informacji  
i długi czas w uzyskiwaniu odpo-
wiedzi na zadane pytania, na jakie 
„Wieści” napotykają od momen-
tu ujawnienia wyników kontro-
li Regionalnej Izby Obrachunko-
wej przeprowadzonej w Urzędzie 
Miejskim, którego pokłosiem było 
doniesienie do prokuratury? Dla-
czego burmistrz zakazał udzie-
lania informacji merytorycznie 
najbardziej zorientowanym naczel-
nikom wydziałów, którzy odsyłają 
media do naczelnika Wydziału In-
formacji i Pozyskiwania Środków 
Pozabudżetowych (jaki notabene 
w zakresie swoich obecnych obo-
wiązków nie ma przygotowywania 
informacji dla mediów)!? 

Burmistrz Jankowski usprawie-
dliwia się, że długi czas udziela-
nia mediom odpowiedzi wyni-
ka z dużej ilości realizowanych 
przez gminę zadań oraz dbałości 
o sposób przygotowania informa-

cji i nie wiąże tego z niechęcią 
do podejmowania trudnych bądź 
niewygodnych tematów. Ocenę 
tej odpowiedzi zostawiamy czy-
telnikom.

kto zostanie 
wiceburmistrzem? 
Na to pytanie burmistrz Jan-

kowski odpowiada, iż słyszał, że 
niektórzy kandydaci już mają 
ustawioną kadrę, ale on będzie po-
dejmował tę decyzję dopiero po 
ewentualnym zdobyciu mandatu. 
Na dziś na pewno widzi potrze-
bę reorganizacji urzędu, ponieważ 
tego wymaga coraz większa ilość 
zadań chociażby w sferze inwe-
stycyjnej. Dodaje, że część obec-
nych pracowników już obecnie 
jest w wieku emerytalnym albo 
za moment go osiągnie, niektó-
rzy już komunikowali, że będą od-
chodzić, więc będzie potrzeba no-
wych pracowników.

Andrzej Jankowski nie wyklu-
cza również, że jeśli zostanie bur-
mistrzem, a przepisy na to będą 
pozwalać, chciałby móc wesprzeć 
się pracą dwóch zastępców i bę-
dzie oczekiwał ofert osób będą-
cych fachowcami w wielu dzie-
dzinach.  ljs

Stryków | Przed wyborami prześwietlamy kandydatów

Andrzej Jankowski  
przed czwartymi wyborami

Głowno | Rada miejska 

Szefowa rady zadała pytania 
dokończenie ze str. 10
Tego samego dnia, w piątek, 

31 sierpnia, po południu, podczas 
kontrolowania i przeglądu prac, 
wykonawca poinformował inspek-
tora, że dyrekcja szkoły, w porozu-
mieniu ze specjalistą BHP, przed-
stawicielami Urzędu Miasta i po 
powiadomieniu burmistrza, posta-
nowiła o przełożeniu rozpoczęcia 
zajęć szkolnych o tydzień.

Burmistrz trochę 
zdziwiony 
Sprawę ze swej strony zrela-

cjonował na wtorkowej sesji rów-
nież pełniący funkcję burmistrza 
Głowna Wojciech Baleja, który 
podkreślił, że o wszystkim dowie-
dział się 31 sierpnia, o czym poin-
formowała go najpierw telefonicz-
nie dyrektor Pilarska, mówiąc, że 
ze względu na bezpieczeństwo 
dzieci nie widzi możliwości roz-
poczęcia zajęć od 3 września  
i może to potrwać kilka dni. Jed-
nocześnie dyrektor zapytała bur-
mistrza, czy on wyrazi na to zgo-
dę. – Znam prawo. Wiem, że to 
jest decyzja dyrektora szkoły, za 
moją zgodą. Ja w tym momen-
cie nie jestem odpowiedzialny za 
bezpieczeństwo dzieci i stan szko-
ły, tylko pani dyrektor i jeżeli ona 
uznaje, że jest niebezpiecznie, to 
nie mogę wchodzić w jej kom-
petencje i rozeznanie sytuacji. Ze 
względów na bezpieczeństwo wy-
raziłem na to zgodę – poinformo-
wał radnych Wojciech Baleja. 

Ponadto burmistrz tłumaczył, 
że sytuacji nie zlekceważył, że co 
prawda w poniedziałek, 3 wrze-
śnia, w „Dwójce” sam się nie po-
jawił ze względu na zaplanowa-
ne już wcześniej inne obowiązki, 
ale skierował tam przedstawiciel-
kę urzędu, Katarzynę Misiak, któ-
ra nadzorowała prace i sekretarz 
Magdalenę Piotrowską, w celu 

ustnego poinformowania dyrek-
torki, że wyraża zgodę na jej de-
cyzję, a formalne pismo jest two-
rzone i zostanie dostarczone do 
szkoły jeszcze tego samego dnia, 
co miało miejsce. 

Burmistrz Baleja wrócił pamię-
cią kilka miesięcy wstecz i przy-
pomniał, że w momencie, kie-
dy padł termin 16 października, 

rada pytała ówczesnego jeszcze 
burmistrz Grzegorza Janeczka,  
czy to nie będzie kolidować z ro-
kiem szkolnym, a ten stwierdził 
iż wykonawca zapewnia, że pra-
ce będą prowadzone w taki spo-
sób, iż nic takiego nie powinno się 
zdarzyć. 

Wojciech Baleja posłużył się 
również informacją o tym, że ko-

misja dokonująca wprowadze-
nia wykonawcy poczyniła uwagi,  
z których wynika, że w godzi-
nach pracy szkoły roboty należy 
prowadzić w sposób jak najmniej 
uciążliwy dla uczniów i pracow-
ników szkoły, po wcześniejszym 
uzgodnieniu z dyrekcją. – Wynika 
z tego, że pani dyrektor powinna 
ściśle współpracować z wykonaw-
cą, być na bieżąco ze wszystki-
mi pracami, które się dzieją i brać 
pod uwagę różne ewentualności. 
Inaczej wygląda rozmowa na takie 
tematy w kwietniu, a inaczej już 
w trakcie, kiedy pojawiają się róż-
ne problemy i różne komplikacje. 
Sam też jestem trochę zdziwiony, 
że sprawa tak późno została zasy-
gnalizowana przez panią dyrektor 
– stwierdził burmistrz Baleja. 

radni 
niedoinformowani
Na brak odpowiednio wcze-

śniej przekazanej informacji  
o kłopotach w „Dwójce” zwróciła 
uwagę również radna Elżbieta Ko-
łodziej, przewodnicząca komisji 
oświaty, która podkreśliła, że dy-
rektor Beta Pilarska nie podzieliła 
się swoimi wątpliwościami co do 
ewentualnego zagrożenia terminu 
rozpoczęcia zajęć ze składem tej-
że komisji. – My, jako radni, po-
winniśmy mieć informację doty-
czącą sytuacji bieżącej placówek, 
bo to nie jest kwestia tylko nas, ale 
i setek dzieci, rodziców i ustawie-
nia opieki podczas tych dwóch ty-
godni opóźnienia pracy w szkole. 
Taka informację jako radni powin-
niśmy powziąć na pewno wcze-
śniej – powiedziała radna Elżbieta 
Kołodziej.   ljs

Na sesji nadzwyczajnej obecni byli m.in. burmistrz Wojciech Baleja oraz Katarzyna Misiak, referująca 
kwestie związane z miejskimi inwestycjami. 
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mam dobry kontakt 
z ludźmi. Wszystkich 
traktuję jednakowo, 
nawet swoich 
oponentów.

Gmina Stryków 
Wystąpi 
discopolowy 
Czadoman

dokończenie ze str. 1
Od godz. 15.30 rozpocznie się 

część artystyczna dożynek, pod-
czas której na scenie najpierw po-
jawią się: Ługowianki, zespół Fol-
ka z Dobrej oraz Rozśpiewana 
Ferajna z Niesułkowa. 

W kwestii gwiazd wieczoru 
organizatorzy poszli tradycyjnie  
w discopolowe klimaty. w tym 
roku na scenie wystąpi Czado-
man, który zaistniał m.in. hi-
tem „Ruda tańczy jak szalona”.  
W wieczornym bloku koncerto-
wym pojawi się również weselny 
zespół Traps, a całość zakończy 
dyskoteka z DJ Norbertem.

Temu, co będzie się działo na 
scenie, towarzyszyć będą sto-
iska kulinarne. Dla najmłodszych 
uczestników dożynek przygoto-
wano atrakcje w m.in. w postaci 
dmuchanych zjeżdżalni.  ljs

Niesułków
Narodowe 
Czytanie 

Filia Gminnej Biblioteki Pu-
blicznej w Niesułkowie organizu-
je lokalną edycję ogólnopolskiej 
akcji Narodowego Czytania. Jutro, 
czyli w piątek 7 września, o godz. 
11., w sali Domu Kultury odbę-
dzie się głośne czytanie fragmen-
tów „Przedwiośnia” Stefana Że-
romskiego. W programie znalazły 
się również: wywiad ze Stefanem 
Żeromskim, projekcja filmu oraz 
quiz wiedzy.  ljs

Dmosin
Dzień Sportu 
na Orliku

W najbliższą niedzielę, o godz. 
11. na boisku Orlik w Dmosi-
nie Drugim odbędzie się Dzień 
Sportu. Organizator, czyli Gmin-
na Biblioteka Publiczna zapra-
sza dzieci, młodzież i rodziców. 
W programie imprezy m.in. gry 
i zabawy w drużynach, prezen-
tacja klubów sportowych, mecz 
drużyn, a na koniec pieczenie 
kiełbasek. W przedsięwzięcie jak 
zwykle zaangażowała się dmosiń-
ska świetlica środowiskowa, ob-
sługa Orlika,a także LZS Błękitni. 
Spotkanie obędzie się w ramach 
projektu, na jaki biblioteka pozy-
skała w tym roku grant w konkur-
sie „Działaj lokalnie”.  ljs

Głowno
W sobotę 
Żeromski

W najbliższą sobotę, 8 wrze-
śnia, o godz. 11. na Placu Wolno-
ści, a w przypadku niepogody –  
w budynku dworca PKP, odbędzie 
się Narodowe Czytanie „Przed-
wiośnia” Stefana Żeromskiego. 
Osoby chętne do głośnego czyta-
nia Miejska Biblioteka Publiczna 
w Głownie prosi o kontakt: telefo-
nicznie – (42) 719 17 12 lub e-ma-
ilem – biblioteka.glowno@vp.pl. 
 opr. ljs
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Sport
Sześć medali i tytuł 
najlepszej drużyny
w Makroregionie dla Strykowa. str. 40

Piłka nożna | 5. kolejka IV ligi

Zjednoczeni liderem IV ligi, przed nami hit
Piłkarze Strykowa wygrali czwarte spotkanie  
w tym sezonie i wysunęli się na prowadzenie  
w rozgrywkach.

Lks kwiatkowice  1 (0)
zJeDnoczeni stryków  2 (1)

Bramki dla Strykowa: Karol chmielewski (39 min.) oraz Szymon ziółkow-
ski (w 63 min.).
Zjednoczeni: Komorowski – chmielewski (w 92 min. majewski), drogosz, 
Pabjańczyk (60 Serwaciński), Wodziński – drożdż (67 zawadowski), ziół-
kowski, Lenart (80 Nadolski), Potocki – balcerek (86 Kuśmierczyk), beł-
dziński.

Nowym liderem IV ligi została 
drużyna Zjednoczonych Stryków. 
Podopieczni trenera Łukasza Wi-
jaty w świetnym stylu rozpoczęli 
kampanię 2018/2019 i po pięciu 
kolejkach mają na swoim koncie 
cztery zwycięstwa i jeden remis. 
W minioną niedzielę, 2 września 
strykowianie pokonali na wyjeź-
dzie silny LKS Kwiatkowice 2:1.

Zjednoczeni tydzień wcze-
śniej zanotowali pierwsze po-
tknięcie w sezonie, remisując na 
własnym boisku z beniaminkiem 
Andrespolią Wiśniową Górą 2:2. 
Gospodarze z kolei w poprzed-
nich rozgrywkach zajęli miejsce 
w czołówce tabeli, ale tegorocz-
ne zmagania zaczęli chaotycznie, 
przeplatając dobre mecze słaby-
mi. Piłkarze Kwiatkowic od kil-
ku lat trzymają jednak stały dobry 
poziom i zwłaszcza na własnym 
boisku są groźni. Strykowianie 
pokazali jednak wielki kunszt na 

stadionie rywala i wypunktowali 
gospodarzy. Bramka przyszła dla 
Zjednoczonych w najbardziej od-
powiednim momencie. Tuż przed 
przerwą na 1:0 dla gości trafił Ka-
rol Chmielewski i z takim rezulta-
tem oba zespoły udały się do szat-
ni.

Po zmianie stron gospodarze 
ruszyli do odrabiania strat i uda-
ło im się to bardzo szybko. Pięć 
minut po wznowieniu gry Łu-
kasz Pierzyński pokonał stojącego  
w bramce Strykowa Komorow-
skiego. Zjednoczeni udowodnili 
jednak, że obok formy sportowej 
są aktualnie bardzo mocni rów-
nież psychicznie. Podopieczni tre-
nera Łukasza Wijaty nie przejęli 
się chwilowym niepowodzeniem 
i już w 63 min. Szymon Ziółkow-
ski sprawił, że ponownie w obo-
zie Strykowa zapanowała radość z 
prowadzenia. Do końca spotkania 
wynik nie uległ już zmianie i osta-

tecznie Zjednoczeni odnieśli cen-
ne i zasłużone zwycięstwo.

Po pięciu kolejkach piłkarze 
Strykowa zostali liderami IV ligi. 
Należy jednak pamiętać, że dru-
żyna trenera Wijaty ma jedno spo-
tkanie rozegrane więcej od drugie-
go KS Sand Bus Kutno i trzeciego 
RKS-u Radomsko, które do tej 
pory grają bezbłędnie i wygrały 
wszystkie spotkania. Zjednocze-
ni będą mieli okazję odskoczyć 
przynajmniej od jednego najgroź-
niejszego rywala. 

W najbliższą sobotę, 8 wrze-
śnia strykowianie zmierza się 

bowiem w hicie 6. kolejki wła-
śnie z RKS Radomsko. Początek 
spotkania zaplanowano na godz. 
15:00. Natomiast już w środę,  
12 września o godz. 18:00 Zjed-
noczeni rozegrają następny mecz  
w IV lidze, tym razem na wyjeź-
dzie przeciwko silnemu GKS-owi 
Orkan Buczek, który aktualnie 
jest czwarty w tabeli. Podopiecz-
nych trenera Łukasza Wijaty cze-
kają zatem dwa bardzo ciężkie 
sprawdziany z czołowymi zespo-
łami, które powinny zweryfiko-
wać rzeczywisty potencjał stryko-
wian w tym sezonie.  wp

 5. kolejka: LKS Kwiatkowice – 
zjednoczeni Stryków 1:2, Orkan 
buczek – boruta zgierz 3:0, Włók-
niarz zelów – Omega Kleszczów 
3:2, KS Sand bus Kutno – Warta 
Sieradz 2:0, ceramika Opoczno – 
Pilica Przedbórz 2:1, Andrespolia 
Wiśniowa Góra – Stal Niewiadów 
3:1, Warta działoszyn – Termy Ner 
Poddębice 4:1, Pogoń zduńska 
Wola – Pelikan II Łowicz 2:2, RKS 
Radomsko – pauza.

 Następna, 6. kolejka odbędzie 
się w dniach 8-9 września: Orkan 
buczek – Włókniarz zelów, Stal 

Niewiadów – LKS Kwiatkowice, 
zjednoczeni Stryków – RKS Ra-
domsko, ceramika Opoczno – An-
drespolia Wiśniowa Góra, Omega 
Kleszczów – KS Sand bus Kutno, 
boruta zgierz – Warta działoszyn, Pi-
lica Przedbórz – Warta Sieradz, Ter-
my Ner Poddębice – Pogoń zduń-
ska Wola, Pelikan II Łowicz – pauza.

 7. kolejka (środa, 12 wrze-
śnia): Warta Sieradz – Omega 
Kleszczów, Orkan buczek – zjed-
noczeni Stryków, LKS Kwiatkowice 
– ceramika Opoczno, Włókniarz 
zelów – Termy Ner Poddębice, 
Pogoń zduńska Wola – boruta 
zgierz, RKS Radomsko – Stal Nie-
wiadów, KS Sand bus Kutno – Pe-
likan II Łowicz, Andrespolia Wiśnio-
wa Góra – Pilica Przedbórz, Warta 
działoszyn – pauza.

1. Zjednoczeni Stryków 5 13 12-6

2. KS Sand bus Kutno 4 12 14-4

3. RKS Radomsko 4 12 14-5

4. Orkan buczek 5 11 15-4

5. ceramika Opoczno 4 9 7-6

6. Warta Sieradz 5 8 7-4

7. Andrespolia Wiś. Góra 4 7 9-6

8. Pogoń zduńska Wola 5 6 5-8

9. Ner Poddębice 5 6 7-14

10. LKS Kwiatkowice 4 6 8-8

11. Włókniarz zelów 4 6 6-6

12. Omega Kleszczów 5 5 10-11

13. Pelikan II Łowicz 5 4 8-14

14. Stal Niewiadów 4 3 4-7

15. Warta działoszyn 5 3 10-15

16. Pilica Przedbórz 5 0 3-11

17. boruta zgierz 5 0 4-14

Kapitan Zjednoczonych Tomasz Lenart (z lewej) myśli już, jak dobrać się do skóry piłkarzom Radomska.

Kolarstwo | Szosa

Machniewicz wygrywa, Sasin trzeci w Warszawie
To był znakomity tydzień dla młodych kolarzy 
Strykowa. Po sukcesie w Międzywojewódzkich 
Mistrzostwach Makroregionu na torze tym razem 
zawodnicy LUKS Dwójki Danielo Sportswear 
Stryków pokazali się z dobrej strony podczas 
warszawskich Czwartków Kolarskich.

Od maja do końca wakacji na 
torze Służewiec w Warszawie pro-
wadzony był cykl wyścigów pod 
nazwą Kolarskie Czwartki, które-
go organizatorem był Klub Kolar-
ski Legia Warszawa przy współ-
pracy z Evanlite oraz Danielo 
Sporstwear. Finałowe zawody, w 
których udział wzięli także stryko-
wianie odbyły się w czwartek, 30 
sierpnia. Trener Władysław Król 
zabrał ze sobą czterech zawodni-
ków: żaka Łukasza Machniewi-
cza, młodzika Sebastiana Bittnera, 
juniora młodszego Dawida Do-
rdańskiego oraz juniora Wiktora 
Sasina. W każdej młodzieżowej 
kategorii Stryków miał więc po 
jednym swoim reprezentancie.

Największy sukces odniósł Łu-
kasz Machniewicz, który zwycię-
żył w kategorii żak (11-12 lat). 
Kolarze ścigali się po rundach dłu-
gości 2,3 km po drodze przy torze 
do wyścigów konnych na Słu-
żewcu. Żacy mieli do pokonania 
4 okrążenia z metą „na kreskę”. 
Strykowski kolarz wygrał walkę 
sprinterską i okazał się najlepszy. 

W młodzikach (13-14 lat) ambit-
nie walczył Sebastian Bittner, któ-
ry ścigał się na 8 rundach o łącz-
nej długości blisko 20 km. Sprinty 
nie są mocną stroną filigranowego 
młodzika LUKS Dwójki Danielo 
Sporstwear Stryków, który osta-
tecznie uplasował się na i tak wy-
sokim 8. miejscu.

Sporo emocji towarzyszyło 
startowi najstarszych kategorii, 
które klasyfikowane były osobno, 
ale startowały wspólnie. Na trasie 
o długości blisko 30 km świetnie 
współpracowała dwójka kolarzy 

Strykowa. Wysoko sklasyfiko-
wany został junior Wiktor Sasin, 
który finiszował na 3. miejscu, 
ustępując m.in. swojemu byłe-
mu klubowemu koledze Danielo-
wi Królowi, który był drugi i ak-
tualnie reprezentuje barwy GKK 
Opty-Mazowsze Grodzisk Mazo-
wiecki. W kategorii junior młod-
szy (15-16 lat) Dawid Dordański, 
który pomagał Sasinowi w walce 
o podium ukończył zawody na na 
11. miejscu.

Kolarze LUKS Dwójki Da-
nielo Sportswear Stryków powoli 
wkraczają w ostatnią fazę sezonu 

2018, w której czeka nas jeszcze 
sporo ważnych imprez. Najstarsi 
w kategorii junior młodszy i ju-
nior rywalizować będą podczas 
Mistrzostw Polski LZS i Konku-
rencji Nieolimpijskich na torze, 
młodzików czeka jeszcze Puchar 
Nadziei Olimpijskich na torze i 
Międzywojewódzkie Mistrzostwa 
Makroregionu w konkurencjach 
czasowych na szosie w Bratosze-
wicach. Najmłodsi natomiast ry-
walizować będą w Mistrzostwach 
Polski Szkółek Kolarskich MTB 
w Głogowie i na torze w Pruszko-
wie.  wp

Karate | VII Festyn Integracyjny Stryków

Udany pokaz karateków
W niedzielę, 1 września kara-

tecy z Łódzkiego Centrum Oki-
nawa Shorin-ryu Karate i Kobudo 
„BUSHI” zaprezentowali swoje 
umiejętności podczas VII Festynu 
Integracyjnego, który odbył się w 
Strykowie nad zalewem.

W pokazie gościnnie wzięło 
udział kilka dodatkowych osób. 
Z Brzezin byli to Oliwier Kli-
mowski, Franciszek Zawadzki, 
Maria Wira, Natalia Zawadzka  
i Aleksander Wira, z Łodzi sen-
sei Marcin Lewandowski 3 dan i 
sensei Przemysław Lesiecki 1 dan,  
z Warszawy sensei Piotr Kun-
ce 3 dan oraz ze Zgierza Franci-
szek Łodkowski, Wojciech Sołyga  
i Łukasz Pelikan. Sekcję ze Stry-
kowa reprezentowali natomiast 
Krzysztof Dziedzic, Jakub Walak, 
Jan Dąbrowski i sensei Daniel Ję-
drzejczak 2 dan.

Pokaz rozpoczęli najmłodsi, 
demonstrując najprostsze techni-
ki karate. Z każdą minutą zwięk-
szany był poziom techniczny. 
Demonstrowano kolejno kata (for-

my), bunkaie (rozwiązania tech-
niczne), shuyo waza kumite (wal-
ka zaaranżowana), samoobronę 
z wykorzystaniem rzutów i pa-
dów oraz dźwigni. W użyciu były 
techniki wykonywane łokciami 
i kolanami. Na koniec był test te-
mashiwari (rozbijanie przedmio-
tów). Pokaz poprowadził sensei 
Piotr Kunce – jeden z pierwszych 
uczniów sensei Dariusza Jędrzej-
czaka 6 dan, który ustawił cho-
rografię pokazu. Karatecy otrzy-
mali upominki, które wręczał im 
Radny Strykowa Bogdan Wal-
czak, przez którego zaproszeni 
karatecy mogli po raz kolejny za-
demonstrować swoje umiejętno-
ści. Należy nadmienić, że w poka-
zie uczestniczyli min. wielokrotni 
Mistrzowie Polski.

Instruktor karate Dariusz Ję-
drzejczak serdecznie zaprasza na 
zajęcia sportowe do SP nr 2 przy 
ul. Targowej 21 w Strykowie. 
Kontakt telefoniczny: 605-220-
240 lub poprzez e-mail: bushi.
lodz@wp.pl. wp

Łukasz Machniewicz na najwyższym stopniu podium. Na ten moment 
strykowianin czekał od momentu kontuzji w maju.

Łukasz machniewicz 
szybko podniósł się  
po groźnej kontuzji  
i zaledwie 2 miesiące 
później wrócił do 
wygrywania.

Pokaz utwardzania rąk w wykonaniu karateków Strykowa.
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Kolarstwo | Starty kolarzy z KK Łowicz 

Dwóch kolarskich mistrzów z Łowicza
Powody do dumy i radości mają 

Reprezentanci Klubu Kolarskiego 
Łowicz, którzy świetnie spisu-
ją się w okolicznych wyścigach.  
W niedzielę, 2 września w Żyrar-
dowie odbył się ostatni etap cyklu 
ŻTC BIKE RACE, które organi-
zuje Żyrardowskie Towarzystwo 
Cyklistów. Zawodnicy zaczęli 
zmagania w kwietniu w Grójcu  
i przez wszystkie straty gromadzili 
punkty do klasyfikacji generalnej. 
W sumie odbyło się aż 13 etapów. 

Po zliczeniu punktów już przed 
ostatnim wyścigiem z wielkiego 
sukcesu mógł cieszyć się Łukasz 
Sęk, który zwyciężył w kategorii 
open wyścigów Fit Race w gronie 
blisko 250 zawodników. 

W kategorii wiekowej M60 mi-
strzowski tytuł wywalczył Marek 
Sęk, który na 3 km przed metą 
uczestniczył w poważnej kraksie. 
Łowiczanin zaliczył aż osiem wy-

ścigów i w klasyfikacji generalnej 
zajął wysokie 15. miejsce. 

– Skończyło się na otarciach  
i dużych stratach w sprzęcie – do 

wymiany pół roweru! Efektow-
na dekoracja była przysłowiową 
wisienką na torcie, która wyna-
grodziła trudy długiego sezonu. 

Mamy w Łowiczu dwóch kolar-
skich MISTRZÓW 2018! – pod-
kreślają kolarze na swoim profi-
lu FB. 

Trochę szczęścia zabrakło ło-
wickiej ekipie w klasyfikacji 
drużynowej. KK Łowicz miał 
ogromne szanse na podium w kla-

syfikacji generalnej, ale słaby start 
w Warce spowodował spore stra-
ty punktowe, których nie udało się 
odrobić w Żyrardowie. Ostatecz-
nie nasz team zajął 4. lokatę wśród 
12 drużyn. Wygrali kolarze z Ju-
randa Ciechanów. 

– Śmiało możecie polecić nam 
dobrego psychologa sportowe-
go, który zrobi motywacyjną po-
gadankę. Uczymy się, wyciąga-
my wnioski, cieszymy z tego co 
mamy i patrzymy do przodu! – 
żartuje prezes KK Łowicz Bogu-
mił Urbanek. 

W Żyrardowie na dystansie Fit 
Race (50 km) nasi reprezentan-
ci zajmowali miejsca: 5. Łukasz 
Sęk (3. w M30), 17. Marek Sokół 
(7. w M30), 25. Wojciech Zabost 
(5. M50), 48. Kamil Kosmowski 
(17. w M30), 50. Bogumił Urba-
nek (18. w M30) i 90. Marek Sęk 
(4. w M60).  zł

Łukasz Sęk ze swoja cenną nagrodą za zwycięstwo w kategorii open 
FitRace.

Marek Sęk na najwyższym stopniu podium w klasyfikacji generalnej 
m-60 (bogumił Urbanek)

Kolarstwo | Wyścig przez Polskę

Nasi w Bałtyk-Bieszczady 
Tour – 1008 km non stop

Kolarze prestiżowego kolar-
skiego wyścigu Bałtyk-Biesz-
czady Tour – 1008 km non stop! 
połączyli najdalej oddalone od sie-
bie punkty na mapie Polski, czy-
li Świnoujście i Ustrzyki Górne. 
Na pokonanie tej trasy uczestni-
cy mieli 70 h. Po drodze zawitali 
do Łowicza, gdzie zorganizowano 
DPK – Duży Punkt Kontrolny. . 

W tej morderczej, kolarskiej 
imprezie pojawiło się trzech re-
prezentantów Klubu Kolarskiego 
Łowicz: Bogumił Urbanek, Ma-
rek Kubiak i Mariusz Marszałek. 
Urbanek i Kubiak jechali w kate-
gorii open (możliwość jechania  
w grupie), natomiast Marszałek 
rywalizował w kategorii solo. 

super wynik Mariusza 
Marszałka 
Super wynik w tym piekiel-

nie trudnym wyścigu osiągnął 
Mariusz Marszałek. Pochodzący  
z Domaniewic kolarze ultramara-
ton Bałtyk-Bieszczady Tour po-
konał z czasem 38 h i 6minut, zaj-
mując 6. miejsce w kategorii solo  
i 12. lokatę w kategorii open. 

– Pierwszy raz mierzyłem 
się z dystansem 1008 km. Przed 
startem miałem duże obawy, ale  
w Świnoujściu nie było już od-
wrotu. Na 400 zawodników cze-
kała droga w poprzek Polski. Po-
czątek z przyjemnym wiatrem  
w plecy, nie czułem zmęczenia.  
W nocy jechało się trochę gorzej, 
ale wizja dojazdu do Łowicza da-
wała mi dodatkową siłę. Na 525 
km czekali znajomi – super, że 
mogłem ich widzieć – mówi na 
forum FB/KKLowicz Marszałek. 

– Po znanej okolicy jechało 
się gładko, schody zaczęły się od 
700. km. Deszcz, zimno, teren co-

raz bardziej pagórkowaty. Myśla-
łem nawet, aby zatrzymać się i po-
czekać na lepsze warunki. Jadę 
dalej... Ustrzyki Dolne, 45 km 
do celu. O ostatnim odcinku na-
słuchałem się różnych opowieści.  
W końcu to Bieszczady, noc,  
a sceny niczym z serialu Wataha 
pobudzają wyobraźnię. Samotna 
jazda nie należy tu do przyjem-
nych. Po 38h docieram na metę. 
Czuję radość, ulgę i ogromne 
zmęczenie. Piękne doświadcze-
nie, które zapamiętam do końca 
życia – dodaje szczęśliwy kolarz. 

urbanek i kubiak 
zakończyli w łowiczu 
Prezes KK Łowicz Bogumił 

Urbanek przejechał 525km po-
niżej 24h i zakończył etap w Ło-
wiczu. 

– Dojechałem w dobrej formie 
i bez kontuzji. Cieszę się, że mo-
głem uczestniczyć w najwięk-
szej imprezie ultra, której trasa 
po raz pierwszy prowadziła przez 
Łowicz – komentuje Urbanek.  
– W tym sezonie odpuściłem tre-
ning. Same kwalifikacje to za 
mało, aby mierzyć się z dystansem 
1000 km i ryzykować zdrowie. 
Wycofanie się było racjonalną de-
cyzją. W przyszłości chciałbym 
wrócić na trasę BBT dobrze przy-
gotowany. Dziękuję wszystkim ki-
bicom za wsparcie, zwłaszcza za 
miłe powitanie w Łowiczu! – koń-
czy nasz reprezentant. 

Po regeneracji sił w Łowiczu 
także zakończył swój strat Marek 
Kubiak. – Kontuzja kolana, z któ-
rą jechałem ostatnie 200 km wy-
kluczyła mnie z dalszej rywali-
zacji. Forma była gotowa, głowa 
również. Spróbuję za dwa lata – 
zapowiada Kubiak.   zł 

Mariusz Marszałek (od lewej), Marek Kubiak i Bogumił Urbanek 
spełniają swoje kolarskie marzenia.
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Siatkówka plażowa | Turniej finałowy XVII edycji Otwartych mistrzostw Łowicza

Siatkarze zakończyli plażowy sezon 
Na zakończenie wakacji miło-

śnicy siatkówki plażowej, rywali-
zujący o mistrza Łowicza zawsze 
grają ostatni, finałowy turniej, 
gdzie rywalizują najlepsi siatkarze 
z eliminacji. 

W niedzielę, 2 września „pla-
żowicze” zakończyli sezon 2018  
i rozegrali finał XVII edycji 
Otwartych Mistrzostw Łowicza. 
Aby awansować do grona ośmiu 
najlepszych par trzeba było uzbie-
rać odpowiednią ilość punktów 
w klasyfikacji generalnej. Turniej 
finałowy rozegrano na dwóch bo-
iskach na terenie I LO w Łowiczu 
przy ulicy Bonifraterskiej. Pogoda 
była wymarzona, brakowało tylko 
„kawałka wody”, aby można było 
się schłodzić po męczących poje-
dynkach, rozgrywanych przy du-
żym słońcu. 

XVII łowicki finał był bardzo 
wyrównany, a szczególnie mecze 
półfinałowe i finałowe. Zawod-
nicy prezentują podobny poziom 
i o końcowym wyniku często de-
cydował tie-break. 

Zwycięzcami łowickiej rywali-
zacji została para ze Zgierza Bar-
tosz Jabłoński/Adrian Broniarek, 
która w finale pokonała doświad-
czony duet z Głowna Marcin 
Moszczyński (Głowno) / Bar-
tłomiej Pakowski (Głowno) 2:1 
(7:15,15:10,15:8). 

W meczu o 3. miejsce mieliśmy 
łowicki akcent. Brązowy medal 
wywalczyła para Dawid Pawlak 
(Łowicz) / Damian Śliwkiewicz 
(Głowno), która w decydującym 

pojedynku pokonała duet Filip Fi-
liński (Żychlin) / Adam Filiński 
(Żychlin) 2:0. 

Do finałowej czwórki nie 
awansowała nasza dobra para 
Jakub Zagórowicz (Łowicz) / 
Dominik Pacler (Sypień). Ło-
wiczanie w ćwierćfinale stoczy-
li morderczy bój z duetem Paw-
lak / Śliwkiewicz i przegrali 
1:2 (19:21,24:22,13:15). Każdy  
z trzech setów był bardzo wyrów-
nany, ale rozstrzygnięcie padło  
w końcowych piłkach. 

Na zakończenie dyrektor I LO 
Dorota Dziekanowska i sędzia 
główny zawodów Dominik Kuś 
wręczyli najlepszym zawodnikom 
pamiątkowe puchary, medale i na-
grody. Warto zwrócić uwagę na 
kolorowe koszulki, które organi-
zatorzy przygotowali na te zawo-
dy dla wszystkich grających za-
wodników. 

– W tegorocznych czterech 
turniejach zagrało mniej zawod-
ników niż w zeszłym roku, za to 
poziom sportowy był na pewno 
wyższy, a każdy z turniejów był 
bardzo wyrównany. Szczególnie 
w finale, gdzie większość spo-
tkań skończyło się po tie-breaku, 
a dużo setów było grane na prze-
wagi – podsumowuje główny or-
ganizator Jakub Zagórowicz.

– Cieszymy się, że dzięki na-
szej pracy takie wydarzenia mogą 
mieć miejsce. Od strony organi-
zacyjnej też jesteśmy bardzo za-
dowoleni z tegorocznego cyklu. 
Wszystkie rozgrywki odbyły się 
bez większych przeszkód. Pogo-
da była bardzo korzystna, a rzad-
ko się zdarza, żeby na żadnym 
z turniejów nie padało. Cieszymy 
się, że nikt nie nabawił się żadnej 
poważnej kontuzji. Nie było też 
większych kontrowersji, a wszy-
scy wiemy, że czasem w przypły-
wie emocji dzieją się różne rzeczy. 
Za rok na pewno ruszymy z na-
stępną edycją. Nie wiemy jednak, 
czy w tej samej formule. Czasem 
ciężko jest nam ogarnąć to wszyst-
ko we trzech i być może będzie-
my zmuszeni skrócić nieco format 
rozgrywek, ale to okaże się bliżej 
przyszłego roku. Na ten moment 
zakładamy buty i skupiamy się na 
hali – dodaje Zagórowicz. 

Teraz przed amatorami siat-
kówki z naszego regionu czas na 
przygotowania do sezonu halowe-
go. Tradycyjnie już w paździer-
niku ruszą w naszym mieście 
Amatorskie Mistrzostwa Łowicza  
w Piłce Siatkowej rozgrywane na 
hali OSiR nr 2.  zł

Wyniki turnieju finałowego: 
 Runda I (lewa strona): Jabłoń-

ski / broniarek – Pawlak / śliwkie-
wicz 2:1 (13:15,15:13,15:9), Filiński 
/ Filiński – morawski / Fydrych 
2:0 (15:13,15:6), Kosielski / Gaw-
rych – moszczyński / Pakowski 
0:2 (10:15,9:15), Alagierski / Ala-
gierski – zagórowicz / Pacler 0:2 
(12:15,14:16). 
 Mecze o wejście do półfina-
łu (lewa strona): Jabłoński / 
broniarek – Filiński / Filiński 2:0 
(15:11,15:12), moszczyński / Pa-
kowski – zagórowicz / Pacler 2:1 
(8:15,15:13,15:6). 
 Miejsca 7-8 (prawa strona): 
Pawlak / śliwkiewicz – morawski / 
Fydrych 2:0 (15:9,15:11), Kosielski 
/ Gawrych – Alagierski / Alagierski 
2:1 (16:18,16:14,15:12). 

 ćwierćfinały (prawa strona): 
zagórowicz / Pacler – Pawlak / 
śliwkiewicz 1:2 (19:21,24:22,13:15), 
Kosielski / Gawrych – Filiński / Fi-
liński 1:2 (15:12,14:16,8:15). 

 Mecze półfinałowe: Jabłoński 
/ broniarek – Pawlak / śliwkie-
wicz 2:0 (15:0,15:0), moszczyński 
/ Pakowski – Filiński / Filiński 2:0 
(15:8,15:9).
 Mecz o 3. miejsce: Pawlak / 
śliwkiewicz – Filiński / Filiński 2:0 
(15:8,17:15)
 Mecz o 1. miejsce: Jabłoński / 
broniarek – moszczyński / Pakow-
ski 2:1 (7:15,15:10,15:8)

KOLEJNOść KOńCOWA:
1. bartosz Jabłoński (zgierz) / Adrian broniarek (zgierz)

2. m.moszczyński (Głowno) / b. Pakowski (Głowno)

3. dawid Pawlak (Łowicz) / d. śliwkiewicz (Głowno)

4. Filip Filiński (Żychlin) / Adam Filiński (Żychlin)

5-6. J.zagórowicz (Łowicz) / dominik Pacler (Sypień)

 P. Kosielski (Głowno) / damian Gawrych (Głowno)

7-8. m.morawski (Skierniewice) / m. Fydrych (Sk-ce)

 J. Alagierski (Głowno) / d. Alagierski (Głowno)

 Siatkarze pięknie prezentowali się w łowickich koszulkach. 
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Morderczy ćwierfinał łowickiej pary dominik Pacler/ Jakub zagórowicz.
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Motocross | cross country, mP

Sukcesy motocrossowców Strykowa
W ostatnich dniach członkowie sekcji 
motocrossowej klubu MKS Zjednoczeni Stryków 
mieli bardzo dużo pracy, ale wywiązali się ze 
swoich zadań bardzo dobrze, zapisując na swoje 
konto kilka sukcesów.

W niedzielę, 26 sierpnia na to-
rze w Karolinie pod Lublinem 
odbyła się III Runda Mistrzostw 
Strefy Polski Centralnej. Do za-
wodów przystąpili także stryko-
wianie z MKS Zjednoczonych 
Stryków. W klasie MX B na wy-
sokim 2. miejscu uplasował się 
Damian Kwestarz i był to najlep-
szy wynik zawodników Strykowa 
ścigających się w seniorskich za-
wodach. Zwycięstwo w tej klasie 
odniósł Paweł Bełz z KM Cross 
Lublin. W klasyfikacji generalnej 
sezonu 2018 Kwestarz powiększył 
przewagę nad drugim Robertem 
Szymańskim z KM Cross Lublin, 
którego wyprzedza teraz o 45 pkt.

Oprócz Kwestarza na torze  
w Karolinie pojawił się także Ka-
rol Góralczyk, który zajął 8. miej-
sce w klasie MX Junior, a w kla-

syfikacji generalnej nadal jest 
czwarty ze stratą 20 pkt. do trzecie-
go Sebastiana Kaczmarka z KM 
X Racing Lesznowola, którego w 
III Rundzie wyprzedził o zaled-
wie 1 pkt. Ponadto pod Lublinem 
z bardzo dobrej strony pokazała 
się najmłodsza grupa zawodników 
Strykowa ze szkółki motocrosso-
wej 115moto Kids Team, szko-
lonej przez znanego zawodni-
ka Krzysztofa Jarmuża. Pierwsze 
zwycięstwo w Mistrzostwach Pol-
ski Strefy Polski Centralnej od-
niósł Maksymilian Przewoźny.

Tydzień później strykowianie 
wzięli udział w dwóch impre-
zach. W niedzielę, 2 września we 
Wschowej odbyła się VII Runda 
Mistrzostw Polski w Motocros-
sie, w której ścigał się Krzysztof 
Białek. Zawodnik Zjednoczonych 

uplasował się na 19. miejscu, dzię-
ki czemu zdobył kolejne 42 pkt. 
do klasyfikacji generalnej, w któ-
rej także zajmuje 19. pozycję. Pro-
wadzi Jacek Lonka z Człuchow-
skiego AutoMotoKlubu Poltarex 
Kubiak Team, który we Wscho-
wej także był najlepszy. 

Z kolei tego samego dnia  
w Kościelnej Górze rozegrano 

XV Cross Country Ziemi Socha-
czewskiej w Kurdwanowie. Stry-
ków miał w tej imprezie trzech 
przedstawicieli. 

W klasie MX65 na wysokim  
2. miejscu do mety dojechał Alek-
sander Jarmuż, tuż za podium na 
4. miejscu uplasował się Bartło-
miej Banaszkiewicz, a 10-ty był 
Jan Marcin.  wp

Maksymilian Przewoźny ze strykowskiej szkółki wygrał pierwszy wyścig.

Damian Kwestarz  ze Strykowa na 2. miejscu w zawodach pod Lublinem.

Triathlon | III Triathlon Stryków

Ludzie z żelaza zawitają do Strykowa
Już za nieco ponad tydzień 

Stryków po raz trzeci gościć bę-
dzie najmocniejszych z mocnych. 
W sobotę, 15 września odbędzie 
się III Triathlon Stryków.

Na dwa tygodnie przed star-
tem zawodów listy startowe zo-
stały zamknięte. Wiemy już ile 
osób zadeklarowało chęć zmie-
rzenia się w jednej z trzech roz-
grywanych kategorii. W kate-
gorii 1/8 Iron Man, która po raz 
pierwszy wystartuje w Strykowie 
limit miejsc został wyczerpany  
i na starcie pojawić ma się równo 
150 zawodników, w tym 29 ko-
biet. Do pokonania będą oni mie-
li 475 m pływania, 22,5 km jazdy 
rowerem i 5,25 km biegu. Dwa 
raz dłuższy dystans w 1/4 Iron 
Man zrzeszać będzie znacznie 
większą grupę 322 zawodników  
(w tym 33 kobiety). Organizato-
rzy, jak co roku przewidzieli rów-
nież start sztafet. Ze względu na 
bardzo duże zainteresowanie kil-

kukrotnie zwiększano limit ze-
społów i ostatecznie pojawi ich 
się w Strykowie 24. 

Triathloniści pływać będą po 
strykowskim zalewie, rowerem 
przejadą od Strykowa w kierun-
ku Cesarki, Bartolina, Sierżni  
i z powrotem do Strykowa, a bie-
gać będą po pętlach rozpoczy-
nających się od strefy zmian na 
orliku przy SP nr 2 do Cesarki, 
Sosnowca i z powrotem do Stry-
kowa drugą stroną brzegu zalewu. 
Łącznie w Strykowie ma więc po-
jawić się ponad pół tysiąca triath-
lonistów oraz przynajmniej drugie 
tyle służb porządkowych, wo-
lontariuszy i kibiców na trasie. 
Mieszkańcy z pewnością spotkają 
się z utrudnieniami w ruchu dro-
gowym, bowiem ulice objęte za-
wodami zostaną całkowicie za-
mknięte.

Celem imprezy jest wspiera-
nie i popularyzowanie triathlonu 
na terenie Województwa Łódz-

kiego, a w szczególności Gmi-
ny Stryków, zachęcanie do ak-
tywnego, zdrowego i sportowego 
trybu życia mieszkańców Gmi-
ny Stryków, popularyzacja tria-
thlonu, uatrakcyjnienie oferty im-
prez rekreacyjno-sportowych na 
terenie Gminy Stryków, integra-
cja biegaczy oraz instytucji i klu-
bów sportowych oraz promocja 
Gminy Stryków i Województwa 
Łódzkiego. 

Organizatorem III Triathlo-
nu Stryków jest Stowarzyszenie 
Klub Biegowy Powstaniec Dobra 
oraz Gmina Stryków przy współ-
pracy z firmą inesSport. Tytu-
łu sprzed roku na dystansie 1/4 
Iron Man broni Jakub Kimmer 
z Zelowa wśród mężczyzn i Da-
ria Ogrodowczyk z Łodzi wśród 
kobiet oraz Selectstar Łódź  
w składzie Zbigniew Bartosik, 
Bartłomiej Kaźmierczak, To-
masz Węgrewicz w kategorii 
3-osobowych sztafet.  wp

Piłka nożna | 2. kolejka A-klasy

Zwycięstwa Błękitnych i Iskry
To był udany weekend 
dla drużyn naszego 
regionu występujących 
w A-klasie. Zarówno 
Błękitni Dmosin, jak 
i OSP Iskra Głowno 
wygrały swoje 
spotkania.

W gr. II drugie zwycięstwo za-
notowali podopieczni grającego 
trenera Dawida Ślązaka. W sobo-
tę, 1 września dmosinianie odpra-
wili z kwitkiem Czarnych Smar-
dzew aż 6:1 i są wiceliderami 
tabeli za LKS Różycą, który ma 
lepszy bilans bramek. Komplet 
punktów zanotował ponadto Mi-
lan Club Polonia Łódź. Następny 
mecz będzie dla dmosinian bar-
dzo ważny, bowiem w 3. kolejce  
w sobotę, 8 września o godz. 
17:00 Błękitni zagrają na własnym 
boisku właśnie z łódzką szkółką 
piłkarską Milanu.

W gr. III premierowe zwycię-
stwo w A-klasie odniósł benia-
minek z Głowna. Drużyna pro-
wadzona przez trenera Romana 
Włodarczyka po minimalnej po-
rażce na inaugurację z KS Sand 
Bus II Kutno tym razem po za-
ciętym spotkaniu pokonała w nie-
dzielę, 2 września Dąbrowiankę 
Dąbrowice 2:1. Do przerwy Iskra 
przegrywała 0:1, ale po zmianie 
stron dwa gole Bartłomieja An-
tosiaka przesądziły o zwycięstwie 
Głowna. Warto dodać, że w koń-
cówce spotkania gospodarze mieli 

rzut karny i mogli doprowadzić do 
remisu, ale na szczęście dla przy-
jezdnych piłkarz Dąbrowic trafił 
jedynie w słupek. Iskra wystąpi-
ła w składzie: Bednarek – Dudek, 
Hemka, Sokół, Radzio – Bakalarz, 
Maciak, Piela, Pawłowski (w 27 
min. J. Wawrzyn) – Antosiak (88 
Gorący), Szajder (89 Zamrzyc-
ki). Kolejne spotkanie głownianie 
rozegrają przed własnymi kibica-
mi, kiedy to w niedzielę, 9 wrze-
śnia o godz. 11:00 podejmą Kota-
na Ozorków.  wp

 2. kolejka A-klasy, gr. II: milan 
club Polonia – Więcej Niż Sport 
Łódź 3:0, Sport Perfect – LzS 
Justynów 0:6, zamek Skotniki – 
Włókniarz zgierz 2:6, czarni Smar-
dzew – błękitni dmosin 1:6, LKS 
Gałkówek – LKS Różyca 1:5, KKS 
Koluszki – boruta II zgierz 3:0, Ka-
lonka – pauza.

1. LKS Różyca 2 6 12-2

2. Błękitni Dmosin 2 6 8-2

3. milan club Polonia 2 6 5-0

4. LzS Justynów 2 4 9-3

5. Włókniarz zgierz 2 4 9-5

6. KKS Koluszki 1 3 3-0

7. boruta II zgierz 2 3 3-4

8. Więcej Niż Sport Łódź 2 1 3-6

9. czarni Smardzew 2 1 4-9

10. LKS Gałkówek 2 0 2-7

11. zamek Skotniki 2 0 3-9

12. LKS Kalonka 1 0 1-7

13. Sport Perfect Łódź 2 0 0-8

 Następna, 3. kolejka A-klasy, 
gr. II odbędzie się w dniach 8-9 
września: Więcej Niż Sport Łódź – 
Sport Perfect Łódź, LzS Justynów 

– zamek Skotniki, boruta II zgierz 
– LKS Kalonka, błękitni dmosin 
– milan club Polonia, LKS Róży-
ca – czarni Smardzew, Włókniarz 
zgierz – KKS Koluszki, LKS Gałkó-
wek – pauza.

 2. kolejka A-klasy, gr. III: Kobra 
Leźnica Wielka – magnat Sierpów 
2:2, Ostrovia Ostrowy – bzura 
Ozorków 4:2, dąbrowianka dąbro-
wice – OSP Iskra Głowno 1:2, KS 
Sand bus II Kutno – Witonianka 
Witonia 1:2, mKS mianów – Victo-
ria Rąbień 1:4, świnice Warckie – 
malina Piątek 2:2, Kotan Ozorków 
– Sazan Pęczniew 3:3.

1. Witonianka Witonia 2 6 7-2

2. Ostrovia Ostrowy 2 6 6-2

3. Victoria Rąbień 2 6 5-1

4. Sazan Pęczniew 2 4 6-4

5. magnat Sierpów 2 4 5-3

6. KS Sand bus II Kutno 2 3 3-3

7. bzura Ozorów 2 3 10-6

8. OSP Iskra Głowno 2 3 3-3

9. świnice Warckie 2 1 3-7

10. malina Piątek 2 1 4-10

11. Kobra Leźnica Wielka 2 1 2-3

12. Kotan Ozorków 2 1 4-6

13. dąbrowianka 2 0 2-5

14. mKS mianów 2 0 1-6

 Następna, 3. kolejka A-klasy, 
gr. III odbędzie się w dniach 8-9 
września: malina Piątek – KS Sand 
bus II Kutno, OSP Iskra Głowno – 
Kotan Ozorków, Sazan Pęczniew – 
Kobra Leźnica Wielka, Witonianka 
Witonia – dąbrowianka dąbrowice, 
Victoria Rąbień – Ostrovia Ostrowy, 
magnat Sierpów – mKS mianów, 
bzura Ozorków – świnice Warckie.

Bieganie | Strykowski bieg Extreme

Biegacze na torze motocrossowym
Już tylko kilka dni pozostało 

do pierwszego w historii Strykow-
skiego Biegu Extreme. Impreza 
będzie o tyle wyjątkowo, że odbę-
dzie się na torze motocrossowym 
im. Kazimierza Witczaka w Stry-
kowie.

Starty biegaczy odbędą się  
w sobotę, 8 września. Pierwsi do 
rywalizacji przystąpią najmłodsi 
w kategorii dzieci i młodzież do 
lat 16 – ich bieg przewidziano na 
godz. 14:30. Później o 16:00 na 
trasę po rundach na torze wyru-
szy kategoria 16+. Udział w biegu 
płatny jest wpisowym 20 zł. Za-
wody rozgrywane będą na ozna-
kowanej trasie toru.

Organizatorem imprezy jest 
Ochotnicza Straż Pożarna w Stry-
kowie przy współpracy z Gmi-
ną Stryków. Zapisów można było 
dokonywać w siedzibie OSP  

w Strykowie do minionej niedzie-
li. Udział w Strykowskim Biegu 
Extreme zadeklarowało wstęp-
nie kilkadziesiąt osób. Zapowiada 
się pasjonująca i mordercza walka  

z wieloma ciężkimi podbiegami. 
Zakończenie i podsumowanie im-
prezy oraz dekoracja najlepszych 
przewidziana jest około godz. 
18:00.  wp

Tor motocrossowy w Strykowie wkrótce stanie się areną biegów.

Piłkarze OSP Iskry Głowno na boisku w Dąbrowicach odnieśli 
pierwsze zwycięstwo w historii swoich występów w A-klasie, gr. III.

Piłkarze Iskry Głowno 
odnieśli pierwsze 
zwycięstwo  
w sezonie A-klasy, gr. 
III. drużyna trenera  
R. Włodarczyka  
pokonała dąbrowice.
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Piłka nożna | 4. kolejka V ligi

Drugie zwycięstwo Stali
Głownianie po raz 
pierwszy w tym 
sezonie zaprezentowali 
się przed własnymi 
kibicami i pokazali 
dużą klasę.

staL głowno  4 (1)
Ptc PaBianice  1 (1)

Bramki dla Stali: Radosław Kuciń-
ski (23 min.), Łukasz Nagański 2 
(61 i 68 min.) oraz Eryk Ignatowski 
(w 76 min.).

W końcu Stal zagrała na miarę 
oczekiwań. Głownianie w sobotę, 
1 września po raz pierwszy w tym 
sezonie zagrali na własnym boisku 
i wygrali wysoko z PTc Pabianice 
4:1.

Początek sezonu nie był zbyt 
udany dla zawodników Stali, któ-
rzy liczyli na komplet punktów 
w czterech meczach. Po zwycię-
stwie na inaugurację później do-
szło do przerwania spotkania  
z GLKS Sarnów/Dalików oraz 
bolesnej porażki ze Startem Brze-
ziny. Wszystkie poprzednie me-
cze podopieczni trenera Tomasza 
Szcześniaka rozgrywali na wy-
jeździe i w końcu na początku 
września kibice w Głownie mieli 
okazję zobaczyć w akcji swoich 
ulubieńców.

Mecz z PTC w pierwszej po-
łowie był dość wyrównany. Go-
ście nie byli w najwyższej formie 
na początku sezonu, ale od pierw-
szych minut postawili Stali trud-

ne warunki. Jedna z akcji w koń-
cu przyniosła jednak efekt. W 23 
min. kapitan Radosław Kuciński 
wyprowadził gospodarzy na pro-
wadzenie. Radość z tego wyniku 
nie trwała jednak zbyt długo, bo-
wiem w 38 min. etatowy gracz 
PTC Piotr Szynka wyrównał stan 
meczu.

Na szczęście w drugiej połowie 
na murawie warunki dyktowała 
już tylko jedna drużyna. Stal do-
minowała od momentu wznowie-
nia gry. Świetne zawody rozgry-
wał zwłaszcza Łukasz Nagański, 
który w pojedynkę w ciągu 7 min. 
rozstrzygnął wynik meczu. Pabia-
niczanie po stracie trzeciego gola 
nie podjęli już rękawicy i gości do-
bił kwadrans przed końcem Eryk 
Ignatowski.

Stal wygrała zatem 4:1 i odnio-
sła tym samym drugie zwycięstwo 
w sezonie. Głownian czeka teraz 
wyjazd na trudny teren do Alek-
sandrowa Łódzkiego na pojedy-
nek z Sokołem II, który odbędzie 
się w niedzielę, 9 września o godz. 
16:00. 

Liderem Łódzkiej Klasy Okrę-
gowej są rezerwy ŁKS-u Łódź, 
które zanotowały komplet zwy-
cięstw. Cztery zwycięstwa po 
czterech kolejkach ma także RTS 

Widzew II Łódź.  Po drugiej stro-
nie jest Bzura Ozorków. Benia-
minek w dotychczasowych spo-
tkaniach nie zdobył ani jednego 
punktu, mało tego nie ma na swo-
im koncie nawet jednego gola  
i jest najgorszą drużyną V ligi. 
Bez zdobyczy punktowej pozosta-
je także GLKS Sarnów/Dalików, 
ale ten klub ma na swoim koncie 
dopiero dwa rozegrane spotkania. 
Zaskoczeniem jest także słaba po-
stawa LKS Rosanów. wp

 4. kolejka: RTS Widzew II Łódź 
– GLKS Sarnów/dalików 9:1, GKS 
Ksawerów – LKS Rosanów 2:1, 
zawisza Rzgów – Orzeł Parzę-
czew 3:0, Włókniarz Konstanty-
nów Łódzki – UKS SmS Łódź 1:1, 

Włókniarz Pabianice – ŁKS II Łódź 
1:3, Start brzeziny – Sokół II Alek-
sandrów Łódzki 0:4, Stal Głowno – 
PTc Pabianice 4:1, Termy Uniejów 
– bzura Ozorków 4:0.

 Następna, 5. kolejka odbędzie 
się w dniach 8-9 września: Sokół II 
Aleksandrów Łódzki – Stal Głow-
no, LKS Rosanów – Start brzeziny, 
ŁKS II Łódź – GKS Ksawerów, bzu-
ra Ozorków – Włókniarz Pabianice, 
Orzeł Parzęczew – Termy Uniejów, 
UKS SmS Łódź – zawisza Rzgów, 
GLKS Sarnów/dalików – Włók-
niarz Konstantynów Łódzki, PTc 
Pabianice – RTS Widzew II Łódź.

1. ŁKS II Łódź 4 12 22-2

2. RTS Widzew II Łódź 4 12 19-3

3. Termy Uniejów 4 9 14-7

4. GKS Ksawerów 4 9 11-10

5. zawisza Rzgów 4 9 9-9

6. Orzeł Parzęczew 4 6 13-8

7. Start brzeziny 4 6 9-9

8. Stal Głowno 3 6 10-7

9. UKS SmS Łódź 3 4 4-5

10. Wł. Konstantynów Ł. 4 4 8-12

11. Włókniarz Pabianice 4 3 4-8

12. Sokół II Aleksandrów Ł. 4 3 9-10

13. LKS Rosanów 4 3 7-15

14. PTc Pabianice 4 3 4-17

15. GLKS Sarnów/dalików 2 0 3-12

16. bzura Ozorków 4 0 0-12

Piłkarze Stali Głowno (niebieskie koszulki) pewnie pokonali PTC Pabianice, rozgrywając swoje pierwsze 
spotkanie na stadionie przy ul. Kopernika 37.

Po przerwie 
głownianie podkręcili 
tempo i przez cały 
czas dominowali, 
zdobywając jeszcze 
trzy bramki.

Na czele dwa łódzkie 
zespoły rezerw ŁKS-u 
i Widzewa, które mają 
na swoim koncie 
komplet punktów. Stal 
jest w połowie stawki.

Piłka nożna | PPOŁ

Znamy pary drugiej 
rundy Pucharu Polski

Pod koniec sierpnia dokonano 
losowania par II Rundy Pucharu 
Polski Okręgu Łódzkiego. W tej 
fazie rozgrywek znalazło się pięć 
drużyn naszego regionu. Łódzki 
Związek Piłki Nożnej przekazał 
zestawienie par na drugą rundę 
pucharowych rozgrywek, których 
mecze mają odbyć się w środę, 
26 września i przystąpią do nich 
32 drużyny. W okręgu łódzkim, 
piotrkowskim, sieradzkim oraz 
skierniewickim rywalizacja ma 
potrwać do końca rundy jesiennej, 
a awans na szczebel wojewódzki 
uzyskają po dwie najlepsze druży-
ny z wymienionych okręgów.

W II Rundzie Pucharu Polski 
Okręgu Łódzkiego zagra pięć ze-
społów naszego regionu. Od tej 
fazy do rywalizacji przystępują 
V-ligowa Stal Głowno, IV-ligo-
wi Zjednoczeni Stryków i wystę-
pujący w A-klasie, gr. II Błękitni 
Dmosin. Podopieczni trenera To-
masza Szcześniaka zmierzą się  
z występującymi w A-klasie ju-
niorami łódzkiego AKS SMS  
i wystąpią w tym pojedynku jako 
gość. Z kolei strykowianie pod 
wodzą trenera Łukasza Wijaty na 
pierwszy pucharowy pojedynek 
udadzą się do Uniejowa, gdzie 
zmierzą się z występującymi  
w Łódzkiej Klasie Okręgowej 
Termami. Gospodarzem na inau-
gurację PPOŁ będzie natomiast 
zespół Błękitnych Dmosin. Pod-
opieczni grającego trenera Da-
wida Ślązaka będą mieli jednak 
trudne zadanie, bowiem podejmą 
u siebie wyżej notowany V-ligowy 
UKS SMS Łódź.

Gospodarzami w swoim trze-
cim pojedynku w pucharach będą 
także Sokół Popów i OSP Iskra 
Głowno. Co ciekawe popowia-
nie nie rozegrali jeszcze w tym 

sezonie w PP ani jednej minuty, 
bowiem ich dwa poprzednie po-
jedynki z Maliną Piątek i Więcej 
Niż Sport Łódź kończyły się wal-
kowerami. Tym razem Sokół pod 
wodzą grającego trenera Tomasza 
Drużki zagra na własnym boisku 
z mocnym rywalem, który jest  
w dodatku w świetnej formie. Po-
powianie podejmą bowiem lidera 
Łódzkiej Klasy Okręgowej – ŁKS 
II Łódź. 

Nieco więcej szczęścia w lo-
sowaniu mieli głownianie z Iskry, 
którzy u siebie także podejmą V-
-ligowca, ale będzie to przeciętny 
GLKS Sarnów/Dalików. Drużyna 
pod wodzą trenera… w poprzed-
nich dwóch etapach po walkowe-
rze pokonała Strugę Dobieszków 
oraz skromnie pokonała 1:0 Mi-
lan Club Polonię Łódź. Spośród 
wszystkich par II Rundy PPOŁ 
najciekawiej zapowiada się starcie 
w Uniejowie.  wp

 II Runda Pucharu Polski Okrę-
gu Łódzkiego (26 września): Ju-
trzenka bychlew – bzura Ozorków, 
AKS SmS Łódź – Stal Głowno, 
Victoria Rąbień – Sokół Aleksan-
drów Łódzki, Sokół Popów – ŁKS 
II Łódź, Witonianka Witonia – KS 
Sand bus II Kutno, błękitni dmosin 
– UKS SmS Łódź, zawisza Rzgów 
– boruta zgierz, GKS Ksawerów 
– Sokół II Aleksandrów Łódzki, 
Termy Ner Poddębice – Andrespo-
lia Wiśniowa Góra, Start brzeziny 
– Włókniarz Pabianice, KAS Kon-
stantynów Łódzki – PTc Pabiani-
ce, Termy Uniejów – zjednoczeni 
Stryków, Włókniarz Konstantynów 
Łódzki – KS Sand bus Kutno, 
KKS Koluszki – RTS Widzew II 
Łódź, OSP Iskra Głowno – GLKS 
Sarnów/dalików, LKS Rosanów – 
Orzeł Parzęczew.

Lekkoatletyka | Om Aleksandrów

Zwycięstwa Błyskawicy
W sobotę, 1 września odbyły 

się Otwarte Mistrzostwa Aleksan-
drowa Łódzkiego U-16, w których 
wzięła udział 11-osobowa grupa 
lekkoatletów powiatu łowickiego 
i zgierskiego, reprezentująca klu-
by Jedynki Łowicz, UKS GOK 
Zduny i UKS Błyskawicy Doma-
niewice. 

Najlepiej zaprezentowała się 
zawodniczka z Łowicza Malina 
Wójcik, która z wynikiem 37,00 
m zdeklasowała swoje rywal-
ki w konkurencji rzutu oszcze-
pem 500 g. Bezkonkurencyjny 
był także zawodnik Błyskawicy 
Paweł Siatkowski, który z wy-
nikiem 41,25 m ustanowił swój 
nowy rekord życiowy w rzucie 
oszczepem 600 g i również za-
jął pierwszą lokatę w konkursie. 
Miejsce na podium w zawodach 
w Aleksandrowie Łódzkim wy-
walczyła również Natalia Baleja 
z Błyskawicy, która była druga  
w konkursie pchnięcia kulą z 
wynikiem 11,08 m oraz druga w 
konkursie rzutu oszczepem z re-
zultatem 28,63 m. 

W kuli zaprezentowała się rów-
nież kolejna zawodniczka Jedyn-
ki Bogumiła Czubik, która zajęła 
4. miejsce z wynikiem 25,32 m. 
Z kolei z nowym rekordem ży-
ciowym 4,78 m (wiatr +0,9 m/s) 
konkurs skoku w dal zakończyła 
natomiast Julia Perzyńska. Wy-
nik ten zawodniczce Błyskawicy 

pozwolił na zajęcie piątej lokaty. 
Julce nie wyszedł natomiast kon-
kurs skoku wzwyż, gdzie z wy-
nikiem poniżej jej możliwości 
145 cm była piąta, natomiast star-
tująca w tej samej konkurencji 
głownianka Małgorzata Jakóbiec  
z Błyskawicy z wynikiem 140 cm 
była siódma. W konkursie skoku 
w dal wystąpiły również inne za-
wodniczki Błyskawicy: Paulina 
Pakuła z Głowna, która z wy-
nikiem 4,00 m (wiatr +1,0 m/s) 
była trzynasta i Patrycja Chabros 
ze Strykowa, która z rezultatem 
3,65 m (wiatr + 0,8 m/s) zajęła 
miejsce szesnaste. 

Paulina Pakuła zadebiutowa-
ła także w biegu na 80 m przez 
płotki, gdzie z wynikiem 15,48 
sek. (wiatr +0,3 m/s) została skla-
syfikowana na 7. miejscu. Z kolei 
można być zadowolonym z wy-
stępu zawodnika UKS GOK Zdu-
ny Błażeja Jabłońskiego, który  
w bardzo silnie obsadzonym bie-
gu na 1000 m zajął 10. miejsce, 
ale z rezultatem 3:21,46 min. aż 
o 7,20 sek. pobił swój rekord ży-
ciowy. Powody do zadowolenia 
miał również uczeń głowieńskiej 
szkoły Aleksander Kownacki  
z Błyskawicy. W swoim debiu-
cie w konkursie rzutu oszczepem 
pochodzący z Ziewanic zawod-
nik uzyskał wynik 30,25 m i zo-
stał sklasyfikowany na wysokim  
4. miejscu. wp
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PROGNOZA POGODY | 6.09.2018 – 12.09.2018

SYTUACJA SYNOPTYCZNA:
Pogodę kształtuje obszar obniżonego ciśnienia.
Napływa ciepła i sucha masa powietrza 
kontynentalnego.

CZWARTEK – PIąTEK:
Słonecznie, zachmurzenie małe,  
bez opadów oraz ciepło.
Widzialność dobra.
Wiatr północno-wschodni, słaby, 2-4 m/s.
Temp. max w dzień: + 23 st. c do + 24 st. c.
Temp. min w nocy: + 14 st. c do + 12 st. c.

SOBOTA – NIEDZIELA:
Słonecznie, zachmurzenie małe,  
bez opadów oraz ciepło. Widzialność dobra.
Wiatr północno-wschodni i wschodni,  
słaby, 2-4 m/s.
Temp. max w dzień: + 23 st. c do + 25 st. c.
Temp. min w nocy: + 14 st. c do + 12 st. c.

PONIEDZIAŁEK – WTOREK – śRODA:
zachmurzenie umiarkowane, okresami duże, 
lokalnie możliwe przelotne opady deszczu.
Widzialność dobra, w czasie opadów 
umiarkowana.
Wiatr północno-wschodni i wschodni,  
słaby, 2-4 m/s.
Temp. max w dzień: + 21 st. c do + 23 st. c.
Temp. min w nocy: + 14 st. c do + 12 st. c.

bIURO mETEOROLOGIczNE cUmULUS

PROGNOZA BIOMETEOROLOGICZNA 
Pogoda korzystnie wpływać będzie na nasze 
samopoczucie. dobra sprawność psychofizyczna 
i fizyczna.
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Wieści z Głowna i Strykowa
członek Stowarzyszenia Gazet Lokalnych
Edycja wspólna z tygodnikiem „Nowy Łowiczanin”

WYDAWCA: 
Oficyna Wydawnicza „Nowy Łowiczanin”
Waligórscy s.c. w Łowiczu
99-400 Łowicz, ul. Pijarska 3a, 
tel./fax 46 837-46-57, 46 837-37-51
e-mail: wiesci@lowiczanin.info 
adres dla korespondencji: 
99-400 Łowicz, skrytka pocztowa 68. 

REDAKCJA W GŁOWNIE: 
ul. Łowicka 40, tel./fax 42 710-82-55
Redaktor naczelny: Wojciech Waligórski 
Dyrektor zarządzający: Ewa mrzygłód-Waligórska

Dziennikarze: Lilianna Jóźwiak-Staszewska, 
Elżbieta Woldan-Romanowicz, Agnieszka Wojcieszek,
Wojciech Pożarlik (sport) 

Redakcja zastrzega sobie prawo skracania nadesła-
nych tekstów, zmiany ich tytułów, dodawania śródtytu-
łów.  Nie odsyłamy niezamówionych tekstów. 

Skład tekstu własny. 

Ogłoszenia ramkowe i reklamy 
przyjmujemy telefonicznie, faxem:  
42 710-82-55 w Głownie;  
46 837-37-51, 46 830-34-08 w Łowiczu, 
 e-mailem: reklama@lowiczanin.info lub osobiście  
w biurze ogłoszeń w Głownie:  ul. Łowicka 40  
od poniedziałku do piątku w godz. 8.30-15.30  
lub w Łowiczu: ul. Pijarska 3a w pon., wt. i pt.  
w godz. 7.30-18.00, śr. i czw. w godz. 7.30-16.00,  
sob. w godz. 8.00-14.00.

Ogłoszenia drobne przyjmowane są osobiście 
w biurze ogłoszeń, punktach wymienionych  
na stronie 28, a także przez stronę internetową:  
www.lowiczanin.info

Druk: SEREGNI PRINTING GROUP Sp. z o.o.  
03-796 Warszawa, ul. Rzymska 18a.

Nakład kontrolowany Wieści z Głowna i Strykowa  
2.000 egz. 
Nakład kontrolowany wraz z wydaniem głównym 
(Nowy Łowiczanin): 9.500 egz.

100%
własności polskiej

Piłka nożna | 1. kolejka b-klasy

Czternaście bramek Strugi
Za nami inauguracja najniższej 

klasy rozgrywek w okręgu łódz-
kim. W miniony weekend wystar-
towały wszystkie trzy grupy B-
-klasy.

Z naszego regionu do walki  
o ligowe punkty przystąpiły cztery 
drużyny. W gr. I falstart zanotował 
Powstaniec Dobra, który minimal-
nie uległ po wyrównanym spotka-
niu łódzkiemu Metalowcowi 0:1. 
W gr. III natomiast powody do 
zadowolenia miały Sokół Popów 
i Struga Dobieszków. Popowia-
nie pod wodzą trenera Tomasza 
Drużki po emocjonującym spo-
tkaniu pokonali spadkowicza z A-
-klasy Huragan Swędów 4:2. Jed-
no trafienie dla Sokoła zanotował 
Arkadiusz Rubach, natomiast hat-
-trickiem popisał się Denis Boiko, 
który wszedł na boisko dopiero  
w drugiej połowie.

Niecodzienne spotkanie oglą-
dali za to kibice w Dobieszko-
wie, gdzie w niedzielę, 2 września 
miejscowa Struga pod wodzą tre-
nera Piotra Pożarlika rozbiła Iskrę 
Górę Św. Małgorzaty aż 14:0. 
Okazałe zwycięstwo jest tym bar-
dziej warte podkreślenia, że go-
spodarze pokazali niezwykły 
ofensywny potencjał, grając bez 
5 zawodników. To pokazuje, jak 
szeroki i mocny skład w tym sezo-
nie posiada zespół Dobieszkowa. 
Miejscowi nie mieli litości i raz za 
razem dręczyli gości. Bramki dla 
Strugi zdobyli: Adrian Śmieszek 
5, Piotr Makówczyński 2, Mariusz 
Kowalski 2, Kamil Siniarski, Bła-
żej Ciołek, Mariusz Małecki, Mi-
chał Stawiany oraz Jakub Mal-

czewski. W następnym spotkaniu 
w sobotę, 8 września dobiesz-
kowianie podejmą na wyjeździe  
w hicie kolejki Sokół Popów. Ten 
mecz może wyłonić głównego 
kandydata do mistrzostwa i awan-
su. wp

 1. kolejka B-klasy, gr. I: Ner 
Łódzki – KKS II Koluszki 2:1, hu-
saria Gealan Rzgów – Kolejarz 
II Łódź 4:0, Polonia Andrzejów – 
mKS 2000 II Tuszyn 3:2, Victoria 
Łódź – LKS II Gałkówek 2:3, me-
talowiec Łódź – Powstaniec dobra 
1:0.

1. husaria Rzgów 1 3 4-0

2. Polonia Andrzejów 1 3 3-2

3. LKS II Gałkówek 1 3 3-2

4. Ner Łódzki 1 3 2-1

5. metalowiec Łódź 1 3 1-0

6. Victoria łódź 1 0 2-3

7. mKS 2000 II Tuszyn 1 0 2-3

8. KKS II Koluszki 1 0 1-2

9. Powstaniec Dobra 1 0 0-1

10. Kolejarz II Łódź 1 0 0-4

 Następna, 2. kolejka B-klasy, 
gr. I odbędzie się w dniach 8-9 
września: LKS II Gałkówek – meta-
lowiec Łódź, Polonia Andrzejów – 

husaria Gealan Rzgów, mKS 2000 
II Tuszyn – KKS II Koluszki, Powsta-
niec dobra – Ner Łódzki, Kolejarz II 
Łódź – Victoria Łódź.

 1. kolejka B-klasy, gr. III: KP by-
szewy – błękitni ciosny 4:2, GKS 
byszew – LKS Gieczno 1:3, Sokół 
Popów – huragan Swędów 4:2, 
Struga dobieszków – Iskra Góra 
św. małgorzaty 14:0, KS Żychlin – 
Olimpia Oporów 3:2.

1. Struga Dobieszków 1 3 14-0

2. KP byszewy 1 3 4-2

3. Sokół Popów 1 3 4-2

4. LKS Gieczno 1 3 3-1

5. KS Żychlin 1 3 3-2

6. Olimpia Oporów 1 0 2-3

7. Huragan Swędów 1 0 2-4

8. błękitni ciosny 1 0 2-4

9. GKS byszew 1 0 1-3

10. Góra św. małgorzaty 1 0 0-14

 Następna, 2. kolejka B-klasy, 
gr. III odbędzie się w dniach 8-9 
września: Olimpia Oporów – KP 
byszewy, Iskra Góra św. małgo-
rzaty – KS Żychlin, LKS Gieczno 
– huragan Swędów, Sokół Popów 
– Struga dobieszków, błękitni cio-
sny – GKS byszew.

Lekkoatletyka | Finał centralny XXI Igrzysk LzS

Brązowy medal Aleksandry Goszczyńskiej
W dniach 24-25 sierpnia w Siedlcach rozegrano 
Finał Centralny XXI Igrzysk LZS. Brązowy medal 
w zawodach wywalczyła głownianka  
z klubu UKS Błyskawica Domaniewice 
Aleksandra Goszczyńska.

Rywalizacja w kilku konku-
rencjach lekkoatletycznych była 
zacięta. Klub z Domaniewic tym 
razem miał tylko jednego przed-
stawiciela w osobie Aleksan-
dry Goszczyńskiej. Pochodząca 
z Głowna lekkoatletka wystąpi-
ła w kategorii wiekowej do lat 18 
w dwóch konkurencjach: rzucie 
oszczepem 500 g oraz pchnię-
ciu kula 3 kg. W oszczepie Gosz-
czyńska czuje się znacznie lepiej  
i zgodnie z oczekiwaniami uzy-
skała w tej konkurencji lepszy wy-
nik. Ola w gronie siedmiu startu-
jących zawodniczek wywalczyła 
brązowy medal z wynikiem 36,67 
m (rekord życiowy 41,01 m). 
Zwyciężyła Małgorzata Maślak 
z ULKS Tychowo z wynikiem 
44,68 m, a srebrny medal powę-
drował do Sandry Szeliga z MKS 

Osa Zgorzelec, która uzyskała od-
ległość 38,56 m.

W konkurencji pchnięcia kulą, 
która nie jest mocną stroną Gosz-
czyńskiej, głownianka zajęła 10. 
miejsce z rezultatem 9,32 m (PB 
11,81 m). Na 1. miejscu była Da-

ria Siemińska z LKS Lubawa 
13,36 m, drugą lokatę wywalczyła 
Dominika Szczerba z ULKS Ta-
lex Borzytuchom 12,25 m, a trze-
cie Łucja Michalak z UKS Orkan 
Środa Wielkopolska z wynikiem 
11,40 m.

– Z występu w rzucie oszcze-
pem jestem zadowolony, bo został 
przecież zdobyty medal. Ten drugi 
start Oli zupełnie nie wyszedł, ale 
to nie jest konkurencja, do której w 
tym roku się przygotowywaliśmy. 
Można nawet powiedzieć, że ten 
start był trochę wymuszony fak-
tem, że organizator zrezygnował z 
rozgrywania konkursu rzutu mło-
tem, a wiadomo, że to jest konku-
rencja, w której Ola czuje się dużo 
pewniej. – powiedział trener Mie-
czysław Szymajda.

Sukcesy zawodników UKS 
Błyskawicy to nie przypadek. 
Klub zrzesza najlepszych mło-
dych lekkoatletów z terenów 
dwóch powiatów łowickiego 
i zgierskiego, w tym zawodników 
z Głowna i Strykowa. wp

Podium XXI Igrzysk LZS w Siedlcach. Na 2. miejscu głownianka Aleksandra Goszczyńska.

W zawodach  
w Siedlcach 
Aleksandra 
Goszczyńska 
wystartowała w dwóch 
konkurencjach  
i zdobyła jeden medal.

Kolarstwo | Szosa

Kolejne podium Machniewicza  
i wicemistrzostwo Mazowsza
Strykowscy kolarze dalej w dobrej 
formie. Po udanych startach w torowych 
Międzywojewódzkich Mistrzostwach 
Makroregionu w Łodzi i Czwartkach Kolarskich 
w Warszawie tym razem zawodnicy LUKS 
Dwójki Danielo Sportswear Stryków pokazali 
się z dobrej strony w Otwartych Mistrzostwach 
Mazowsza w kolarstwie szosowym.

Zawody odbyły się w minioną 
niedzielę, 2 września w Radzy-
minie w ramach XVII Wyścigu 
Cudu Nad Wisłą im. Henryka Ró-
życkiego. Organizatorem impre-
zy była Akademia Michała Pod-
laskiego Victoria Radzymin oraz 
ROKiS Radzymin przy współpra-
cy Mazowiecko-Warszawskiego 
Związku Kolarskiego w Warsza-
wie. Stryków pod wodzą trenerów 
Mirosława Pożarlika i Władysła-
wa Króla reprezentowała siódem-
ka zawodników.

Najjaśniejszą postacią w bar-
wach LUKS Dwójki Danielo 
Sportswear Stryków był 12-letni 
Łukasz Machniewicz, który ścigał 
się w kategorii żak. Strykowianin 
pokazał, że mimo kontuzji, która 
na ponad miesiąc wyłączyła go 
z rywalizacji w połowie sezonu 
szybko stał się bardzo mocny i po-
wrócił do ścigania w wielkim sty-
lu. Tym razem Machniewicz zajął 
2. miejsce, zostając tym samym 
wicemistrzem Mazowsza w wy-
ścigu ze startu wspólnego na dy-
stansie 27 km.

Pozostali zawodnicy Stryko-
wa pokazali się z dobrej strony. 
Wśród dziewcząt w kategorii żak-
-młodziczka tuż za podium dwie 
strykowskie zawodniczki. Czwar-
ta była Aleksandra Patora, a piąta 
Katarzyna Kopania. Blisko meda-
lowego miejsca była także Bar-
bara Gorzkiewicz. Zawodniczka 
LUKS Dwójki zajęła 4. miejsce 
wśród juniorek młodszych. W ka-
tegorii młodzik, która miała do 
przejechania blisko 50 km na nie-
złym 13. miejscu finiszował Bar-
tosz Jędrzejczyk. W najstarszych 

grupach zawodnicy Strykowa tak-
że spisali się przyzwoicie. Wśród 
juniorów młodszych po przejecha-
niu 66 km na 7. miejscu na mecie 
zameldował się Dawid Dordański, 
natomiast w grupie juniorów (91 
km) ósmy był Wiktor Sasin. 

Warto odnotować, że wyścig 
został reaktywowany, a jego po-
czątki sięgają 1991 roku. Od po-
czątku rywalizacji kolarskiej (nie-
gdyś jednej z najważniejszych  
i najbardziej prestiżowych w kra-
ju) przyświecała idea uczczenia 
„cudu nad Wisłą”, czyli Bitwy 
Warszawskiej z 1920r., w której 
Polacy pokonali bolszewików. wp

Łukasz Machniewicz ze Szkółki 
Kolarskiej w Strykowie.

LUKS dwójkę Stryków 
reprezentowała 
siódemka mocnych 
zawodników,  
a najlepiej spisał się 
12-letni machniewicz.

Powstaniec Dobra (żółto-czarne stroje) rozpoczął od porażki.
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IMPREZ 
SPORTOWYCH

KALENDARZ
IMPREZ 
SPORTOWYCH

G

Zjednoczeni
liderem IV ligi
po 5. kolejce. str. 35

Drugie zwycięstwo
piłkarzy Stali Głowno
w Łódzkiej Klasie Okręgowej. str. 38

Kolarstwo | Tor

Sześć medali kolarzy Strykowa
Młodzicy LUKS Dwójki Danielo Sportswear 
Stryków osiągnęli wspaniały wynik podczas 
Międzywojewódzkich Mistrzostw Makroregionu 
w kolarstwie torowym. Podopieczni trenerów 
Mirosława Pożarlika i Władysława Króla okazali 
się najlepsi w klasyfikacji klubowej, zdobywając 
sześć medali: 3 złote, 1 srebrny i 2 brązowe.

Rywalizacja o prym w makro-
regionie, zrzeszającym najlep-
szych młodych kolarzy czterech 
województw: łódzkiego, śląskie-
go, podkarpackiego i małopol-
skiego odbyła się w środę, 29 
sierpnia na torze KS Społem przy 
ul. Północnej w Łodzi. Stryków 
reprezentowało sześciu zawod-
ników: Daniel Podczarski, Seba-
stian Bittner, Bartosz Jędrzejczyk, 
Łukasz Machniewicz, Katarzy-
na Kopania oraz Aleksandra Pa-
tora. Niestety organizatorzy nie 
zgodzili się na udział w zawodach 
młodszych rocznikowo Machnie-
wicza i Patory, którzy należą jesz-
cze do kategorii żak i tym razem 
wystartowali poza konkursem. 
Decyzja była o tyle dziwna, że  
w poprzednich latach taki pro-
ceder często miał miejsce, a do-
konywali go niejednokrotnie 
sami gospodarze z Łodzi, chcąc 
wzmocnić swoją pozycję w kla-
syfikacji klubowej. Widać miej-
scowi obawiali się pełnej domina-
cji strykowian i z tej przyczyny na 
biegu „wymyślili” szybko nowy 
przepis, zabraniający startu młod-
szym rocznikowo zawodnikom.

Trenerzy LUKS Dwójki Da-
nielo Sportswear Stryków szybko 
zaprzestali jakiejkolwiek polemi-
ki z organizatorami, widząc że nie 
ma ona sensu i skupili się na od-
powiednim przygotowaniu swo-
ich podopiecznych do startów, a te 
wypadły bardzo dobrze. Uczest-
nicy rywalizowali w czterech 
konkurencjach: 250 m ze startu 
zatrzymanego, wyścigu punkto-
wym oraz 1000 m ze startu zatrzy-
manego i sprincie drużynowym  
w przypadku dziewcząt lub wyści-
gu drużynowym i sprintach indy-
widualnych w przypadku chłop-
ców.

W konkurencji 250 m ze star-
tu zatrzymanego wśród chłop-

ców zdecydowane zwycięstwo 
odniósł Daniel Podczarski, któ-
ry wygrał z czasem 19:637 i jako 
jedyny zszedł poniżej 20 sek. Tuż 
za podium z czasem 20,677 sek. 
ze stratą zaledwie 0,2 sek. był ko-
lejny zawodnik Strykowa Bartosz 
Jędrzejczyk. W połowie staw-
ki uplasował się z kolei Sebastian 
Bittner, który zajął 13. miejsce  
z wynikiem 22,124 sek. W kate-
gorii dziewcząt o zwycięstwo biły 
się dwie zawodniczki – Katarzyna 
Kopania z LUKS Dwójki Danie-
lo Sportswear Stryków oraz Na-
talia Hejak z LSKK Lityński Beł-
chatów. Ostatecznie górą okazała 
się strykowska zawodniczka, która 
wywalczyła złoty medal.

Kolejną konkurencją były zma-
gania drużynowe. Wśród dziew-
cząt Katarzyna Kopania i Alek-
sandra Patora wystartowały  
w sprincie drużynowym poza 
konkursem ze względu na za-
kaz dla tej drugiej. Strykowianki  
w nieoficjalnej klasyfikacji wy-
grałyby z ogromną przewagą. 
W kategorii chłopców do wyści-
gu drużynowego LUKS Dwójka 
przystąpił w okrojonym 3-osobo-
wym składzie bez Łukasza Mach-
niewicza. Strykowianie pojechali 
bardzo dobrze i wywalczyli brą-
zowe medale, przegrywając o za-

ledwie sekundę z GK Gliwice  
i 5 sekund z KS Społem Ulisse 
Central Łódź.

Kolejne okazje do triumfu ko-
larze Strykowa mieli w konku-
rencjach indywidualnych. Na 
1000 m ze startu zatrzymanego 
drugie zwycięstwo tego dnia od-

niosła Katarzyna Kopania, wy-
grywając z czasem 1:32,215 sek.  
W sprintach wśród chłopców ry-
walizowała najlepsza ósemka  
z eliminacyjnej konkurencji na 
250 m. Srebrny medal wywal-
czył Daniel Podczarski, a piąty był 
Bartosz Jędrzejczyk. Przeprowa-

dzono również wyścig punktowy, 
w którym młodzicy i młodziczki, 
co 5 okrążenie zdobywali punkty 
na lotnych finiszach. Wśród chłop-
ców po przejechaniu 20 rund (po 
400 m każda) 6. miejsce zajął Bar-
tosz Jędrzejczyk, siódmy był Se-
bastian Bittner, a 14. Daniel Pod-
czarski. W kategorii dziewcząt 
(dystans 15 okrążeń) swój trzeci 
medal tego dnia wywalczyła Ka-
tarzyna Kopania, która zajęła tym 
razem 3. miejsce. 

LUKS Dwójka Danielo Spor-
tswear Stryków zdobył zatem 
łącznie sześć medali: 3 złote, 
1 srebrny i 1 brązowy oraz kil-
kukrotnie zawodnicy Strykowa 
byli w czołowej dziesiątce zawo-
dów. Podopieczni trenerów Mi-
rosława Pożarlika i Władysława 
Króla zwyciężyli w klasyfikacji 
klubowej, zostając tym samym 
Międzywojewódzkim Mistrzem 
Makroregionu w kolarstwie to-
rowym na rok 2018. To nie ko-
niec emocji z udziałem kolarzy 
Strykowa na torze w tym sezonie. 
W grudniu o medale Mistrzostw 
Polski powalczy przecież Szkół-
ka Kolarska LUKS Dwójki Stry-
ków, która w 2017 została na 
tej imprezie najlepszą drużyną  
w kraju. wp

Rywalizacja na torze KS Społem w Łodzi toczyła się pomiędzy kolarzami z czterech województw.

świetna jazda zawodniczek LUKS Dwójki Danielo Sportswear Stryków podczas torowych mistrzostw 
makroregionu została nagrodzona zwycięstwem w klasyfikacji klubowej.

Najlepszą 
zawodniczką 
torowych mistrzostw 
makroregionu została 
Katarzyna Kopania  
z LUKS dwójki 
Stryków.

SOBOTA, 8 WRZEśNIA:
 godz. 9:00-14:00, Park miejski 
w zgierzu, Memoriał im. Li-
sieckiego – zawody biegowe,
 godz. 9:00-14:00, Ośrodek Wy-
poczynkowy malinka w zgierzu, 
Cross Malinka – zawody bie-
gowe,
 godz. 11:00, boisko przy ul. 
Sportowej 3 w Giecznie, 2. ko-
lejka rozgrywek o mistrzo-
stwo B-klasy, gr. III: LKS Giecz-
no – huragan Swędów,
 godz. n/u, boisko w Popowie 
Głowieńskim, 2. kolejka roz-
grywek o mistrzostwo B-kla-
sy, gr. III: Sokół Popów – Struga 
dobieszków,
 godz. 13:30, tor motocros-
sowy im. Kazimierza Wit-
czaka przy ul. Warszawskiej  
w Strykowie, I Strykowski  
Bieg Extreme, start kategorii 
młodzieżowej,
 godz. 15:00, stadion im. mi-
rosława Koprowskiego przy ul. 
brzezińskiej 24 w Strykowie,  
6. kolejka rozgrywek o mi-
strzostwo IV ligi: zjednoczeni 
Stryków – RKS Radomsko,
 godz. 16:00, tor motocros-
sowy im. Kazimierza Witczaka  
przy ul. Warszawskiej w Stryko-
wie, I Strykowski Bieg Extre-
me, start kategorii powyżej  
16 lat,
 godz. 17:00, boisko Leśne  
w dmosinie drugim, 3. kolej-
ka rozgrywek o mistrzostwo  
A-klasy, gr. II: błękitni dmosin 
– milan club Polonia.

NIEDZIELA, 9 WRZEśNIA:
 godz. 11:00, boisko przy ul. 
Żwirki 1 w Głownie, 3. kolej-
ka rozgrywek o mistrzostwo  
A-klasy, gr. II: OSP Iskra Głow-
no – Kotan Ozorków,
 godz. 11:00, boisko w Lipce,  
2. kolejka rozgrywek o mi-
strzostwo B-klasy, gr. I: Po-
wstaniec dobra – Ner Łódzki,
 godz. 16:00, boisko w Rudzie-
-bugaj 54, 5. kolejka rozgry-
wek o mistrzostwo Łódzkiej 
Klasy Okręgowej: Sokół II Alek-
sandrów Łódzki – Stal Głowno.

śRODA, 12 WRZEśNIA:
 godz. 18:00, boisko Or-
kan przy ul. Spółdzielczej 1  
w buczku, 7. kolejka rozgry-
wek o mistrzostwo IV ligi: GKS 
Orkan buczek – zjednoczeni 
Stryków.

CZWARTEK, 13 WRZEśNIA:
 godz. 10:00, stadion mOSiR 
przy ul. Wschodniej 2 w zgie-
rzu, Inauguracja Czwartków 
Lekkoatletycznych, zawody 
dla klas IV-VI Szkół Podsta-
wowych.

Katarzyna Kopania została najlepszą zawodniczką mistrzostw 
makroregionu, zdobywając łącznie trzy medale, w tym dwa złote.
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Daniel Podczarski z LUKS Dwójki Stryków po raz pierwszy w tym 
sezonie wygrał i zrobił to w najważniejszym momencie.
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